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Confufus confultandi & confu- 

lendi modus,qui nec Majeftatcaut pru- 
dentia Regia, nec aućfcoritate & conli- 
lio Senatus> nec Nunciorum bonarum 
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teft, malorum omniucn origo eft, & nos 
ad hanc rerum noftrarum calamitatem 
pernitiemque deduzit. Zafujki Tom III. 
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E X C E R P T
z Przemowy Nayiaśnięyfzego Króla JMći Sta* 

niffawa, z Książki Głos %0 olny. pag: i .  3.

Z Nayduię fięy nayżarliwii o dobro po- 
Jpolite jkrupulaci, którzy fig bać mo­

gę, żeby c^cęc leczyć rąny Oyczyzny,przez 
to famonieftafyjię nie uleczone. A do tego, 
wiem ia że materya Reformacyi choć nay- 
lepfiey Stanu Rzplitey Nafieyjeft u nas iak 
Księga zakazu na, n i eg odzi jie o tym y  w/po­
mnieć, tak, iak Turczynowi wdawać (ię z  
Chrze&ianinem o faffiach Alkoranu. A  do- 
picrożyiak trudno, choć oczy wijićmi racy- 
ami przekonać tych, u których ftat pro ra- 
tione voluntas; Życzyć dobrego porzgdktt 
tam, gdzie to przyłowie za nieomylny u- 
chodzi; ze Poljka nierządem floi. Zgofa 
naylepfle do ratunku fpojoby, ftaięfię dare­
mne tam, gdzie kto w wfafney nawet Zgu­
bie, wolnośćfwoię zakfada ; Pumma liber- 
tas» etiam perire yolentihus.

Poftliśmy na owego chorego ktorv du- 
faięc mocy natury, y  temperamentu fwego 
nieuwaza smiertelney chąroby, która mw 
śmierci § groźi; brzydzi Jię tym, co go #- 
zdrowie może, dla wflrętu> który ma do 

X  Przy-



przykrych /makowi lekarflp. Pofiępuiemy 
/obłe iak zwyczaynie Heretycy, którzy choć 
po długich kontrowerfyach przekonani o 
bfędach fiuoich , niemniey w nich prze- 

fiai§\ infiey naofiatek niemaigc racy i po Jo­
bie,tylko te, że w tey wierze chcg umierać, 
w ktorey fię porodzili. Jeftcśmy naofiatek 
iakśifu. takich, którzy w f i  aryfh gmachach 
miefikaigychoć z oczywifiym niebe/pieczeń* 
fiwem, źe ich przywalić mogę; niemyil§ 
ozadney ich reparacyi, przez wzglgd ofo» 
bliwy na Antecejforow fiwoich, mowi§c9 
iak moy Oćiec albo Dziad miefikaf, tak 

y  i a miefikać chcę bez zadney odmiany.
Rzeczpospolita nafia,flary to gmach, 

mole propria ruit,y  im nayozdobnieyfia, 
tym bardziey potrzebnie reparacyi; Czy 
powinnaz ta apprehenjya nicficzęfney ma- 
xymy, że omnis mutatio periculofa, 
zabronić nam, myśleć o iey dofiateczńie 
Konfwwacyi ? Lubo nie iefl to moie 
zdanie, cokolwiek> uchoway Boże, odmie- 
nić; każda Jfirawa ma fundum & for- 
mam; wteyktor§ tu traktuię, nietrzeba 
bynaymniey rufiać Fundamentu Statutów 
nafiy chi ale oto fię fiarać, aby im dać for- 
mam debitatn; nie tak iak dotgd czynie- 
my, fiabemi podporami wjpicraigc tę na- 
fię takpiękna firukturę, 6cc. &c.

CZĘSCIV.



C Z Ę S C IV.1*

O leplzey Rad formie.
§ . i .

Z  uwagi yad Anarchię* Pobudka do Jku- 
lecznego Gycżyzny ratowania; KtoregoJfo- 
Job ieden ieft polepfienic Rad formy, y  Sey- 

mow wroccnie: co nie ieft zddnycb praw, 
ani Status odmiany. O Autorze: y  o 

materyi tego oftśtniego Tomu*

Dziwne mi clofyć było, y każdemu 
być musi dziwne u dawnych Per- 
fow prawo, że po śmierci Krolow 

przez, pięc dni dozwalali Anarchiy, 
puftczaięc cugle wfiyftkim niecnotom y gwałtom. 
( i .)  AJe kiedy przyczynę tego Prawa zważam, 
nie zda fię być.tak nierozlgdne, iak iię widzi z 

A  pocz§-
( i . )  A b o b itu  Regurn Anarchiam quinquc dierum,



2 §. I. Uwagi nad Anarchię
poczftku: to ieft* aby Lud experyencyą wfaptĄ 
zdzterftw, rabunków, zaboyftw, y wfiyffkicb nie- 
ficzęść które naturalnie wypływaią z  Atiarchijt 
nauczyłfię być wiernym jwym Krolomt a raczy 
żeby doznał co to ieft żyć bez prawa y  rżfdu, 
y  żeby tym bardziey potym lobie rz§d dobry 
fmakował.

Niech Gę tu godzi weftchn^ć: czemuż ie- 
fzcze nieczyni(wftyd mowić^) tego u nas pożą­
danego fkutku, ta bezrz^dna Anarchia, cho­
ciaż coraz gorfze z niey pochodzące niefzcze- 
śliwości czuiemy ? Czyliź dopiero pięć dni u 
nas bezradność y nierząd panuie ?

Jużem nieraz w przefzfych Kśia-żkach tey 
u nas co dzień gorę bioracey Anarchij opifał 
okropność, niech mi iednak nikt zazfe  nic ma, 
żeiako na iednę nieuftaiąc§, a co raz ciężfz§ 
chorobę,, przed Medykiem nie dwa, trzy razy 
tylko, ale y nieuftannie utyfkiwać fię godzi,tak 
przed temi, którzy śmiertelne rany Oyczyzny 
goić powinni y mogg, niech fię ie godzi y po 
ftokroć razy odkrywać, y poty na nie fię żalić 
y  wofać, poki do (kutecznego nierzuciemy ftę 
lekarftwa. Patrz tedy znowu y tu, patrz Szla­
checki Stanie, na głębokie Oyczyznie zadane 
od nierządu y bezradności rany. Sprawiedli-

wo^
fpatio  Perf® yetefes fmebant omnia ftifque dcque 
y erterc ,  ut ćxpcrientia  esedium, rapinatum omrti- 
umquc Calamitatum qu« cx .Anarchia neceflario 
fluunt eos crudircc* quam Rcgibus iuis cflfe iJlosfi- 
dcles oporteat. Cbarle Roy updgi 12, de R eal pag. 
399, Tom .!.



y  Odmianą Status & c. 5
Wojci przeciw Możnieyfzym niemamy; flabfzym 
nic po Trybunafach y S§dach. Kryminały y  
prywatne y publiczne bez kary. Reazumpcye 
Trybunatów między Orężow Izeleftem y bia­
łkiem, y ktofa zbroynieyfza y mocnieyfza Par- 
tya, ta Twych Sędziów utrzymuic lub fpycha. 
Korrupcye oczywifte, wiadome, y iuż nietylko 
bez Ikrupufu, lecz y bez wftydu. Fałfzowa^iie 
monety iuż prawic y niepoczytane za grzech, 
bo kray caiyt^ zarzucony śmieci^, a kary ie- 
dnego dobrego nieffychac przykładu: fpofobu 
żadnego Rzplta niema przeciw fwoim y Cu- 
dzoziemlkim fafizerzom. Kupcy y przekup­
ki iafci chcą walor nam naznaczaj monety. 
Obcy ludzie przymufzai’3 nas do iey brania 
przeciw oczywiftey wewnętrzney cenie. Żydzi 
iedni, naród Polfkę Chrześcianom zacieśniai^- 
cy, milliony dwa gąb próżniackich, nie z roli 
nie z rak pracy," ale famym mata&wem żyi$- 
cych, wykradzieniem dobrey, a w wożeniem 
złey monety, dość zbogaceni. A  tym czafem 
Milliony y milliony zgubione y daley gin$ we 
wfzyftkich partykularnych (iibftancyach a za- 
tym y w cafym Kraiu, który im bardziey ubo- 
żeie, tym na więkfże kalze fię zbytki,pośmiech 
wzbudzai^ce w Europie. Póftronne W oylka 
bez woyny z nami, nie tylko bez niczyiey o- 
powiedzi iak przez puftkę przechodzą, ale y  
iy i|  lat tyle, iak w nieprzyiaciellkiey Ziemi. 
Obelgi, groźby, y niewolnicze ukazy, iak w 
zawoiowanych Prowincyach. Szarpania, bicia, 

A2 rany



£ §* I. Uwagi nad Anarchię
rany zacnych tylu Ludzi oboyga pfci Szlache­
ckiego Stanu, iakby to nie krew nafza była, iuż 
nam y nie czynią imprefifyi. Naiazdy zaboy^ 
ftwa, ile od lat kilku, y w domach' niebefpie- 
ćzeńftwo życia, po daltzych Prowincyach czy 
ipało ffyfzeć fię daia ) a kary nieffychać. Sła­
bość śił Rzpltey y  bezbronność (procż że dla 
niey domowym* gwałtom, fwywolnym kupom, 
nawet y garści Haydamakow oprzeć fię nie- 
możemy y radzie,) wzgardzie S§(iadow y na 
ochydę u świata nafz wyftawuie Naród. Pro- 
wineye odpadaj. O podziałach y rozerwaniu 
Kroleftwa iuż śmieia y  Gazetanci pifać, Od 
Szlacheckiego Stanu moc, y  prawo radzenia y  
decydowania o wfzyftkim mtiśi przez znifzcze- 
nie Seymow powoli odpadać, odpada, y tam, 
z k§d udzielona była, nazad fię powraca. Stan 
Szlachecki odzwyczaia fię y odwyka od Inte- 
reflow Oyczyftych, y fcnjim fwychi zapomina 
prerogatyw, bo Sevmy, gdzie ich m ógł zaży­
wać zniefione. My bez żadney na to wfzyftko 
Rady. Możnieyfzych Familii, o wakanfe, o 
włalhe ich interefla,. o potency^ o Dworfkie 
fawory, nieukoione nigdy zawziętości y  mię­
dzy (obą zatargi ro zryw a j Rzplta na partye, 
do zgody Szlacheckiemu przyisć nie dai| Sta­
nowi, ani fałdowania O yczyzńy żadnego nie- 
zoftawui§ fpofobu. Dla ich emulacyi Seymiki, 
(prócz kradzionych y  wfzędzie. bezprawnych 
Elekcyi) w nic weyzrzeć nie mog§, na niczym 
fię kończ§. Seymy nafze od kilkudziefi^t Jat

dot^d
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dot^d. albo jurgieltowemi, albo z famych pry­
wat pochodzącemi proteftacyami kazione, te­
raz iuż Szabel zgiełkiem w famey Rad świ§- 
tnicy, zaczynai§ fię rozfypywać y  kończyć, 
exemplo trahctiti pernitiem <ueniens in £<vum. Pra­
wo u grubych, iak my mniemamy, było Japo- 
liow; każdy człowiek który Szabli albo puginału 
dobędzie, śmiercią będzie karany, choćby tego nie- 
ichnął, przeciw komu broni dobył: U nas w Jzbie 
famey Poielfkiey, ba coż fię dziwie, kiedy y w 
Kościołach famych tak ftrafzny kryminał bez­
karny ! Coż mieć może gorfzego nad to wizy- 
ftko Anarchia ) y  na co ona wyniść wkrótce 
musi ? C zyż my tym wfzyftkim z niey pocho­
dzącym wewnętrznym y zewnętrznym nie- 
fzczęściom poradziemy fkutecznie nafzym o- 
wym me pozwa/dm nagłejy, memaff zgody na 
mc / proteftor.

Y  nie zbrzydziemyżiuż kiedykolwiek fo­
bie tey tak fzkaradney Anarchii ? nie dofyć że 
iefzcze,iey ciofow zewfząd śmiertelnych na Oy- 
czyznę znośiemy ) czy gin$ć chcemy z zadu- 
mieniem tylko y z założonemi patrzac na na- 
fze niefzczęścia rękami ? ale zkadże te niego­
dziwe rofpaczy ) Tonież gdzie na morzu O- 
kręt, żeby poki rozumu y śif ftanie, onego y 
iiebie w nim nie ratowali tonący )

Czy  dofyć że to, (co iuż Hę y nic raz rze­
kło)

( 2 . )  Q u i c u n q u e  ho mi n um gl ai l i um aut p u gi o -  

n e m  e x e m e i u c a p i t e  multtator* cjuamvis Jiunc i n  
q u e m  arm* f t i i n . x c m ,  nc  t e t i g c i i c  <juidexn. Z)e
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Hp,) do pokazania miłości Oyęzyzny, ze co 
dzień ffychać od naypierwłzych w Rzpltey, do 
©ftatnich ludzi ftrafzne nad iey upadkiem na-> 
rzekania y jęki: (3.) niemajl w nas Przodkow na* 
Pych cnotyy każdy fię plugawie do niewoli ubiega, 
y pod abfilutyzm dąży,gdy fię drudzy powierzcho­
wnie zdai/} bronić wolności, ktorey fąpotaiemnemt 
nieprzyjaciółmi: wywracana Rad forma, przepadły 
Seymyl odmienione Przodkow Prawa. & c:  ( 4 .)  
£a,iefzcze dodąymy y zacienione od gin§cych 
Rzymian ouę prawie defperackie lamen:y: 
Stan Rzpltey naftey y te nayniecnotliwfie czafy ta- 
bieją, żezaficzęśliryych mieć trzeba tych, którzy 
Potomjiwa nicmieli: a-tych za mniey nędznych, któ­
rzy ■ dzieci w tym potracili czajie,niżli gdyby ich w  
dobrey Rzpltey, alboprzynaymniey w iakieykolwiek 

* Rzpltey ftracilif
Znayduymy ieżli rnoga bydz y nad te źa- 

lośnieyfze jęczenia nad zguba Oyczyzny; nic 
iey to, nie poradzi, iezli od narzekania, do' czy*

nie-r
(3.) Nihil fanćfci prifciquc moris inter proicćtoa 

^ d fc r v i t u t i s  artcs» D o m i n a t i o n c m ^ u c  vov cntcs ,  &: 
cxrcros libcrtati quam pałam tucrcntur in feereto 
miruicos; cvcrla Confiliornm tormałfublata Comitia 
immutata .Majorurn iaftituta &e: Załujki Tom L, 

Ępift- 2 U
( 4 . )  Status C i v i t a t i s n o f t r s ,  &  h i c  pr ol a t i oc ę mr  

p o r u m  p t r d i t e r u m  tal is  cit» ut beatilTjmi tinc q ui  

l i b e r o s  non f u l ce pe ru nt ,  minus autem mi fer i ,  q u i  
hi s  t emp or ib us  amiicrunt> q ua m fi eofdcm » bona* 

aut  d c n i ^u c  a l i q u a  K cp u b l : p c i d i d i i T ę n t *  Cic: Lik; 
j .  E f: 1 6.
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nienia czego, do rzetelnego Oyczyzny bez od­
włoki nie przyft^piemy ratunku/

Ach przecież tego warta Oyczyzna! z kto* 
rey mamy, cokolwiek mafriy, y  cokolwiek na- 
jfza krew, nalzc Potomftwo w niey fię dobrego 
fpodziewać może. Bo ktoż to ginie, kiedy Oy­
czyzna ginie, tylko my fam i giniemy, ktorzj 
Oyczyznę fkfadamy!! Oyczyzna my iefteśmy.
Y  tyleż iuż wzięty w nas gorę iame intereila 
prywatne,zemfty, fakomftwo y  ambieya, że w 
zgubie Rzplitey, nafzey widzieć niechcemy 
zguby ? że hańbę Imionom nafzym y  wieczny 
zaciągamy iromotę, iż w nafzych ręku, aa na- 
łzych czaibw, dla nafzego zapamiętania Rze- 
plita znifzczała. Piękna bardzo dla nas Epoka. 
Ozy wierzyć temu niechcemy,co Bielińfkt Mar- 
fzafek W- Kor. refpektowany wiekiem y  zna- 
cznemi zaifugami,w rozumie y w  mifościOyczy- 
zny nikomu nic uftępuiący Miniftcr,w fwym L i­
ście do Woiewr wydanym oftrzega, żeu p rzy- 
fzfych wieków Imiona tych, przez których te­
raz upada Oyczyzna, w obmięrżeniu y  w prze- 
Łlę&wie hyc mulz§, y będą, ?  że BOG Spra­
wiedliwy zemści fię na ichFamiliach dobrowol- 
ney Narodu całego zguby.

Między tyła więc godnemi, cnotliwemi, y 
wielkiemi ludźmi, nikt (ię nie znaydzie^ z po­
winności mieyfca które zaftępuie w Rzpltey, 
aby infzym przykład daf,y zacz^f od oczywiftey 
klęfki, od Anarchiy, od upadku wiafn.i ratować 
Oyczyznę ?

Ale
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Ale z kądże ten (rzecze kto) zacząć ratu* 

nek ) ato nic zbita prawdę tey przeftrcgi zwa? 
żywfzy* z  pierwflcgo złego złe wjśy/iko pochodzi: 
(5) naypierwłze więc złe, Bezradność, to ieft 

< Seymow rwanie y nifżęzenie poprawmy, Rad 
formę, przywróćmy taką, iaka była w Seymach 
za dawnyęh Przodkow nafzych Fundacorow 
wolności, to tym iednym z gubiącey nas Anar­
chii wynidziemy fpolóbem.

Lecz dziwno ieft komuś, iż;ia iedneż pra­
wdy razy kilka powtarzam/’ ale mnie dziwniey, 
że po tyle razy powtórzonych tak iawnych 
prawdach, iefzcze ich kto pojąć, czy niemoże,. 
czy niechce. Przeto powtarzam z mułu: iż o 
wfzyftkim infzym, iako o Aukcyi Woyfka, o 
Koriekturzć Trybunału, o Monecie y tym po­
dobne, niewczesne ią czyieżkolwiek Propo2y- 
cye, y cale na nic fię,prócz gadania, nie zdadzą, 
ieżeli wprzód niewrociemy, y nieubelpieczemy 

' od rwania, Seymow* bo te wfzyftkie materye 
nie gdzie indziey, tylko na Seymach ftanowio- 
ne być mogą Zatym belpiecznie mówię pra­
wdę lamę bez niczyiey urazy, że nie dobrze 
czyni,.kto mkiekolwięk inizc na Seym gotuie 
materye, tey naypierwfzcy nięwziąwfzy: iakim 
fkutecżnym fpolbbem przywrócić y ubefpie-' 
czyć Scymy. Bo bez Seymu,punktu iednego nie 
zrobiemy dla dobra Oyczyzny. Rozumiem że 
ta prawda, tak iafna, y niewątpliwa ieft, iak ta 
druga, dwa razy dwa, czynią cztery.

Zda
(y.)  Ut małe pofuimu* initia* cetera fc«juunt*r.C/V.
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Zda mi <ię tedy, że ci, którzy o poprawie­

nie Trybunałów, o wzmocnienie śił Rzpltey, 
o tyś ącznych znieśienie bezprawia, o żgromie- 
nie gwałtów, naiazdow, zaboyftw, o ubefpie- 
czenie Kroleftwa. od-napaści y kr^ywd.poftron- 
nych, o żregulowanie lepłze publicznych po- 
datkow, o podzwignienie z ruiny Miaft y Mia- 
fteczek, o pożytecznieyfze Skarbów Admini- 
ftracye, o ultanowicnie handlów, o mennice y  
polepszenie nicgodżiwey monety,y o niezliczo­
ne infże'główne potrzeby Rzpltey wiele mowi|, 
wiele o nich proponuif, wiele proiektuig, a nic 
zaczynaią od nayiftotnieyfzey nad te wfzyftkie 
rzeczy, to ieft od wieczyftego ubefpieczenia 
Seymow, aby fięnie rwały* ci mówię wfzyfcy 
tak'cale czynią, iak ktoby Wifłę bez łodzi y  
bez żadnego ftatku, morze chciał bez Okrętu 
przepłynąć, batalią bez żadney Kommendy y 
r/.^du wydawać, P a łac, wież§, fortecę, bez 
fundamentu y  Architekta ftawiać; iakby chciał 
widzieć be? światła, chodzić bez głow y, y żyć 
bez dufzy: bo iak to fę niepodobne rzeczy, tak 
też bez* Seymow y  Rad chcieć Rzpltey obronę, 
siły, flcarb, dochody, handle, monetę, befpie- 
czeńflwo, Iprawiedliwość opatrzyć, uftanowić 
y utrzymywać, niepodobna rzecz ieft. W fzyft- 
ko to powoli do ładu przyidzie, kiedy Rada 
będzie: bez Rady y Seymow, nie być z tego 
wizyllkiego niemoże. Dziecię w kilku leciech, 
któremu Hę rozum dopiero o tw iera j bfyfzczy, 
poymic tę prawdę.

Coż
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Coż to więc za kara Boża! ieżcliby ci do 

których należy, poi§ć ielzcze tey prawdy nie- 
mogli: żeby u nich nad tę prawdę, i i  bez Sey­
mow w tey Rzpltey nię dobrego ftaę fię nigdy nic« 
moie, więkfz$ wiarę y więklza mieć miały wa­
gę, czyicś owe chimery, że to ieft mutatio Sta- 
iw , że to ieft przeciw prawom y wolnościom 
chcieć Staro-Polfkim y wfzyftkich Rzpltych 
fpofobem od rwania y nifzczenia lkutecznie u* 
belpieczyć S,eymy y wfzyftkie publiczne Obra­
dy, chcieć moc Oyczyznie fatalny Seymow ka*- 
zienia wiecznym zakazać prawem.

Rozfądny tedy Szlachecki Stanie, woła­
nia te czyieżkolwiek na iakaś odmianę Status 
przyimuy y bierz za co (% warte, Bo przez wie- 
czyfte ubefpieczenie Seymow, aby ich złość y 
pafiye ludzkie rwać nigdy niemogły, nie ieft, 
to żadna Status odmiana, ale raczey przywróce­
nie Seymow, raczey przez Seymy wieczne u- 
twierdzenie Praw, fwobod y prawdziwey wol­
ności.

Do tego dofyć fię iuż nie raz w poprze- 
ćlzaiących dyfkurfach mowiłb y pdkazało do­
wodnie,iako prawa żadnego nie było y nie- 
malz, ktoreby nifzczenie Rad publicznych do­
zwalać mogło y gubić bezradna Oyczyznę: 
atoli na upor cale naganny tych Zelantow,któ­
rzy o j>waft iakiś dawnym Prawom, których 
niemal z, czyniony, narzekać y flabfzy ch, to ieft 
mniey umieiętnych iak|ś boiaznia odmiany z 
grlintu praw dawnych, nieprzeftaia napełniać,

niech
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niech będg dofyć ffowa z Volumcn LegumTom. 
V. fol. 188, wyięte; nie manty za rzecz naganną 
fądztć, ieżelt według różności czafbw Konftylucye 
y Prawa Ludzkie czafem fię odmieniają, ofobliwic 
gdy wielka potrzeba y tawny tego wyciąga pożytek. 
( 6 J  T o ć choćby y było iakie, ( z deliberacya 
y z umyffem mówię) niegodziwe y fzalone Pra­
wo, wftyd czyniące Przodkom nafzym, (ktore- 
go poprzyfięgam nieznaydziefz) choćby było 
mówię prawo pozwalaigce pfuć y rwać Seymy, - 
wycieńczać czas Obrad, proteftować prze­
ciw zgodzie powfzechney, 'zwalać y pfować u«- 
godzone iuź Konftytucyę, Akt cały Seymow y  
Seymikow, y  Elekcye znosić,y czynić podobne 
nieffychane w żadnym Kraiu. rozumnym bez­
prawia, to nie tylko godziło by Hę, ale y ko­
niecznie przez wfzelki rozum y fprawiedliwość 
potrzeba zrucić, y  znifzczyć, zkaffować, elimi­
nować tak bezbożne Prawo yon im  zapomnieć.

Jan Tęcżyńflci Woiewoda Sandomieilki , 
M ąż (iak mowi Orzechowfki) rofiropny y wiel­
kiego rozumu, tak mówił do Zygmunta Pier- 
wfzego: czy niewteJJ Kroluy że dawne Prawa z  
dawnemi obyczaiami precz pofity, a że nowe o- 
kyczsie nowetni maią być rządzone prawami. Dłu­
giemu doświadczeniu Rzpltey prawo uftępuie,prze­
to wiele mamy rzeczy przeciw dawnym prawom.

Prawo
( t f . )N o n  d cb e tT C p r ch e n l ib i lc  j u d ic a r i ,  £ fccun 

dum varittatcm  te m p o ru m , Conftitutiones &  Sta- 
tuta lr im an a q u a n d o q u c  va r ie n tu r ,  p re fe rr im  cum  

ingens ncccflius, &  c t id c a *  utilita j  hoc expofętc, 
Cnpur Aft: 167}.
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Prawo czafowi ufłępuie, y injly zwyczay go naga­
nia. "lOJtele Praw było przed tym pożytecznych 
Króle/lwu, ale naflępuiące' przypadki , które rv 
Rzplty wiele waż$.powoli dawne prawa zniflczy- 
fy. (7) Choćby więc y Prawa iakie w inlzych 
czalach pożyteczne byfy, to kiedy ie zwyczay 
w fzkodliwe obraca, albo leplzy ie zwyczay 
poprawia, znieść ie więc nieiichybnie potrzeba. 
Bo iak Orzechowfki dodaie: Jako zwyczaie da­
wnych lat Ją, infte, tak y Prawa infiych czafont być 
infie powinny: y tako śmieiemyfię z dziecię które 
obowie Rodziccw na fw e biorą nogu tak flufinie 
$miać fię z tych trzeba, którzy dawne Prawa do 
na/lego przyjłojo wy w aią czaju, które ze złe 
zwyczay nagania, albo injiy Stan Rzplty cale 
w niepożyteczne obraca.

Przeto nie tylko fię godzi, ale y rzecz ieffc 
cale koniecznie y nieuchybnie potrzebna, od­
mieniać y zarzucać, ieżeliby co było w da­
wnych prawach fzkbdliwego Króleftwu, a le- 
p f z e  przykładem dobrze uq rządzęcych" Kro- 
leftw y Rzpltych co raz wprowadzać, y na do­
bro Oyczyzny ftanowić, (g)

Obfer-
( 7 . )  N o n  fent is  R e x  Jegcs v c tc r es  cum moribus  

a b i i f l e  veteribus» &  mores novos a l eg ibus  gu ber -  
nar i  novis> Po fccnt e  RepubJ:  c o n l uc t u di n c  l o ng a  

ci i i  l c x  c c d i t j  mul ta  contra  l eg es  r c t er es  a c c cp i mu s  

T e m p o r i  lex  c e d i t  &  l e g e m  ufus c o a r g u i t .  JLtgcs 
m u l t a  a l i q u a n d o  erant  ut i ics  R e g n o j  ied cafus con-  

f e cu t i  q ui  in  R e p u b l :  muJtum'  va lcn t ł  t ac i te  i i las  
leg es  anticjuarunt.  Orzecbowjkl Annal, 5.

, (£ .)  U t mores a lia ium  atatum alii  luntj lic leges
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Obferwowała to y nayffawnieyfza niegdy 

Rzplta Rzymlka, iako o niey mówi Polityk, że 
co naywięcey do wtelkości Rzpltey Rzymfkiey po­
mogło, to było< że od wJJyfłkich podbitych Naro- 
don> dobierana zwyczatcw ̂ gdziekolwiek lepjse nad 
fwoie widztała. (9 .) Nie ieft to tedy Statum 
na gorfze odmieniać, lepfze Prawa y zwyczaie 
od infzycli lepiey fię rządzących Rzpltych, 
dobierać. Którą to materya na odpowiedz nie­
potrzebnym fk^upufom tu krotko iiamienioną<j 
kończę pięknym , y  zdrowym Polityka ienty- 
tnentem: pożyteczna rzecz ieft bez wątpienia, zę­
by lud był Prawom pófFu/Iny, póki fą prawami; ale 
niemniey pożyteczna itft.żćby pofi r ze gał praw fivo- 
ich defekty, y takie odmiany w nich uczyńtone być 
ttiogę dla dobra więkfiego Oyczyzny* (10:)

Niechby więc już dali pokoy ci gorliwi 
ludzie o utrzymywanie fzkodliwyeh y fatalnych 
Praw, chociażby y byf)%dopieroż kiedy ich ta-

aliorum temporura cfle vid<;ntur» St quemadmodum 
ridentur pucri cum Parcntum caJcros fuo apta^nc 
pedi> lta jure futit irridendi> qbi 't-ctuftaslcgcs /10- 
ftro aptaftt temporił (juaśpartim ufus cnarguit»par- 
tim alius Rcipub: Status inutilcs fecit. Oraechowjki 
Ibidem-

( 9 .) Id qtiod ftiaximc ad mignitudiuem  Roma- 
n a m ju v it ,  fuiti quod ciim b ellacum  omnibus gef- 
fiflent popuiis, ferńpcr flios commutarinc ufus, quo- 
tie.B a lib i  mclioren naćti iunt. Montesqu; Cap: 1 . 
In cn  &  Occ: Rom. Reip, r

(* o )  l l t i i e  eft  proculdubio popuiis ut obediant 
leg ibus, quoad leges funt> fed non minus eft utilc>
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kich nie maiz, y  tylko ie do iwego fenfu złym 
śnuei$ tłumaczeniem, pociagać, y takie z nich 
wnofzg tylko konłekwencye, o iakich Rzplta y  
rnyślecf niemogfa, iako Radę znofzgcych, nie­
godziwych y Oyczyznę gubiących.

Wierzę ia temu że przeciw tak zadawnio­
nemu bfędowi, który {woich Obronicielow w 
tak licznym Narodzie mieć m uśi, ciężko ieft 
walczyć, ite że niektórym wzrjyczaionym y tru­
cizna zapchamftuży: (ir„) ale też dobrym Oy- 
czyzny Synom tym to będzie chwalebnley, im 
rzeczy trudnieyfzey dokażą. Łat wizy było da­
wniej wfkzynaiącey fiętey t ramj dać hamulec Jecz 
teraS, tym wipcey y chwalebniey będzie ju ż  u/łanc- 
ta>ionq wywrócić, tuż doyzraty wykorzenić. (12)

Autor tych Kśifźek y pobudek do tak 
zbawienney imprezy,nietrwoży fię bynaymniey 
temi niektórych, ktorc nań rzu ca j obelgami 
y  pafzkwilarni: ile przeciw iednemu y drugie­
mu maiac tysiące w Senacie y w lianie Szlache* 
ckim dobrych Patryotow, zacnych bardzo y 
rozfadnych Ludzi, którzy iego bynaymniey 
nie interesowane dla Oyczyzny myśli y prace

appro-
t o t c v s m i a c n t l c g u m  fuarum r i t i x > & q u i d  i n c i s m t J -  

tari  oporret  pro majorc R e  ipu.tr; bono*
I)e  Real: t. \ .p s 198.

( u . ) Q u i d a m  ita afucti  funt co/ricdere r e nc nu m*  

cj, vencnu?n i.!lis cibus  fjt. Lattgtus.
( i ł * )  Facii ius  quidem ipils aiu.e failfe T i is n n i*  

dcm hane cxońejitem rcpriincre, nunc vero gran- 
diiis &  iiluftrius effc, couftitutafn jam cvertcrc» 
adultam cscindcrc. Solon,
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approbować, 7 Jemu ferca racza dodawać. Kon* 
tent z Stanu fwcgo zupefirfe4nic cale od niko­
go na świecie nieczcka; prosi przyiaciof żeby 
mu wierzyli* iż to fzczcrze mówi, źe do fiebie 
cale nie bierze tych fiow Cyceronat popali grali 
eftipramiis afficere bcnc mer kos de Repftbl: Cwes; 
y za takiego fię nie ma,nauezywfzy fię w Chry* 
ftufa Szkole: diciłe fer<vi inułilcsJiimus, y o nic 
od nikogo dla Hebie niedba: ale co dalfze te­
goż Konfula Rzym Hu ego bardzo mu fię podo­
b a j  Hbwa, Vtrifortis eft, nefupplicits ąutdcm mo- 
*veru ut mm fortitęr fecijje pAnitęat. P.ropojita in~ 
*uidtâ  pdna,, raorte, qui n/kilo jegnius Rempubl 
defendit, u  Vir pmandus ejfi. T o  lego maxyma, 
to reguła*.

Dziękuie tedy Bogu ze mu daf śify ofta- 
tniego tego Tomu Dziewa Twego dokończyć: w 
którym obiecana dobrym Patryotom prezenmie 
PI antę: iakbyfię miała w Radachy w Elekcyacb 

praktykować Pluralitas,
Oftrzega o tym, źe to nic ieft lego przed- 

fięwzięcie, dawać fpofob* iako w Rżplty Staro- 
Polfk.3 Pluralńatcm przywrócić, iakie środki 
do tego, iaki czas ter.au, bo takie rzeczy nic f«§ 
do druku, y  raczey «c należy Prowidencyi zó- 
ftawić.

Ale to iedno czyni w tym czwartym y  
oftatnim Tom ie, że pokazuic ile może iak wy­
konywać, iak poznawać* iak rachować wpro­
wadzony (kiedy wyprowadzona da Bog będzie) 
Pluralitatcm w Radach: iakich oftrożności za­

żyć
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żyć należy, aby w niey zamieizania, y  z niey
niebefpieczeriftwa niebyło.

Oftrzega y  to że w tym czwartym Tom ie 
nie ma żadnego celu mówienia o Rzpltey rzą­
dzie, ani o żadney Jego części: ieden Jego cel 
ieft mówić, o kpjley Rad Formie, do ktorey gdy­
by dał Bog Rzpltey przyiść, niechay na teri 
czas ci, do których należy proponuj o T rybu­
nałach, o obronie Rplty vo luftracyaćh, o fkar- 
bie, o Mennicach, o handlach , które Autor 
rzeczy chyba tylko przypadkiem wfpomina, bo 
zawfze to jedno myśli, że powoli to wfzyjtko 
będzie, kiedy Seyipy będ$ dochodzić.

h i t  dłużfza ieft przez ńaukijkrotfża przez 
przykłady dfoga, więc kładzie nayprzod przy­
kłady kilku ffawnieyfzych Rzpltych, nie ich 
rz^dy, ale ich tylko Radformęt przed cczy ka­
żdemu wyftawui^ć- Niech tedy nikt tu nie- 
czeka w tych wiżerurikach Siftemata żadnych 
rządów, ale tylko niech upatruie iak^gdzie zło  ̂
żone, iak fię fprawui|, y iak  fię konkluduj Ra­
dy w infzych-wolnych Narodach: p których 
czafem y infzych rządów nie iaka być możd 
wzmianka , ale tylko tyle, ile tó do ich Rad 
lftoty należy.

§. IŁ
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§. I L

Forma Rad naywyzfiych w  Rzeczypojpołity  
jRzym ftiey,

POczniymy od dawney y  nayflawnieyfzey 
Rzplty Rzymfluey. W  niey Elekcye y Ra­

dy wfzyftkie fprawowane były Piwralitate. Jak 
1*3 zaś w rzeczy famey rachowano y wykony­
wano, to iak naykrocey opiizę. Lecz trzeba 
wprzód namienić co były Comitia Tr:buta> y  
Centuriata.

Lud wizy {lek wchodzący w Comitia albo 
Seymy, byf rożnie podzielony. Miiam infze 
mnie tu niepotrzebne podziały, wfpomnię tylko 
podziać na, ‘Fribus  ̂ to ieft Pokolenia y  na Cen- 
turye.

Lud byf podzielony na Pokoleń 35. w fa­
jnym Rzymie było Pokoleń cztery, Palatina. 
Suburrana, Collaiina  ̂ Esqwltna, tak nazwane od. 
części Rzymu, w których miefzkały.

Trzydzieści zaśieden Pokoleń zwane Ru- 
flic£* Wieytkie, Miefekańcow w fobie zamyka­
my po całych W fofzech. M y fobie możemy 
imagkiować, że coś u nas ieft podobnego /«- 
digenai, do tych którzy byli donati Cwitate^ to 
ieft Prawami Miafta Rzymu udarowani, y  choć 
nie mielzkańcy R zym fcy, do Praw iednak 
wfzyftkich tego panui^cego Miafta byli przy- 
puizczeni.
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bo y owfzcm zacni y maięnii w nich byli Lu* 
dzie, ale a Rure, że nie w la mym Mieście Rzy­
mie, lecz we Wsiach, a potym y w .infzych 
Miaftach y Miafteczkach mięfzkali ci, z kto-' 

' rych fię flkładały. Owlzern te Ruftica *Tribus 
godnieyfze byfy nad mieyfkie, bo w tych wie* 
cey z podłych Rżemioff y ubogich znaydowa- 
fo fię ludzi, niż Panów y zacnych.

(Tc Tribus w Rzymie dzidify Gę znowu 
na fwoie Curias, na kizcaft niby teraznieylży-ch1 
Parafii, każda ze fwemi olobncmi Kościoły y 
Ratufzami* y każda miała fwego Curioncm, lub 
GfoWę, Caput Curt£.

Nikt więc nie miał mocy wchodzenia w 
$eymy,ktoby nie by ł wpifany do ktorcykolwiek 
Tribum z przerzcczonych trzydzieftu pięć Po*

. koleń. Na który koniec by-fo 35. wielkich Kśi^g 
nazwanych dla wielkości Elephantes  ̂ Sionie* w 
których każdy byi’ wpifany, wed-iug iako któ. 
z pokrewieńfłwa czyli przypufżczenia dobro­
wolnego należaf do ktorey c!ribum. Cenzoro* 
wie co pięć lat, to iefi: co lujrruni wpiły wali W 
te Xięgi tych, którzy nowi za konfenfem ludu 
wchodzili y wcielali fie do kcorego Pokolenia* 
czyli ż W fochow, czyli z obcych* czyli z nie-* 
wolnikow uwolnionych przez fwe Pany, y na* 
zwanych Liberii; a ich Potomftwo Libertwit 
wymazywali także z tych Elefantow Obywa* 
telow zmarłych. Kara zaś wielka by-fa y fro- 
mota, kiedy Cenzorowie przez fwoy f^d dla 
złych  akcyi wyglużowali kogo z Pokoleń Re-

geftrow,
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geftrow, co fię mowiło, 'Tribu movere, bo tak 
od nich Ikaffowany więcey mocy nie miał 
schodzenia w żadne Seymy y Rady, ani nic 
m ógł być niczym obrany.

Podział drugi Ludu Rzymfkiego b y ł na 
ClaJJes, a te naCenturye. Clajfcs brane były we* 
dług Intrat każdego* nie badai^c z iakiego Po­
kolenia. Equitum nayprzód, to ieft Szlachty 
naygodnieyfza Chljpi* podzielona była na osim- 
naście Centuryi. Druga Clajfa mai^cych intra­
ty nayrnuiey tysiąc Szkudow (Szkud, nafz taler 
bity) a takich Centuryi 80. Trzecia ClaJJa ma­
jących Intraty 700 Szkudow, Dwadzieścia Cen 
ruryi.- Czwarta 500 Szkudow, Dwadzieścia 
Centuryi: Pięta między piaci^fet a dwomafet 
Szkudami, dwadzieścia Centuryi. Szofia mię­
dzy dwoma fćt a ftem Szkudami 30. Centuryi* 
Ci wfzyicy według proporcyi dochodow pła­
cić byli powinni podatki y Pu żyć w Woyfku. 
Oftatnia zaś ClaJJis ubogich,których Intrata nie- 
dochodziła fła dwudzieftu piąciu Szkudow, a ći 
Uwolnieni byli y od T  ybutow y od ffużby wo* 
ienney; lecz ta Clajfis, nad wfzyftkie przefzłc 
razem wzięte Iicznieyfza,w Rady niewchodziła.

Trzeba zaś rozumieć, że w pierwfzey Claf- 
fje Eąuitum, y  w drugiey Claflie Rzymian, za­
mykali Hę wfzyfcy Rzymianie, nie tylko kto- 
fzy  mieli tysiąc Szkudow Intraty, ale którzy 
mieli y więcey dochodow, y daleko więcey nad 
tysiąc Szkudow, według których intrat do 
Skarbu publicznego proporcyonalnie płacili 

- Bz dofyć
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dofyć tylko że w Claflie’ Equitum y w drugiey 
ClafHe, nie mogli fię mieścić, tylko ći co mie/i 
naymniey tyfiac Szkudow Intraty.

Trzeba także wiedzieć, że chociaż więcey 
z czafem byfo Rzymian Equefiris Ordinis, niż 
ośimnaście Cencuryi Eyuitum, maiacych tysiąc 
lub więcey Szkudow dochodu, tudzież że choć 
więcey było niż 80 Centuryi takich Rzymian, 
którzy mieli tyfiąc, lub kilka, kilkanaście, lub 
y kilkakroć fto tyfięcy Szkudow Intraty y wię­
cey, atoli liczba ich meprzymnażała liczby 
Centuryi raz dawno uftanowioney* lecz nowi 
przypifywali fię do dawnych Centuryi y w nic 
wchodzili: tak że choć było kilka fet y  wię* 
cey Olob w iedney dawney Centuryi, to fię li­
czyło za iednę Centurya do wotowania y Sufc 
fragiow, byle w Centuryi z ileżkolwiek Ofob 
złożoney znalazła fię Piuraliłas na iednę ftronę.

Od Tribus tedy zwały fię Comitia Tributa, 
to ieft Seymy takie* które konwokow^ne były 
y  wotowały czyli dawały Suffragia przez Tri* 
busy a te podzielone na Curias, od których tak­
że zwane były Comitia Curiata. Od Centuryow 
zaś zwane były infze Comitia Centuriata, to ieft 
które przez Clafles y Centurye wetowały.

Kiedy były Comitia Tributa, ordynaryinie 
ludu mnogość miała Pkirahtatem nad maiętniey- 
fzych y zacnieyfzych, bo ludu ubogiego za- 
wfze więcey,który w ten Seym, in Cornitm T r i- 
buta, cały wchodził.

Ale kiedy były Comitia Centuriata, to za«
wfze
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wize maięmiey^i mogli mieć Pluralitatem nad 
uboźfżych, gdyż Centuryi wizyftkich było 188. 
a kiedy Eqneflris Ordinis Centuryi 18, złączyły 
fię, iak Cię to częfto trafiało, z ośmdziefi^t Cen- 
ttiryami maięcnieyfzey ClafTy, to ie 98. Centu­
ryi, iuz miały Pluralitatem nad naftępuiącemi 
90. Centuryami dalfzych Claflow: tak dalece, 
ze kiedy Centurye Eqmtum 18. y bogarfzych So 
fkoriczyły wotowanie, a zgadzały fię z Tobą, to 
iuż więcey niewotowały inize Clafles, gdyż iuż 
■fię pokazała Pluralitas we dwóch Clafles Szla- 
checkiey naypierwfzey y drugiey 2 maietniey- 
fzych złożoney-,

Po tey rożnofci Comitiorum Tributarum &  
Genturiatonm, ile do mego końca należało,wy* 
fożoney, w krótkich iuż łow ach powiem, iak 
Pluralitas w Rzymie rachowana była.

Kilkanaście, kilkadziefcąL, y czafem kilka* 
kroć fto tyfięcy Judu imaginoWac fobie trzeba 
którzy fię według czaiu przytomni na Seymie 
znaydowali-

T a  mnogość ludu, albo była podzielona 
na Tribus y Curias, albo na Clafjes y Centurye 

' według Seymu natury. Magiftraty cale popu­
larne obierane były przez Comitia Tributa* 
Prawa ftanowione. Magiftraty zaś celnieyfze 
cała Rzplta tykaiace, woyna y pokoy* kontry- 
bucye & c: ftanowiły fię przez Comitia Ccntu- 
rrna.

Na niezmiernym Seymowym * placu we 
środku b y ł namiot na tego co prezydował. W

koło
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kofo tego namiotu znaczne fpatjum Palificfami 
opalane, z bramami czyli wniściami we środek 
który fię naz'ywa{ovile. Przez te bramy, czyli 
Tribus per Curias, czyli Clajjes przez Centuryć 
wchodźify do Ovilc% y przy tych bramach by­
ty moftki aby gmin utrzymać.

Była iedna Urna,pufzka,lub ftatek z Imio­
nami Pokoleń lub z Imionami Certturyi,według 
Trtbuta lub Centuria!a Ccmitta. 2 tey Urny na­
przód lofem ciągniona która Tribus, lub która 
Centuria ma na tę materya czy Elekcyą nay- 
pi.ćrwfza worować, y  ta Tribus lub Centuria, 
która była lofem Wyciągniona.zwała fię Pr^ro- 

gatiyat y wotowafa przed wfzyftkiemi pierw’- 
fza,y częfto za iey przykładem fzty infze Tribus 
lub Centurye. ' Po tęy pr&rogatwam Tribunt 
lub Centuriam lofem wyznaczoney, dopiero in­
fze Trtbus per Curiass lub irffse Clafles per Cen• 

wchodziły w Óvile iedna po drugiey, y  
wotowały wtdfug opifanego im na zawize po­
rządku.

Przy Bramach do.Ovite% b y f ftatek wiel­
ki ż tabliczkami bardzo małemi drewnianemu 
które tabeile rozdawali każdemu nazwani Dtri• 
tBitores* Naypierwey bowiem przedtym Rzy* 
mianie nie tabliczkami, .ale gfofami dawali 
fufłragia czyli zdania fwoie na Seymaęh, y no­
towali Pi farze ich uftne Suffragia czyli Ow/a, 
ale potym (przykrzyło im fię to, częścią dla 
fubjekcyi,ktor^ cierpiała wol.ność,że publicznie 
mówiąc, lub krclkuiac podawać fię byfo trzeba

na
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namwidy^j częścią dla zabierania wielkiego 
czafu: więc fuflragia y wota odmienili na Ta- 
belię.

Każdy tedy na fwoiey Tabelli* jeżeli Akt 
Elekcyiny był, napifał Jmię tego, kto mu fię 
do tey lub owey ilmkcyi zdawał; ieżeli zaś o 
czym Rada y propozyc.ya była, iak u Rzymian 
zwano Rogatio; co każdy napifał fwoie zdanie* 
albo temi dwoma literami U.R. ui rogas% niech 
tak będzie, jak prośifz, albo iedn$ litery. A , 
Antiquo, AmulJo,mzchęG. Albo w indach literę, 
A, abJól<vo: albo litery C.E» condemno eunu T a k  
napiiawfzy na Tabliczce fwe zdanie* czyli Suf- 
fragium* każdy przy namiocie Prezydenta od* 
dał Tabellę fwoię zwanemu Dirimitor, A  iak 
fię fkonczyła iedna Curia in Comitiis Tributis, 
albo iedna Centuria in Comitiis Centuriatis> to 
zaraz zrachowano w tey Curyi, czyli w tey 
Centuryi Pluralitaiem, y  zaraz obwołano* ta- 
Curya albo ta Centurya ieft za tym zdaniem,lub 
za tym Kandydatem. W ięc Pluralitas Tribuum 
albo Pluralitas Centiiriamm konkludowała. Po 
iedney Curyi czyli Centuryi lkończoney gdy 
drugie z Tabellami naftępowały,a gdy poftrzę­
żono że iuż ieft na którą ftronę Pluralitas T ri' 
bitum per Curias, albo Ceninriarum, co iuż daley 
nie wotowano.

W olno zaś było każdemu Kandydatowi 
czyli propozycyę czyniącemu, lub do tey ma- 
teryi mtereflmacemu fię pilnować, czy  przez 
fiebie, czy przez przyiacicla, aby Tabeile <ło.

brze
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b rz e y  wiernie rachowane by fy, y  tych nazy*
w ano Cuftodss.

Do ludu Seymingcego Senat czynif wfzy- 
ftkie propozycye albo Rogationes, lub też TW- 
bunt popali, kiedy fię wfzyfcy na iednę propozy- 
cy3 zgodzili. Kiedy zaś Tribuni niezgodni by­
li, to y lud za niemi, y nic (ię ftać dobrego nie* 
jftogło- Ale o tym tyle razy wyżey fię rzekło.

Plebiscita zwały fię,cokolwiek i ud na Sey- 
lnie uftanowił: Tribumtidt leges,co Tribuni z kon- 
ienfem ludu, a Senatus Confulta, co Senat- W e­
dług zaś rożnych czafow Rzpkey, czafem Se­
nat wymagał, że approbacya Plebifcitorum, do 
niego należy, czafem lud y częściey przekony­
wał, że bez approbacyi jego  Senatus Confulta 
mocy niemiały.

Ten tedy b y ł fpofob w Rzymie praktyko­
wania na Seymach PLCJRALITATIS , dofyć 
przyftoyny y łatwy na tak§ mnogość ludu,cza­
ili iednak nie mało musiał zabierać: aleinaczey 
w tak wieikiey Republikantów być to liczbie 
niemogło.

Były y infze fpofoby pokazania Plurali- 
tatis w Radach u Rzymian, ale nie w gminie 
ludzi, nie w Demokracyi, lecz między godniey- 
fzemi y wybranemi ludźmi, to ieft w Senacie 
praktykowane. Albo tedy głofy y  fenteneye 
pro, &  contra notowane y rachowane przez 
Konfulow były, y  za ktor$ flrońi więcey gło- 
fow było, za ta Senat konkludował, y pierwfzy 
Konful Refultatum albo Senatus Conjilium ogła- 
fzał. Albo-
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Albo też,” o czym iużeśmy namienili w  

Prugiey Części W Paragrafie drugim, Spofob 
odkrycia Pluralitatis w Senacie folenny bywał* 
difcejfio inpartes, rozeyście fię na ftaony dwie, 
iednę pozwalai^c^druga na co niepozwalaigc?: 
y to nazywano pedibus ire injententiam.

Naprzykład Plutarchtak pi(ze: (1.) Gdy 
Konfitlawie czymlt dyfeejjyę na tey propozycyi: czy­
li ma być PompeiujJowi odebrana Konmenda? ma­
ło pojlło na Jlronę tych, którzy opinow alt.żeby Kom 
mendę Pompeiuflowi odebrać. A  gdy proponowano, 
czyli Juliufiowt odebrać Kommendę ? prócz nie­
wielu którzy na flronp Jultufia pojllî  wjsyfiy pra­
wie przęśli na przeciwną fłronę, aby Juhufiowi 
Kommenda bdebrana była. A  gdy AntonmJIpropo­
nowałaby na tym dyfcejjya była,czyli obadwa ma­
tą być rewokowam z P.rowincyi y Juhufi y  Pom« 
petu.fi ? na tę jironp wjlyjcy pojliî  życzgc aby oba­
dwa kommendować przejlalt.

Y  te tedy obadwa fpofoby rachowania y  
pokazania Pluralitatis, przez konnocowanie y 

liczenie głbfow y przez iście na ftronytbyły bar. 
dzo przyftoyne y zwyczaynć u Rzymian.

Poty co do Rzymfkiey niegdy Rzepkey 
Rad formy należy, ktonj za zwierciadło y mo­
del, brać zwykliśmy. Nie*

(r .)D irccffi°| icm  Confulibus iacicntibns an di- 
miffurus Exercitum J?ompeius eflet ? iterumquc an 
Catfar? iłi hanc partem exccptis paucis* omnesj in 
ilJam pauci difccflere. Poflulante Antonio, ut di- 
feeflio fieret» an deponerent ambo Provincias.ł  in- 
Cam omnes partem  ivcrc. Plutartb in J hL Gefer,
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N ie raz zaś iuż, y podobno nie dziefięć 

jazy  odrzekliśmy wyżey, że intercedendi, 
czyli liberum 'udo cale nieznano, ani na Sey- 
mach Rzymfkich, ani w Rzymfkim Senacie; 
ale miafbym za wielką rzecz, raz to dobrze 
kiedykolwiek nie którymi JchMćiom,(niech mi 
wybacz§,)dać do póięcia, że iako w Seymach y  
Radach Rzymlkich nieznane nigdy byfo niczy- 
ie w to, tylko Pluralttas Tribuum &  Centuria• 
rumy a w Senacie Pluralttas Senatorow, tak to 
<v?to,niby nafzladuiac Rzymian, zle bardzo nie­
dawni naśi Przodkowie zrozumieli, y nie pra­
wem żadnym, pozwalai^cym kazić wizyftkie 
Rady, ale abu(i<ue famym zfym zwyczaiem go 
wzięli, gdy go w Seymy cafe y Seymiki, niby 
na model Kzymfki, (w czym wielki bf?d ieft) 
wprowadzili, a to tylko abuju ffowa, niebadaiąc' 
fię y  inaczey niewiedz^c to njeto czy interccdo 
komu ffużyfo u Rzymian, y że do famych tylko 
d zieg ciu  Trybunów, nie do Seymow, nie do 
Szlachty, nie da  Senatorow należafo. Nie by­
li nigdy, niech- fię godzi mówić, tak niebaczni 
y nieoftfożni Rzymianie, żeby iednemu albo 
mnieyfzey częściComitia pozwalali tamować lub 
żrywać.

Przez gfupif Religia y wiarę w ptafzym 
pilku, W'bydlęcych ielitach, w figurach obfo- 
kow, mieli moc W iefzczkowie ich obwieścić, 
że dzień iaki nie byf fpofobny do zaczęcia Sey- 
niu, y przez tę fup.erftycy^, pod którą fię fakcye 
M ożnieyfzych pokrywamy, czafem na inlzy

dzieó
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dzień Seymu odfożono otwarcie. Y  to b y ł 
głupi abiijus. Ale iednak zawiże Seymy były 
Śeymamu y w czafach prawem opifanych od­
prawiły fię zawfze* L e w  żeby Akt cały Sey­
mu kto mog{ nifzczyć, to cale u Rzymian bez 
przykładu.

Tribuni fami, nie Seymy rwać lub tamo­
wać, <łlc r.y{ko między fob§ ta niefzczęśli wa ie- 
dnegó IntercelTya fwoie w dziefiaciu tylko,Try- 
buńifcie pfowaii Rady, a naoftatek y  ta fw$ nie­
sfornością wolność Rzymfks zgubili. DzieGa- 
ciu ich tylko było, a na koniec w plugaw§ A- 
narchiay w abiblutyzm wpędzili RzpJt^; Do* 
pieroż gdyby Rzymian* więcey było na Sey- 
mach z tym 0 0 ,  to pewnie iak teraz u nas y  
cienia rz^du dobrego niewidzielibyśmy byli ni-, 
gdy w Rzpltey Rzymfkiey, iaki przecież b y f  
kilka W ieków, niż fakcye y prywaty gorę wzię­
ty Trybuńfkie*

Ź e  wfzyftkiemi tedy. o Rzymie Pifarzami 
mądremi, zgadza fię wieku nafzego Polityk, y 
za niemi idzie, gdy mowi; Obierano Trybunów 
Zdawm tako Głowy fodti (u nas zas Poffowie nie 

ludu głowami) natenieden koniec, aby ludy 
Wolność przecina możnieyfiym brom li: iak to było 
WyttalezfOKO na Malenie wolnością tak to z  czafim

Rzpit$
( 2)  Creabac^ur  o) i m T r i b u n i  t c h u  Pr i nc i pc s  

Ptcbiffł  hoc folo finc> uę popb.tam contra n o b i U s  Cc 
l ła tr i t io 5.libe!fraten'jquc Scat&s popu laris  tu cren tu r .  

Ho ca rc ai i t i m <jiicmadmcdii!33 \iv e moi ument am l i*  

fcettatt* £}caio<;ra«k£ i n r e n r a m  fuic> i ta  i apf u tem*



28 §. H. Forma Rad
Rzpltą Rzymjką do oftatntey przywiodh ruiny,gdy 
Trybunomy dobrym y ladaco Ojobom, broń vetan- 
di w ręce oddanay tiaywtęk/Ja moę w Rzpltey.

Nifcch więc profzę ulpokoi fię każdy na- 
tym, że do formy R a d y  Seymow Rzymikich 
nienależało nigdy ani Szlachty, ani Senatu, ani 
ludu żadne niczyie <veto, ale że Seymy y Rady 
Rzymfltie fama zawfze decydowała Pluralitas, 
iako opifało fię wyżey.

Mozę lię tu \vJpomnieć,że w Kartaginfkiey 
Rzpltey (o ktorey nie czynię tu ofobnego 
Artykułu) było poniekąd y  trochę śmiefzne 
w ich formie Rad prawo, że wfzylcy Senato­
rowie, iezli co chcieli uftanowić, aź do iednego 

, na to powinni fię byli zgodzić : kiedy fię zaś 
czemu choć ieden opponował Senator,to niby na 
karę tey niezgody w  Senacie y na Senatu za- 
wftydzenie, rzecz była odefłana do ludu, który
o niey per Pluralitatem zawfze decydować, y  
Senat poprawiać Prawo to częfto ren fkutek 
czyniło, że kiedy Senatorowie polłrzegali mię­
dzy fob$ iż Pluralitas Senatu iak§ utrzymywała 
propozycya, to fię część mnieyfza órdynaryinie 
poddawała więkfzey Senatorow liczbie,ubiega- 

■ iac konfuzyi, aby fię decyzya,o rzeczy dla nie­
zgody Senaui niezakorkzoney, z hańb-a Sena­
torow nie przenosiła do ludu* y b y ł to wielki 
na ich niesforność hamulec. Jednakże więcey

razy
po risR em pub : Romanam pcrtraxit in. ruinom: nc- 
glećfco perfonarum dele& uj quibus tcmcre confide- 
bantu* arma5vires &  ornnis potefłas in R epublica. 
PełfefferCap: j i .  L ib r. 3.
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razy fprawa wytoczyła (Tę ad Pluralitaiem ludu, 
pfzez co fię niemałe między Senatem, y  ludem 
zelozye, y nienawiści wizczynały. Naylepiey 
ieft iść za powodem natury, y  z ludźmi, po 
ludzku radzić, iak w Rzymie y  we wfzyftkich 
Wolnych Rzpltych czyniono, y czynią.

I  III.

Forma Rad Naywyzfiych teraznieyflych 
w Rzpltey Rzefiy Niemieckiey.

NiemieckiePatiftwo wzięte caleogolnie,ieft 
to prawdziwa Rzplta, ktorey godzi fię dać 

mieyfce po Rzymfkiey. Dobrze bowiem Poli- 
tyk: (3.) Po Traktacie 'UDeflfalfkim, Ce/ar z nie 
ty ł cale w Niemczech,tylko co ieft Kroi Poljki w 
PolRcze: ufta Jmpcrij  ̂quoddam os Regni, z któ­
rych nic wyniśó niepowmno, tylko co Jmperium 
my ilu y rozrządza: po Kapitulacyach zaś (Patia 
Conyenta) z  ofiatniemi Trzema Cefarzami Ka­
rolem VI. y  VII. y  Francifikiem pierrvfśym, które 
przyczyniły mocy członkom Jmperii, a bardzo tey 
umnieyfiyły Głowie, ten Panuiący nie ma tylko po~ 
tvaęę bardzo okryHoną w prawdziwey Rzpltey.(i) 

W iele bardzo ieft Panów Udzielnych, y  
Stanów udzielnych w Niemieckiey Rzefzy; bo 
od Potężnieyfzych, aż do naymnieyfzych te 
Stany udzifclne biorąc, że ich licz$ przefzfo 
fiedmfetj czytałem.

Z  tych
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Z  tych Udzielnych Stanów y Panów, tylko 

ab Jmperio immediate dcpendui^cych wielu, ma- 
i% znowu pod fob§ Szlachtę godn?, y podda­
nych mnoftwo bogatych* ale ci immediate de- 
pcndui^ od Twoich Udzielnych Panów, Elekto- 
row, Xi4ż§t, Bifkupow £Tc, y tylko mediate ab 
Jmperto.

Udzielne tćdy Xi?żęta, Panowie, y  Stany 
wchodź? iak zowi§ tv Dyetę, to ieft w Seym 
Jmperij, czy naywyżfza Pańftwa Radę, Podda­
ni zaś tych Panów, y Stanów udzielnych, w 
Seym ten Naywyżfzy niewchodzą.

Miiam dawnieyfze Niemieckiey Rzefzy 
Seymy; miiam Regimcn Jmperij z dwudzieftu 
Regentów, pod Prezydentem Cefąrza Namieft- 
nikiem, na mieyTce Seymow od Maxymiliana I. 
uftanowione. Miiam Confiliicm Aulicum, za Ka­
rola V . które znowu znioHo to Regimen Jmpt- 
rii. Teraz Confilium Aulicum, Camera Jmperia- 
■/w, y Seymy albo Diety to czynię, co przed 
tym czyniło Regtmen Jmperii.

Confilium Aulicum ieft to naywyżfzy Try- 
bunał Dworflu, przy Cefarzu rezyduiący y ła- 
dzacy. Camera Jmperialis, ieft to drugi T ry ­
bunał naywyżfzy, nie Dworfki, ale Jmperii.któ­
ry zawfzew W edar mi^fzka y fądzi. Jako to 
fę Trybunały do f^dzenia fpraw, które ióą do 
nich z appellacyi od całego Pańftwa Niemiec- 
kiego, y  w wielu rzeczach etiam y  od wfzy ft- 
kich udzielnych Panów, Elektorow, & c\  tak 
o tych Trybunałach ia tu żadney niemam mo*>

wienia
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wienia potrzeby.- ale tylko o Dyecie, to ieft o 
Seymie y Radzie naywyżfzey Jmperii.

Niemogę zaś Jepiey o niey mowie:,y kro- 
cey formy tey Rady opifać, iako to przetłuma­
czyć, z wielce godnego Człowieka iuż ode- 
mnie wyżey nie raz namienionego M r. de Real, 
ęo do mego ftofuie fię końca: w tym Artykule 
z niego wziętym , a dokładnie przezeń tra­
ktowanym , formę Rady Naywyżfzey Rze- 
pltey Niemieckiey, która fięw Ratysbonie bez 
przeftannie od wielu lat odprawuie, ile można 
na tak małym obrazie, obaczemy.

Corpus Germanicum (mówi") dziś iię Ikłada 
2 Cefarza, z Dziewięciu Elektorow, zArcy-Bi- 
fkupow, Bifkupow, Opatów, y Prałatów nofza- 
cych tytuł Xi|żąt, trzydzieftu czterech: z Xi§- 
żat $5. z Dwóch ław Prałatów którzy nie mai§ 
tytułu Xiążęcego: że czterech ław Hrabiów, y  
ż Miaft wolnych Cefarfkich 46.

T o  całe ciało reprezentuje fię w zgroma­
dzeniu generalnym, które nazywaią Dyeta, a 
który ieft uftawiczay Seym od ftu przefzło lat 
W Ratysbonie.

Kiedy w nim przychodzi rzecz propono*- 
wana do deliberacyi, Stany mperii rozdzielai| 
fię na trzy Collegia, z których każde naradza fię 
ofobno 4 pod fwoim Dyrektorem czyli Prezy­
dentem.

Picrwfze Collegium ieft Elektorow, które- 
go Dyrektorem ieft Arcy-Bifkup Moguncki. 
Do tego Elektora należy Jus proponowania

wfzyft-



32 §. III. Forma Rad Rzpltey
wlzyftkich do Rady Materyi. C zyli Kommif- 
farz Cefarfki, czyli insi infzych Panów Mini- 
ftrowie, Elektorowi temu, czy iego Plenipoten­
tow i w Ratysbonie, oddaią in Jcripto, co chc$, 
aby byfo proponowane. Elektor zaś Mogunc­
j i  kornmunikuie Dyrektorom infzych dwóch 
Collegiow odebranych propozycyi, y  o czym 
ma bydz rada.

Drugie Collegium (Mada fię z Xiąiąt Du­
chownego Stanu, y Xi^ż^t'Swieckich, z Prała­
tów, którzy nie mai ,̂ tytułu Xi|żęcego, y  z 
Hrabiów Jmperii. Arcy-Xiażę Auftryackie ma 
w  nim naypierwize zawfze mieyfce^y on, y  Ar- 
e y *Bilkup Saltzburfki Prymas Niemiecki alter- 
nata, wediug materyi wziętey , poki fię w Ra­
dzie nie Ikonczy, prezyduią w tym Collegium.

Trzecie Collegium ieft Miaft wolnych Nie­
mieckich, refpektem ktorego pierwfze dwa na- 
zywaia fię Collegia wyżfze. T ego  trzeciego 
Cclkgii Dyrektorem czyli Marizałkiem ieft ten, 
który ieft Deputatem miafta gdzie fię Seym od- 
prawuie.

N a tym Seymie, Elektorowie y  Xi3Żęta 
w fzyfcy, mai  ̂ fwoie,po iednemu każdy, ofobne 
g lo fy , w fwoim Collegium. Jle ich ieft, tyległo- 
fow czy Suffiagia. Nawet ieden może mieć 
cztery, pięć, y więcey gfofow, ieżeli ma w 
Niemczech tyle ofobnych pod foba udzielnych 
Stanowy mai§cych gfofu in CóUegio przywiley.

Ale Prafaci, którzy nie maię tytlrfu Xią- 
zęcego, y  Hrabiowie, tylko tyle mai a gfofow,

Qrozu-
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(rozumie fię SufFragia deci(iva„) ile ieft ich 
K iaflów , albo banków, czyli ław. W  Banku 
lednym może być kilkadziefiąt y  więcey Pa- 
now.Głofy tych tedy (§uffragia decifiva) nie f§ 
ofobiftew  Collegium<, aleieden Imieniem całego 
iednego banku czy ław y głos. Dwa tedy bar*- 
ki Prałatów, nie-Xłążat, iak fię wyżey rzekło, 
y cztery banki Hrabiów, to iqft, Swojta, Fran— 
conia,Rbeni, fcterawia trzymaią po iedn.ynt Mi- 
niftrze na Seymie,zktorych każdy za fwoy bank 
według Plwrahtatem zdan Panów do tcy ław y 
należących,Sujfragium daie.

Elektorow tedy y  Xiążąt Miniftrowie G ło fy  
in Ccllegiis maiący ofobne,daią one według wo­
li fwych Panów.

Prałatów zaś y  Hrabiów Miniftrowie każde­
go banku, lub według inftrukcyi fwych dai^ 
lentencye,lub Pryncypałom fwoirn donofzą no­
we materye do deliberacyi podane: Na które w 
Prowincyi rejpeftwe każdey ziazd, czy zgrom a­
dzenie fię robi, y deliberuj ci co dó nich nale­
ży iaką dać rezclucyą? którą Pluralitate konklu- 
duia, y pofyłaią Miniftrowi Twemu do i^ątjs- 
bony. T o ż  famo miafta czynin.

Sekretarze naznaczeni maią ten urząd, ie  
w fzyfcy Miniftrowie idą do ich Sali, albo, w e­
dług nich mówiąc, Dyktatury, y fwoich Pa­
nów zdanie y rezolucyą o Materyi która fię 
traktuie, każdy im krotko y iaśnie dyktuie. Y  
te to fa wota y głofy. Czytaią potym Sekreta­
rze te rezolucyo od każdego dyktowane,każdy - 

G mo*
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może fwoię w terminie iakim poprawić. T c  
potym rezolucye pifane Dyrektorowie Collegio- 
rum czytają, Pluralitatem pro &  contra notuia 
y  według Pluralitatem CoUegii Zdanie fęrmui#, 
a potym go dfugim Collegiom kommunikai^.

Miafta także' Cefarlkie , lubo w Jfaoim 
Collegium trzecim maia tyle głoiow  ile miaft: 
yPluralitate miaft w Jwoim Collegium decy- 
duia. A le refpektem całego Seymu niemai§ 
tylko z każdego banku Twego po dwa gło fy . 
Jch SufFragia f§ takie decydui^ce przynaymniey 
iak miafta preteodui§, bo bez nich dwa wyżlze 
Collegia niemoga form'ować piacitum Jmperit. 
ile kiedy materya o podatkach: lubo w in- 
fzych mgteryach, czafem acz zbyt rzadko, bez 
nich infze Collegia decyduia.

Kiedy w iakiey materyi Collegia dwa E le­
ktorów y Xiaż^t nie z g a d z a j fię y  nie iedno 
rozumic ię , Dyrektorowie obudwoch Cólle- 
giow czyli ich Miniftrowie mai  ̂ na ten koniec 
konferencye, kcore zowia Relafiones y Correla- 
tioneŝ  aby fzukać zgodzenia na iedno fpofobu. 
Jezli fię zgodzą te dwa Collegia, kommuniku- 
ia Collegio Miaft ich rezolucye, do ktorey 
albo Miafta przyftępuia, albo nie; ieżeli nie- 
przyftępuia, Kancellarya Seymu, file  kiedy 
rzecz nie o podatkach) kontentuie fię uczynić 
wzmiaiikę roźniacego fię zdania Miaft, w Ikry- 
pcie, który prezentuie pryncypalnemu Kommi- 
farzowi Cefąrfkiemu, pod tytułem Zdanie 
perii. Jeżeli zaś zgodzą fię wfzyftkie trzy C ol­
legia, to tym \tfity . Bywa



Rzefty Niemieckiey ^
Bywa czafem kweftya ieżeli dwa wyżfze 

C ollegia mogę fię obeyść bez konfenfu trze­
ciego ale o tym dotąd zupefney niemafz de- 
cy zy i, W  podatkach tylko koniecznie Miaft 
zgod y potrzeba.

W  każdym tedy Collegium ofobno Plura* 
//tar decyduie, ale trzy Collegia, dopieroż dwa 
wyżfze, aby (ię na iedno zgodzify, potrzeba.

Kiedy (Tę zgodzą y  wfzyftkie trzy. a Ce- 
farz nie approbuie, materya zoftaie bez decyzyi. 
Czekaią inlzey pory do nowego iey propono­
wania. Kiedy zaś Cefarz approbuie, ftaie (Tę 
rejblutio jfhiperii, y publikuie fię Rccefs^

RjecefJus nazyWaią (Tę prawa, y Konftytu* 
cy t ywpćrji: w zięło fię to (Towo od rectdp, to 
ieft kiedy fię Seymy przed tym co roczne w  
Jmperio kończyły, y fkfadaiący Scym roziez- 
zdzali (ię, reeedebant , na ten czas Konflytucye 
promulgowane byty pod mLcnicRcceJJlfsJhiperii.

Cefarz publikuie pod fwoim Jmieniem Re* 
cefly, które ffuią wlzędzie za prawa J,'mperii.

Na Seymie Niemieckim by waią DepUta  ̂
cye na nie które JnterefTa* zowią ie ordynaryi- 
ne y extraordynaryine, Ordynaryine praw&m 
opifane, które membra naznaczyło do tako­
wych Deputacyi: fkfadaią (Tę ze wfzyftkich 
Elektorow, z fześciu Xiąząt, z Prałata iednego, 
Hrabi iednego, y dwóch Deputatów z M iafh 
A le te ordynaryine deputacye prawie iuż nie f$ 
w zwyczaiu, gdyż nad to tnocni w nich byli 
Elektorowie fami.

C i  Extra*
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Extraordynaryine zaś deputacye f§ częfto 

w używaniu w rożnych Jntereflach prędfzey 
rezolucyi potrzebuiacych, y  częfto na ten ko­
niec, aby przez innieyfz§ liczbę, materya iaka 
wielka była w przody roztFz^śniona, oświeco­
na, y  przygotowana, niżeli ieft całemu propo­
nowana Seymowi.

Do Deputacyi tey Extraordynaryiney nie 
fq prawem wyznaczone Ofoby, ale Status ie na 
Seymie o b iera j y wyznaczaia; powinno ich 
być zawfze połowa Katolikow, połowa Prote- 
ftantow , ci fwoich, y  ci fwoich obie­
r a j .  A  kiedy o interefs idzie wypfywai^cy 
z Religiy, to Katolicy olobne; Proteftanći o(o- 
bne micwaia rady.

Ieft wiele infzych rodzaiow Seymow, y  
olobnych po Cyrkułach j^mperii, y wfzyftkich 
Cimilorum Jmperii, & c .  ale dla mnie do- 
Tyc to co fię rzekło *o generalnym Jmpcrii Ra- 
tysbońfkim Seymie: tak w nim iak y  wfzędzie 
wfzyftko Cę Pluralitaie w Radach decyduie.

IV.
Forma Rad naywyżflych Rzeczypojftolitęy 

Angieljkicy*

DLrt lepfzego zrozumienia nafzey Oyczyzny 
Obywatelom, iak fię praktykuie y rachuie 

w Angiellkim Parlamencie Pluralitas, umyślnie 
formowałem niektóre kweftyc. y  dałem ie

Ada-
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Adamowi Xięciu Czartoryfkiemu Generałowi 
Podolflaemu,który dla informacyi czytaiacych 
odpifał na nie tak rozumnie y  dokładnie, 2. 
wielkim rozfądkiem, y  umieiętnościa,to z Xia- 
ie k  piękney fwoiey Biblioteki wyczerpana, to
2 włafney experyenoyi w Anglii nabyt§, że dał 
przykład y pokazał na fobie, po co Kawalero­
wie nasi maia iezdzić do cudzych kraiow, y  na 
co pięknych talentów rozumu y  rzadkiego do* 
wcipu zażywać.

% Francufkiego Oryginału Xi^ćia tłuma­
czę na Polfkie* z ofobnemi na fpodzie notami*

PRZEMOWA.

KArta W ielka ,(Grandę Chąrtre*)tym ffoweifl 
fię zowi§ wfzyftkie dawne Fundamentalne 

przywileie wolności Angielfkich) akkoręlowa- 
na N acyi Angielfkiey Roku 1215. przez Króla 
Jana Sans Terre, potwierdzona przez Henryka 
IIlv dziewiątego Roku Jego panowania, ztwier- 
dziła wolności y  całość fwobod Angiellkiego 
Narodu.

A rtykuł fzefnafty Karty- w ielkiey , daie 
prawo wfzyftkim ComitaUbw, Hrabftwom, na 
które ieft Anglia podzielona, tudzież M i aftom, 
y  Miafteczkom, pofełania Deputatów czy po* 
ffow do uformowania Rady nacyonalney,. to 
ieft Parlamentu albo Seymu, y do opponowa- 
nia fię wfzelkim podatkom, aby ich Monarcho-
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wie ze Twego umyflu y  woli nie nakładali, (i.)

M yliłby fię ktoby rozumiał, że Angiel- 
czykowie przed wielka Kart^ nie mieli wolno­
ści. Trzeba brać tę kartę nie tak za noweia- 
kie fwobod pozwolenie, iako ponowienie y  
potwierdzenie dawnych przywileiow, w które 
im byli mocnieyśi Krolowie wkroczyli, a które 
im oddał flabfzy y niefzczęsliwy Kroi, przymu* 
fzony iako zawfze w podobnych przypadkach, 
do przydania y nowych prerogatyw z uym§ 
Twoich włafnyoh. Za czalem Anglikowie u- 
tnieli-być o nie żarliwi, y  wiedzieli iak ie za­
chować: O których y  teraz Parlamenty iedyn§ 
y naywiękfz§ pieczołowitość mai§. (2.)

P Y T A N IA
( 1 .) T o  ie ft w A n g lii  naywi^kfzc Arcam m  Sta ­

tes na wftrzymam e m ocy K r ó lew lk ie y ,że  choć K ro i  
ma wfzyttkie fnfze prawie zupełnie  iak M onarcho­
wie insi J u n t  Majefiatisy nawet W o y n y  y  Pokoiu, 
wfzyftko m o ż e ,  iednak tenże Kroi nic pieniędzm i 
publicznem i) to i e f t ' K o n tryb u ćya m i niew łada. 
K roi ( ia k  mowi de R e a l)  explikuie potrzeby. Je& eli, 

przyczyny gdaą ftę debrę tbudwom Izbom , nowych im* 
p ozy cyt ? Krylowi ie akkordyą. J e ż e li  nie zd a ą  f i f  ? 
to na,podatki żadne niepoztvalaięt lub tak mato nar* 
z n a c z y  ze  Kroi nie uiemoze za czą ł. K roi więc nie* 
m oże nietylko podatkom naznaczały ale ani ich wybie­
rał > ani determinować,poki trwai mai#'. Tom. 3. S e6ł : j .  

pag\ 367. N a  to ie-dnoiefzcze R e p u b lika n ci  D w o . 
jo w i  przeciw ni mocno farkać zwykli# ż e  fummy na­
znaczone na ia kikolw iek  ko n ie c ,id ę  w ręce y  dyfpo- 
z y cy ą  Kroiewfką, a M in ifte r  2 n ich  Regeftra  espen* 
fyczęfto  bardzoogolne Parlamentom podaie»ile pod 
czas woien: przeto żc w ie le  tych że  p ięn ifdży*  na
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P Y T A N IA . O D P O W IE D Z Ii.
T. Jak czynt# fi- A d m u m .'L es MaU 

lekcye Deputatom do ref W oycowie Miaft y  
Parlamentu Hrabflwa, Miafteczek, albo Ma* 
Miaft a y Miafteczka ?  giftraty nazwane /fe- 
czy/; pr&fa btUety fekrę. ęorders, mai§ Księgi, 
tnt? czyltgfofami? czy- w  których f$ wpiia- 
// tnaczey? w ‘Wiclktey ne Imienia y  dobra ka- 
licżbie, żeby zamiefśa- id e g o  Obywatela,
#/a we jlraty W  dzień naznacza?
czayw co ny na Elekcy^. Depu­
tatów,„lud fię zgrpmadza na rynku lub miey-

Icach
c o  infzcgo, n ic  na c o  f? dciłynow ane, w ychodzi.  
T a k ie  fą częfto malkentcntow fleargi.

(2 .)  K a ż d y  w ic  że w AngielCkinr Parlam encie 
dw ie Jzb y :  wyźfzaj ia k u  nas Scnatorfka: niiOza iaJe 
u nas Pofclfka. L iczba  taka ieft wchodzących iu w yź- 
f  zą Izbę* wchodzą Xiqipa^MargvAblowiex Hrabiowie 
Fice-Hrabiowie^Ba/ronowie^y Bijkupi, f a r e s  Angliie* 
Liczby Bifkupowieft 2 6 . Swieckicfc może K roi tle chce. 
to nię wprowadzić. J e ft  teraz 2 3o.Parcs zeSzkadzkie- 
tni fzefnaftę. A le  wyiąwfzy Katoltkęw  Paręs? y M i-  
norennes, {ho tytuł Parium bwięckich dziedziczny  
ieft.) którzy nie wchodzę w Radę, będzie kotą 186. 
Par es » tticbodzących fv tnyżfzę Izbę* Do aiżfzey  
za ś Izby z  Prowincyi które zowią Hrabftwą ,  liczba  
Deputatom ieft 92. Z  M iflftm ękfsycb, C ivicates , :wię- 
kpza trochję liczba ieft; z  Mi^ftsczek1 O p p id a ,  ieft 
więceynad trzyftaf kiedy m żfza liczba ieft w komplecie, 
zlożoua ieft z  Deputatów czy Pojłow 558- Ka%dy Oby* 
w atel Angielfki który mą 4.0. Schelings jntraty  
wchodzi tv Elekcyą Deputata, D e ReaL Tom? 2, p<ig. 
564. S c h c l ln g  czyn i i ą .  gr: Fr; iak dwa ził  PoJ(kic.
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fc a c h  fpofobnych, Les Scherifs, Magiftrat pier- 
wfzy Szlachecki w Hrabftwach, W oytow ie ai» 
bo Recorders w Miaftach y miafteczkach, zafia- 
daia na pierwlzym mieyfcu, y prezydui^; ( tak 
u nas Marflał oruie)  niefa obierani, ale z mocy 
funkcyi fwoiey zagaiaia. Maia przy fobie Pi­
la r z o w i wokuia każdego po Imieniu, który za­
raz przychodzi y daie fwoie Suffragium gfofejn 
na kogo mu podoba, y  uftępuie drugiemu; y 
tak daley wtzyfcy.Pifarze notuią SufFragia pod 
Jmionami Kandydatów czy konkurrentow; Jak 
fię [kończy wfzyftkich Elektorow Suffragia,, ra« 
chuią fię, y Pluraiitas decyduie. Każdy Kandy­
dat ma prawo przydać przyiaciela fwego, niby 
Stróża Pifarzom. Sędziowie , nazwani des 
AJJtfes, obrani z między Szlachty Prowincyi, y  
którzy zafiadaif co trzy miefiace, mai^ moc 
exammowania, ktoby pozwać o to, ieżeli gfofy  
były  wiernie notowane, y ieżeli ieft iaka nie­
wierność, karzf Pifarza zapoceniem  ftu liwrow 
Szter1ingow.(Sterlin(> tak nafe 30 Tynfow')

II. Datiii Jttftru* Ad zdum. Nie dai§ 
keye Poflom do Parła- żadnychjnftrukcyi Po-
mentu o Materyacb,kto- flom. Pofpolicie Hrabk
re tam do Rady podane ftwa czy Prowincye
bfd$ ? Sęz obligowa- Miafta y  Miafteczka,
ni Deputaci czy Pojfo• fpufzczaif (ię ną fwo-
9vie, aby od Infirukcyi ich Deputatów rozum
nieodflępomali ? przy- y  fumnienie we wfzy-
Jięgaiąż na to ? czyli ftkich Parlamento-
też wolno im o wftyft- w ych deklaracyach.

kim A  ieżeli
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ktm opinować iak im fię  A ieżeli Prowincya, 

zdate ? fy i oni falaryo- Miafto & c .  ma iak§ 
n>ani ?. potrzebę y  prozbę do
Parlamentu , topierw fzy Magiftrat ieft tłuma­
czem ludu woli, y rekommenduie Poffom, co 
mai^ w Intereffie tego Hrabftwa czy miafta 
imieniem ich reprezentować Parlamentowi.

Przyfiąg żadnych nie czynią Poffowie na 
żadne, których nic n\ai$ Ińftrukcye; ale przśd- 
tym.czynili przyfięgę Krolom, na pocz§tkii ka­
żdego Parlamentu zwana d* AUege.ąnce\ a teraz 
czynią \)Tzyhęgąfupremacyu (3.)

Daia zaś obranym Poffom, tylko laudwn 
ich. Elekcyi,.podpifane w Hrabftwach od Schc» 
rtfs a w Miaftach od Maires y BaUifs, czy Re• 
corders. Salarya żadnych nie maia. Każdy ma 
moc opinowania y radzenia, iak mu fię lepiey 
widzi.

III. Kiedy Parła* Adittum. Parlament 
went czy Seym być kon- Angielfki może fię 
wokowuny powinien ?  fię mówić że trwa nie 

rj takim uftan-
( j . )  T o  słowo Allegeattceyznaczy wierność ku K ro  

lo w i, ‘ na którą przyiięga była  naznaczona każde- 
n»u do Parlamentu Posłowi. Suprematie : znaczy 
zwierzchność K rolow  -Angielflcich nad Kościołem 
Angielfklim, po odfzczepieniu fię od Kościoła  R zy m  
Ikiego przez H enryka osmego uczynionym , na k to-  

*ey uznanie przyfięgaią Posłowie Parlamentów: to 
ieft deputowana od K róla  Ofoba wokuic  Depu­
tata iednego po drugim , y  k ażdy  odpowieda i e  
ie i t ,  y na (bpf emacy^ przyfięga. de Real Tam* *• 
Pa£- *7 4 -
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w takim fpatium czają u Rannie y  zawfze, y  
ta konwokacya być po- że nig4y  “Nacya nie 
winna injlego Parła- ieft bez przytomney 
mentu po jednym Jkoń- Rady. Niemafz więc 
czonym ?■ tak długo ma terminu opifanego w 
tywać Parlament ? mo- iaki czas iede.n po dru- 
żeż go Kroi JhaJJbwać y gim Parlamencie ma 
infty złożyć ? lub też bydż konwokowany, 
czyli Parlament ieft ale fupponuie fię i ę  
zawfie trwaiący? Kie- zawfze Parlamenrowa 
dy do niego obteraią De* Rada zgromadzić: fię 
puiałow czy Poftotu ł  może kiedy Jey trzeba,.

y zgromadza flę co 
rok, iak w krotce ni* 

żey, Niemafz item prawa iak dfugo ma trwać 
zgromadzony Parlament ale ty le ,.ile  wedfug 
liczby Intereflow potrzeba wyciąga.

Na zrozumienie tego fatwieyfze: (o czym 
y  ia wyżey Tomo 111. Par ag: XXIII. namieniłem) 
wiedzieć trzeba,że Parlament,w A ngliy  odmie" 
nia fię co fiedm lat: to ieft, że co fiedm lat 
obieraia nowych wlzędzie do Parlamentów De­
putatów, czy po nafzemu Pofłbw; y każdy Po- 
le f fiedm lat cafe ma.na fobie nieuftannie Po- 
feifk^ funkcy§, £4)

Jeden
( 4 . )  Vide -w Paragrafie 23.  T o m  111. pag: 2 6$.  iak  

na te l iedm lat  n a i z e k a i ą  n i c k t o i z y  R e p u b l i k a n c i  
-Ai igiel fcy.  dc  R e a l  r a c y ?  dai e  f i edmi ol c t n i c h Po- '  
s l ow:  pod C mile Im III. mo wi :  byli trzy letnią ale t z f -  

f le  Elekcye\częjłopajjy.omporufzenie datpałyĄ+zeto zno­
wu tiJlaiiowili jiedm ioletnic^Toai: III. pogi2 65# M a l- ‘
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Jeden tedy nieodmieniony Parlament trwa 

fiedm lat: ale gdy ten fię kończy, infzy tuż za­
raz otwierajię z nowemi na fiedm lat Poiła mi. 
Kroi Panem ieft, czafu- tylko w roku każdym- 
wyznaczenia, który mu fię zdaie do trzymania 
corocznego Parlamentu.. Ordynaryinie'Uni- 
werfały wydaie w Kwietniu, y naznacza czas za 
dwa miefiace, ale nigdy fię prawie.nie trafia, że­
by otworzenie Parlamentu niebyło aż w W rze­
śniu, y daley czafem według okoliczności'. (5) 

Elekcye Poffow po Prowincyach bywai§ 
ordynaryinie w 50. dni po dacię Uniwerfałow.

Prawa
kontenci daią za p rzyczyn ę  ,  i c  f ied m io lc tn ich  
Jatwieyui^ę Dworowi* n iże l i  trzech letnich .

C 5-) M o że  fię kto pytać: ktoż rządzi wfzyftkim, 
k to ln te rc f la  j  naywiękfzie przęwioki n ie c ie rp ią c e  
w K r o le f tw ie  decyduie  p9 ten czas, k iedy  aktualnie  
parlament n ie  agituie fię  ̂ K r o i  na ten czas ia~ 
ko MfS/yftkicjnr# MajeflatiSy tak nay wyżfzg. ma y c a -  
leM o n arch iczn ą  wfadzą decydowania o w fz y ftk ic h  
by  naygtow nieyfzych KroleftwaInteic(Tach)tak we­
wnątrz w K ro le ftw ie*  iako y  zpoflron nem i Poteh- 
c y a m i ,a  to z radą tylko fwego pierwfzcgo y inłzyph 
Aliniftrow* w Czym zupełna ie ft  roźność m iędzy  
nafzym a Angielskim BerTem. InterelTa iednak któ­
re naturalnie do Parlamentu decyzyi n ależą, iako 
L cg is la c y a ,  podatki,  JCondycye Traktatów  I^arod 
w ciągaiące* U ftaw y do Ekonom ii pub liczn ey, do 
łiandlow* do s i łM o rfk ich  y Ziem n ych, do R e l ig i i  
należące,y  tym podobne* ó*r. y  które do n agfey  nię  
przymulżaią d ecyzyi ,  otwarcia , Parlamentu czcka- 
i? .  C o fię zaśzdrożncgb ode D w oru  ftać może* o to 
fię Parlam ent każdy mocno upomina, to roztrząfa* 
ż a g a n ia ,  y  do poprawienia przyprowadza: Ala ią
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Prawa niektóre tu należ§ce.
W edfug Statutu Henryka VI. Elekcyc w  

Hrabftwach poprzedzać maią przed Elekcyami- 
W Miaftach' y  w Miafteczkach: a Scherif każ­
dy, in forma intymować ma Miaftom y miafte- 
czkom, a by czyniły Elekcye fwoie, daiac im 
znać, że iuż w Hrabftwach obrani Poffowie. 
Każdy Schcrif który by chciaf ufersśc Elekcy.ą 
y  który by iey niezaczał między ofm§ a iede- 
iiaftą godziną, iefi kondemnowany na karę fta 
Liw row  Szterlingow. Podobnaż za toż kara na 
Maires y,Ballifsvf Miafteczkach y w Miaftach.

Prawo Henryka IV. cap:-15. aby w fzyfcy 
Hrab&wa, miefzkarky znaydowali fię ofobiście 
na Elekcyi Deputatów do Parlamentu: aby E- 
lekcye byfy wolne y bez żadnego przymufu. 
Jmiona obranych przytomnych czy nieprzyto­
mnych, maią być napifane na papierze piątno- 
wanym zpodpifąmi Scheriffa y Elektorow na tey 
atteftacyi Elekcyi: Y  ta atteftacya ma bydź
przyfzyta do Uniwerfafu KrolewUciego; y tak

zfzyta
zaś tę dobrą j  przyftoyną p o litykę  A n g l ik o w ic ,  że  
JCrola w rc^rezcntacyach Twoich* ani w M ow ach' 

- pub liczn ych  n ig d y  o nic przez refpckt winny n ie-  
iykai^łnicjftrofui^j n ie  napominaią» ale tylko p icr-  
wfatego Miniltra> czy infzych . Angltkowie bowiem 
tak trzy maią: że co Kroi robi% Minijłrowię robię: Że 
K roi zawf«e niewinny» ale żeMittiftrontie zatofzeod*  
powiedzieć Parlamentowi powinni, y za  ich proce dery * 
y  zajkittki Rad icb które dali Kralowi. D c  R e a l  
T o m ; Ii* pag: 368.
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zfzyta, podpifana, pieczętowana, będzie doku­
mentem od Scheriffa Maires y  Ballif obranym 
Deputatom.

Urzędnik zwany Pifarz Koronny, obligo­
wany ieft na mieyfcu Parlamentu w Akta rege- 
ftrować te wfzyftkie atteftacye wfzyftkich E- 
lekcyi, które każdy mu prezentować powinien; 
y gdyby w fześć dni po oddanym fobie tako­
wym laudum nie wpifaf go, ma pfacić 500. Li* 
wrow Sztcrlingow;, y  być Ikaflowanym. Każdy 
zaś może fobie z Akt brać kopie tych at- 
teftacyi.

Prawo Henryka V . Cap. t . Elektorowie 
Deputatów w Hrabftwach, Miaftach y miafte- 
czkach, powinni być onychże miefzkańcy,

Miafta y miafteczka o b ie ra j fobie fwo- 
ich Miefzczan, czafem y  Szlachtę, ale tylko 
mai^cych, tam gdzie chc§ być obrani, pof- 
feflya.

Statut Gwilhelma III. y  Maryi Capwi: Za­
kaz wfzyftkim Skarbowym pod karą fta Li- 
wrow Szterlingow, y utrata capacitatis do fun- 
kcyi, aby fię nie ważyli fakcyi czynić, do o* 
brania albo do przefzkodzenia Elekcyi iakiey 
Ofbby.

Statut 10. Krolowy Anny: Każdy Elektor 
ieżeli o to rekwirowany od kogo będzie, ma 
przyfiadz iako ma moc SufFragii. Każdy tu­
dzież Kandydat od kogo rekwirowany , ma 
przyfiądz, że ma prawo być obranym. ( Znać 
że w Anglii wiecey można wierzyć ;przyfięgom, 
nizgdzie indziey.) N ikt’
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N ikt niema mieć gfofu w Elekcyach 

"przed 2r. rokiem wieku fwego., y żeby niemiaf 
intraty 40. Schelings.

Żleby zaś modz być obranym Poffem od 
Hrabftwa* we/di’ug oRatniey rew izji, trzeba 
mieć Jntraty 600* Liwrow SzterHngow, prócz' 
Kontrybucyi kraiowych: ażeby być obranym 
w Mieście lub w Miafteczku, trzeba mieć iiitra- 
ty 300. SzterlingoW.

Na mieylce zmarłego -Deputata żafaz o- 
bierai§.infzeg©, według prawa Gwilhelma HI, 
Cap: 25. Kanclerz W ielki lub Pjeczętarz expedyó- 
ivać będzie Lifty kohwokuiące, czy na nomy Par-, 
lament, czyli w potrzebie zaftąpięnia miejfea po 
zmarłym Deputacie

Po tych niektórych kondycjach prawem 
opifanych o Polfech* daHzana toż Pytanie ftd* 
powiedz. C zyli Kroi może kaflbwać Parlament? 
iedna z kondycyi danych Karolowi U* g d y g O ; .  

na Tron wracano,- abjr renuneyowaf tey mocy.* 
uczyń# to: ale znowu mial 'fpofob uwolnienia, 
fię od niey przez Parlament. *Lecz znowu od- 
ftapienie od teyże mocy wymogła Anglia na 
Gwilhelmie trzecim, y więcey iey, Sykcefloro* 
wie Jego nieotrzymalh T eraz tędy Parlamenty 
fię odprawuie,poki Izby widza onego potrzebę.

Kićdy zaś przed tym Królowie kablowali 
Parlamenty, poleiali kogo od fiebiev donofzac 
Izbie,ze Kroi kcuitent z ichuffug,. y dziękuie 
im, ale więcey ich niepotrzebuie: że fię móg§ 
roziechać/ a KrpJ w .krotce inizy fcfoży Par­
lament. 4to.
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IV. Dyrektora Gło- . Ad \tumx Kanclerz

fow czy y iak bbiera- Angieiflri ieftpatural- 
ię ? nym Dyrektorem gło-
fow w Izbie w yżfżey. , W ,niz(żey zaś Jzbie, 
przy odmianie iey na nowyc^j Deputatów iako 
wy_żcy,- obieraia Dyrektora gło low , ktorego 
zowi§ Orator. Wolno potwierdzić dawnego : 
Mr. Onslow ieft Oratorem od przefzło (trzy- 
dzieftu lat. Nie ma-żadnego Suifragium w Izbie, 
tylko fprawuie we wf^yftkim prezyduiąćego u-/ 
i;z§d; Obieraia go.tak, iak fię w yżty powie­
działo o Deputatach, to ieft każdy porządkiem 
nominuie głoięm kto nju fię podoba, g łofy  no* 
tuią y rachuią, któ ich ma' Pl r̂alita-tem, ten fta- 
wa. . Orator obrany idzie do drżwi, zkąd go 
odprow adzaj z ceremonią do Jego Krzefla. 
HuiJJier odźwierny idzie przed nim z m a lin a  
ramieniu, który znak honoru ieft włafuy Ora­
torowi.- '

V , Kto układa po- Ad <ytum. Orator .po*
tządktein materye, kio- rządek utrzymuie w 
re matą fię podawać do propożycyach y w de- 
detiberacyi. Seymowi ?  liberacyach wfzyfti 
kto ie propmuie ? kich niżfzey Izb y . S§
zaś Materye albo wielkie główne y cała Rze« 
pitą intetelTuiące, albo mnieyfze wewnętrzne 
do Ekonomii y  potęzeb co dzień pczypadaia- 
cych należące, które iednak bez Parlamentu 
decyzyi obeyść fię niemoga: iako to naprzykfad 
naznaczenie fundufzu iakiego do.Intrat ktorey.

8 Prowincyi, reguluiac fię y do ley pożytku par*.
tykular-j
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tykularnego : tudzież uftanowienie iakiey pfa- 
cy, na poprawę drog publicznych, foża rzeki, y  
podobne rzeczy. Na ułożenie więc tych po- 
mnieyizych intereflow,ci co mai? Intereft,żcho- 
dzą fię o ofmey godzinie rano przy Oratorze, 
bez ktorego nic fię nie traktuie. Czterdzieści 
przynaymniey być powinno przytomnych Po- 
ffow do konkludowania czego: więc ći* y kil­
kanaście takich mnieyfzey iinportancyi matę*' 
ryi zwykli odprawówać w iednym poranku. 
A le na więkfze materyc y. interefia,czekać trze­
ba poki fię licznieyfze Poffow zgromadzenie nie 
znidzie, y  deliberacye ważnieyfze nie żw ykfy 
fię zaczynać, iak o pierwfzey lub drugiey po 
pofudniu.

A lbo Orator, nayprzod,, albo P ofef z pq- 
zwoleniem gfofu, albo przyffany ode Dworu, 
albo przyflani od wyżfzey Izby, proponuj do 
deliberowania materye: y  iednę fkończywfzy 
przyftępuia do drugiey.

Y  wyżfza tedy Jzba może pofefae do niż- 
fzey Propozycye, albo Proiekty, iak zowi? des 
Bllls, co fię znaczy Konftytucye, we wfzelkim 
rodzaiu; prócz co fię tycze podatków y pienię­
dzy: bo nic należy, tylko do iedney Jzby niż- 
fzey podatkowych y pieniężnych proponować 
materyi. T ak  dalece że gdy zobopolnie niż- 
iza Izba do wyżfzey Bill iaki o podatkach y  
pieniądzach pofeła(gdyż bez konlen.fu Izb obu- 
dwoch nic fię nie decyduie, iako będzie niżey) 
to Izba wyżfza może ogółem y Jimpliciter cały

Bill
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oill podatkowy y  pieniężny, odrzucić, ale y  
niźfza Izba nigdy tego nie zniefie, żeby JSf//, 
czy uftawa podatku lakiego lub pieniędzy ty­
cząca fię, poflana od niey do y/yiCzcy Izby, 
miała od tey być w czym odmieniona, lub 
kondycya iaką modyfikowana częfto iedno w 
tey mierze fłowo wielkich dyfput bywa okjca* 
zyą , a Izba niżfza zawize przekona.

Propozycya od kogokolwiek, iak wyźey, 
uczyniona, albo ieft przyięta zaraz od Jzby, 
albo nie. Jeżeli nie ieft przyięta propozycya 
wolno prosić o Pluralitatem, która decyduie czy  
ia Izba ma przyiąć, czyli nie. A  choćby J 
Pluraiitas decydowała żeby * tey propozy- 
cyi nie przyiąć, tó infzego czafu w dalfzey kon- 
tynuacyi Parlamentu wolno 1% znowu Plura/i- 
tati proponować, y iefzcze trzeci raz infzego 
czafu. Jeżeli y tak odrzucona, to Iuż w ięcey  
fię na tym,Parlamencie nie proponuie, ale ie- 
izcze może być proponowana na infzym.

Gdy zaś propozycya przyięta ieft w Iz­
bie, Orator zaleca Poffowi, aby Proiekt napi- 
fał’, y  naznacza dzień czytania tego proiektu. 
Trzeba go czytać trzy razy głośno y  wyraźnie. 
Naftępui^ delibeiacye y g ło fy  pro contra, y  
Plurahtas decyduie. A  zakonkludowawfzy zu* 
pełnie iednę, druga proponuie fię materya.

6to. Jeżeli iejt uło* Adótum. Każdy Po-
żo«o, kto ma mowie w  fe f ma moc w każdey
iakiey materyt ? lub materyi mówienia,kto
liczba mow w iedney fię czuie, na śifach y

ma- D wyęio-
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materyi) krotko mowfyc, wymowie. Kiedy fię
co ta  jpojbb nie trawie- ludzie bez wieńcu ar
fiia daremnego czaju na z&rdui§ do mówienia,
tptelu Mowach ?. to uieukontentowanie
publiczne, y pozriaki powierzchowne tęfkni- 
c y y  niefmaku^ które im pokazuię, muśi ich 
dó Ikrocenia przymusić. Jako zaś Parlamenta 
niemai$ naznaczonego oftatniego dnia, lecz 
ci^gn^ fię poki trzeba, więc dyflymuluie fię .y 
tym, którzy czafem mniey do guftu prawią, 
kiedy to lkutku zfego iafzego meczy ni.

VII. Jakimże naofta• Adymum. Każdy Po- 
iek fpófibem Pluralita- fef ma moc domagania 
tem rDykonywaii, y  iak fię, kiedy tego widzi 
iy rachutĄ ? Kiedy zgo- potrzebę , aby iść ad 
da ieft cale widoczna  ̂ P lut alit atemjy aby P/«- 
alto Pluralitas oczywi- ralitas rachowana by- 
fta jz y  koniecznie tę za- fa. Poffow w Izbie niż- 
wfie rachować potrzeba) {zey, ieft liczba kofo 
czy każdy może prosić, piać i u i et Spofobwięc 
żeby iść do rachowania odkrycia między niemi 
Pluralitatis ?  y  rachowania Plurah-
tatis nie ieft infzy u Anglików, tylko dijcejjio 
in parłeś, rozeyście fię na ftrony , iak byfa w 
Senacie Rzyirilkim. G dy tedy po Mowach o 
iakiey iedney materyi 1'entymenta fą podzie­
lone na pozwalaiacych y  niepozwalaięcych , 
Orator nayprzod wybiera po dwóch Poffow z 
obudwoch przeciwnych opinii. Potym ieft 
Izba ofobna przy Sali tey, gdzie niżfza Izba od- 
prawuie Radę: przy drzwiach do nicy ftoi^

czterech
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czterech wyznaczeni; pozwalai^cy zoftai§ w  
Sali Rad, a niepozwalai^cy wychodzą do ofb- 
bney Izby*, wyznaczeni czterech r^chui§ tych  
y  tamtych', y  wnet fię pokaże Pluraliias\ we- 
dfug ktorey rzecz fię konkluduie. Czafem, ile 
w Committe Secret, o ktorypi niżey,tylko w Sałi 1 
famey Radney, ajfirmarites negafitcs mieyfca ‘ 
na. praw^ y Iew§ ftronę odm ieniaj, y  tak fię 
fatwo rach u j.
, Jeżeli zaś pokażuie fię Prlitas bardzo oćzy wi­

lla,albo konfens generalny,lub że nikt o Prlitate 
nie prosi, to nie id§c ęlp dyfceflyi,pyta {jęMar- 
fzafek o zdanie Izby, powtarzaiac trzy razy 
tę formufę: Mości Panowie ieft że W af?a zgo­
da, żeby ten bill ta uftawa byfa przyięta) tych 
gfofy  daleko licznieyfze' y  iawnieyfze którzy 
mówią, tak, przewaią/§ nad tych^ktorych mpiey 
daleko odzywaią fię;z non.

VIII. Czy może kto Ad  8vum. Zeby kto 
przerwać curfum Plu- m iaf albo niepozwalać 
ralitatis, lub. tamować ? na Pluralitatem, albo 
czy może mnieyfia liczba przerwać tub tamować 
ntopozwalaiących prote* curjitm Pluralitatis, tc- 
flo w a ćfę  kiedy ? taka go  przykładu nigdy 
liczba potrzebna do Plu- niemal^ y nie byfo. 
ralitate iedney nad drugi} Proteftacya przeciw 

Jlrony,do konkludowania Pluralitatem żadna ni- 
tofyftkiego? kiedy pari- - gdy a nigdy mieyfca 
tas (ip trafi, iak ią re- niema. W e wfzyftkich 
zolwuą ?  ,materyach y  deli[>era-
cyach, ieden gfos dofyć ieft nad pofowę Po- 

Dz ffow
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ffow, do uczynienia Pluralitatis, y  decydowania 
wfzyftkiego. Zacina by naygłownieyfza mate- 
rya, nie ieft w Parlamentach excypowana od 
decyzyi W iękfzey Liczby,choć tylko unuis 

Jiipra medietatem. Jeżeliby fię Paritas njoto- 
rum trafiła,- iako każdey uftawy proiekt trzy 
razy być powinien czytany, tak ieżeli y  przez 
wfzyftkie trzy razy zawfze ieft paritas, Proiekt 
ieft na tym Parlamencie odrzucony.

IX. Co potrzeba Ad gnum. Nayprzod 
aby uflanowienie ialcie iak ,fię  rzekło,/k&żdy 
moc zupełną prawa, w  Proiekt iuż po wotach, 
Anglii miało \ y czyli przez Pluralita­
tem, czyli przez powfzechny wlzyftkich kon- 
<ens, przyięcy, poprawiony, y  dolkonale ufor­
mowany,trzy razy fię czyta, gdy więc oppozy- 
cyi nie ma, to fię niby trzy razy n a ń jżb a  
zgadza: więc ten Proiekt ftaie fię Bili czy  ufta­
wa Izby niżfzey, ale iefzcze rtiocy prawa nie­
ma. Trzeba żeby ta uftawa niżfzey Izby ftała 
fię uftawa wyżfzey Izby.

Na ten koniec Orator deftynuie dwóch 
Poffow do Senatu, czyli wyżfzey Jzby,z uftawy 
w niżfzey uczyniony. C zyli iedna wielkiey 
wagi, czyli y kilka razem takowych niżfzey 
Izby uftaw, pofefaią fię do zdań do wyżfzey 
Jzby. W yżfza Izba zgromadza fię, kiedy od 
niżfzey Izby Bill przynofza. Jeżeli wyżfza Izba 
przyimuie czyli zgodnie,czyliPlurahtate wotow 
przyffany BiU od niżfzey Izby, to uftawa ftaic 
fię Bill dwóch Izb. Jeżeli go Senat odrzuca, to

ten
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ten Bill nic ńie waży, ale fię to nie trafia ,; lub 
zbyt rzadko.

Btll od dwóch Jzb uftanowiony, iefzcze 
nie dofyć: powinien ftać fię Aktem.

Kiedy ftrol przytomny w wyżfzey Izbie, 
ezyliiprzez Prokuratora daie fwoy konfens, 
ktorego zwyczaynie-nie deneguię (6.) to dopie­
ro fiaie fię Aktem, y  prawem Angielfkim, y  
publikowane to pra^o ma wfzelk§ vim 'Legii: 
ktorego ex©kucya do K ro k  należy, a naftępu- 
i?ce Parlamenty teyże exekucyi dopom inaj 
fię mocno, ieżeli fkutku prawa nie widz§1

Zobopolnie w yżfza Izba pofefa kiedy 
chce fwoie uftawy.Bills do niżfzey Izby, przez 
dwóch od Kanclcrzą-naznaczonych Adwoka­
tów: ieżeli go Izba niżfza przyimie, ftaie fię Bill 
obydwóch Izb, ieżeli nie, to tik że  Bill nic nie 
waży. (7 )

X, Czy łączą fię kie- Adtomum. Niemafz 
dy w Anglii Izby, wyż- żadnego je że n ia  ni- 

Jfay niźfia ?  gdy Izb w yżfzey y  ni-ż-
fzey w Angielfkim Par­

lamencie na żadne deliberacye: tylko kiedy 
Kroi ma mówić do niżfzey Izby, wokuie ia u  
ł<? Barre do Baluftraty w yżfzey Iżby , y

mowi
{6 .)  Kroi może Bill odrzucić bez; dania żadney 

ptzyęzyny.D f Real. Toth. 2.£*£’• 3 66.
(7*) Jeżeli to  która Izba odmicilia w Proiekcic 

Bijlu przyflanym fobie ,o4 drugiey Jzby» ta fama od­
miana zawfze ieft eianrinowanawiowu wobudwoch 
Izbaph>aż poki ebiedwie a a n ia n ie zczvroi%.DeReal, 
Tom. U , J?ag. 3 $6.
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mówi cło niey. Trafia fię zaś, ale to rzadkie 
przypadki, że dwie Izby nom inuj les Commit- 
tśs Kommiflye złożone z ofob wyżfzey y niżizey 
Izby do deliberowania razem o czym trudnym, 
ieżeli fię ftała wielka iaka zatarga między 
dwoma Izbami,żeby fię porozumiały, y  łatwiey 
na iedno zgodziły.

XI. Co to y^Commit- Adumum. Committes 
tes Secrets w Angiel- może od ffowa commit• 

Jkirn Parlamencie, y  iak tere, zlecać, że co fię 
fię  jpratuuią ? zleca tym, którzy w

nię wchodzą , to ieft 
Kommifs iaki mai§.

Dwa fą rodzą ie tych Commit tes czyli KÓ- 
miffyi, iedna wielka, druga mała.

W ielka tedy Kommiflya nic infzego nie- 
ieft, tylko że cafa Jzba niżfza zfiebie czyni 
Committó: a to tym fpofobem: żaden Pofef 
niemoże ordynaryinie, tylko raz mowie w ie- 
dney materyi , chyba że direfle kto fie do 
piego adrefliiie, aby odpowiedział: kiedy zaś
zdania f§ z wielkę żwawości§ podzielone y  
przeciwne w iakim znacznym fritereflie, każde* 
mu Poffowi wolno ieft prosić, aby  fię Izba od­
mieniła, w Committe. Albo fię na to w fzyfcy 
zgodz§, albo tę propozycy§ odrzuci Pluralitas, 
lub przekona, żeby Jzbę w Committe obrocie. 
Za tym Orator wftaiąc ze fwego krżefTa. nomi- 
nuie Prezydenta Kommiffyi iednego z Poffow. 
Orator idzie między Poffow y  ma głos fw oy 
iak drudzy; a Prezydent zafiada w  poftawio-

nym
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nym dla fiebie krześle, niżey niż krzeffo Ora­
tora, y czyni lego funkcy§ rozd aje  g łofy  : na 
ten czas każdemu-wolno więcey razy mowie. 
Na pokazanie zaś Pluralitatis w Izbie, pozwala- 
i§cy y  nie pozwalaiący tylko odmieniaia miey- 
fca na prawą y lew§, niewychodz§c. T o  tedy 
ieft wielka Commttte. Z e  ią zaś n a zy w a j fe-. 
kretn^, bo Izba cała obrocona w Commttte ieft 
bez żadnych Arbitrów zamknięta, o których 
niżey.

Mała zaś Commttte czyli kommiflya takim 
bywafpofobem gdy propozycya przyięta, a 
traktuifc fię o wynalezieniu fpofobow iey exe- 
kwowania, Izba zaś niechce do infzych deli- 
beracyi dużo fobie czafu zabierać , naznacza 
więc za iey konfenfem Orator małą kommiflyą; 
to ieft nominuie pewn§ liczbę Poffow (czafem 
ośmiu dofyć) którzy przechodzą tuż do Izby 
drugiey zwaney Sale de Committes, aby wyna- 
leść fpofoby do exekucyi Proiektu akceptowa­
nego: obierai§ fobie Prezydenta, d e lib e ru ią lo ­
tnia, Pluralitate k o n k lu d u j, y  na co fię z mo‘ 
wia, to donofz§ całey Izbie niżfzey, która ich 
Refultatum lub przyimuie, lub modyfikuie, lub 
odrzuca. T akie Committes. naybardziev mai$ 
mieyfce w pieniężnych materyach. O Commit-

z obudwoch Izb razem namieniliśmy wy- 
żey Ad yomum.

XII. Czyli Arbitro- Ad izmum. Niemafz
wie zttayduiąfię podczas Arbitrów w Izbie, tyl- 
Sejfyi w Izbfc ?  ko ci, którym Izba po­

zwala,
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zwala: zawfze fię to czyni przez fafkę y  przy- 
iazn ktorego Poffa, ieżeli kogo przypufzcz^, 
Polef prosi o pozwolenie Oratora, który czyni 
tę propozycya w Izbie, y Orator za iey konfen- 
iem pozwala. Na ofobnych zaś gankach nie 
zadn§ miar§ między Poflami w Izbie m a j  tniey- 
fce Arbitrowie.

XIII. Czy to ieft rv Adiitium.Mmzmzm  
rzeczyJamey7 ze Kroi (oftatnia odpowiedz 
Angielki tefiPanem Plu- Xięcia Generała ) ie  na 
ralitatis ) to kaidy fię zgadza, iż

ambicya y interes, f§ 
naymocrfieyfze fprężyny do poru(zenia lćrc 
ludzkich, y  że te dwie palfye p ocjgaia  każde­
go, do ftarauia fię o takie fpofoby, _ ktoremi 
m ógłby im dog'odzić. T a  ieft rożność pocz­
ciwego człowieka y dobrego Patryoty, od tego 
który nim nie ię/ł, że zły chce koniecznie ia- 
kimkolwiek godziwym, y niegodziwym fpo- 
iobem dopięć fwoiey ż$dzy, dobry zaś, Panem 
fię czyni iwych' IMonuości, y  poddaie ie pod 
jnaxymy y  względy rozumu, fprawiedliwośoi, 
y miłości O yczyzńy. Rzadka zaś rzecz ieft, że­
by nafze-picrwfze porufzcnia y chęći zgadzały 
fi? z rozumem y  z cnot^« 'I ę pra^vdę uftano* 
w iw fzy y  przy awfzyc każdy przeftanie fię dzi* 
w ić, że Kroi Angiclfki, który ma wiele profit 
przynofzacych Urzędów,y łafk w ręku,y wfzy* 
ftkie do rozdawania honory, a ca  więkfza y  
ich odebrania prawo, decyduie częfto, iak mu 
fię podoba> Phralitatem. Chyba ie  kto marzy

z Pia-
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z Platonem,abo gdyobaczy Naród ludzki prze­
lany na infzy, może fię temu dziwić. (%) Każ­
de uftanowienie y forma rz^du, każua rzecz ie- 
dnym flowem,ma fwoie przywary, y  medefko- 
nałości; ta naydofleonallza która ich ma nay- 
mniey. Kroi Angiellki przez- przyczyny dopie­
ro namienione.ma lpofob determinowania z ań 
wielu ofob: ale ich zdanie, ieft im zawfze wol­
ne: złudzą ich Minifterium, żeby wolne Suf«
fragium dali iak fobie M inifterżyczy;ale należa­
łoby do Poffow niedać fię zwieść: woI§ ich,iako 
ludzi, muśj niby powaby offiarowan^ ich pady- 
om ,ale ich wola iako Obywatelow O yczyzny, 
ieft wolna. (9)

Co
( 8) P o k i  p raw o  t a k ie  n ie  (tanie* a e b y  l i m i t o w a ć  

l i c z b ę  O fo b  b io rą c y  h p e n fy e  y U r z ę d y  o d e  D w o -  

iu , aby tak ich  iak  p a y m n ie y  m o g ło  fię w  P a r la m e n ­

c i e  mieścić* y  p o k i  K r o i  będzie  l i c z y f n u ę d z y  fw c -  
m i  p r e ro g a ty w a m i moc o d e b ra n ia  w i e l k i c h  U r z ę ­

dów* ty m  któ rzy  p r z e c iw  z am ysło m  M i n i i l r a  w p l n i c  
m ówią* p o ty  n ie m o ż e  fię m owić* ż e b y  N a ę y a  A n -  

g ie l lk a  m ia ła  w oln o ść ,  którą  tak  bardzo  fig fe c z y c i .  

D e R ea l Tom. II. Se£ł: 7 ‘png' 3 3 4 *
( 9.) Z  te y  c i  w olności  zdań po cho dzi*  ż e  d w ie  f$ 

zaw fze  w A n g l i i  g ł ó w n e  p a r ty e  ie d n y c h  przeciw 
D w o ro w i*  któ ry ch  IW # Y  zowią* d r u g ic h  za D w o ­
re m , k tó ry c h  W ig b s  z o w ią  w a lc z ą c y c h .  L e c z  

D o b r z e  o n i c h  m o w i P o l i t y k .  P arty  a T h o r i i  Repu- 
b likan ow  M alkontentów n ieprży ia żn a  M in iftro w t.tp n  
Jip mocni v (łrafzną czyn i, i e  b ie r ze  na Ctebic Im ię  
P a rty  i N a r octu, y  a llirm u ie Obywatelow ferca-, którzy  

f<ł n iezm iernie g o rliw i o fw o ię  wolność. P r z t f t i ła  by
być D w orow iJlrafzną ta  P a r ty a fg(łyby D w or m o g t z a -



5? §• IV . Forma Rad
Co zaś cale chwalebna ieft y  zafzczyca. 

i§ca wielce Angielfki zdawna y dziś Naród,ieft 
to, że wfżyftkie. fpofoby Dworu ftai§ fię cale 
nieskuteczne y próżne, kiedy który Kroi chce 
co attentować przeciw Przywileiom iftotnym 
całego Narodu, znieść albo nadwerężyć prawa 
fundamentalne; na ten czas wfzyftkie konfyde- 
racye y względy prywatne u Angielczykow  
nikn§, y w fzyfcy fię iednocz§ do odbicia ta­
kich Dworu imprez, ktoreby prawom y fwo- 
bodom Ovczyftym  fzkodzify. (i i .) Przykłady 
tu cytuie Xi§żę Generał, które p o k azu j że 
Dworowi nie udaie fię Pluralitas, kiedy o pra- 
w dziw eidzie dobro y wolność Narodu, o czym 
ia odfefam do moiey Części III. pag: 253. §. 23. 
y  24. gdzie toż famo obaczyfz. (11.)

Nao-
za w fze dofyó uczynić, fakomjłwu y atnbieyi tych którzy 
iq jkłtda ią .

(10 .)  Porty a Wbtggs Dworfka tryumfuie za w fze, 
bo na nię wfzyjlkie Dworfkie fajki fyadaią. K ro i teraz  
fanuiący (mowa o przefzfym Królu Jerzym  I I . )  ąbfo* 
lutnicy fzy ieft niż byt który lego Predecejfor. D c  R eal.  
Jbidem.

( 1 1 )  M oże fię tu ta przydać uwaga) iż  n iegodzi-  
wie» nierozfądnie» y złośliw ie  że w ięcey  n ie po- 
vicm> ći czynią* którzy, znafzych Ziom kow , tę 10- 
żność między nami y A n g i e l c z y k a m i  k f ad§  y mó­
w ią: że my ch ara kteru N acy i A n gid ilciey  niemanty. 
Jeft to delikatniey» a razem y z ukrytym  jadem 
więkfzym  przeciw honorowi N arodu nafzcgo rzc- 
czono» bo to ieft ićdnotiak by kto m ó w i ł  w y ra źn ie y ,  
że  nic iefteśmy tak poczciwego* cnotliwego y l la fc -  
go  charakteru iak A n g l ic y  ani tak k o c h a n e j  Q y .



Rzplłćy Angteljktey. 59
Naoftatck dodaie: że ieft prawo u Angiel- 

czykow ,iż który będąc Poffem obranym bierze 
Urząd iaki ode Dworu lub penfya, powinien 
złożyć Pofelfka funkcyą: ale prosi Dworu o  
nowy Uniwerfał, czyni fię nowa Elekcya, tam 
gdzie Pofelftwo wakuie: lecz tenże, Sam może 
znowu być obranym Poffem, ieżeli Elektoro­
wie zech cą  albo też obieraią infzego. . Icdnym 
ITowem kończy, że Kroi Angielfki na fprawie- 
dliwe rzeczy ma zawfze Plurąlitatetn, ale nic 
zawfze wymaga na 'Pluralitatem co zechce: że 
nie ieft: Aryobarzancs, &ris egens, locuples manci- 

.pijs, Cappadecum R exr
Z  tych

czyznę. Z k ą d że  to ta opinia o Twym wfafnym  Na» 
rod zie?  Aluśi ten lam być mafo cnotliwy Polak j  
iiitcre/Iburany człowiek* co tak i> więkfzey części 
fw ych Ziomków rozumie. Bo kto przez zielone fakło 
widzi> wfzyfcy zdaią mu fię zie len i.  Za coż to my 
niem am y być ludzie ? a ludziom ieft wfafna y przy­
rodzona rzecz, ży czy ć  dobrze O y c zy zn ic  y fwą ko­
chać fwobodnośćw N i e  bronię wyrodkow y  zdray- 
c o w ? bo takich  y  w A n g l i i  y  wfzędzie znaydziej y  
mufzą c i  K r a io w i  coś z łego  czynić.* ale więcey do­
brych którzy kraiu utizym uią  całość. Ze zaś u nas 
zle  ftę uniwerfalnic y coraz gorzcy  dzieie ,  nie ieft 
to z c h a r a k t e r u z łc g o N a c y i  Polfkiey> ale ze z fe y  
Rad fo r m y ,  y z  bezradności R zp lte y .  Jeden  n i e ­
cnota może pfować wfzyftkie Rady* y  coż za dziw 
że fię p fu i^ R a d y  ? A lb oz niecnotow pozbędzie fię 
k ićd y  Naród ludzki? lub która w ś w ić c ie  N acya?  
Popraw m y to* żeby ieden czy k ilku  ju rg ic lto w yc h  
pfować Rad n ie m o g li  ca łeg o  Narodu: to N aród 
cnotiiw yjbędsifi  dobrze radzony y  dobrze r z ą d z o n y
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Z  tych więc rozfądnych, y  o dobrym ile  

nam potrzeba poznaniu Rzepltey Angielfkiey 
świadczących,Xięcia odpowiedzi, każdy infor­
mować Hę może, iak fię w A nglii wykonywa y  
rachuie Pluralitas, w Rzplitey tak ffawney y 
potężney, a także na Seymach z Majeftatu y  
z e  dwóch Izb, iak nafza złożony cłu  ( i ł )

( 1 2 )  Cożkolwiek b^dź w A n g li i :  w ręku ma N a ­
ród P olfki,  wracaiąc Pluralitatem  w Seymy>ogatrzcć 
fię dobrze przeciw Pluralitatis  m ebcfpieezeńftw u, 
ia k ie  kto fobie może wróżyć od Dtvoru. O  Czym 
miałeś w Części 111. od 1 i^do J .  29. iaki  fię tam 
fpofob n;v tę boiaźii, y  iak cale  ikutcczn y, od. do­
b r y c h  R epublikantow  podaie.

Forma Rad Naywyżfiych Rzepliłef 
Szwedzkiej*

POdobneż przefzfym kweftyom uczyniłem a 
Monfieur U Baron de Hocpkert Polfo w i Extra- 

ordynaryinemu Szwedzkiemu, wielką y rzadk§ 
wfzyftkich rzeczy umieięmcicią, y  rozumem 
zafzczyconemu, dopieroż kray y Rzplitą fw oię 
dofkonale znai§cemu, w ktorey y  zacnie uro­
dzony, y wielce ieft zaffużony. Odpowiedzi Je­
go  na moie kweftye rozĄdnie dane, z Francuz- 
kiego przetłumaczone, dofyę n a s  nauczą, iaka 
ieft Forma Rad y  iaki fpofob Pluralitatis w  
Szwecyi : gdzie Kroi, Senat, y  cztery Stany

wchodzą
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Wchodzą w Rzplit^, to ieft . Szlachecki, Ko* 
ścielny, Mieyfki, y (i.) W ieyfki. (Przydaięna 
dole.noty z iedney rozf§dney o Rządzie Szwe- 
ckim Książki (2.)

P Y T A N IA . O D PO W IED ZI.
!t Deputowanych na Adimum. Deputaci 

Seym ze czterech Star pierwfzego Stanu Szla- 
notv kto, y tuk obiera ? checkiego nie f§ obie- 
czy gtofami czy kartka- rani. Każdy Szlachcic 
*nt fekretnemi ?  takim ktory ieft Caput gfow§ 
ęorzędkiem T Familii, to ieft pier-

wfzy z nayftarfzey fwo 
iego Domu linii, roa z urodzenia prawo wcho­
dzić w Seym. Jeżeli ten, ktory ieft Caput, pier- 
wfza gfow^ w Familii, nie może, albo niechce 
być przytomny na Seymie, daie Plenipotency§ 
inizemu, komu mu fię podoba, byle by{ Szla­

chcicem
N O T Y .  

z Książki Relation abregee des Ufage? 
de Suede.

( 1 . )  W ie ś n ia c y fą  d w o iśc i:  iedn i którzy mai$ 
fwe Dobra* drudzy którzy nic fwego włafnego- n ie-  
maią, tyJko arędarze lub słudzy, tamci, n ie  ci,
formułą Stan W ie y ik i .  Capi 1.

( i . )  Seym fię otwiera we trzy M ieu^ cc po U n i-  
wcrfalach od K ró la  w yd an ych . Cap. 1.

G dyby K ro i  umar? bez fukcelTora pewnego: Sta- 
n 7  p o w in n y fię zgromadzić z f ieb io  famych w Szto- 
kolmie na końcu trzydzieftu dni, żeby przyft^pić 
do f i l c k c y i  nowego K róla .  Capi 1.
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chcicem Szweckim. Przed otwarciem Seymu 
Szef każdey Familii lub Jego Plenipotent, pre­
zentuje fię przed Kommillya na to złożoną z 
Senatu, z kancellaryi, y  z tych Szlachty którzy 
fą na ten koniec wyznaczeni, żeby fię przez tę 
Kommifiyą legitymować, żeby w pifać fwoie 
Imie w Regeftr przytomnych, y żeby odebrać 
od teyże Kommiflyi znak, czy Kartkę,gdzie ie- 
go Imię, i ego qualitas, y  liczba ławki, (w  kto- 
rey, w Izbie Radney fwego Stanu, każdy ma 
fiedzieć,) fą-wyrażone, y  która atteftacya fluży 
mu, przez cały ten Seym niby za pafzport, że­
by był" przyjęty, w Sali Radney.

Deputaci ze trzech infzych Stanów by- 
waią obierani; ci którzy maią więcey nad in­
fzych Konkurrentow SufFragia, lpofobem iak 
niżey będzie : y  także gdy {irzyiadą do Szto- 
jkolmu, legitymują fię przed Kommifiyą.

Rzadko bardzo potrzeba tego ieft, żeby 
przychodziło do SufFragiow, gdyż łatwo po­
znać w takowych zgromadzeniach gdzie dąży 
więkfza liczba. Częfto więc przez akklama- 
cya ftaią fię Elekcye. Kiedy zaś Pluralitas wąt- 
pliwa, albo kiedy kto chce koniecznie, żeby 
iść do krefek, to fpofob fię taki zachowywa; 
każdy Elektor ma z fobą kartkę z napifanym 
Kandydata Imieniem, ktorego życzy; porząd­
kiem uftanowionym, każdy przyftępuie dofto- 
ł’u y Wadzie fwoię kartkę zwinioną; A  gdy 
w fzyfcy fwoie kartki z ło żą , Afleflorówie na 
to naznaczeni otwierają kartki, czytaią głośno

Imiona
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Imiona, które fię w nich znayduię, p od ziela j 
te kartki na ofobne kupki według Imion, ra- 
chuia potym przed oczami /wizyftkich wiele 
każdy Kandydat ma kartek, kto ich ma nay- 
więccy, ten ieft obrany.

II. Czy datą In/iru- Adidttm. Szlachcic 
kcyą Deputatom o mate- żaden ani Jego Pleni- 
ryacb^o ktorychSeym ra- poten t, (formę przez 
dzić y decydować będzie) prawo opifanę nazna- 
czy fą deputowani, lub czony) n e fę obowia- 
Poffowie^obowiązani a- zani żadnemi Inftru- 
by lnjirukcyt nieodjiępo- kcyamL 
walt ? czy przyfięgaią Inlze Stany ta k że , 
na to / czy raczey matę infzych niedaię Inftru- 
moc opinowania y dccy- kcyi, tylko wzglądem 
dowanta na Seymie iak intereflow famych par- 
im fię lepiey zdaie ? czy tykularnie do fwoiego 

ialariati Pojłowie ?  Stanu ftofuięcych fię, 
które lobie życzę aby 

b y ły  proponowane y  decydowanę na Seymie. 
Żaden zaś Poief deputowany na Seym żadney, 
ni& czyni przyfięgi. Ktorzykolwiek fę obrani, 
niemaię infzego prawa, tylko prawa Kroleftwa 
ogólne, y prawa o Seymach opifane : ani Tg 
obligowani do odpowiedzenia nikomu za Jch 
fentyment, t>ylko Bogu y fumnieniu

Ani Szlachta, ani ich Plenipotenci nie 
biorę żadney od nikogo zapłaty. Poffowie zaś 
od trzech infzych Stanów faiariowani fę od 
tych  którzy ich pofefaię.

III.
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III. Czyli naZiuzdach Ad $tium. N ic fię ta-

Jłdiaft, Prowincji, y Ko- kowego nic proponuie 
ścidnych propamii$ fię  nigdzie, tylko na Sey- 
materye do Rady, te kto* mie , niktby nitm iaf 
r t  triaig, hydź agitowane prawa gdzie indziey 
na Stymic ? kto ie pro- takowych materyi pro- 
ponuie ? ponowania. Delibera-

cye w t;ych zgroma­
dzeniach przed Seym m , niemogę być tylko 
o Elekcyi Polfow, y o Interaflach y  potrzebach 
partykularnych do fwoiego ftanu należących.

IV . Jak fię odprawu- . Ad Ątum. Jak fię
ie Dyrektora Izby czy Szlachta zniydzie do 

. Marfiałka Elekcya ? kto Sali Rycerfkiego Sta- 
ig zagaia ? nu, nayftarfzy Hrabia,

Baron, albo Szlachcic 
fiada na micyfcu ordynaryinym Marfzałka, y  
krotka mową.zachęca Szlachtę do M arfzałka 
Elekcyi: co fię zaraz bez naymnieyfzey odwło- 
ki ftaie : ponieważ z M atrykuły Szlacheckiego 
Stanu, gdzie każdy Szlachcic wpifany ieft, ka­
żdy z a tym ieft głośno wołany do ftołu Mar­
fzałka, y każdy kładzie na nim fwoię kartkę 
zwinioną, z kandydatem na niey napifanym, 
ktorego życzy. Jdzie fię potym do otwierania 
biletów, iak*fię rzekło w yżey adimum. K to ma 
więcey Suffragia choćby y  iednym nad in- 
fzych, ten Marfzałek obrany. Jzba E lek cy i 
przez deputowanych donosi Krolowi y  infzym 
trzem Stanom, ani zaś Kroi, ani infze Stany nic 
do tey nie wchodzą Elekcyi. T ym że fpo-

fobem
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fobem obierai§ fię Oratorowie, to ieft Dyre* 
ktorowie infzych trzech Stanów. (3.)

E V.
($.) Oratorowie czy M arfzałkow ie obrani czte­

rech Stanów, zc {łanami na otwarcie Seymu id% 
proceflyą, naprzód W ie y fc y ,  po nich M iefzczanie, 
po n ich X ię ia»  po nich Szlachta , do Sali Statuum, 
gdzie K roi ieft  na T ron ie  z  korony y Berłem, vr 
Krolewflcich fzatach. Senatorowie w Robach akfa» 
mitnych Czerwonych z w yłogam i gronoftaiowemi* 
■w czapkach iednakowych , w około Tronu, y czte­
rech Oratorow zafiadaią , insi fwoie naznaczone 
m icyfca biorą. Po mowie Kościclney przez Bi/ku­
pa lub X iędza,Kanclerz mowi,do Stanów Im ieniem  
K róla ,  k to rtgo  czterech Oratorow potym kom ple- 
mentuią. Sekretarz Status czyta pocym £ xtra kt 
wfzyftkiego co fię ftało od oftatniego Seymu, ty c z ą ­
cego fię R zp ltey  , co wfzyftkich informuie o tera- 
znieyfzcy fytuacyi lntereiTow-. Czyta propozycye 
od Tronu, ale które fą ułożone od całeg o  Senatu, 
j  nic w fobie nie m aią  co potrzebuie fekretu. & c .  
Cap: 1. Pag. 6.

Nazaiutrz po otwarciu Seymu we wfżyftkich 
czterech  Stanach ofobno idą do E le k cy i  Ofob, z  
k tó r y c h  fię m aikładać Cotntnitte Secrety y  infze 
D eputacye.

Każda ławka Battc ma dwanaście lub piętnaście 
Ofob fiedzących, każdy w fwoim nuracro. Każda 
zaś ław ka obiera trzy Ofoby per Pluralitatem. T e  
trzy Ofoby c iągną forte kartki t r z y :  któremu fię 
czarna doftanie, ieft deklarowany Battcmantt. Aląż 
ławny.

Bancmannowie w ofobney Sali zafiadaią,y obiera­
ją ,  nie Ofoby do Committć do D eputacyi,  & c .  ale 
dopiero obicraią  Elektorów, którzy* m ai| obierać 
O foby do Committe y infze.
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V . Czy Izba Szlache- Ad yum. Kroi y Se- 

cka idzie do Króla ? czy nat nigdy fię nie fcho- 
łączy fię  z  Senatem?czy dz§ ze Stanami, tylko 
Senatwptywa w dcli- w dzień otwierania, y  
beracye Izby Szlache- w  drugi dzień kończe- 
ckiey y  injlych Stanów? nia fię Seymu. Senato­

rowie niewchodz§ w 
żadne deliberacye Stanów, chyba że Stany f§- 
dfc§ za rzecz potrzebn? wokować których 3e- 
natorow, żeby w iakim intereflie mieć od nich 
oświecenie, y  ffuchać ich zdania. Nawet ći Se­
natorowie którzy f% Szefami Familii, exkludo- 
wani fą z Sali radney Szlacheckiey, ale im wol­
no dać Plenipotency^ infzemu na fwoim miey- 
fcu. V I.

O bieraią  więc Barikmannowie Szlachta E le ­
ktorow z Szlachty dwudziejłu czterecbi a infze trzy 
Stany u fiebie/w dwunaftu Elektorow.

T o  ieft zafiadfży iedni tych} drudzy drugich  
p r o p o n u j .O f o b y  Godne> y  albo przez zgodę, albo 
(co  rzadko) przez Pluralitatem  one wyznaczaią na 
Elektorow .

D opiero ći Elektorow ie iak fię rzekło , y  iak 
niżey  będzie* fchodzą fię wraz y  czyni? E le k c y e  
Ofob do Committe, y do infzych D eputacyi:  ale z 
m iędzy  fiebić famych na nic proponować nie m og?.

T u  trzeba notować i e  we wfzyftkich D eputa-  
cyach y  w Committc»Szlachta dwa razy więcey obie 
r a i|  Ofob, n iż  każdy infzy ze trzech Stanów.

W e  wfzyftkich Commirteś y  D cp u ta cyach  
prezyduie  naypierwfzy Hrabia* w niebytności Hra­
biów, naypierwfzy Baron* w niebytności Baronow* 
naypierwfzy Szlachcic  przez rang dawności* który 

Szlachta  mai% w M a t r y k u lc  Koronney* w ktorey
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VI. Kto proponuie do ■ Ad 6 tum. T y lko co 

deliberowania materye? zgromadzone f§ Stany* 
y iak fię proponutą? czy-  zaraz obierai§ 'Wijkil■ 

// ieft naznaczony, //«gj deputacy§, do 
foory matęrye do przy-' ktorey wlzyftkie mc* 
/frifgo Seymu wprzódy moryały o wfzyftkrch 
porządkiem układali/u- materyach f§ adrefso- 
^ , podziela ? przygoto- wane,ktora'ie na rożne 
*vywa ?. Clafles dzieli,rozłącza,

y  odfełatam gdzie na­
le ż y  ponieważ znowu iak niżey będzie wfzy- 
ftkie membra ftanow. ią podzielone na rożne 
deputacye, które według tego do czego £a na­
znaczone, przygotowywai^roztrząfaia y oświe­
c a j  materye, a potym ie podai§ do rozerza- 
śnienia y approbacyi Stanów, Szlacheckiego y  
infzych. W  Jzbach zaś czy Salach tychże Sta­
nów, Marfzałka tylko Rycerfkiego Stanu ieft 
wfafna funkeya y prawo, iako też Oratorow w 
infzych ftanach obranych, proponowani?*, ma- 
tery i do Rad Seymowych. Jeżeli kto infzy, 
ktoreykolwiek Jzbie ma co proponować, opo­
wiada fię Marfzafkowi lub Oratorom, y  prosi 
o pozwolenie, ktorego nikomu nieodmawiaią, 
byle by rzecz była, którą chce proponować, 
rozĄdna* C z y n i ą  fię zaś pjopozycye, czyli gfo- 

E 2 fem
w fzyftkie f% w pifane F a m ilie  Szlacheckie, w edług 
ich  naydawnieyfzey- procedencyi między niem i,  a 
w F a m i l i i  zaś ied n cy  według Starfieńftwa l in i i .  

■Ale c i  wfzyfcy  uftępuią prezydeircyi w Commitrc 
y w D eputacyaćh  Marfzafkowi Seymowemu, wfzę- 
dzie gdzie fię przytomny znayduie. Cap: \.pag\ 7.
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fem , czyli przez pifmo: każdy ma prawo oddać 
Marfzafkowi Memoryafy o rzeczach,o których 
życzy aby Stan deliberował1. (4 .)

vn. Po Ad jmum. Każdy 
który w Twoim ftanie 
w radę wchodzi, ma 
prawo utrzymywac^al- 
bo attakować uczynio­
ny propozycy^. Przeto 
kto chce,wftaie z miey 
Tca, y prosi o głos Mar- 
Tzaika. Jeżeli więcey 
razem o gło ly  proizy, 

•ycyą? kiedy, iawna ieft Marfzałek każe noto­
wać ich Jmiona po­
rządkiem, iak który o 
glos prosić, ktorego ie- 
dnemu po drugim po­
zwala. Jeżeli Propo- 
zycya zawilTza , do 
MarTzałka należy onę 
zupełnie oświecić, y  

do
( 4  ) W o ln o  każdem u membro Stanów czy-  

filć propozycye do fwego Stanu, które f§ albo przy- 
ięte»albo odrzucone,albo odclfanc na loztrzgśnie- 
E ie do D eputacyi.  A le  nadto ieft rzecz niebefpic- 
czna każdemu, śmieć uczynić tak$ propozycyą,kto- 
raby  byfa cokolwiek przeciwna prawom fundamen­
talnymi K roleftw a. Auktor iey  b y łb y  pewnie tra­
ktowany iako perturbator publicznego pokoia; f  
Jiicprzyiaciel Oyczyzny. Articl. l.fa g : 11 .

uczymoney 
propozycyi , deliberacye 
iak idą ? czyli ieft wy­
znaczona mow pro &  
contra liczba. ? co czy­
nią w zawilftych y tru• 
dnieyflych maleryach ? 
ile gdzie kilka kategoryt 
wchodzi w iednę mate- 
ryą, proiekł, czy propo-

PluraIitas,wo£ćy? kto na- 
magać fię o Sujfragia ? 
iakim jpojobem datą fię 
Sujfragia, kiedy do ńieb 
przychodzi) iakie ojtro- 
żności przeciw ofiuka- 
tiiu ? taka Pluralitas 
konkluduje ?
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d a  zrozumienia każdemu, kwefty§ uftanowić.
Jeżeli w Proiekcie czy propozycyi więcey 

ieft takich kategoryi, o których każdey, ofo- 
bno deliberować potrzeba, ofobno ie do deli- 
beracyi y  do fuffragiow ppdaie.

Kiedy widzi Marfzałek że (ię na co ogol- 
na zgoda pokazu ie w Izbie, albo oczywiście 
znaczna Pluralitas, pyta Cię głośno' Mości Pa­
nowie czy pozwalacie wfzyfcy na tę, lub tę 
rzecz? na ten czas gdy Izba odpowieda przez 
akklamacy^, pozwalamy, lub też nie pozwalamy, 
rzecz ieft (kończona. Kiedy więc czy pozwa- 
lai§cy, czy nie pozwąlaięcy iawnę, oczy wiftg, 
y  niewątpliwą pokazui^ Pluralitatem, na ten 
czas nikt by nieśmiał, odezwać fię aby iść' ad 
Suffragiay Pluralitatem rachować. Bo lubo ka­
żdy wchodzący w Radę, ma moc y prawo da- 
maaania fię, aby iść do rachowania Pluralitatisy

na pęśmiech,kteryby chciał tey mocy fwey za­
ży ć  w takich deklaracyach y materyach, któ­
re bardzo mało oppozycyi w Jzbie mai^, y za 
ktoremi albo przeciw którym widocznie Plwrar' 
litas w oczy biie.

Kiedy zaś naprzeciw Marfzafek obferwu- 
ie, że materya iaka pro contra czas iaki u- 
trzymywanas znayduie iefzcze mocn§. oppozy- 
cy^  żeby fię fpodziewać łatwo ziednoczenia 
umyJfow, albo też kiedy kto z Poflbw czy De-

widzi, żeby fię ten podał wfzyftkim

putatow na Seym wyraźnie uprafza o Suffragia. 
na ten czas .Marfzałek czyni krotką rekapitu-

lacyą
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lacya cafey kweftyi, ftara fię iefzcze poiedno- 
czyć ftrony, ale gdy to niemożna , intymuie 
głośno: ćiJchM ość, którzy pozwalają,niechaj 
napifza, tak: którzy niepozw alaj niechay na. 
pifzę nie: Propozycya na piśmie zawiefza fię 
na Bramie,aby każdy w ch od zą, ia czytał, y in~ 
fty  dzień na Pluralitate w tey materyi naznacza.

Na dzień naznaczony wfzyfcy kartki 
przynofzę, y  wokowany porządkiem każdy 
ikłada na ftole Marfzałkowfkim Ywoię kartkę. 
Z  przeliczonych y  rozdzieIonycE>ro &  contra 
pokazuie fię Pluralitas,która konkluduie, ch o­
ciażby y iedno nad ponowę przewyżfzafo Suf- 
fragiu. Jeżeli trafi Cięparitas*to rzecz w tey Iz­
bie, czyli w tym ftanie,nie decydowana- zoftaie.

Jle razy idzie fię ad Sujfragia, ieft trzyna­
ście Olob wybranych ze fwego Stanu czy Izby, 
którzy a fly ftu j u ftołu Marfzałka, przy zno- 
fzeniu, rozwiianiu, czytaniu, y  rachowaniu bi­
letów: co prócz tego dzieie fię w oczach wfzy 
ftkicln zatym żadne ofzukanie trafić fię nie- 
może, przy tylu widzach.

Kto wokowany do oddania fwego billem 
nie ftawi fię, głos traci. Wolno iednafc pofTać 
y  prezentować fwoy bilet przez kogo infzego, 
lecz na ten czas trzeba aby# billet b y ł przypie­
czętow an y^  ten który go przynosi, żeby miał 
atteftacya a flio commitente.

VIII. Paritas z dań Ad%vnm. Jeżeliby
miedzy cztermią ftana- trafiła fię w iednym 

iakf e .  rczolwute ? ftanie par Has Sujfragia-
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jaka kcmmumkaęya re- rum, co zbyt rzadko 
fukatoru między czter- mogłoby fię trafie:, to 
mię Izbami y ftanamtS iak fię rzekło refpe-

ktem tego tylko ftanu 
rzecz zoftaipniedecydowana: ale ieżeli ten in- 
tereis należy do wfzyftkich czterech Stanów, 
to zgoda na to trzech Stanów, przeciw czwar­
tem u decyduie: bo takPluralitas idzie między 
cztermi§ Stanami we wlzyftkim, iako w ka­
żdym Stanie ofobnym fwoia-Pluralitas. W ięc 
także ieżeli fię trafi paritas między cztermi^ 
ftanami, że dwa z nich poyd$ za iedn§, dwa za 
drug§ ftronę, to rzecz zoftaie nie decydówana 
in Statu quo. (5)

Rezolucye Stanów ofobne, kommunikuia 
fię przez deputowanych z Izby do Izby.. Jak 
tylko w iednynr Stanie co z decyduie czy zgo­
dna akklamacya, czy Pluralitas* nomińuie Mar- 
fzałek czterech od fwego Stanu, aby Jego re- 

fuliatum infzym Stanom donieśli, którzy czafem 
maig kommis, aby toż refiltatum inizym Sta­
nom rekommendowali.

IX. Opponutęcy fię n> Ad  9num. Każdy mo 
ńinieyfiey liczbie czy mo- że fwoy fentyment iak 
gę protefiować fip prze- naymocniey wyrazić, 
Gtwko Pluralitatem ?  popierać, y  utrzymy­

wać, poki rzecz ieft w  
kweftyi

(y .)  G d y  Stany dwa> przeciwko dwom fię de* 
klaruią, rzecz 2o£taie b e z d e c y z y i :  C h y b a  że  Stany 
dadzą moc zobopolnie deputowanym od fiebie da­
n ia  formainey rczolucyi,  ktoiaby paritatem  na ic~ 
dnę ftronę przeważyfa,
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kw eftyi, ale iak tylko czy przez akklamacj^, 
czy przez Pluralitatem rzecz iaka decydowana, 
proteftacya przeciwko niey , nie tylko nie by­
łaby naymnieyfzey wagi, ale też była by cale 
kryminalna.

X. Czy ieft w Szwe- Ad lomum. Nie zna- 
cyi rv zwyczaiu Rzym- ia w Szwecyi tylko 

Jka difceffio in par tes/ dwa tyle razy przerze-
czone zdań czy krefek 

fw oich oświadczenia, y  wrzyftkich Rad kon­
kludowania fpofoby, to ieft: albo akklamacy§ 
zgodny, alboSuffragia na piśmie, z temi tylko 
dwoma Iłowami, według każdego zdanij, albó, 
lek> albo, me.

X\.'Wolnożiefł dwa% Ad nmitm. Nie-Je- 
albo trzy razy watować żeli ieft komplika-eya 
na iedttęi materyą \ iaka rożnych ma tery i,

a ważm eyizych w ie- 
dney kweftyi, to na kożda z nich, iak fię rze­
kło ,raz fię wotuie ofobno

XII. Gdzie y iak dc- Ad izmum. Kiedy 
klarute fię  Piuralitas wfzyftjdę cztery Izby 
czterech Stanów ? iak wzięły iwoię rezolu- 
onych decyzyie prawem cyą, Marłzałek Rycer- 
fięftait} ? fki yOratorowie trzech

ftanow zgromadzaiąHę, 
czynią expedycya do Króla y Senatu, z donie- 
fieniem co uchwaliły; bo tego exekucya nale­
ży do Króla y Senacu. Po publikacyi uczynio- 
ney przez Króla, wlzyftkie decyzye Stanów 
bior^ moc prawa.

XIII.
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XIII. Czy fię ktcdy Ad wum. Nigdy fię me

zfączaią między fobą zfaczaia, tylko czafcm 
ciiery Izby ? przez deputowanych z

każdey Izby, co fię na­
zywa na ten czas wielka deputacya, używana 
tylko bardzo w wielkich po rzebach.

X IV . Przyimuież Iz* Ad i4.fHw.Nie przyi-
ba SzlacheckaArbttraru? muie żadnych Arbi- 
iaki jpojbb gdzie Jekret trow. Co do Sekretu, 
potrzebny ? na iego zachowanie

obmyślonych ieft wie­
le fpofobow, a ofobliwie że w fzyftkie delibera- 
cyc lekretne dzieia fię wzgrorr.adzeniu,które fię 
zowie Committć Sccret.

XV- Co ieft w Szwe- Ad i$tum. Committć
cyi Committe Secret* Secret) albo KomnuJJya,

która ieft obrana ze 
trzech pierwfzych Stanów, (Mada fię z piaciu- 
dzicfiac Szlachty z  dwudzieftu piaciu Stajiu Ko­
ścielnego, y z dwudzieftu pięciu Stanu Miey- 
fkiego Ofob, T a  znowu podziela fię, według 
rożnych Clafles ma tery i, na rożne deputacye, z 
których każda przy goto wy wa te marerye, któ­
re do niey należę, każda deputacya fwoie wła- 
fne materye kommunikuie do approbacyi całe­
mu Committć Sccret* albo cafey ze ftu zfoioney 
kommifTyi.

leżeli \ą interefla czy materye ułożone ca­
le fekretne, to ta KommifTya pofeła ie profto 
do Króla nic do Stanów. Jeżeli fekretu nie po­

tr z e b u j
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tęz&uig, pofefa ie Ad Plena  ̂ (6 )  to ieft do 
Stanów czterech ofobno w fwoich Salach zgro­
madzonych, do oftatniey decyzyi.

Commitłe Secret ( 7.) trzyma (ję ordynaryi- 
nie we wfzyftkie dni tygodnia, prócz nicdzie* 
Ji, w appartamencie ofobnym. Ze zaś cafy 
Seym y wfzyftkie Stany pod?ielone f§na Cow- 
mitte Secret,y na rożne Deputacye, tak dalece że 
fliemi zabawna ieft nayznacznieyfza część zgro­
madzonych y na rożne Rady podzielonych, 
więc PUnp dla Comtniite Secret y dla deputacyi 
nie trzy m a j fię co dzień, ale tylko w pewne 
dni tygodnia, kiedy f§ od Oratorow intymo- 
wane. Proęz

( 6 .)  Plenum  n ic  in fe cgo  n ie  ie fK ty lk o  z g ro ­
m a d zen ie  k a ż d e g o o fo b n o  Stanu w fw o ie y  o fo b n ey  

S a li .  Articl. l.pag: 1 1 .
Plenum Plenorumzzi ie f t ,z g ro m ad ze n ie  w i c -  

d n y m  m ie y fc u  w fz y f tk ic h  cz te re c h  razem  Stanów : 
Jetorc c h y b a  w n a y w ię k f z y c h  y  n i e z w y c z a y n y c h  o- 

k o l ic z n o ś c ia c h  m o g ło b y  fię trzym ać,iak o  na ob ra n ie  
S u k cef lo ra ,  g d y b y  K r o i  bez n ie g o  umarł* na ufta- 

n o w i e n i c  lu b  odm ianę  ia k i ę g o  nayfun daraen ta i-  
n i e y f z e g o  p raw a.

M r. Tkflin Po d p o ra  w olności  S z w e d z k ie y ,  w 

R o k u  174 7. o t r z y m a ł  ta k ie  Plenum Plenorum> g d y  

/ię ze  w fz y ftk ich  U r z ę d ó w  W i e l k i c h  k tó re  m i a ł ,  

w yzuwał' .
( 7 . )  Committć Secret z ło żo n e  ie f t  ze  S z l a c h t y  

50 . K o ś c i e l n y c h  2 f .  M ie y f lc ic b  2 j  O fo b .  "W ie y -  

f c y  w tę  famę D e p u t a c y e  n ie  w c h o d z ą  we w fz y ftk ie  

i n fz e  w cho dzą.
E l e k t o r o w ie  w y ż e y  n a tn ien ien i  obierai% 

m em b ra  do C o m m itte  Secret> takim fpofobeR b iak 
oni fam i b y l i  obrani.
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Prócz przyfięgi Sekreta, ktor§ czynią Sta­

nom wchodz§cy w Committe, ieft wielkie ba­
czenie na to, aby do niego nieobieraę, tylko 
Ofoby które mafg mifość honoru,y boiazn ftra- 
cenią reputacyi. Zakazane im ieft wfzelkie ob­
cowanie, z obcemi Miniftrami, czyli dla odda­
lenia okkazyi do pokufy, lub do popełnienia

iak iey
W i ę c  CammittćSecret zę ftu O fo b  z ło żo n e ,m a  

moc e xa m in ow a n ia  c o k o lw ie k  fię ty cze  M in i f t r o w  

S z w e d z k ic h  po o b c y c h  D w o ra c h ,  a l l ia n c y i ,  adrni- 

n iftracy i  fkarbu, fpofobOw fe k re tn y c h  tak w 2 ię ty c h ,  
i a k o y  które  wziąść fię m a i|  do o b ro n y  K toJeftw a 
p rz e c iw  w fzyftkim P o ten cyo m . P rzeto  p ie r w fe e g o  
dnia  g d y  fię zgrom adza  CommittćSecret, K ro i  y S c *  

nat,  k ła d ą  M u  na p iśm ie  re la c y ą  w fz y ftk ie g o ,  co 
fię ftało od p rz efz łeg o  Scynru w zg lę d e m  intereffow  

z  in fz cm i D w o ram i:  w zg lę d e m  fpofobow  w zię ty ch  
y  które  trzeba wziąść: w y r a ż a ją  tudzież  p r z y c z y n y ,  
d la  k t ó r y c h  Co z r o b i l i  a lb o  zrobię  potrzeba. T e n  

flerypt z o w ie  fię, P ropozycya fekretnaKrołewfka. K t ó ­

r y  Committe' p rz e c z y ta w iz y ,  poftępuie  do cx a m in u '  
ProtOkułow  Senatu, bardzo p i ln ie  fp ifa n y ch ,  o ma- 

tc r y a c h  p o l i t y c z n y c h ,  tu d z ie ż  do r e la c y i  k to rc  

w fz y fc y  Poffowie  Szw edzcy  u p o ftro n n yc h  D w o ro w  
fą  o b l ig o w a n i  p o fc łać  do Szto k o lm a, g d y  fię S e ym  

z b liż a .  Com m itte  te przeczytaw fzy  y  ro ztrząfn ąw fzy , 

b ierze  fwoie rezolu cyc , o p ifn ie  co  m u f i ę z d a i e ,  y  
zoftaw uie  to fw oie  o p ifa n ie  na k o ń cu  S cy m u  p od  
ty tu łe m  Ttjłamcnuim Polittcum Statuum* które p o ­
w in n o  f łu ż y ć z a  r e g u łę  fp raw o w an ia  fię K r o l o w i  y  

S e n a t o w i  w e  w fz y ftk irh  In tcre f fa ch  p o l i t y c z n y c h .  

A  że te m a te iy e  częfto w y c i ą g a i ą  Avielkiego fekre 

t u ,  w ięc  rzadko ie C o m m m u te  k o m m u n ik u ie  Sta* 

nom  ca ły  m.
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iakiey nie roztropności, czyli dla unikjiienia 
w fzelkich rozry wek, bo ci którzy Cą w Com- 
mitte, nic maif nad toczafu do plezyrow, leże­
li chc§ fwoiey powinności zadofyć uczynić. 
N ie deneguie fię iednak któremu z nich po­
zwolenie, żeby m ogf iść do iakiego cudzoziern- 
Ikiego Miniftra, ale trzeba o nię prosić, y  opo­
wiedzieć przyczyny.

xvr.
Committe Secret e x a m in o ie  t a k i e  p i l n i e  S t a a  

B a n k u  p u b l ic z n e g o ,  k to re g o  ia  tu  e x p l ik a c y $  opu- 

fzczam .
P r ó c z  Committi Secret* ie f t  y  in fe y ch  w i e l e  

D ep u tacyi>  które  obicrai% p rzerze cze n i  E le k t o r o ­

w ie*  y  w  k tó ry c h  w i f c e y  i e d n c ż O f o b y  m o g ą  w c h o ­

dzić .  P i y n c y p a l n i e y f z c  D e p u t a c y e  f |  trzy:  D e p u ­

t a c y a  Sekretna* D e p u t a c y a  J u f t i t i s *  y  D e p u t a c y a  
K o n t r y b u c y i .

Pierwfza  D e p u t a c y a  fek retn a  ie f t  d o  e x a m i-  
n o w a n ia  P ro tok ufo w  Senatu* r e fp e k te m  Sarż  y  U -  

rz ę d o w  od K r ó l a  rozdanych* y r c f p e k t e m  exp en s  u- 
c z y n io n y c h  z l n t r a t  p u b l ic z n y c h .

J a k o  quantitas do cho do w  p u b l i c z n y c h  ie f t  

wiadoma* tak y  e x p e n la  o n y c h ż e o d  S e y  mu do S e y -  

m u uft ano w io n ą  : tak dalece* ż e  ani K roi*  a n i  Senat  
n ie  m o gą  n ie m i  dyfpo h ow ać na co  infzego* bez  c x -  

p o n o w a n ia  fię na  znaczne wexy» p ró cz  p rzy p a d kó w  

i a k i c h  bardzo e x tra o rd y n a ry in y c h  y  nag łych * k t o r c  

u f p r a w ie d l iw ić  p rz ed  S ta n a m i potrzeba* pag: i y.
D e p u t a c y a  do k o n try b u cy i  re g u lo w a n ia ,d z ie ­

l i  ie  na  c z t e r y  Stany* ale  i e ż e l i  i e  w fz y f tk ie  c z t e r y  
p r z y im ą  : bo trzy  S ta n y  niemog%  cz w a rte g o  p rz y ­

musić do podatkow * y  ta m a te ty a  z w y k ł a  b y ć  n a y -  

dfużey na Scymach traktowana.
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X V I. Czy wffyflkie Ad i6tum. Bez exce-

cale materye Status po- pcyi wfzyftkie materye 
winny być proponowane Status, naltżaad Siatę: 
SeymoruU y decydowane z tą iednak przeftrog§, 
przez, Seym ? że te materye, które

cale Sekretu potrztbu- 
ią, niewychodza z Committe Secret iak Hę na- 
mienifo; do Stanów.

XVII. Czyli Seym Adijmum. Ordyna-
zleca kiedy całą fwoię ryine takie Intereffa 
tno.c niektórym OJbbom oddaia fiętey o ktorey 
wybranym, 'aby one de- mowiemy, KommifTyi, 
cydowaty o iakim wiel■ Committe. Rzadko fię 
kiey importancyi y Jekre- trafia, że Hę robif Ko* 
tnym IńtereJJie? miflye fekretne, z w y­

branych Ofob ze czte­
rech Stanów. Ale te nigdy nie. decydui§ zupef- 
nie,'trzeba żeby uczynify raport ud Plena^gdzit 
ich zdania powinny być potwierdzone, żeby by* 
iy  ważne.

XVIII. Dyftrybucya Ad i%<vum. General-
Dojioteńftw Senatorskich nie mówiąc, dyftry- 
y injlych, Urzędofu Ko- bucya doftoieńftw, U- 
ronnych, Sęfkięh, Bi- rzędów C yw ilnych  y

fkupftw Woy-
Druga D e p u t a c y a  ę x a m in u ic  in te re f la  do  ad -  

m i n i f t r a c y i  f p r a w ic d l iw o ś c i  n a le żą ce .

Trzecia D e p u t a c y a  c x a m in u ic  fpo fo b y  p r z y ­

c z y n ie n ia *  a lb o  umaicyCzenia podątkow t fp o fo b y  
i c h  w y b i e r a n ia  & c .

J n fze  D e p u t a c y e p r a c u ią  nad m a tery a m i ka« 
ż d a  f w e g o  d e p a rta m en tu ,  a  w fz y ftk ie  n aoftatek
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JkupfiW) Urzędów VDóy W oylkowyćh należy 
jkonych &c. do kogo na- do Króla : prócz Bi- 
leży ? fkupftw,yMiniftrow do

Cudzoziemfkich Dwo- 
row: do ktcrych to Miniftrow nominowania 
Senat w chodzi z Królem^per Pluralitatem. 
W fzyftkie inlze Urzędy rozdaie Kroi w fwoim 
Gabinecie przy przytomności dwóch tylko Se- 
natorow, którzy iednak niemaię tam nic/infze-. 
go do czynienia, tylko przez' reprezentacye, 
ca/u ieżeliby Kroi odftępował od prawa, albo 
chciał preferować kogo, nad trzech Kandydat 
tow fobie prezentowanych do każdego Urzędu.

Prezentowanie do godności Senatorlkiey 
dzieie fię przez Stany lamę. (patrzay niżey ad 
2h y w nocie, (8.) kto y iak trzech Kandyda­
tów do Senatoryi podaie) Prezentowanie do 
Urzędów Kościelnych czyni fię prz^z Konfy- 
ftorze: do Urzędów Cywilnych przez Senat y  
Parlamenty: do W oylkowych, przez Szefów 
rejpe£łi<ve.

Kroi ieft Panem obrania ze trzech Kandy­
datów który mu fię podoba, y  niemogłby od 
tych trzech odft^pic, ani nominować infzego* 
chybaby miał iak naymoćnieyfże racye, które 
powinny podpadać roztrzaśnieniu całego Se­
natu.

XIX. Czekacie Ad \ęmum. Nie trze- 
trzeba Seyrnu z  'lOJahan- ba czekać Seymu na 

famu infze
fw o ie  re z o lu c y c  o dda ią  ad P U na, k tó re  ie  p o tw ie r ­
d z a ją  lub kaffui$. Cap: i.pag: 9.
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fim i, czy czas nazna- infzc Wakanfe, tylko 
czo«y rozdawania P na Senatorfkie, z racyi

ie  Stany tych tylko 
Kandydatów proponuj.* lnfze Wakanfe powin­
ny być oddane we trzech m ie/jtach.

X X . Dćftoieńftwa y Ad lomum. W fzyft- 
Urzfdy czyJę, doiywo» kie doftoieńftwa y  urze*

dy j  dożywotnie , 
prócz Kommiflyi pe­

wnych, które Gę kończyć zw ykfy, gdy j  wy- 
pefmone.

X X L Jak obierzą Adiium . Bankman- 
na Seymie Kandydatów no wre (ó których mafz 
trzech do godności Sena- wyżey w nocie 3.) obie 
torjkiey ł  r a j  Elektorowper Plu-

ralitatem. C i obrani E- 
le-ktorowie, obiera j  per Pluraliiatem infzych 
Elektorów, a ći dopiero o b iera j po trzech 
Kandydatów do Senatoryi'waku jc e y .  .(8 .)

xxir.
( 8 . )  G d y  w a k u ie  S e aa to ry a  » E le k t o r o w i e  

w y ż e y  przerzeczen-i k tórzy  o b ie r a l i  o lo b y  d o C o m -  

m it te  y do in fz y ch  D cp u ta cy i»  n ie o b ie r a ią  d o K r z c -  
l e f  Senato rfk ich  K a n d y d a t ó w ,  a le  t y l k o  o b i e r a j  i n ­

fz y c h  .znowu Elektor© w» do p iero  c i  o b ra n i  E l e k t o ­

r o w ie  o b i e r a j  per Pluralitttiem t rz ech  K a n d y d a t ó w  

do  K rzcffa :  p ro p o n u ią  ic h  Stanom , k tó re  g d y  ic h  

a k c e p t u  j ,  K r o i  z c  trzech  w y b i e r a  ie d n e g o .  D o  

"Wakanfu P r e z y d e n ta  K a n c e l la r y i  * p ie r w fe e g o  M i - ,  

r. iftra, n ie  trzech  K a n d y d a t ó w *  ale i e d n e g o  t y l k o  
2 S en a tu , przez Co n nm ttć Sec re t  -obranego y  p rzez  

-Status a k ce p to w a n eg o  K r o lo w i  prezentuin .

O  N o b i l i t a c y a c h  Iadygcna*ach> Status d«cy-
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XXII. Jakie fy cza- Adlidum. C ó trzy* 

fy naznaczone na kon- lata ordynaryinie kon- 
wokacyą Seymow ? iak wokuia fię Seymy,chy- 
dfugo Seymy trwają ? ba że ftany kończąc ie-

den Seym famę nazna­
czy bliżfzy termin Seymu,icgo widząc potrzebę.

XXIII. Jak teji opa~ Adzpitn. Senac bez 
trzono w Szwecyi dla wątpienia ma moc de* 
interejjow etiam rviel- cy dawani a takich', by 
kich, kiorych odwlec nic naywięklzych interef- 
można ? kto o ntch ra* fow między Seymein y 
d z i , y decyduie między Seymem, ale ódpowie- 
Seymem d Seymem ? dzieć powinien, y  u*

fprawiedliwić wfzyft- 
kie fwoie decyzye, przed Stanami na Seymie 
naftepuiacym. (9.5)

X X IV .
duią» a K r o i  ich  n o m in n ie ,  y zaraz  w p i f a n i  w  
ma try k  c i ę .  Cap: 1 . pag: 14.

(9 .)  Sc nat ic i l  Stróżem Praw y  W o ln o ś c i  od 
S e y m u d o  S e ym a, y w ty m  cźafie radzi y  d c t y d u i e  

"per Pluraiiiatem o w fz y f tk ic h  b y  y  g fo ;w n ieyfzy ch  

ińterelTach n i e o d w fo c z n y c h  do S e y m u , fpraw o w ać 

fię ie d n a k m a  w e d in g ,r e g u ły  iako wyżcy na S e y m i e  
mu o p ifa n e y ,  y dać p o w in ien  ze  w fz y f tk ic h  f w o ic h  

d e c y z y i  ra ch u n e k  Stacibus na każdym . S e y m ic .  

M o ż e  od n ie g o  a p p ello w ać  ad Status, ale fię t o z b y t  
i z a d k o  trafia. K r o i  ma dwa g ł o f y  itt Pluralitate. 
K r o i  da leko  w yie żd za i^ c  m a  zawfze z fo b ^  dw ó ch  
Se n a to ro w .

S e n a to ro w ie  obierai^ p o  trz e c h  Kandydac­
i e  w do w fzyftk ich  godn ości  y. U rzędó w  c y w i l n y c h  
y W o yflco w yeh. Czafem K r o i  in fz t g o  c z w a rte g o  n o-  

snin uici  l e ż e l i  O fo b a  b c z e x c e p c y i >  Senac fig ufpa-
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%XW.Kiedyż fię Se- AdzĄtum-. Senat ieft

nał między ieymem a zawfze przytomny, y  
Seymem zgromadza? kto w każdy dzień na Ra- 
prezyduic ? kto propanu- dę fię (chodzi, prócz 
ie ? , Niedzieli, od fiodmey
godziny z rana, aź dó południa lub pierwlzey 
z  południa; Kroi przezyduie ordynaryinie,kie- 
dy' ieft: w mieście. Incerefla zagraniczne pro- 
ponuie, Prezydent Kancellaryi. Interefla we­
wnętrzne Kroleftwa przynofz^ Sekretarze • Sta­
tus. każdy w iwoim Departamencie.

X X V . 'Wiele Senn• Ad 2<,tam. Liczba Se
torow? taka Pluralitasf’ natorow ieft lzeihaftu.

Plurahtas takaż W nich 
decydule, iak wfzędzie. Kiedyby parnas z dań 
zafzła, Krot z ktorey ftrony ieft, ta prze 
waża* (10,)

. . . .  -  • . F X X V I * 
k a ia :  i c ż c l i  «!Fenat c a le  niekontent* o p p o n u ie  te ­
m u, y  p rz y c h o d z i  do tego,* ż e  zak aźn ie  Sekretafzu- 

Status w yd a w a ć  p r z y w i le fo w ,  y  w a k a tu  i ć i t  w a -  
k a n lc m , p o k i  a lb o  K r o i  n ie  ra cz y  o d m ie n ić * 'a lb o  
S ta n y  n a  S e y m ie  n ie o p a fta j*  T a k i e  p r z y k ł a d y  

Zb y t  rz a d k ie .
Senator k a ż d y  m a trzy M ie f i ą c e  W a k a c y i i  

■więc m ię d z y  fob^ u m a w iaią  czas, ż e b y  S e n a t  n i g d y  

n ie w a k ó w a ł .  Cap. ?. pi i j ;  1

S z w ć c y a  d z ie l i  fię na 20; G o u v e m e m e n t 5 .  
G u b e r n a t o r o w ie  adrelTuig. lię w e w fz y ftk im  do K r ó ­

la  y  Senatu* od n ic h  rozkazy oiłbieraią* y  one exc-  

iw u i ę *  a Senato w i ltę fpraw uią . Cap; ^;pag: 27.

Z  W o y lk o w y e l i  y  Adm iralflt ich ' a lb o  F l o t t y  

A lo r fk ic y  S$dow a p p e l la ć y c  i l $  do Senatu.'  Cap. 34 

( i o . )  K i e d y  f i ę m f i  ze f tro ny  K r ó l a  lub Sc
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X X V I. 'Wiele ieji De- Ad lótum, Jeft wiel* 

partamentow tv Szwe- kich cztery Departa- 
cyi według rożnych Kro- mentow; ieden na Inte- 
leftwapotrzeh P refła wewnętrzne Kro-

leftwa? drugi na Inte- 
rcda zagraniczne, trzeci na Jnterefla woiennc* 
czwarty na fprawiedliwośći adminiftracy^. 
T e  znowu podzielone fana rożne Rady, iako 
to na trzy Parlamenta, czy Trybunały, na Ra­
dę woiennf, na Radę Admiralfk^, to ieft woy- 
ny Morfkiey, na Radę Kancellaryi, na komorę 
Skarbową, na Conłoir d’ Etat, gtfzle wizyftkie 
podatki łkładaię, na Radę o Minach, na Radę 
o handlach, Rewizya komory rachunków & c .  
W  czego wfzyftkiego fzczegulności ktoby- 
chciał wchodzić, ćałey by na-to Księgi potrze* 
ba.(n.) Czegóż więcey trzeba do tak dofkona- 
fey Rad Szwedzkiey Rzphy formy ?

§ VI.
n atu  co p r z e c iw n e g o  p raw om *y to  fię p o k a ż e  z Pro« 
to k u fo w  cxam ino w an yćh»albo  zc  flcarg p u b l ic z n y c h *  
D e p u t a c y a ,  ktora.vr k o g n ic y ą  teg o  wcfzfa? prośi o 

fą<l na S e n a to ró w ,cz y  W o d z o w r ó r .  Status naznacza* 

i ą  KommifTyą. A  ie ż e l i  cafus n ic  ic it  t a k  z b y t  w i e l ­

ki* t a ż D e p u t a c y a  w yzn acza  z m ię d z y  f ieb ie  takich* 
k to rż y  w c a ł y m  S e n a c ie  J m ie n ic m  S ta n ó w  m ą ią  

k a r c i ć  Se p a to ro w  g r z e fz ą c y c h :  n i g d y  W t y c h  
w y r z u t a c h  n i e w y r a ż a i ą  K róla ’, t y lk o  kontentui% 

fię z a le c i ć  M a je f t a t o w i  ftaran ie  o fw o y  lu^.C. i.^ .i  J .
( w . )  Pod ty m  Im ie n ie m  Status Civilis może fię 

w zią ść  K n n c ellary a*  a lb o  M in i f te r iu m  do z a g ra n i­

c z n y ch  In tcre lfow : y  M a g i f t r a t y  do f p r a w ie d l iw o ś ć i  
n a le ż ą c e .

K a n c c l l a r y a  i c f t z f o i o n a  z p i e r w f z e g o M i f t i *
ftra
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ftra albo P r e z y d e n ta  y  z W i c e - P r e z y d e n t a  j którzy  
ią o b ad w a  S en a to ro w ie , z  ie d n e g o  K a n c l e r z a  D w o ­
r u j  z trzech  S e k re ta rzó w  Status y  z n ie k t ó r y c h  

K o n fy i ia r z o w ,  k r o r y c h  l icz b a  nie d e te rm in o w a n a . 
P o w in n o ś ć  te y  ka m ery  ieft  -czytać y  e ip e d y o w a ć  

w fz y ftk ie  E x p e d y c y e  A l in i f t r o w  w IntcrefTach 2 
Poftronnem i* radzić  o fp o fo b a cb ,  iakie  m a i?  b y ć  
w z ię te  g w o l i  ty c h ż e  iuterefTow, y  pod;!Ć do d e c y -  

z y i  S e n a tu ,  ufożyć  p ła c e  fw y c h  M i n i f t r o w  u o bcycE  
D w o r ó w ,  p re ze n to w ać  K r o l o w i  fnbjekta  na S e k r e t  
t a r z o w L e g a c y i ,  na któ ry ch  to m ie y fc a  żfcby n i g d y  
nijebraknęło  y  na p rz y fz łe  M i n i f t e r i a ,  p rz e cz w ic za -  

i ą  fię w ie le  M ł o d z i e ż y  W m ie y fca ch  takich* g d z i e  
fię takow e intercfTa t ra k tu ją  & c .

S p ra w ie d l iw o ś ć  adm in łftru ie  fię przez  trzy  P a r i  
ła m e n ta r  w  S z t o k o lm ic ,  w  Jon kiop in k* y  w A b o ;  

T e  T r y b u n a ł y  m aią  pódl febą, Sędzió w  Z ic m lk ic h  
p ła c o r iy c h  od K o r o n y .  W  M ia ft a c h  p ierw fza  in« 
ftaHcya ie f t  u B u rgo m e tro w  y K o n fy i ia r z o w  Wybra­
n y c h  z M i e f z c z a n ;  W f z y f c y  Sędziow ie  fą p ł a c e n i  
ze  Ikar bu K o ro n n e g o ,  żaden  U r z ą d  n ic  ie ft  vena!is. 
Cap: 5‘ J>ag : 24*

g. vr.-
Forma Rad Naywyzfiych Rzetzypojfiolitey 

Weneckie)/.
■VIAymędrzey y  nayrozl^dniey J?ady -fwoic 

fprawuiący Rzpltey Weneckiey torm ę Rac! 
y  Pjuralitatis, biorę z Amclota Poffa Francuz- 
kiego; który z naycelnieyfzych Weneckich Pi- 
farzow y ze fwoiey kilkoletniey w tym w ol­
nym kraiu experyencyi te rzeczy naylepiey o- 
pifaf. Nie tykam rz§du Weneckiego iako y 
żadnych infzyeh, ale tylko iakom z początku 

Fz oftrzegf
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oftrzegł famę Rad formę, y  co fię do niey Ito* 
fuie. Rząd tey Rzpitey, przedziwny, wolno 
czytać w famymże Amelocie, czy w infżych.

T o  tylko ta wiedzieć należy, ie  w Wene- 
cyi źródła wfzyftkich Rad y Rzędów fą te dwa: 
Rada Wielka y Senat Doż, nay wyżfza g ło w i 
Rzpltey co do honoru y okazałości majeftatU* 
Ieft nad rowność: Co do mocy-w Rzpltey, nic 
bynaymniey niema nad rowność .* chyba że 
fobie Zr wielkiey roftropności y zaffug włafnych 
więkfzy nad infzych kredyt y reputacyą zrebi* 
ie  perfwazya iego, iak to bywa ordynaryinie, 
więcey może.

Formę ich Rad y Elekcyi dla nich mądrą* 
przezorną, y potrzebną, nie kładę dla naślado­
wania we wfzyftkirtr w nafzych Radach, bo by 
^ę to u nas nieudało-, bo co infzego w iednym 
mieście wfzyftka Szlachta, co infzego w tak 
obfzemym Kroleftwie; ale na pokazanie oftro- 
znośei ich, y żebyśmy widzieli że wynalazki 
dla porządku w Radach wymyślone,, nie fą to 
rzeczy płoche, ale od wielkich ludzi ułożone 
y  praktykowane.

Trzeba y to z początku zaraz obferwo3 
, Wać, że w Weneckiey Rzpltey radzą y  rządzy 

y  decyduią o wfzyftkim* Stan Szlachecki, y Se­
nat: ale niezmiernie więcey we wfzyftko wcho­
dzi powaga Senatu. Szlachcie Weneckiey zo- 
ftawione fą dwa Jura Majeflath Elekcya y Le~ 
gislacya, w niektórych rzeczach y  Sąd nay- 

-wyżfzy: Senat wfzyftkie infze fprawuie Jura. 
Majeftatisy iak niżey będzie* Le
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Le grand Confctl tedy^SOięlka Radajtfi: zgro­

madzenie gcneraine Szlachty,które fię dziele we 
wfzyftkie niedziele y Święta, aby powfzednich 
dni Trybunałom y Magiftratom niezabierać.

Lecie trzyma fię wielka Rada, od ofmcy 
dopołudnia, od Kwietnia do wfzyftkich Świę­
tych; zimie od południa do zachodu iłońca, od 
wfzyftkich Świętych do Kwietnia.

Magiftraty fa obierane tym Spofobenu
Kanclerz W ielki czyta naypierwey Ra­

dzie W ielkiey Wakanfe do obierania. Awoga- 
dorowie, Szefowie ConJtl.it Decemwirow, y Cen-- 
zorowie> ęi wfzyfcy  ̂ na ten koniec przyfięgli, 
p iln u j, aby Szlachta zachowali wfzyftkie pra­
wa do Elekcyi nalcżfcę..

Szlachty wfzyftkiey liczba, według Amc- 
lota, 26. nie wfzyfcy iednak zawlze fię znay* 
duig. (1) Elękcye tak czynię.

Jeft nayprzód trzy Urny, albo Pufzki, na 
girydonach wyfokich, z których iedno, ieft 
przed Dożem, drugie dwie na końcu krzefef 
Konfyliarzow w około fiedz^cych : każdey
trzech Konfyliarzow pilnuie.

W  Urnach lewey y prawey tyle fię bullow 
(gałek)k{adzie,(porachowawfzy Szlachtę przy­
tomną) ile ieft Szlachty między biafemi żaś 
gałkami w tychże dwocbE rn ach  kfada fi<g

PO.
( 1 )  W i e l k a  Rada p ó fp o l ic ie  ma \v fobie  ? o o .k o łb 8 o q . 
O fob: y o b f e r w o w a n o  ż c  n ig d y  więce.y przy to m n e y  

w n im  n ie  z n a y d o w a ło f ię  S z la ch ty  nad i j o o . o h o c i a ź  
S z la c h ty  W e n c c k i e y  i c i t n a  p u i t i z c c i a  tyfi^ea. J)e. 
Real Science dt* GonwrnementTom* II. óecii 14.
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po trzydzieści pozłociftych gałek, y  te 60, z 
piafemi razem w zięte , czynią liczbę przyto* 
mney Szlachty.

W  Urnie we środku przed Dożeni ieft 
bullow ’6o. z których 36. pozfociftych, a 24. 
białych.

Szlachta po dwóch id$, ieden do prawejrf 
drugi do krvey Urny, y  ciągną lofem gafki. 
K to bia^ weźmie wrzuca i§ w ftatek pod Ur­
nę, iako nic nie ważącą, y  wraca fię ną fwoie 
mieyfce,

Kto pozłocift§ weźmie pokazuie ią pilnu- 
igcym Konfyliarzom, y Madzie do Urny przed 
Dożem.

Ci fześćdziefiat co wzięli zfote gaf ki we 
dwóch Urnach, bior^ znowu lofem gałki z tey 
trzecieyUrny:komu fię biała doftanie nic niezna- 
czy, komu pozłocifta, ftaie fię Elektorem iak 
nazywaig pierwfiey Ręki* Jak dziewiaciu pozfo- 
ęifte ga{ki wyimę, ftai§ fię ci dziewiaciu Ele­
ktorami pierwfiey Ręki, tak po nich drugich 
dziewięciu drugiey Ręki, trzecich dziewiaciu 
trzeciey Ręki, czwartych dziewięciu Cuvartey 
fyki.

Ci Elektorowie idą fiedzieć na fawie po- 
łbżoney przed Tronem Dukahrym, twarzy do. 
Doża obrocon^, żeby fię im nikt znakiem ia- 
Icim nie rekommendowaf: y  fą ogłofzeni Ele­
ktorami przez Sekretarza Rady.

Jeżeli fię trafi, że w iedney ręce los padnie 
na dwóch z iedney Familii, to drugi zachowy-

w*
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wa fię do drugiey ręki. Y  kiedy takich dwoćh 
2 iedney Familii lofem wynidą na Elektorow, 
to iuż z wielkiey Rady wychodzą wlzyicy Szla­
chta teyże Familii, którym prawo tego dnia 
daie exkluzyą, bo między trzydziefią flcścig. 
Elektorami, niemogą fię mieścić, tylko dwóch 
Szlachty z iedney Familii.

Trzeba tu obferwować, że wiele Szlachty 
przez to prawo z Izby Rady W ielkiey wycho­
dzi, tyle ze dwóch przerzeczonych Umów o- 
deymuie fię białych gałek, a to dla tego żeby 
pozłocifte wizyftkie były koniecznie od przy­
tomnych wyćiągnione.

Gdy fię złoży z dziewiąci u naypierwey 
w yłrłych , pierwfśa iak ia zowią ręka Elekto- 
row, Sekretarz naymłodfzemu z nich oddaie 
Regeftr Wakanfow do których ma a być dziś 
Elekcye, y prowadzi tych dziewięciu do infzey 
Izby: gdzie zaraz ciż d^iewiąciu ciągną znowu 
lofem dziewięć gałek z liczbami 1, 2, 3, aż do 
dziewięciu.

Ten Los porządek między niemi u czy ni- 
w fzy: więc Elektor który wziął Numero 1. no- 
minuie kompetytora czy kandydata do pier- 
w lzey na Regeftrze Szarzy: y  tak ieden po dru­
gim do naftępuiących Wakanfow poki ich (ła­
nie, a gdy tych więcey, koley fię wraca do Nó I.

Każdy Kandydat proponowany od pier- 
wfzego Elektora, ieft balottowany (termin W e­
necki, od balotte gałki) od wlzyftkich dziewią- 
ciu tey Ręki> y ieżeli ma za ioba gałek dwie

części
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części, ze trzech, ftaie fię Kandydatem .* ieźeli 
nie ma iześciu Sufiragiow, to trzeba żeby ten 
który go nominował, infzego nominował1, poki 
na takiego nie; natrafi, żeby miaf rv tey ręce 
fześć fuftragia: dopiero więc ten który ie ma, 
przez Sekretarza tey Ręki wpifany ieft Kandyr 
datem do tego Wakanfu.

T o ż  fię wfzyftko obferwuie we wfzyft­
kich czterech rękach, z dziewięciu złożonych, 
które ponieważ wfzyftkie cztery do iednychże 
W akanfow obieraię fwoich Kandydatów, toć 
do każdego Wakanfu wyniknie czterech Kan­
dydatów. A  gdy fię dwie ręki albo trzy zgodzf 
na infzego Kandydata, będzie o tym niżey.

Pod czas tey operacyi Szlachta w wielkiey 
Radzie z wiejkę fiedzą Ikromnoścuj y milcze­
niem mieyfce Rady zdobiącym, chyba że ci­
cho kto co do drugiego przemówi, y czekaLg 
kandydatów.

Gdy iui obrani K andydaci, Elektorowie 
Jch w ra ca j fię do fwych Domow, chyba że fą. 
Konfyliarze , SanAi grandi , Szefowie Rady 
dziefiaciu, Avogadorowie, albo Cenzorowie, 
którzy fię wracaia do Rady y ob ieraj z  dru- 
giemi.

Czterech Sekretarzow czterech rąk Ele­
ktoralnych przynofz§ regeftr KandydatowKan- 
clerzowi, który ich ogłafza Radzie, aby wi­
dzieć ieżeli który z nich nie ieft in Diwetto, to 
ieft exkludowany prawem. Exhortuie w krót­
kich ffowach do porzucenia prywatnych nienav

wiści
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wisci, dla miłości Oyczyzny, y  do preferowa­
nia powinności nad pailyą. ,

T ym  czafem Kandydaci do pierwfzego 
Wakanfu ze wfzyftkiemi fwemi krewnemi z 
Rady wychodzą,bo tym fię dla prywatnego In- 
tereflu, nie godzi ballotować, albo dawać na 
fwoich fuffragia.

T o  gdy fię ftanie, niektóre dzieei których 
zowią Bdlottini idą do ław (gdzie Szlachta fie- 
dzą) y powtarzaią głośno Imię Kandydata pier­
wfzego, z pierwfiy ręki do pierwfzego Wa­
kanfu, maiac w ręku każdy pewne niby Szufla­
dy, na wierzchu z fzyią, w ktorąby fię ręka 
zmieściła, na fpodzie obfzcrne y  wewnątrz na 
jdwie Szufladki podzielone z niewidomemi pod 
fzyią otwarciami do prawey y  do lewey fzu- 
fladki,z których iedna z wierzchu zielono,(ex- 
kluduiąca Kandydata) druga z wierchu biało, 
(przyimuiąca Kandydata) malówane fą; bulle 
albo gałki fą z materyi białey małe, które Ę-? 
lektorowie przez fzyię fzuflady, włożywfzy w 
nię rękę, wpufzczaią, albo w białą, albo w zicr 
loną fzufladę, gdzie ich ręki nikt niewidzi, y  ci 
którzy daią exkluzyą, mogą według zwyczaiu 
befpiecznie mówić, caro Sigttor /’ ho Jervita, si 
da fcr<uitor vero, si da Ca<valiere,

T e  Szufladki przed Konfyliarzow niofą, 
gdzie gałki pod oczami wfzyftkich wyfypuia, 
rachuią, kto ich w białey fzufladzie ma więcey^ 
choćby y iednym, wakans bierze, na ten czas> 
kiedy wfzyfcy czterechKadydaci f§ balottowanj

y  kiedy
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y  kiedy fię pokaże który z nich ma więcey fuf-
fa g ia .

Kanclerz W ielki nominuie potym Kandy­
datów do infzych Magiftratcw, którzy Kandy­
daci ze fwemi znowu krewnemi z Rady wycho 
dz^, do ktorey ći co przed tym byli wyśli, po­
wraca \ą. Y  cymże iak dopiero fpofobem do 
każdego wakanfu, iezli nie pierwlzych to dru­
gich, iezli nie tych to naftępuiących ze czte­
rech Kandydatów ftaie fię Elekcya,

Jeżeliby fię trafiło, żeby żaden Kandydat 
do iakiego Wakanfu, niemiaf wiccey nad poło­
wę fuffragiow, to ten Wakans do przy i złey Sefc 
fyi wakuie, ale iuż insi Elektorowie moga o* 
\ rac infzycb Kandydatów. Gdyby także balot- 
towanie (przez gałki obieranie) trwało do za« 
chodu fłorka, Elekcya żadna fię nie ftaie : bo 
iak w Senacie dawnym Rzymfkim, tak w W iel- 
kiey Radzie, nic fię czynić po zachodzie fToń- 
caniegodzi. Gdyby z czterech Kandydatów 
trzech było odrzuconych przez prawo, to by 
czwarty niemogł być balottowany, y  ftraciłby 
fwoię kandydacy.3. Jeżeliby zaś wfzyftkie czte­
ry ręki zgodziły fię na iednego Kandydata, to 
ten ma prawo, żeby iść o niego ad Sujfragia, 
które pokażę czyli go Rada Wielka równie ak- 
ceptuie. Kandydaci od dwóch czy trzech r$k 
iedniż obrani, byle by ł drugi Kandydat, fą ba- 
Icętowanu

Kanclerz W ielki ogłafza obranych do 
wizyftkich wskanfow.

Elekcya
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Elekcya Doża zawilfza ieft: w krótkich 

. Iłowach tak fię dzieie.
W fzyfcy Szlachta wieku trzydzieści lat 

zchodza fię do Pałacu SwiętegoMarka.Zafiada- 
ią , liczeni fą pilnie. Kładzie fię Urna, w kto- 
rey tyle ieft gałek ile Szlachty, między które- 
mi gałkami ieft trzydzieści pozłociftych , wy- 
clągaią ie iedni po drugich parami wfzyfcy 
Szlachta, poki wfzyftkich nie wyci^gn^. Trzy- 
dzieftu więc Szlachty, wyciągnęli 30. gałek 
pozłociftych.

Z  tych trzydzicflu pozłociftych wyci§- 
gnionych lofem,kład3 fię tylko dziewięć gałek 
w Urnę, przed ftarfzyzn§, a do nich p rzyd aj 
fię li, gałki białe. Przerzeczeni trzydzieftu 
te znowu cięgn§ y z nich czyni fię liczba dzic• 
wi&ciu, przez wyięte lofem dziewięć złotych 
gałek. Ci dziewięciu o b ieraj czterdziefłu. C i 
czterdzieftu redukuia fię do dwunaflu, gałka­
mi pozłociftymi dwunaft§ między czterdzieft|. 
C i dwunaftu obieraia dw udzie fiu pięciu. Pier- 
wfzy obiera trzech, a iedenaście po dwóch. 
C i dwudzieftu pięciu, redukuig fię iak wyżey 
gałkam i do dziewięciu. Ci dziewięciu, nomi- 
nuia czterdzieftu pięciu, każdy po pięć. C i 
czterdzieftu piaciu, redukuia fię gałkami do if- 
detiąfiu. Ci iedenaście na koniec, obieraia 
czterdzieści y  ieden: którzy to oflatni ftaią fię 
Elektorami Doża, kiedy f$ potwierdzeni od 
W ielkiey Rady: bo gdyby ta ich riepotwier- 
dziła, toby drugi raz tymże iak fię rzekło fpo-

fobem



92 §. VI. Forma Rad
fobem trzeba obierać 41 Elektorow: to więc 
determinuie oftatnich iedenaftu Elektorow,aby 
Ludzi akkredytowanych obierać na oftatnich 
41. Elektorow-. T a  tudzież cudowna ferma 
Elekcyi, raz lofami, drugi raz wybieraniem 
Olob czyni, że Konkurrenci do honoru Doża 
niewiedzy kogo korrumpować, y  tak wfzyftkirn 
równie mufzą fię ftarać przypodobać. Do te­
go tymfpofobem wfzyftkie Familiie maia iak§ 
część do tey Elekcyi.

Kiedy kogo chcą przymusić do iafkiego 
Urzędu, ktorego on lobie nie życzy, lub da 
Po felftw,które (ię wfzyftkie, fwoim kofztem od-i 
f rawuif, wizyłcy' którzy maia gfos w Senacie 
kfądą billety napifane w Urnę przed Radą De­
cem- Virow. Tak ftary Hetman Doż Ertzzo b y ł 
obrany y przymtifzony byćAdmirafem mor(kim« 
Ktoby zaś niechciaf przyiąć Elekcyi, każą mu 
Xięży kołnierzyk za karę lat. kilka nosić.

Dotąd mówiliśmy o Elekcyach. W  Deli- 
teracyach o M ateryachdo Rady W ielkiey po­
danych takież fą balottacye, Na propozycyą 
uczyniony y dobrze roztrząśnioną y do zrozu­
mienia wfzyftkim podana, Szlachta bulle daią, 
z których iedne znaczy pozwalaiących, drugie) 
niepozwalaiących, y Pluralitas gafek decydu- 
ie. T o ż famo w Sądach kryminalnych, ktorc 
fię w Radzie W ielkiey trafiaią.

T a k  zaś w deliberaęyach, iako y  w Sa­
dach trafiaią fię non finceri, tak zowią tych, 
k t ó r z y  fą oboiętni, y niechcą dać ani na iednę, 
ani na drugą ftronę fwoiego Suffragium. Kie­

dy
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dy więc ci non Jtncerł, przefzkodzą zc fię P/«r«i 
/tfaj przynaymniy icdnyiu nad połowę, dla 
nich niezrobifa, to więc tych non ftneeros gdy 
fą zliczeni : prawo przydaie zawfze ffabfzey 
ftronie, to ieft mnieyfzey liczbie, ale tylko na 
to żeby iść do drugich y do więeey bałotta- 
cyi, poty, pdki nieprzyidzie do oczywiftey 
Pluralitatem między pozwalaigcemj y  njepo- 
żwalaiącemi: która kiedy fię czy W pierwfzey 
Czy w dalfzych balottacyach pokaże lawna na 
iednę ftronę, to ieft że będzie nad połowę 
Szlachty na tę, czy tę ftfonę, na ten cżas non 
fincert ktorzyby zoftaJi, nic więcćy nie ważę.

Prawo nie pozwala Slachcie wchodzić w 
Radę W ielką, tylko Roku 2I5. wićkiu Przed- 
tym przez dwa lata po przyięciu do Rady nie 
mogli bali oto war młodzi, lecż niby nowicyac 
odprawowali, który ddbry zw yczaj złyirt 
zwyczaiem żniefiony.

T ak  za31 teraz młodszych nad dwa­
dzieścia pięc lat ptżez przywiley przyimui§ do 
wielkiey Rady. Powinni mieć dowod w ręku 
przed Awogacforami że maią fkonczone 20 lat,- 
y  że f§ legitime zrodzeni. Pifarz Avogadorii 
daie im atteftacyf, 2 k taff ida do Sekretarz* 
Ouarantii kryminainey, ktOry ich Imiona fpi- 
ftiie, każdego na ofobnym billecie.

Nazaiutrz w dzień S, Barbary prezentuj 
te billety Collegiom gdzie fę dwie Urny przed 
Dożem: w iedney z nich tyle bullow miedzią- 
nych ile pretendentów, ale między tcmi bulla

m
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mi nigdy więcey pozfociftych tylko 31. choćby 
naywięcey y  naymniey byfo Pretendentów. W  
drugiey Urnie fą bilety z imionami Pretenden­
tów,które Doż wyciąga po iednemu, Sekretarz 
odbiera y głośno czyta: a po każdym przeczy­
tanym Jmieniu, Dziecko balottino, zaraz w y­
ciąga z drugiey Urny gafkę na lego fzczęscie, 
która ieżeli złota, ieft przyięty do Rady, iezli 
fpiżowa, oddalony* y tak wfzyfcy insi* Dla 
wielkich zafTug Rodzicow lub braci czafem tak­
że dylpenfuią mfodych, niemaiących lat dwu- 
dzieftu piącru, albo y w  potrzebie pieniędzy 
Rzplitey. Mfodzi tego fobie życzą* bo dopie­
ro wchodząc w W ielką Radę ftaią fię Cw ci 
Vcncti.

C i którzy ftaraią fi<£ o Szlacheftwo W eneJ 
ckie, w memoryafach prozby łwoiey exponui$ 
racye, ftawaią (iedm albo ośm razy u bramy pa­
łacu S. Marka rekommenduiąc fię wlzyftkiey 
Szlachcie w Radę wchodzącey iak klientowie, 
'proponuią ich w W ielkiey Radzie, Pkiralitaś 
bullow dcęyduie. Jeżeli non Jtncert Pluralitati 
prżefzkadzaią,ro na przyfzfych Seflyach drugi 
y  trzeci caz iefzcze na poftulantow balottuią, 
ale nie więcey.

Prokuratorowie S. Marka dla ich godno­
ści naywyżłzey po Dożu, exkludowani fą od 
W ielkiey Rady, chyba że maią infze t&kie fza- 
rze w Rzpltey których prawem w Wielką Ra­
dę wchodzą.
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Poty o Formie Rad w Wielkie:y Radzie.

jdzm y do Senatu. Chociaż W ielka Ra­
da zamyka w fobie wfzyllkę Szlachtę, nie ma- 
iednak całey mocy Rzplty, Bo prawa Maje- 
ftatu podzielone f§ między Rada Wieik^ y Se­
natem.

Rada W ielka iak fię rzekfo prawa lianowi, 
lub znosi; obiera Magiftraty y infze Rady*kon- 
firmuie lubkafTuie’ lilekcye Senatu, te* które 
czynić do Senatu należy, w ktorey mierze Se­
nat ieft niżfzy, niż wielka Rada. W  krótkich 
ffowach iak w dawnym Rzymie Auftontas in 
Senatu, poteftas in populo.

Senat ma moc czynienia W oyny y poko- 
iu, Armiftycyow, y przymierz' z obcemi, ma 
moc ftanow^enia podatkow, bicia, podnofżenia, 
y  zniżania monety, z zupełny dyfpozycy^ (kar­
bu publicznego: rozdawania Urzędów WoyJko- 
wych morfkich, y ziemnych y  wfzyftkich do- 
czefnych, które fię tylko w potrzebie do czafu 
k reu j: pofefania fukkurfow kolligatom: nomi­
nowania PoHow, Rezydentów, Sekretarzow Po- 
felftwa, którzy wfzyfcy od niego abfolutnie 
dependuj, ktorych,m oże rewokować, konty­
nuować, karać, reJtorapenlować iak mu fię-po- 
doba. Ma moc przyjmowania y we wfzyftkim 
rezolwowania Poflow Cudzoziemfkich, y koń­
czenia wfzyftkich Intereflow z poftronnemi 
Dworami

Scna*



96 §. V I. Forma Rad
Senatorowie zowia fię u Wenetów Pręga- 

di Profzeni, to ieft, zaprafzani do Rady.
Jeft czafem fporka o Jurysdykcye między 

W ielk§ Rad$ y Senatem: ale takie rożnośći f§ 
zbyt rzadkie, y  bez zgorfzenia y  hałafu fię 
kończ?.

Mówmy iak Senat poftępuie y  decyduie 
w deliberacyach y Elekcyach.

Co fię tycze porządku w roztrząfaniu In- 
tereflow: nayprzod nic fię w Senacie nie dzieie, 
nie deliberuie, nie decyduie,coby w przody nie 
było dobrze róztrząśnione y  przygotowane w 
Collegium.

Collegium zaś ieft złożone ze dwudzieftu 
fześćiu Szlachty, to ieft z Doża iamego, z fze- 
ść/ii Konfyliarzow, trzećh Deputatów z Qua- 
rancyi kryminalney nazwanych capita ąuadra- 
gin ta Virotum, którzy fię odm ieniaj co dwa 
miefiące, z fześciu Grandi, którzy repre-
zentuią Senat,' z piąci u di terra firma,
którzy z ziemnych PrówinCył mai§ wfzyitkie 
interefTa, y z pięciu Ordinini, którzy
maia pięcz morfkich intereflow. T o  więc Col- 
legium nayprzod póznawa y podziela Interefla 
do wfzyftkich infzych Rad, a ofobliwie do Se­
nat ii, któremu ie proponuie zawize iuż dobrze 
wyexaminowane pro ST contra, y zupełnie o- 
iwiecone, o których iednak nie to Collegium,ale 
Senat po należytey deliberacyi decyduie.

A iako ordynaryinie zdania Collegy f| roz­
dzielone, Sekretarz Collćgij wfzyftkie notuie z

Imonami
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Imionami Ich Autorów, y  ęddaie ic Senatowi: 
które gdy Senat przeczyta, każdy znowu ex  
CoUtgio* które całe wchodzi takie w Senat, 
wyraża (W ie raćye y  umacnia fwe zdanie, 
któremu każdy Senator kontradykować niożfc. 
A  potymidą do ballottacyi naftępui^cym lpo- 
fobem.

Do każdey materyi O ktorey Rada, ieft 
Sekretarz który zbiera SufFragia, y  (co u R zy­
mian czynili Rogatorcs Sujfragioritm) idzie po 
nie do wfzyftkich Senatorow z białą pulzkf: 
którzy chcą dać pro , kładą iwoie g a łk i W tę 
urnę. Pwoch Sekretarzow potym, id$ feden 
z zielona, drugi z czerwony pufzkami, W  
zieloną fpufzczaią gałki ci którzy odrzucaif 
propozycyą; w czerwoną wpufzczai^. fwoiewwi, 

fincert, którzy ani na iednę, ani na druga, ftronę 
nic niechcą decydować: co znaczyły u Rzymiani 
Tabelle, z temi Słowami: non liquet. Zdunie 
które ma choćby iednym więcey Suffragium 
nad połowę* ftaie (Tę Senotus Confiiltum, Jeżeli 
Pluralttas negati-ya, to cala materia cdrzucona. 
Jeżeli żądne zdanie, albo proiekt w materyach 
krorych fię więcey proponuie, nie ma doftate- 
czpey Pluralitatem, to ieft jednego przynay- 
mniey nad połowę SufFragium, to Senat odrzu­
ca tę^materyf, która miała naymniey po lobie 
Suffiagiow, a zaczyna^nowu balottowaniena 
infze ma tery e, odrzucaiąc zawfze nayffabfza 
to ieft naymniey Sufłragtow maiac?, aż do 
ktorey przy idzie, że naoftatek otrzyma Plura- 

G  litatem



98 §. VI. Forma Rad
litałem. Jnaczey, trzeba proponować, nowe De- 
liberacye: iako też kiedy po pierwfzym balot- 
towaniu non Jincert maia Pluralitatem, to iuż 
2nak ieft,że tey propozycyi Senat nieprzyimuie,

Chociaż zaś wfzyfcy Senatorowie mog§ 
ile chcą mówić w Senacie pro &  contra, żaden 
z nich lednak nic niemoże do Rady propono­
wać, prócz Doża, Konfyiiarzow fześciu nay- 
w yżfzych, y Sa<vii Grandi..Co Senat roztropnie 
poftanowił dla zabieżenia zamięfzaniu y  gra­
cie czafu koreby były w Radach, gdyby trzem- 
fet Senatorom ile ich w Senat wchodzi godziło 
fię proponować co fię komu podoba.

Co należy do Elekcyi, które Senat czyni, 
łąko fię w yiey namieniło, w nich lofy żadnego 
mieyfca nie mai :̂ proponowanych Kandyda­
tów Pluralt/ate per Scrutiniurp-, to ieft kartkami 
nie gałkami obieraia.

Prawa niektóre u Wenetów, które ftofo* 
wać fię mog§ do formy Rad y  do wchodzących 
w Radę*

Szlachta Weneccy zakaz wielki mai'3 wi­
dzenia fię y obcowania z poftronnemi Mini- 
ftrami: to prawo ieft pod kar  ̂na życiu. Jeft 
do zachowania lekretu y do uftrzeżenia fię 
wfzelkich fakcyi z poftronnemi. Dnia iedne- 
go (mowi Amelot) Senator z Domu Tron, na­
potkał” mię u iednego Plebana: tak z tego Do­
mu uciekł iak z zapowietrzonego. T o ż mu fię 
w Bibliotece trafiło z Prokuratorem S. Marci 
Cornaro»

Y  to
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Y  to pamiętna,że gdy Kawaler ieden W e ­

necki od gondoliera (tenJttory. Gondułą albo 
barką po kanafach wozi;) w nocy zaprowadzo­
ny był do Poffa obcego omyfką,zamiaft Domu 
przyiacieła iednego; gdy fię po fchodach po- 
miarkował’, -że w infzym ieft domie, a dowie- 
dziaf fię, że to b yf Dom Poffa , z wielkim 
przeftrachem z niego wypadf; anazaiutrz bar­
dzo rano z exkuza tey ornyfki pobiegł’ do jpe- 
wnego Magiftratu: który Magiftrat odpowie­
dział mu zaraz, że iuż ieft dobrze o ty In infor­
mowany, iako to wniście do Rezydencyr 
Poiła , byfo cale przez omyfkę. Takich 
fzpiegow na wfzyftkó maią

Sekret Rad ile z Cudzoziemcami* tak ieft 
prawami mocno obwarowany, że gdyby przez 
kogo fię odkryf, albo żeby kto daf fundament 
podeyz enia przez obcowanie z k 1017111 Mi- 
niftrem lyb Miniftra obcego ludźmi, Inkwizy­
torowie Status Proeefs iego fkrycie wyprowa- 
dziwfzy,y przed lego depozycyą wł’afna,dwoch 
godzin żyć mu nie dadzą. Między trzema fcc 
Senatorami,taki fekret iakby nikt z nich nic nie 
flyfzaf, al-bo iakby w mocy każdego byfo za­
pomnieć to,co milczeć powinien. Liwiufz po­
wiada że Eumenes Kroi Azyi przybywfzy do 
Rzymu dla (konkludowania W eyny przeciw 
Perfcs Krolowi Macedońlkiemu, nikt w Rzy­
mie nie mogf wiedzieć y co powiedział Senato­
wi, y co z nim Senat uradzif. Wenecya daie 
takich nie mafo przykfadow? nie mnie)' dzi- 

G i  wnych



ioó §. VI. Forma Rad
wnych. Roku 1485; Senat tak Tekretnie robif 
ligę z Papieżem, z CeTarzem, z Królem Kafty- 
Iiy, z Królem Ncapolitańfkim, z X if żęciem Me- 
dyolanu, y z Margrati# Mantuy,przeciw Karo­
lowi VIII. Krolowi Francuzkiemu,że tak W iel­
ki Człowiek iaki by l  Filip de Comines Jego 
W ielki Pofeł, który co dzień widział Mini- 
ftrow Dworow zkonfederowanych wchodzą­
cych do Collegium,y z niemi mawiał, nic niedo- 
ciekł z tey tak wielkiey negocyacyi: dopiero 
po kilku m ie lca ch  naypicrwey mu o  tey lidze 
przeciw Panu Jego iuż zrobioney donioff fam 
Doż Auguftyn Barberygo. Ludwik Sworca 
Xiażę Medyolańlki, naywiękTzy Twego wieku 
Polityk, aż w kilka miefięcy po zrobioney po- 
dobney lidze przeciwko Tobie między Ludwi­
kiem XII. Królem Francuzkim y Senatem, do­
wiedział fię. Po Hieronima Lippomana Pofla 
Twego do Konftantynopola Roku 1591. Senat 
wyfTał Senatora: W iele fię to Micfięcy wlokło: 
Lippoman fprowadzony do Wenecyi, dopiero 
fię dowiedział, o iakie zdradzie&wo b y ł olkar- 
iony u Inkwizytorów Status, y ofi§dzony dawno 
od Decem-Virow y Senatu. W ielkiey tedy k ft  
Religii u Wenetów Sekret Rady.

Zakaz wieczny abySęlachta źadney nigdy 
falki, penfyi , Orderów, honorow, y nic podo­
bnego nieodbieral-i od obcych Pąnow, pod de- 
gradacy§ ze Szlacheftwa, konfifkacy^ Dóbr y  
wygnaniem z kraiu.

Nawec
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Nawet Poffowie Weneccy mufzą (kfadać 

publicznie w Senacie prezenty, albo darowizny 
ordynaryine, które Dwory obce PofToml wfzyft- 
kim zw ykfy czy nic. Senat temi prezentami 
dyfponuie iak mu fię podoba.

Niechc? bowiem aby Szlachta czy Sena­
torowie w Radę wchodzący, naymnieyfzą od 
poftronnych mieli dependencya: gdyż tacy mu* 
izą zdradzać, wedfug Wenetów, Interefla Oy- 
czyfte, którzy w infzych Pańftwach f«§ komu 
obligowani, a dobrzy Patryotowie żadney na­
dziei, żadnego dobra mieć y fzukąć niepowin- 
ni, tylko w fwoiey Oyczyznie: na ten czas mu* 
fza iey dobrze radzić, kiedy od nikogo,tylko od 
niey nic fię dobrego fpodziewać niemaia. Któ­
re prawo rozciąga fię y refpektem Rzymu: na­
wet y Malty, gdzie Wenetowie (prócz dwóch 
Domow Cornari y Lippomani dla dwóch bo 
gatych w Domu ich Commanderyi) nie mog$ 
bydz Kawalerami ponieważ Kawalerowie Mai - 
tańfcy fi§ pod obcym Xięćiem.

Wenetowie niemog^ żenić fię z zagrani- 
cznemi Biafogfowami, ani zagranicznym fwo- 
ie Córki wydawać. Między infzęmi wielą ra- 
cyami, dla zachowania Sekretu w Radach, y 
uftrzeżenia fięfakcyi y dywizyi, którym koili- 
gacye z Cudzoziemcami otworzyły by drogę. 
Jedna Cornara Roku 1471. pofzfa za Jakoba 
Króla Cypryilkiego: druga Bianka Capel Roku 
1579 za Francifzka Tofkańfkiego Xięcid. Ale 
Senat falwui^c prawo, adoptowaf te dwie Pan­

ny
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ny za fwoie Córki, żeby pokazać że nie Rodzi­
ce, ale Rzplta ie wydawała.

Do Szlache&wa a zatym do Rady Wiel- 
Iciey,.y żadnych, nie przypufzczaj Wenetowie 
tylko famych Katolikow, zafzczyca j c  fię ty ­
tułem że ich Rzplta, ieft ftarfza Córka Kościo­
ła. Fryderyk X jz ę  Bruiiświcki muśiał od- 
przyfiądz fię herezyi, chcąc być w pifany w 
Księgę złot^ t0 ieft w Matrykułę Szlachty 
W cneckicy.

Cudzoziemcy zacni którym Wenetowie 
daia Jndygenat, mogę wchodzić do W ielkiey 
Rady y balo.ttować z drugiemi, ale do żadney 
Szarzy w Rzpltey nie Cą przypufzczeni: gd y  
wchodzą w Izbę Rady, muCzą brać ftroy cale 
Wenecki.

W fzyfcy Szlachta mocno Ą  obowiązani 
prawem o latach opifanym,y od naymnieyfzych 
muiza zaczynać ftopniow, a z latami do wyż- 
fzych poftępu j ,  do naywyżfzych (łarość do­
prowadza. Dawne przyffowie in Jola Sparłba 
expcdit Jenefcere  ̂ im ffuży. T a k  n a b yw a j ex- 
peryencyi w Radach y w Urzędach. W ielu 
zaś bardzo Szlachty Weneckiey jftopniami do­
chodzi do naywyżfzych w Rzplty doftoieńftw, 
bo żadne Urzędy nie Cą u nich dożywotnie,, 
lecz w fzyftkieile ich ieft odm ieniaj fię, iedne 
co rok, drugie w fzefnaście Miefięcy: tak fię 
flaie, że każdy podpada alternacie, być poffu- 
fznym y rozkazywać, ani długość czafu na ia- 
kiinhonorze lubMagifti acie czynić ich charde-

roi
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minie może: tym zaś bardziey wfżyfcy fięza- 
ffugiwać Rzpltey ftarai§, im częftfże y Iiczniey- 
fzef$ wfzyftkich honorom y Urzędów odmia* 
ny,y prędfza każdemu ichdoftąpienia nadzieia.

Senatorowie odmieniaia fię, y nowi obie* 
ran! fą co rok; mog^ być konfirmowani przez 
Elefccya na drugi rok, y  obierani bywai§ ći, 
kto;zy fię na to mocno zalTuguia : przez co y 
Senatowi dobrze, że ma za w fze tych, którzy 
rozpoćżęte Interefla fatwiey moga oświecić. 
Rada nic przez te odmijmy nie cierpi, gdyż y 
Senatorow ieft wielu, y wfzyfcy od młodości w  
Intcrella Rzpltey y w znaiomość Praw włafnych 
fą dobrze wprawieni, y wzwyczaieni do Radys 
o  fctorey u Wenetów formie dotąd fię mówiła,

i- v i l

Forma Rad Naywyzfiycb Rzeczypojpclitey 
Genueńjkiey*

ZAdna Rzplta nad tę więcey przeż kilka 
wieków nie wycierpiała fkutkow niefzczęr 

śliwey Anarchii: kilkadziefi§t razy z gruntu od­
mieniała rzćjdy,poddawała fię Krolom, y z pod 
nich fię wydobywała, ftanowifa y zrzucała A- 
ryftokracye y Demokracye, aż gdy Karol V . 
poddał ią pod panowanie Jedrzeia Doryi: ten 
nieporównany Syn Oyczyźny wolność wrócił 
Oyczyznie ; dwu naft u Reformatorow uftano- 
wiwfzy, aby Rzplity Radę y  rz§d lepiey zregu-

Iowali:



X04 §• VII. Forma Rad
Iowali: za co do dziś dnia Rzplta corocznią Do­
mowi Doryow ponawia folennie rekognicyą.

Jak naykroeęy co do formy Rad iey nalery 
zbieram z Mr. de Real wielce uczonego y gp- 
dnego Autora Ksiąg; Science du Gouvernemefrt.

Doż, pierwlza.y Maieftat reprezentująca 
ofoba,więcey ma mocy, niż Wenecki, ale tylko 
każdy na dwa lata ieft obrany, kończy zawfee 
w Miefiaca Grudnia dniu oftatnim fwoię fun- 
kcyą, niemoże być potwierdzony aż w pięć lat 
po {kończonym Doftoieńftwie Doża. Powinien 
mieć lat ^o. (kończonych do tego honoru: z 
Familii lego nikt mmediate po nim być Dożem 
nie może. Przeftaiąc być Dożem ieft Dożywo­
tnim Prokuratorem Rzplty, ieżeli dobrze fię 
fprawił : co examinują y fądzą Syndykowie w 
ośm dni po złożonym Dożoftwie.
Przy Dożu ieft przez przeciąg dwóch lat odm e- 
niaiących fię (iak niżey) Senatorow dwunaftu, 
Prokuratorow ośmiu, Gubernatorowie Kraiow 
należących,y infze iak w każdym Pańftwie Ma* 
giftraty. Z  Senatorami y Prokuratorami fpra- 
wure ile mu ieft pozwolono prawem wfzyftkie 
rządy y Skarb publiczny, y wfzyftkim Radom 
prezyduie.

Najrwiękfza Doża prerogatywa, że mate- 
rye wfzyftkie do deliberacyi w Radach on po- 
daie, y nie ma nikt inlzy tego prawa, ani Sena­
torowie. Co go czyni mocnym w Intereflow 
wedfug fwego zdania wyrobieniu, gdyż czas 
obiera fobie fpofobnieyfzy do ich kiedy mu fię 
zda proponowania. Doż
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Doż iednak fam ani z Senatem w walniey* 

fzych Intereffach nie decyduie, ale dla decyzyi 
ich potrzebna ieit albo Mała Rada, albo w 
w więkfzych, Wielka Rada: y od tych dwóch 
Rad wfzyftko dependuie: obudwom prezyduie 
Doż z Senatem y Prokuratorami.

W  Radę Wielk§ wchodzą wfzyfcy Szla­
chta Genueńfcy, byle mieli 22. lat lkoiiczone. 
Ieft wlzyftkich koło 700,

Szlachtą dwoiftaftara y nowa: ale ta ro­
dność nic nie przefzkadza y nowey Szlachcie y  
do Dożoftwa które alternatą idzie między ftar^ 
y  now§ Szlacht?* y do żadnego ftopnia w Rze- 
plty. W  opinii tylko naywięcey znayduie Gę 
ta różnica. Dwadzieścia ośm dawnych familii 
adoptowały, fobie nowfze, herby fwe y Imiona 
im dały. Stara Szlachta <ueteris porticus,nowa 
nov<£ porticus nazywane: że b y ł ten dawniey 
zwyczay, iż ftarśi iednemi, nowi drugiemi 
drzwiami do Sali Radney wchodzili.

Druga Rada Mała zamyka w fobie Ofob 
dwieście,które fię bicr§ z liczby pr2erzeczonych 
fiedmiu fet Szlachty, co lię takim dzieie fpo- 
fobcm:

Doż Z Senatorami z Prokuratoramiy Ex- 
Dożami konwokuią mały Radę. rę która ze fta- 
rym Rokiem Hę kończy. Ci wfzyfcy ob iera j 
przez Pluralitatem S ffrdgiorum O ob trzydzie­
ści^ naygodniey fzych, znaygorliwfzych o Do­
bro Publiczne, z kochai^cych honor y reputa­

c ja
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cyą,y riayzaffużeńfzych Oby watelow. Każdy z 
Małey Rady , takich 30. Ofob fpifuie y podaie, 
kto ma więcey za fofrfl, podawaiacych, ten ieft 
obrany do tych przerzeczonych trzydzieftu.

C i trzydzieftu, z fiedmiu fet mniey więcey 
Szlachty obieraia dwóch fet na przyfzły Rok, 
a prima January do Małpy Rady należacych,

Prawie zawfze tak fię trafia że ieżeli nie 
mafz oczywiftych przyczyn, albo iakiey winy 
dla ktoreyby z przefzforocznych dwóch fet 
mężów kto powinien być exkludowany, to o f -  

dynaryinie trzydzieftu Elektorow potwierdza­
l i  naprzyfzły rok przefzłorocznych dwóch fec 
mężów-* tak dalece, że prawie Elekcya ta nie- 
dąży tylko do dopełnienia na przyfzły rok tych 
którzy z dwóch fet mężów pomarli, albo f§ za 
granicy, albo do wyżfzych funkcyi wzięci fw. 
T a  iednak coroczna dwóch fet Mężów Elek­
cya pokazuie, że legitime co  rok moga być od­
mienieni wfzyfcy, przeto mufza fię oftrożnie 
fprawować.

Jeft icfzcze coś fzczegulnego do obferwo- 
wanią w tcy. Rzplity: to ieft, iż w iedney pu- 
fzcze, która n azyw aj Seminarium, ieft kartek 
równych ofobnych z Imionami 120: na których 
kartkach napifane fa godne Ofoby w Rzplitey, 
ale maifce lat przynaymniey 40. Z  tey pu- 
fzki przez rok Wybieraia Senatorow y Proku- 
ratorow, y do wfzyftkich infzych głównych 
Urzędów w Rzplitey- W ięc liczby ze ftu dwu- 
dzieftu kartek y Ofob ubywa, za tym tę liczbę

trzćba
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trzeba co rók dopełniać, aby zawfze byfo kar­
tek 120.

Dopefniaię ich tedy co rok takim fpofo- 
bem: Doż z Senatorami y  Prokuratorami ima. 
Juttij konwokuia Małą Radęy Doż proponuie 
■wielu trzeba obierać, to ieft wiele kartek zpu- 
fzki uby{o. Każdy Szlachcic z dwóch fet Mę­
żów proponuie Ofobę we czterdzieftu lat, która 
m u fię zda godna inkluzyi: z tych propono­
wanych taż Mała Rada per Pluralitatem wybie­
ra liczbę Ofob tyle dwoie, ile ich braknie w 
pufzcze. Potym zaś ta dwOifta liczba obrana 
przez Małą Radę proponowana ieft t Q)ielkiey 
Radzie fiedmiu fet: która "Wielka Rada z pro­
ponowanych fobie dwoiftych kandydatów od­
rzuca ich pofowę, a połowę obiera, to ieft tyle, 
ile Ofob braknie do pufzki do dopełnienia ftu- 
dwudzieftu. T a  zaś Elekcya ftaie fię gafka- 
zni per Pluralitatem na, każdego proponowanego 
Kandydata, podobnie do Weneckich Elekcyi, 
lubo z nieiak§ odmiany, ktorey tu wypifywać 
niechcę-

Jako ieft naznaczona liczba dwunaftu Se- 
natorow, a ośmiu Prokuratorow, T ak  ći fa 
wprawdzie Senatorami y Prokuratorami do koń 
ca dwóch lat, ale co do aktualnego funkcyi 
i-ch exercitium czyli wykonania należy, to od­
m ien iaj fię co pufroka między fobą, to ieft że 
ńa każde pułroka powinni być nie odftępnic 
przy Doiu, po trzech tylko infzych co raz Se- 
natorow y  po dwóch Prokuratorw. Co fześć

miefię-
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miefięcy więc z pczerzeczoney pufzki lofcm fa­
jnym pod oczami Doża y M dey Rady wyci§ga- 
ią fię Ofoby, nayprzod na trzech Senatorow 
potym na dwóch Prokuratorów, którym prze- 
fzfo pofroczni uftępui§. Tym że azardem cia* 
gn^ fię * teyże pufzki Imiona y do infzych cel­
nych Urzędów w Rzpltey. (i.) Od fortuny tedy 
(mowi de Real) dependuie cale Rząd tey Rzpltey. 
Godność częfto nieficzęśliwa zftarzeie Jtp przez 
kaprys lofow tta fpodzie cietnney pu/Zki.

Fortuna także ma równie część fwoię w 
Elekcyi Doża, lub infzym fpofobem. Senato­
rów y Urzędów Elekcye żaczynai§ fię obie­
raniem Ofob, a kończy fię lofem : w Doża zaś 
Elekcyi, los zaczyna , a rozfadne obieranie 
kończy.

Jak fkończyf dwa lata Doż, zgromadza fię 
W ielka Rada, rachuię fię Ofoby: Madzie fię w 
pufzkę tyle gałek ile ieft Ofob, lecz 50. pozło- 
ciftych między refzt§ posrebrzanych. Szlachta 
ic lofem wybiera,rękę w pufzczai§c przez przy- 
dfużfzg fzyiędo pufzki. Pięćdziefiat którym lię 
pozłocifte gafki doftai|, obicrai§ pifanemi kar­
tkami dwudzieftu, pięćdziefiat letnich ludzi z 
godnieyfzych w Rzpltey: ci dwudzieftu tak o- 
brani per Pluralitatem Sufftagiorum o b ieraj pię- 
tnaftu, czy z  między liebie czy z infjzych. C i 
piętnaftu ob iera j fześciu Pluralitate. C i nao- 
llatek fześciu proponowani f§ Wielkiey Radzie,

który
( i . )  D ^ R e a l  Science duG ourcrnem ent Tom. II. 

Sećł* t f .
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ktory z nich w niey ma więcey Suffragia, ten 
Dożem zoftaie.

"Wielka Rada, ani Mała Rada nigdy fię nie 
zgromadzaią, tylko przy przytomności p jc iu  
Ofob, których zow j  Cóttjewatores Legum, y  
których funkcya ieft pilnować aby fię nic nic 
działo przeciw Prawu.

W  Deliberacyach wfzyftkich iako fię mó­
w iło Do i  ićden ma prawo proponowania wfzy- 
ftkiego: tak zaś w Małey iako w Wielkiey Ra- 
dzte wfzyftkie materye d ecyd u j fię Pluralitatc 
tak prawie iak w Wenecyi.

5. VIII.

Forma Rad Naywyżflych Rzeczy poj^olitey 
Sźwaycarjkiey.

OD czterechfet w około lat ta Rzptita wy- 
biwfzy fię powoli, y przez długi czas z 

pod Domu Auftryackiego, y z pod Panftwa 
Niemieckiego, chwalebnie fię rządzi, y dobrze
O fobie radzi. Ale formy Rad ich opifać tru­
dno: bo 13. Kantony, to ieft Prowincye między 
fob§ związane, y do nich, to ieft do iednegoź 
Corpus Helv€ticum, wiecznie przyłączeni Gry- 
zonowie,Walli{łelina, Brienne, Bilkupftwo Ba- 
zilei, także Federaci ich Neufchatcl, Opat San- 
tli Galii, Rzplita Geneweńfka, te mówię w fzy­
ftkie ofobne Prowincye, f§ to tyleż udzielnych 
Xięftwek*z których każde fię naywyżfz? fwo j

władza
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wfadz? rządzi, każde o fobie radzi, iedno od 
drugiego w niczym nie dependuie, tylko gdzie 
idzie o pofpolitę cafego Corporis He l<uettci obro­
nę y  befpieczeńftwo, z foby y między loby f$ 
wiecznemi traktatami y-przymierzami fpoióne. 
Prawa, pokoiu, W oyny, fprawiedliwości* po­
datków, woyfka trzynfania, lub nietrzymania> 
Mennic,Monet,Pofelftw do, y od obcych Dwo- 
row, alliańcyi z poftronnemi Potencyami, da* 
wania komu fię podoba fukkurfow. wfzyft- 
kie teMajeftatu prawa f§ independenter każdym 
2 ofobna z Kantonow y innych Stanów z niemi 

zoczonych wfafhe: iako y przy każdym z nich 
ieft oiobno kreowanie naywyżfzych wfzyftkich 
iwego ftanu Rządców, Magiftracow y Urzę­
dów, y naywyżfza we wizyftkich Jnterefsach 
fwoię Prowincy^ tykai^cych na. fwych-zgro­
madzeniach y ziązdach decyzya: nawet y le­
gi siacy a wfzędzie ofobna, gdyż .ani ieden dru­
gim Kantonom, ani całe Corpus Hclnjctmm ie* 
dney Prowincyi prawa żadnego opifać niemoga*

Pięciorakie po nafzemu zowiac Seymy czy 
zgromadzenia na Rady liczy de Real. ( i)

Seym generalny całych Szwaycar* to ieft 
trzynaftu Kantonów y  ich wfzyftkich Federa- 
tow:, l£onwokui§ fję te ziazdy, kjedy ma 
traktować o takiey materyi, która tycze fię In- 
tereflu y całości całego Corporis Helvetiei.

Seym trzynaftu Kantonow tylko, bez Fe- 
deratow. Ten Seym co rok bywa na S. Jan w

Baden
Ci.) Sefli i.Tom: II.
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Baden dla traktowania Intereflow tycz§cych fię 
trzynaftu Kantonow., każdy Kanton pofeła 
dwóch Deputatów.

Seym fiedm Kantonow to ieft famych Pro- 
wincyi Katolickich, ktorc miedzy Tob§ f§ bar- 
dzicy zwiazane y ściśley Twoie Interefla zobo- 
polnie utrzymuię.

Seym czterech Kantonow Proteftanckich, 
których InterefTa miedzy Tobą także mocniey 
Tpa ia[ą.

Dwa Kantony Appcnzcl y Uri gdzie Kato­
licy z Kalwinami razem panuię: mai§ także oTo- 
bne wedj’ug religii podzielone ziazdy.

Seyrn £xtraordynaryiny, który czy każda 
lobie Prowincya, czy więcey Kantonow, czy 
wizyftkie Kantony konwofćować mogę w po­
trzebie, nawet y Minifter obcey Potencyi mo­
że wyrobić,kiedy mu potrzeba, konwokowanie 
Scymu, byle wfzyftkę expenię uczynił na De­
putatów czy Poffow.

Na tych zaś Seymach (cLyba że rzecz od­
wlec Genie może lub wm nieyfzych matery- 
ach;) nic fię finalnie decydować nie- zwykło. 
Są to konfereneye, y porozumienia fię o inte­
resach, których Refulcata Deputaci przynofzą 
do Twoich Kantonow, które Kantony fwoie o 
nich u fiebie biorę rezelueye, y Tobie ie przez 
Poiły Kommunikuia. Chyba że konieczna po­
kazuie fię potrzeba konwojowania nowego 
Seymu, na który Kantony iuż z inftrukcyami 
formalnemi Twoich wylyłaia Deputatów. Przy­

czyna
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czyni tego, że każda Prowincya będ?c fobie 
udzielny we wfzyftkim Pani?, Suprema Jitris Jut 
Domina, niechce żadna aby iey drugie w czy m- 
kolwit k regułę opifywafy;- Gcfzie zaś Prowin- 
cye uznaia caf? Kzplt§ nad fob$, tam taka for­
ma być niemoże:

W  przerzeczonych Prowincyach Szwaycar- 
jkich* w iednyćh ieft Aryftokracya* eelniey- 
fzych y możnieyfzych Panowan e,iako w Bernie: 
w drugich, Aryftokracya y Demokracya, iako 
yf Dżurych, Lucernie, Bazylei, STc: ieft także 
Aryftokracya y Demokracya, w trzech: iako 
Ury, Schwitz.Underwald. W  Zuk, Glarys, Ap- 
penzel, ieft Demokracya.. W edług tych więc 
form fpofoby radzenia' fę rożne , ale.ogolnie 
iako jni pifze Mr. Wattel Konfyliarz Safki m -̂ 
dry Autor Kśi^g de Jurę Gcntium , wfiyftko tu 
Hclwccyi konkludme Jię Pluralitate. Wiedzą tam 
dobrze że ponieważ 'wfiyp.y Obywatele powinni 
mieć równe prawo w Radach, y być zgodnemi, 
trzeba żeby wola więkfiey ich Itczby, była konfy- 
der cwana za wolą wflyfiktch. Idea Civis który­
by ieden przez - Jwoy upęr mógł wjJyfłkicb Rady 
Zuifśczyć y obalić, obruj ŷła by cafe przeciw n.emu 
Helwecyą, y zdaiby Jię taki iednego przywiley y 
moc, bardzo przeciwnemi rowności y independew 
cyi od nikogo, dopieroż od iednego.

Elekcye tedy naprzykład w Bemie do 
wfzyftkich Magiftratow y Urzędów, tak fię 

. dziei$: Gzekai#, ząwfze naymniey ośmdziefi^t 
Wakaniow, aby do nich razem obierać, żeby

więcey
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więcey w raz ukontentować Familii: Dwudzie­
ftu pięciu Senatorow, y fzefnaftu reprezentują­
cych Tribus, to ieft, Lud na pokolenia podzie­
lony, czynię, ElckLorow 41: którzy na każdego 
Kandydata proponowanego wotuią: Pluralitas 
obiera.

Gdy zaś Senatora obierają, mięfzaią los 
cum Suffragiis: wfzyftkim zgromadzonym do 
N ayw yżfzey Rady ( w którą Cives w fzyfcy  
Miafta, w trzydzieftym roku wieku wchodzą,) 
rozdaią gafki,m iędzy ktoremi trzecia część ieft 
białych nic meznaczących. Ci którzy dobre 
gafki wzięli, obieraią do Senatorii czterech 
Kandydatów. Z  tych czterech red ukuj Hę do 
dwóch Jose,dwóch pozoftafych balottuia,który 
ma więcey Suffragia, Senatorem fię ftaie.

W  Stanach rządzących fię Demokracyą , 
pierwfzexMagiftraty prczyduią, Konkurrentow 
do Wakanfu ogfafzaia: Sekretarze ftatus y któ­
rych im lud przydaie, Suffragia każdego notu- 
ią: każdy bowiem do nich z fwolm gfoiem 
przychodzi, y  fw ego Kandydata nominuie.

G dzie indziey lud fię na fpofecznośći ro­
żne dzieli, w każdey fpofeczności ofobno ie* 
dnego do Wakanfu per Pluralitatem obieraią: a 
potym na kogo fię więkfza liczba Communita- 
tum zgodzi, ten ieft obrany. W  niektórych 
mieyfcach gfofam i, w niektórych kartkami 
obieraią, w niektórych gafkam i; Gdzie gaika­
mi albo kartkami wotuią, tam wprzód wfzyft. 
kich przytomnych iiczą.

H W  De*
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W  Deliberacyach zaś o podanych do Ra­

dy Materyach, g łow y Kantonu podaia Radzte 
Naywyzfiey Materye, o których radzić przycho­
dzi, albo y  Konfyliarz którykolwiek w Radę 
w chodzący, ale otrzym awfzy mówienia y pro­
ponowania pozwolenie.

Senac ma fwoie Seflye co dzień, prócz 
SwLgt. U  Avoyer (G łow a Stanu, )  w Senacie 
proponuie materye; ieżeli f§ mnieyfzey wagi y  
potoczne, Senat ie czy zgodnie, czy per Plura- 
ralitatem decyduie,ieżli f§ wielkiey konfekwen- 
cyi Materye, Senat ie roztrzafa. y oświeca, ale 
po ich decyzya idzie ad Supremum Conjihum, 
k tóre ieft w Bernie, Zurych, Bazylei. & c .  ze 
dwóch fet Mężów złożone, w infzych Kanto­
nach popularnych, zgromadzenie ludu w fzyft- 
kiego,

N ayw yźfza Rada, (w  Bernie naprzykład) 
trzyma fię co tydzień, y  może Senat konwoko- 
wać Extraordynaryin^. W  Dem okratycznych 
zaś Kantonach, niezgromadza fię lud tylko dwa 
razy w rok na wtzyftkie Elekcye y  walniey/zę 
materye.

Kto w Radę wchodzi, każdy ma moc mó­
wienia. Jeżeli roztr2^fn§wfzy rzecz, pro, &  
contra,w N ayw yżfzey Radzie z g a d z a j fię w fzy 
fcy , lub oczywiście więkfza część, decyzya 
ftaie fię przez akkiamacya.

Jeżeli ieft wiele oppozycyi, wolno każde* 
mu o Pluralitatem uprafzać, y  Pluralitas choćby 
Jednym gło lcm  nad połowę wyżfza, zawfzC 
decyduie. • Prc«
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Prezydent z Sekretarzami, pod oczami ća- 
fegtf Zgromadzenia Suffragia czyli gfofem czy­
li na piśmie dane rachuig.

T a k  w Bernie iak y w fzędzieieft Conjifa 
Urn fekretne, ile w Materyach z poftronnemi 
potencyam i.’ Okoliczności Jctore niemog^ byc 
gfofzone,to Cotijilium w fekrecie zachow uie/o 
M ateryi iednak nie decyduie, iec^ decyzya O 
wfzyftkim  do nayw yżfzey Rady należy.

Jednym ffowem, jakimkolwiek radz| fpo  ̂
fobem te Udzielne Prowincye, Rady ich za» 
wfze dochodzą, nikt ich nigdy rwać nie może* 
y  przeto wewnątrz fą dobrze rządzeni* a u po* 
ftronnych Sżwaycarowie refpektowani.

Forma Rad Nayntyzflych Rzcćzypojpolitey 
Holeńderjkiey.

Sledm Prowincyi, Gweldrya razem z ZU t- 
phen, Hollandya, Zelandya, Utrecht, Fry- 

zya, Oweriffcl, y Groninga, z konfederowa- 
nych, przez lat przefzfo 80. o wybicie fię z  
niewoli ż trzema Filippami Królami Hifzpań- 
Ikiemi, pod W ielkiem i Wodzami Gwilelmem 
d* Orange Hrabi? de NaflTau, y  Synami Jego 
M aurycym  y Henrykiem, toczyw fzy woynę, 
naoftatek w olnf, mądrze fię rządzącą, udzielny 
y  riiedependui^Cij, za takę przez traktat W e- 
ftfalfki Roku 1648, uznana, uform owały
Rj2eczpofpolit§.

Hz >' T e
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”  T e  fiedrrt Prowincyi, ( i.)  nic tak fa ic- 

”  dna,iako fiedm R zpkych , zprzymierzonych 
,r między fob§ na powfzechną obronę, bez ia- 
”  dney dependencyi y  fubiekcyiiedney od dru- 
”  g icy: nawet bez dependencyi, iedncy, od 
”  w fzyftkich, prócz gdzie zachodzi kondycya 
** taka fundamentalna Unii między niemi. Mo- 
” że fię owfzęm mówić, że w tey Rzplty tyle ieft 
” Rzpltych,iIe Miaft,y że tenS:an zgromadzenie 
’* ieft Rzpltych, które f§ iedne w drugich zam­
oknięte. Prawo życia y śmierci nad wlzyftkiem i 
”  v/ fw oiey Prow incyi. bez appellacyi, prawo 
”  podatków naznaczania, bicia Monety , Praw 
”  fobie ftanowienia, Rzadow iako fię podoba 
”  u fiebie odmienienia, przymierz ofobno z po- 
”  ftronnemi czynienia,wyfyfania y  przyimowa- 
ł> nia Pofelftw, & c . y tym podobne ju ra  Ma- 
” jiftaiis nia każda zupełnie Prowincya.

C o do mego celu należy, to ieft do Rad 
Formy; trzeba wiedzieć pryncypalnie, co fa te 
trzy rzeczy; Primo Status Gentrales, (Jes Etats 
Generaux) Secundo, Status Prowinciales (Jes E- 
tats Provinciaux) T ertio  Confilium Statuum 

generaliitm: ( Confiil des Etats gtnereaux) T c  
zrozumiawfzy, pokaże fię forma naywyżfzey 
Rady tey Rzplitey.

Primo tedy Stany Generalne, tr/ymaię fię 
nieuftannie Hag& Comttum. (a la Haie) Jeft w  
nich krzeffo na Stadthuderai (o którym niżey) 
fiedm m nieyfzych kraefef na każd^ Prowincy^.

N ic
( i . )  D c  R e a l .  Tern* I I t $e£h
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N ie wchodzi w nie więcey nad 52. Deputatów, 
którzy la PólTami niby, każdy fwoiey Prowin- 
cyi. Każda Prowincya ad Status Geuerales mo­
że poffać tyle, ile Jey fię podoba Deputatów, 
czy Pofłow, ale Deputaci którzy fa nad liczbę 
krzelef, ftoia. G łofy y zdania id.§ przez porzą­
dek, iaki ieft między Prowincyami: ale choć­
by y naywięcey było deputowanych z iedney 
Prowincyi, ći w fzyfcy mufzą iedno trzymać 
.zdanie ich Prowincyi, ponieważ każda Prowin- 
cya choćby naywięcey Poflow na tey Radzie 
miała, nie ma więcey tylko ieden Głosr tak 
dalece żew  tey Radzie niemaiz głofow  decydu­
j e  ych tylko fiedm.

O b je ć lu y  cel tych Stanów generalnych nie 
ieft infze,tylko radzić o Jntereflach tykaiacych 
c a j  U n j  (konfederowanych fiedmiuProwincyi, 
o fobliw ie zaś co należy do intereffow z obce- 
ini Potencyami całeyUnii, do pokoiu y woyny, 
do aliancyi czy przym ierz z ppftronnemi, do 
Interetfbw generalnych handlu, do Kraiow od 
Rzeplty całey nabytych, do ubefpieczenia 
we w fzyftkim  całego Kraiu y uniwerfalney 
w olności.

A le  to obferwować trzeba,że Status Generales 
to ieft Poffowie one reprezentuiacy, y te śiedm 

iak fię w yżey rzekło głofow , nic niedecyduia 
y  nieftanow j , na coby zdania y pozwolenia 
z każdey Prowincyi nie przyfzły a. Statibus 
Provincialibus. W ięc każde główne InterefTa

• z  k^dkolwiek proponowane Siaiibus Generaltbus
odeffane
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odefTanc bywaią ad Status Provinciałes9 aby te o 
pich wprzódy w każdey Prowincyi decydowa­
ły , a dopiero według każdey Prowincyi decy- 
?yi regu lu j fię y d ecyd u j Status Generales, 

Secundo. Status Pro<uinciales, albo Collegia 
froyinctalta* których ieflf śiedm, (ą tc które"fię 
odprawu j ,  w każdey Prowincyi ordynaryinie 
cztery razy na rok, a czafem ile razy potrzeba, 
według wielkości y nagłości iakich Intereffow. 
Extraordynaryinie konwokowane b y w a j Status 
f >rovmęiales przez Conjilmm Status% także mie- 
fzka j c e  w la Hayc o którym niżcy:

Status Provtnciałis ( czy Collegium Provifc 
ciale) nayprzod w Hollancyi Prowincyi iedney 
tak fię odprawuie. Syndyk albo Adwokat Hol- 
landyi krotką przemową Radę otwiera, y  poda* 
ie punkta, materye czy propozycyę do Rady y  
decydowania. Radą ta Prowincyi Hollandyi 
(kłada fię z Deputatów reprezentu jc y c h  Colt 
legia niżfzc Szlacheckiego Stanu y Miaft.

Collcgiow niifzych radnych ieft w Pro- 
•winęyi iedney Hollandyi.ię, to ieft jedno Szla­
checkie, a 18 Collegia w Miaftach,które Colle* 
g ia p o le ła j  fwoich Deputatów ęzy PofTow ad 
Collegium Provittciale HollandU, y  ci więc Rady 
wfzyftkie Prowincyalne Pluralitate konkluduia. 
Szlacheckiego Stanu dawnych zacnych Familii 
fzczupła ieft liczba w Hollandyi, bo corąz fię 
umnieylza przez czas (lubo dla zachowania tę­
go Stanu na mieyfce ftarych Familii z;gaffych, 
Rzplita daie rzadko bardzo nowym Prawa Szla*

che&wa
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chc&wa)  maia iednak zawize pierwfze miey- 
fce yrRadach, ale wfzyftka Szlachta iedno 
Hiai§ Collegium,y ieden tylko głos w Radzie de- 
cydui^cy formui§. Miaft zaś ieft, iak fię rze­
k ło , 18. Dorf, Harlen, Delft, Lcydcn, Amfter- 
dani £fc; które wfzyftkie maią in Statu Provin• 
ciali po iednym głofie, chociażby więcey De­
putatów pofTały, którzy Deputaci ordynaryi- 
nie f§ Burgometrowie. T e  tedy ich głofy albo 
zdania, kiedy per Pluralitatem d e cy d u j o iakim 
Intereflie proponowanym, to ftaie fię Refultatum 
tey Prowincyi: które ieżeli należy do famego
■wewnętrznego tey Prowincyi Rz^du, to daley 
nieidzie, y ma iuż moc prawa w Prowincyi: 
ieżeli zaś taki interfs ieft, który należy do lie- 
dmiu Prowincyi; to go Status Pro<vincialis Hol - 
landyi odfyła do H agi do ConJilium Status (o 
którym niżey) do fwoich tam w nim będących 
Konfiliarzow ad referendum", którzy to Rejulta- 
tum Prowincyi Hol landyi donotz§ do Status Ge- 
nerales: y dopiero od w fzyftkich fiedmiu Pro- 
wincyi odebrawfzy Status Generales takowe na 
Interes proponowany rezolucye, według zdań 
Prowincyi o nim Suprema authoritate decyduią.

C o fię zaś rzekło dc Statu Provinciali Hol* 
landyi iedney Prowincyi, toż fię ma rozumieć
o wfzyftkich fiedmiu Prowincyach, to ieft żc 
takież trzymaig u fiebie Collegia Prouincialia, 
czy Status Yrovinciales. Geldrya dp nich pofe- 
ła Deputatów 14.. to ieft z Szlachty, y z Miafl: 
trzynaftu: Zelandya z fześciu Miafl;: Utrecht z

fw oich
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fw oich Duchownych, ze Szlachty y  trzech 
Miaft, Fryzya zc Szlachty, y  z iedenaftu Mi aft. 
Oweryflcl ze Szlachty y trzech Miaft. Gronin • 
ga ze (wego Dyftryktu.

Rachuif fię redy we wfzyftkich zkonfede- 
rowanych fiedmiu Prowincyach Collegia niżfze 
67- (iak u nas Seymiki)ktore wpfywaif w fiedm 
Collegia Provinctalia przez Poffow; a Collegia Pro 
whcialia, czy Statu* Promitciales fiedm, w iedno 
naywyżfze w Hadze Collegium, to. ieft jn  Status 
Geaerales.

Tertio* Confilium Status tyle razy wyżey 
na mienione, ieft Collegium ofobne, od tego któ­
re nośl Imie Status Generale*, także zawfze re- 
zyduUce w Hadze: także fkiada fię z Deputa­
tów od każdey z fiedmiu Prowincyi, ale ci De­
putaci fą inśi od Poffow fkfadaiacych Stdtus 
Generaks. T o  tedy Confilium Status,to ieft ka­
żdy w nim deputowany odbiera od fwoiey Pro­
wincyi, a Statu Pr&uificiali, rezolućye na wfzy­
ftkie wielkie Intere-fTa, y każdy też rezolućye 
kommunikuie Statibus Geneęałibus , każdy Imie­
niem fwoiey Prowincyi pilnuie aby iię nic nie 
ftafo przeciw ley Intereflowi, aby wfzyftko co 
do W oyfka, co do Podatkow, co do alliańcyi 
z Poftronnemi należy, byfo dobrze wykonane, 
czego w Izy ft kiego relacye fwoim Prowiacyom 
czynią.

Prezyduia w tym Confilium Status kolei % 
deputowani z Prowincyi po dni ośm, koley fię 
zaczyna od Gweldryi*

Z n ać
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Znać tedy iuż dofyć, że maięc idaam co 

fą .State! Generales, co fa Status Prownctales, co 
ieft Cortjilium Status, to y  Rady naywyżfzey 
fkonfederowanych Prowiacyi możaa fobie for­
mować idiam.

W  rzeczy tedy famey Sta/or Provinciales, 
czynią Pluralttatem Prawa y  Edykty u fie* 
bie bez zezwolenia Staimm Generalium,d\t gdy 

Gzneralez co chcę uftanowić, to mufzą 
proponować • Statibus Proruincialibus y  o tych 
konfens prosić, lubo Status Gmeralcs wyżfze 
f  ̂y  Ma jeftar Rzpltey całiey reprezentuią. A  
Confilium Status ieft ftrożem y pilnym dozorcą, 
aby Status Generale* nic nieczynify przeciw w o 
ii Prowincyi. Confiliarij Status w nim będący, fą 
to Miniftrowie Prowincyi wfeyftkich, y cafey 
Rzplitey.

Na czym zaś ieft iftota cała; ieft t o ; źe 
lubo we wfzyftkich Radach in Statibus Pro<vin- 
cialtbus wfzyftko fię giofow Pluralitatc konklu* 
duiejecz in Statrbo Generalibg trzeba aby wfzy- 
ftkie fiedm Prowincyi zgodzify fię , na iedno, 
inaczey (iak mowi^) nic fię konkludować nie- 
może. A to dla tego, że każda z tych Prowin­
cyi, ieft fobie Pani udzielna, abfolutna,yT/prema 

Jut Juris Domina, y iak fię rzekfo iedna z tych 
Prowincyi niedependuie w niczym od fześciu 
Prowincyi, ani ęd tych , co ie w Hadze repre­
zen tu j Stanów Generalnych: których membra, 
Prowincye nie inaczey uwaiaif, tylko iak Two­
ich Ambafladorow, czy Poflow: zatym Poffowic

nic
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nic Panom abfolutnym do rozkazania nie ma j .  
W  A nglii Szwecyi y  u nas Stany zgromadzo­
ne na Seymie, m a j  moc w fobie całych Rzpli- 
tych , y abfolutnie d ecyd u j: bo nafze Prowin- 
cye nieprzy w łafzczyły  fobie każda ofobno Su- 
premum Dominium, ale poddane fą Panowaniu 
całey zgrom adzonej w Królu, w Senacie, y  w 
Poffach Rzpltey. W  Hollandyi zaś każda Pro­
wincya indepeądenter u fiebie k ró lu je , tyle u- 
znaie powagę Statuum Generalium w Hadze, ile 
im iey w każdym intereflie użycza taż każda z 
ofobna Prowincya. N ie żeby decyzye Statuum 
Generalium, kiedy do nich przyidzic, nie m iały 
bydz zupełnie ważne, y nieodmienne, ale źe 
cała ich waga dependuie od konfenfu fiedmiu 
w fzyftkich Prowincyi. Samo Miafto Amfzter- 
dam Roku 1680. przefzkodziło, że zkonfedero- 
wane Prowincye, z Hifzpan j  przeciw Francyi 
w alliancyę nie w efzły.

W ielkie z t^d (mowi de Real) (2.) trafia­
ją fię inkonwenieneye, ponieważ interefs fie­
dmiu Prowincyi nie może bydz zawfze ieden. 
G o tu je  fię naprzykład na woynę,Hollandya y 
Zellandya Nadmorfkie Prowincye, chc$ przy­
czynienia sił Morfkich, y  niepozwo j  na zie­
mnego W oyfka aukcy§: Gweldrya y Oweriflel 
Prowincye Ziemne dalfze y zakryte od M orza, 
chcą aukcyi Ziemnego W oyfka, y  nie pozwo­
lą na morfkie. Do tego ludzie charakterów 
tak rożnych, czy można żeby zawfze na ieden

iedno-
( 2.) Tom; I I ,  Se& i 6, Parffgrop, z i .
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iednoftaynie zgodzili fię Interefs ? A prócz te­
go iak łatwo ieft poftroąnym Potencyorn dywi- 
zy$ między deputowanemi uczynić y z niey 
profitować z ufzczerbkiem Narodu

Alcć przecię iednak nie z tak wielkim ry­
gorem ta iednoflayna zgoda fiedmiu głofow 
'wycięgać fię zwy.kfa, chociaż to ieft prawem 
fundamentalnym w Hollenderlkiey Rzplitey, 
prawem Unii, aby do uftanowienia czego ża- 
dney konfenfu nie braknęfo Prowincyi. Widz§ 
Prowincye, że ta kondycya nie ieft zawfze po­
dobna do wypełnienia} dla tego częfto fię w 
niey dyfpenfuię.

W iele więc przypadków ieft, ialętf kiedy 
Rada ieft o monecie, o uczynieniu pokoiu, o 
zmnieyfzeniu W oyfk, o iakiey imprezie. prze­
ciw deklarowanemu nieprzyjacielowi Oyczy- 
zny, to w tych y  podobnych 'okolicznościach 
Stany Generalne mogę decydować, y decyduię 
Pluralitate głofow , którym decyzyom Prowin­
cye te które byfy przeciwne mufzę fię konFor­
mować* W  wielu tedy okazyach dla wielkich 
przyczyn nie raz fię iuż determinowały Status 
Gcnerąfcf kontentować fię PluralitatefgfoCow w 
takich materyach, gdzie według praw konfens 
wfzyftkich Prpwincyi był rekwirowany. T ra­
ktat Weftfalfki, Roku 1648. y Traktat W ielki 
alliancyi z Domem Auftryackim y  A nglif 2 
okkazyi fukceflyi Hifzpańfjciey R.' 1701. były  
zawarte od flconfederowanych fześciu Prowin­
cyi bez konłenfu Prowincyi Zelandyi, W kil<

kalać
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ka lat potym promocya Officyerow General­
nych ftała fię przeciw oppozycyi teyże Zelan- 
dyi Scaia fię troifta alliancya Roku 1717. mię­
dzy Francy^, Anglia, y Hollandy^, chociaż taż 
Prowiiicya Zelaadya mocno fię opponowała. 
T eg o ż  roku fukkurfy woyfka Bernsnfkie Plura* 
litatę vocum Prowincyi, do Szwaycar odeffan^.

Stany Generalne Roku 1741. uczyniły au- 
kcy§ W oyfka przeciw upornernu iprzeciwianiu 
fię Prowincyi Groningi,

Znowu druga aukcy§ dwudzieftu tysięcy 
Ziemnego W oyfka Roku 1742, uczyniły Stany 
generalne,przeciw oppozycyi Pręwincyi Zelan- 
dyi; a aukcyę znaczny Flotty przeciw protefta- 
cyom dwóch Prowincyi, Utrechtckiey y  Gro­
ningi. T eg o ż  Roku uczyniły promocy§ Offi- 
cyerow generalnych , przeciw proteftacyom 
trzech Prowincyi. Roku 1745. Stany generalne 
poffały 20. tysięcy Pośiłkow Krolowy W ęgier- 
fkiey, chociaż temu niezmiernie y.upornie fię 
opponowały trzy Prowincye, Geldrya, Utrecht, 
y  Groninga. Których przykładów dofyć na* 
pokazanie,że uftanowiona między fiedmig Pro- 
wincyami kondycya unanśmttatis fiedmiu gło- 
fow, nie ieft y nie może być zawize zachowa­
na, y  częfto pękać fię musi; a przeto do żadney 
fcyflyi y zawziętości między Prowincyami nie 
przychodzi, chociaż Gę fobie Panie ablolutne, 
udzielne, y  a Statibus Generalibus nie dependu- 
i$ce. M oże to być (mowi de Real) że tę hondy- 
cy$ powoli per non ufum caic Holłendrowie zxi-

ficzę
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flcz$ y  Jkajfuią. A  my tu tylko  mówmy ze ie-' 
żeli unammitas fiedmiu tylko gfofow  fiedmiu 
Prowincyi, u fiebie fię abfolutnie rzędzęcych, 
ftać nic może, eożby byfo gdyby fiedmiudzic- 
fiat, fiedmiufet, fiedmiu tysięcy gfolow  Unan*- 
mitas rekwirowana była ) a gfofow nie iedney 
abfolutney Prowincyi , ale każdego ofobno 
abloluta ?

Cożby byfo żeby każdy z tych  tylko fie­
dmiu gfoiow  m ógł rwać Status generales 
y  wfzyftkie ich wniwecz obracać Rady, żeby 
iednego proteftacya rozfypywała Status gene­
rale s ?

T akażby byfa pewnie w Hollandyi bez- 
przeftannie dobrze o fobie teraz radz§cey,iak u 
nas ieft bezprzeftanna bezradność, nierząd, J  
Anarchia.

Poty o formie, naywyżfzey Rady Hollen- 
derfkich Prowincyi, ile do mego przedfiewzię* 
cia dofyć: przeto miiam inlze Collegia y De- 
partamenta w la Haye, iako Collegium Camera 
Rationum hitrat publicznych, Collegia do fpra- 
wiedliwości należace,Collegia do śif morfkich, 
C ollegia do handlów, & c.

Lecz niemogę minęć wfpomnienia wiel­
kiey Szarzy magtii Penfionarit, iak go zow ięą to 
ieft Miniftra pierwlzego y  niby KanclerzaW iel- 
kiego Stanów Hollenderlkich, ktorego tak opi- 
fuie de Real. 0 .)Jeft to Orator, Człow iek w  
którym naywiękfz'3 ufność Stany pokfadaia,

picr-
( i > Tom• Tl. S rft. S .fa rag f'. 74.
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pierwfzy Minifter Status, y w tym Rangu ma­
jący mieyfcz in Statibus generalibus po Deputa­
tach z Prowincyi. Ma także mleyfce z fwego 
Urzędu we wi2yftkich Collegiach, a Deputa­
tem ieft doży wotnim ad Status gcnerałcs. On 
proponuie Intere/ft, zdanie fwoie dale, y  formu- 
ie konkluzye. Może zaftanowić Rezolucye Sta* 
tuum, y  prosić aby na infzy czas odfożone y 
znowu ejcaminowane byfy. Pierwfza Ofoba 
do traktowania zCudzoziem fltiemi Miniftrami* 
Z  tego krotkiego portretu wydaie fię doftoień- 
ftwo, kredyt y  powaga w Radach; tego w iel­
kiego Urzędu.

Naoftatek odfozyfem  mowę o Stadthude- 
rze Generalnym Holenderfkim: co znaczy g e ­
neralnego Gubernatora caley Rzplitey, Admi­
rała W oyfk Morfldch, y  Hetman?! wfzyftkięh 
W oyfk Ziemnych.

Xiężęta d* Orange dc Naflau pocz^wfzy 
od Gwilelma Pierwfzego poftanowfcieJe prawić 
tey Rzplitey, ledwie, niewfzyfcy byli Stadthu? 
derami, to niektórych z fiedmiu, to częfto wfzy- 
ftkich fiedmiu Prowincyi* to ieft albo od wfzy- 
ftkich fiedmiu, albo od iedney dwóch, trzech, 
mniey więcey Prowincyi za Sztadthuderow o- 
brani. Al-e że nie którzy dali mieyfce podey- 
żreniu , że tak wielkiey mocy chcieli zażyć 
na oppreflys wolności publiczney, po śmierci 
M aurycego d’ Orange ftanęfo Roku 1654. pra­
wo  ̂ nazwane wieczne, które znioflb na zawfze 
Uryąd Stadhuderfld. W  krótcc iednak potyin
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gdy Francufkie W oyfka iuż wiele Kraiu Holen 
derlkiego opanowały, w lzczęła fię wielka od 
Partyzantów Domu Naflau ledycya w Hadze, 
gdzie okrutnym nad wyrażenie fpofobem lana 
W itta  Penfyonarza W ielkiego y Kornelego 
Brata Jego utrzymujących przerzeczone prawo, 
lud zamordował y rozfzarpał, a Magiftraty 
przym usił do deklarowania Gwilelma T rzecie­
go  Stadthuderem, y znowu prawo zakązuiace 
tego l/rzędu na wieki, powoli od w fzyftkich 
zniefione Prowincyi. Y  tak znowu Stadthuder- 
ftwo wfkrzelzone.

Lecz nigdy iako Roku 174.7. to doftoień- 
ftwo w yżey nie pofzfo. G dy W oyfka Ludwika 
pietnaftego iuż-fię prawie Panami ftały Flandryi 
Hollenderfkiey; Pofpolftwo w Prowincyi Zelan- 
dyi wykrzyknęło W ilhelma Karola Henryka 
Frifon d’ Orange Naffau Stadthuderem, Adm i­
rałem, y  Hetmanem generalnym Zelandyi. W  
krotce potym infze wfzyftkie toż uczyniły Pro­
w incye, gdzie wfzędzie od mnoftwa ludu Star- 
fzyzna była przyniewolona. A le  potym też 
fame Magiftraity we wfzyftkich Prowincyach y  
Status, do takiey mocy wynioffy Stadthuder- 
ftwo w Ofobie tegoż W ilhelm a y  w. naftępuif- 
cey Jego Familii d*Orange Naflau, i e  moc te­
g o  Urzędu prócz, Imienia mało fię rożni od 
Monarcho w. C o zaś fzczegulnieyfzego ieft, żc 
temuż Domowi Stany Hollęderflęie wiecznie 
przyznały Dziedzićtwo y  fukceflyą do tego do- 
ftoieńftwa, nie tylko w męfkiey płci, ale y w

biało-v
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biafogłbwfkiey,z kondycy$ tylko, aby in cajum 
że famę Panny w tym Domu zoftan^.Męża bra- 
iy  z konfenfem yapprobacy^ Stanów KzpJitey, 
ieżeli chc$ aby ich Synowie czy Córki po nich 
na Stadhuderftwo nalep iły. Exkludui$ także 
od niego Krolow, Elektorow,y nie Kalwińfkiey 
Rcligiy Panów.

T ak  tedy czy męfzczyzna, czy białogło­
wa Stadthuder, trzymaię Dwór cale Krolew- 
fki, y reprezentuj okazałość Rzpltey, m aięw 
zupełney dyfpozycyi wfzyftkie fzarzeKościelne, 
Cywilne y W oylkow e, fę Admirałami y  He­
tmanami urodzonemi wfzyftkich Woyflc Ziem- 
fkich y Mor(kieh,y im Woyflta wierność przy- 
fięgaię, tak iako y  Stanom Rzplitey, fą Dyre­
ktorami generalnemi wfzyftkich kompanii K u­
pieckich, y Gubernatorami generalnemi w fzy ­
ftkich Indyi Holęderfkich, {% głbw§ wfzyftkich 
Trybu nałow y Sadów, y Sędziów k r e u j, De- 
kreta pod Ich Imieniem wychodzą, y  mog$ 
darować winę kondemnowanym,fę naywyżfze- 
mi Arbitrami, wfzyftkich zaiść y kłótni między 
Stanami rożnych Prowincyi y Miaft y Ich oby- 
watelow wfzyftkich. Eftirgometrowie, Ławni­
cy  y  Radni wfzyftkich Miaft, iednym ffowem, 
żadne Magiftraty Miaft, n\emogą bydż obrane- 
mi bez ich approbacyi, y  moga ie kalTować. 
F lo tty b e z  ich ordynanfow rufzyć fię nie mog§ 
an iW oylk a . W ielką część expenfy docho- 
dow publicznych m a j  w Ręku. y  niezliczone 
mnoftwo fwoich kreatur. Niemog§ tylko fami

przez
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przez fię wypów-iedac W oyny, pokoiu, y tra­
ktatów czy tlić. Ambafladorow y Miniftrow 
nominui§ do poftronnych Poiencyi. W ielka 
ExprefTya de Mr. de Real, że fię mafo rożnia od 
Dyktatorow Rzymlkich.

Zdziwi fię tu kto,iako z takiemi naywyżfze- 
go Gubernatora fiedmiu Prowjncyi to ieft Stadt- 
hudera,prerogatywami y potencya, zmieścić fię 
może wolny rząd Rzpltey y ta Forma Rad wy- 
żey opifanych ? Odpowiedam że te wfzyftkie 
wyżey przerzeczone wolnć Miaft, Prowiucyi,-y 
Statuu generaliu Rady tak fię kontynuui§,takby 
Stadthudera nie byfo:lubo pewnie w wielu rze­
czach Jego powaga,Rada y perfwazya-wpfywa* 
Lec2 krotko mówiąc,widziemy toż lamo w An­
glii,gdzie Kroi więkfze ma prerogatywy^y moc, 
niż Gubernator Hollenderfki, y tak że Dom 
Angielfki ieft Tronu Dziedzicem, a Parlament 
ieft Parlamentem, Rzplita Angiellka wolnę' y  
dofkonafa Rzplitę.

f. X. 
Rcflexye ogolne nad przefoźonemi 

Rad formami:
To ieft że mogę być naśladowane, lubo nie 
we Y u f y f t k i m . ale go zi f i ę  wybrać z nich 
co dla nas lepjlego być może: że wfiyjikie 
zga zaigfie zupeinie z wolnością. Ze nic 
dojkonafego niemaft w Radach yrzgdach 
ludzkichiżey Pluralitas ma fwoie defekty. ‘

O Świadczyć powinienem Cel moy, końce y,
I przy-
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przyczyny dla których formy Rad naywyż* 
fzych, tych kilku Rzplitych krotko zebrałem.

Obrazy tedy te Rad, kilku ffawoieyfżych 
Rzplitych, na ten nayprzod koniec, pdemnie 
wyftawione fą. aby każdy w nich widział* że te 
Rzplice wfz^ftkie wolne fą, wfzyftkie pięknie 
kwitną, a w i zy ftki e Plura Utate Rady iwoie fpra* 
wuja y kończy. Drugi koniec moy, aby Stan 
Szlachecki zważyć raczył1, ieżeli by co w nich 
zdało mu fię naśladowania godnego : iako to 
w Pierwfzym Paragrafie tey Części obferwo* 
waliśmy o Rzpluey Rzymfkiey, iż tym ofobli- 
wie coraz lepiey fię rządziła y  kwitnęfa, że 
cp dobrego w Kraiow infzych Radach y rzą­
dach poftrzegła,to w fwoie obracała zwyczaie 
y  prawa.

Co zaś czafem ffyfzeć fię daie bez uwagi 
mówiących: Co nam do cudzych Kraiow y  
zwyczaiow? to nad to po Sarmacku. W yżey 
rozum podniozfzy , obaczemy, że żadnego w 
swiecie kraiu nie było y niemafz, któryby od 
infzych Sąficdzkich czy dal fzych kraiow rządu 
nieprzcymowaf lepfzego, Któryby na model 
gdzie indziey obferwowanych praw y zwycza-. 
iow ludziom pożytecznych, fwoich nie refor* 
mował’ y nie polepfzaf uftaw. Jakoż dzikość 
to iakąś znaczy, nie ludzki rozfądek, widzieć 
by co naylepfzego urnfzych,a ich nafzladować 
w tym^niechcieć, dla tey iedney przyczyny, że 
to fą obcych Kraiow wymyfly, lub Cudzoziem- 
ikie praktyki. Roztropności zaś ludzkiey

ta ieft
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ta ieft reguła, ani poftronnych płocho y  lek- 
komyślnienie chwytać fię y nie łapać zwyćza- 
iow, ani dla nich Oyczyftemi nie gardzić, iako 
nasi, co ich zowi§ Ptymetrowie z zagranic 
powracai^cy czynię tale też ani tym pogardzać, 
co w infoych Narodach y Rzeczachpofpolitych 
dofkonalfzego widziemy, y czym nafzę lepfzg, 
rzadnieyrz§,obfitfzą,bogatfz§,y mocnieyfzą Rzc- 
plit§ uczynić możemy.

Nic mówię tedy żeby to wfzyftko, co in» 
fzym Rzplitym dobrze ffużyło, lub iłuży, do na* 
fzey przenosić; bo każda z nich według natu­
ry fwego kraiu może mieć takie prawa y zwy- 
czaie, które do infzych, y  do na fzey przyftofo- 
wać fięniem ogi. Clyma, fytuacya, przyrodze­
nie, wielkość Tub małość granic, y tym podo­
bne okoliczności, wpłyWai$ w zwyczaie, y 
Wielką rożność czynią y w Radach y  yr rzą­
dach Rzeplitych.

Prawo naprzykład Ateńlkie było: ,(i.)  
Ktokolwiek do Rady wchodzif% powinien był hyc 
wpijany w publiczny na to naznaczony regcfir. 
'WJJyfiy Obywatele Ateńfcy zaczynaiący wiek 
fwoy Męfoi, mieli wfięp do Rad, pracz exkludo* 
wanych prawem, tych, którzy za złych Synów, 
to ieft za próżniaków y gnuśnych, w Domu y mie­
ście nischcącychfię mieć do pracy y  niczego dobrego, 
za ro%puftnikow y lubieżników bezrjftydnych, za 
marnotrawców,za niewiernych JkarbowtPubliczne- 
mu, dekretem ofadzeni byli. Jako zaś żaden przed

I 2' M f+
( l.)  De RealTom\
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Mfjkim wiekiem nie mógł wchodzić w Radę, tak 
infiych wJJyfłkich prawa pędzić kazały, aby fię do 
Rady [chodzili. Lexyarchi mieli bicze czy krayki 

farbą czerwoną zmoczone, ktoremi lud zapędzali 
do mieyjea Rady: a ći którzy pierwsi na mieyfcu 
radftawali, brali pewną nadgrodę pieniężną.

Pierwfze z tych dopiero cytowanych A- 
teńfkich praw, bardzo dobrze mieć by rnogi/ 
y  u nas mieyfce: ale oftatnie o Kraykach, 
byfoby śmiefzne, chociaż nie bez pożytku 
praktykowane w Atenach. T o ż  fię rozumie o 
wielu infzych.

Jednakże wzwyż opifanych Rad formach, 
ieft wiele praw y  zwyczaiow takich, które y  
nam godziib by fię p rze je , dla iak naylepfze- 
go zregulowania y ubefpieczenia Rad n&fzych, 
które y tu daley w fwych mieyfcach do nas ap- 
plikowane będf.

Co tu .zai  generalnie tylko obferwuię z 
tych Rad form rożnych; żc widziemy w nich 
iakie fą fpofoby w tak wolnych rozfądnych y  
pięknie rządzących fię Rzplitych,rachowania y 
odkrycia Pluralitatis: f§ więc te rożne, to ieft: 
albo publiczne woto wania, albo fekretne Sujfra* 
gta, albo głofy czy  mowy, które fię rach u j y  
notuie fię liczba, pro &  contra mówiących. 
Albo podpify ręką wlafhą u ftofu Marfzafka. 
A lbo napifanie od Sekretarzow czy AfleflbrGw 
każdego Imienia z przezwi.fkiem, ktory na co 
krefkuie lub wotuie, albo kartki czyli billety 
od każdego przy nie fione z pifmem y  z ło i  one

na
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na ftole, albo difccjjie, to ieft rozeyście fię na 
dwie ftrony we dwóch Izbach, pozw alanych  
y  niepozwalaiących na co. Albo mieysc tylko 
w iedney Izbie odmienienie na prawą y na Ic* 
wą ftronę, aby pozwalaiący na iednę, nie po­
zwalaiący na dragą pofzli. Albo (iak de Real 
notuie w Atenach) tylko ekvatio manuum, 
podniefienie y rachowanie rąk, które podnosili 
pozwalaiący na co, a nie pozwalaiący nie pod­
nosili. Albo wftawanie tylko na mieyfcu fwym 
niepozwalaiących , fiedzenie pozwalaiących. 
Albo gaf ki metalowe, drewniane, bawefniane, 
rożnych kolorow radzącym y obieraięcym roz­
dane, y w pufzki kładzione. Albo iak u Rzy- 

.mian dełżczutai ż napifem czy Imienia Kandy­
data,czy in dehberationibę U \tttU .R .A .& c.h\bo  
akklamacya naoftatek, ale w ktorey fię oczy­
wiście pokazuie * y wydaie zgoda więkizey 
liczby , y oczywiście oppozy.cya mnieyfzey 
liczby. Albo na koniec, famo od Prezyduią- 
cego, ze Starfzyzny y wfzyftkich, okiem y ro­
zumem pomiarkowanie po Zgromadzeniu ca- 
fym y mowach, na którą ftronę zdań więcey 
fię nakfaniaią, y pytanie fię gfośne, czyli fię 
zdaie wfzyftkim taka rezolucya proponowaney 
kweftyi ? ieżeli nikt o iście ad Pluralttatem nie 
prosi, to znać że iuż ieft oczywifta czy wizyft- 
Łjęh zgoda, czyli Pluralitas, chociaż exafte nie 
rachowana, ale o ktorey nikt niewątpi.

Jeden więc uniwerfalny iaki na wfzyftko 
fpofob odkrycia y rachowania Pluralitatis, zda.

ie fię
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ie fię niepodobny do wfzyftkich okoliczności, 
wybrać iednak należy pewne dwa czy trzy z 
przerzeczonych czy infzych wfaśnieyfze y fa‘- 
twieyfze dla nas fpofoby, y determinować ifc 
prawem: maiac wzgląd na Seymy, y Seymiki, 
na Senat, y  Stan Szlachecki: na Elekcye y dc- 
liberacye* bo inaczey możefię rachować Plura- 
litas na Seymach, inaczey na Seymikach, ina­
czey w. Senacie, inaczey w Pofelrtciey Izbie, ina­
czey w Elekcyach, inaczey, w deliberacyaćh.

, O  czym niżey.
Ogólnie zaś o tych wfzyftkich wymie­

nionych fpofobach mówiąc , każdy rozfędny 
widzi, że żaden z nich bynaymniey nieuwfacza 
Wolności, y owfzem onę dofkonalfzg czyni: 

- gdyż każdernu wolno zupdhie iakie chcieć dać 
w każdey czyli materyi pro <vel contra <votumy 
czyli krefkę w Elekcyi na kogo fię podoba; 
przez co piękna rowność wfzyftkich w radę 
wchodzących oczywiście fię pokazuie , gdyż 
cale równa, wfzyftkich w nię wchodzących, 
ieft czy wotow, czy krefek ich waga y walor* 
ani jeden nie ma tey fżkaradney mocy, aby ie* 
den kilku fet, czy kilku tyfięcy oBalaf zdania, 
y  wizyftkich decyzye Stanów. Co ieft naynie- 
znośnieyfza tyrannia. Ale fię to iu? w drugim 
Tomie pokazało obfzerniey.

Jefzcze; ru y tę przydać mu fzę uwagę, nad 
obferwowanemi dotęd w tych celnych Rzpli- 
tyeh Rad formami, żelubo fa w fobie rozumne, 
rozfędne, przezorne, y  każdey z tych R^pli-

tych
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tych dobrze przyzwoite, od których wlzyftefc 
ich rzfd dobry, y wfzyftko dependuie fzczę- 
ście: atoli imaginować lobie nie trzeba, żeby w  
tychże Rad ich firmach, iakićh nie było defe- 
fctow,żehy naydofkonalfee były,żeby wfzyftko 
fię dobrze bez excepcyi w tyfch Rzeczplitych 
y radach y rządach działo. Każda f\fróie ma 
y mieć muśi przywary, kążda ma fwoie niedo- 
fkonałościy  wielkie: bo ludzie nie fa niebia­
nie, Rżp lite nie fa części iakie y kraieniebie- 
Ikie. Jużem w drugim Tomie nie raz o tym 
mówił.

Atoli żebyśmy nie rozumie] i,że gdybyśmy 
y z naylepfzych Rad y rządów form treść fa* 
mę dobrego wyciągnęli, y w nafzę wlali, to iuż 
zupełnie fzczęśliwi będziemy, iuż defektu ża  ̂
dnego w nafzych Radach y rządach niebędzie, 
przeto ćhoć przydłużfzy na uprzedzenie tego 
błędu te*t Polityka wyiiimię z tą prawd?, że:

Forma Rady y rzędu dofkonała, ieft to ens 
rationis. imagihacya tylko rozumu: boftczęście dó- 
fkonałe ze wftech miar, nie ieft to podział łudź- 
kiego Naro iu: a mądrość ludzka by % naywiękftę 
fivoię uśilnościę. więceyJobie obiecywać niemoże, 
tylko tyle, iż aby mnie złego było ha śmiecie, toto- 
że nieco potrafić. Starayniyfię ile chcemy; y rób­
my Planty u(iaHon>ienia Status bez żadnego defe- 
ktuy fiukaytoy jpojobu tak naybejpiecznieyfiego rzą­
dzenia ludzmt v ich uczynienia lepJJemi, wynay- 
dujmy tie mysi podnieść fię może dofkonalfta Rze- 
pltty firmę, niż Platona Rzplita, niż Allantis Ba•
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kona, niż Utopia Mora, niż Miafto fłoneczne 
Kampanelli, /eżc// można niż Fenelona Romans: 
zrobi fię idea bardzo dojkonałego rządu, ale musi 

■ zoftać w famey jpekulacyi. Chociaż rzecz pożyte­
czna ieft ftawiać ludziom przed oczy,, co bydź nay- 
dofkonalfiego może, ajpy fię zachęcali zawfie do 
czego lepflego. Ta zaś Id&dgdy ią zechcemy przy­
prowadzić do praktyku na ten czas pokaże fię co 
ieft, to ieft, że ieft tylko prawdziwa Chimera. 
Wfiyftkie fcyencye matą Jwoię : Chimia ma taki 

fwoy Filozoficzny Kamień, Geometrya Kwadratu­
rę Cyrkułu, Aftronomia miarę świata długości, 
Mechanica nieufłanne rufianie; Etyka cnotę cale 
tite interejfow ną. Chimera zaś Politjkt, ieft rząd 
dojkonafy. Tak ieft trudno dobrą zrobićJpołeczność 
czy Rzpltą cale ieft łatwo iak naylepfią Icy plantę 
opijać. Nie trzeba więc żeby Pr a w oda n cy co 'te (i 
naylepfiego uftanawiali, kiedy to ieft dla pajfyi 
ludzkich do wykonania niemożne. Polityka nicpo­
ni inna fupponować w ludzkiey naturze dojkonałości 
ktorey nie ma, powinna fłofować fię nie do Duchów 
wyżfiych nad ludzi, ale do zepfowancy natury, po­
winna wiedzieć, że ludzie zawfle fą Jkfonni do 
praw na złe zażycia lub gwałcenia, y nie ieft mą­
dra polityka,tylko ta,która umie powabie interejjem 

fameż pnffye ludzkie do utrzymywania dobrego po­
rządku, aby przez ułożenie rzeczy dowcipne y mą- 

, dre, jtrne pajfye ludzkie były rządu dobrego obro­
ną fiTc: (2,)

Żeśmy
( 2.) B e  R e a l lont'. I.pógi $15.
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Żeśmy tedy przeciw tym niewątpliwym, 

iak ic zowią principia czy pierwfzym prawdom 
dotąd grzcfzyli, daiąc bezgraniczna moc lu­
dziom iak bezgrzefznym Aniołom, iak błogo» 
flawionym. Niebianom, aby każdy ieden mogf 
całemi Seymami, Radami, y Rzplitą władać, 
aby każdy miał moc z ofobna approbowania, 
lub nirzczenia Rad całego Narodu, tośmy cale 
przeciw światfu rozumu, y przeciw ludzkiey 
natury poznaniu zrobili, y przeto też bezradni 
iefteśmy y upadliśmy na wfzyftkim. T o  zaś 
złe wielkie poprawuiąc y do naturalney Staro- 
Pollkiey więkfzey liczby decyzyi, Rady nafze 
wracaiac, gdy to arcy-dobrze, arcy-mądrze, y 
arcy-zbawiennie dla Oyczyzny uczyniemy, nie- 
rozumieymy iednak profzę, żeby iuż ta Plura- 
litas Stan nafz zaraz w błogofTawiony odmie­
niła. Nihil efi ab omni parte beatum.i T oć y u  
ńas Pluralitas fwoie ma y mieć bedzie defekty; 
ale przecie nie tę fzkaradność y okropność, że­
by Rzplita, iak teraz ieft, bez żadney Rady na 
wizyftkie lofy y niefzczęścia wyftawiać.

Trzeba tedy Pluralitatem w Rady wraca- 
iąc, tak ia ile rozum może,opatrzeć, nie żeby 
żadney w niey niedofkonałości niebyło, bo to 
niemożna, ale żeby iak naywięcey pożyteczna 
Oyczyznie, a iak naymniey Iey była fżkodli- 
wa. Już w tym niewątpliwie pożyteczna bę­
dzie, że przez nię Rady mufzą zawfze docho­
dzić, bez których ftać żadną miarą niemoże 
Kroleftwo; ale żeby iak nayporżądnieyfz była,

y ile
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y  ile można miała iak naymniey defektów, o 
tym dobrzy, rozumni, cnotliwi Patryotowie 
niech radzą. Nie naylepsi ludzie niech fię na 
to sforcuią, aby utrzymywać przy każdym moc 
rwania Seymow, y  aby Pluralitatem obmierzić, 
iey defekta, które mogą być y nie być, na ftó 
mis rozkładaiąc.- ale dobrzy ludzie przeciwnie 
uśifować będą, takie dawać fpoloby, aby tym­
że defektom, ile można na naturę Judzka, żeby 
ich mniey było, rozfądnie zabiegać Same zaś 
Seymy y Rady gdy przez Pluralitatem ftawać 
będą, tymże ińkonwenieneyom, które w niey 
trafiać fię mogą, nie przeftaną drogi iak naylku- 
teczniey zagradzać. A  my nie czyńmy fię 
tylko tak bardzo mądremi, byśmy mniemali, że 
czego my zupełnie nie zrobiemy, to iuż nikt 
po nas nie zrobi: mieymy tę raczey fprawiedli- 
wa opinią że y Potomkowie naśi dobrze my­
śleć o lobie będą, tylko im dobry ile po ludzka 
być może fundament,zoftawmy.

W  naftępuiących iuż P&tagrafach raczylz 
widzieć cny Stanie Szlachecki rzeczy do tego 
dążące, aby Pluralitas w Radach iak naylepiey. 
rozporządzona y  uftanowiona być mogła. Są to 
rzeczy wzięte, z tyśiąeznych z ludźmi rozu- 
mnemi y dobrze Oyczyznie życzącemi rozmow, 
y  zdań ich zbawiennych, fa rzeczy wyięte y 
ż  tych, którzy o podobnych traktowali y pifali 
materyach. Są y infze z domyfTu W fzyftkie 
iednak z tym oświadczeniem przed rozfadnemi 
ludźmi, że fię tu nie daią ani za żadna nikomu

regułę,
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regułę, bo by to gfupftwq byfo oftatnie, ani za 
żadne wyroki, bo pewnie w nich ieft niezmier­
na moc Ifabości, y niedofkonafości: ale tylko 
Proiekt to ieft, czy wyrzut profty, Z ktorego 
y  rozśmiać fię wolno, y iak fię podoba nim 
wzgardzić: faiać zaś nie byfo by o co : gdyź 
przynaymniey takowe pifma raczey być by irt- 
fzym pobudką powinny, aby co lepfzego, ro- 
zumnieyfzego, y doJkonalfzego pifali.

Naftępulą tedy pytania y odpowiedzi pe­
wne dyfponuiące do ufożenia Rad formy. Od­
powiedzi niech iakie kto chce daie, Auktor 
łwoie, naywięcey które ffyfzaf, y których fię 
od infzych naucżyf, krotko, ile można,wyraża.

Przemowa, do naftępuigcey RadNacyonal- 
nysh planty; y pierwfiy punkt planty 

o nieuftaiatey Radzie,
Amieniliśmy w Tom is III. że wiele in­
fzych y dawnieyfzych y  terażnieyfzyeh 

Rzeczypo(politych, nie z początku zaraz kiedy 
fię formowafy, ale ledwie drugie w kilka wie­
ków dofkonaifzą Rad, Praw, y rządów fwoich 
plantę czy Syftema ukfadafy y ftanowify fobie. 
Atheńfka Rzplita dfugie wieki czekafa Sele­
nowych* Spartańfka Likurgowych, Rzymfka, 
Decem Virow praw, y opifania lepfzego rządu, 
z Greckich Rzplitych po wielkiey części prze­
jętego. Wenecka po lat 470! nieuftanowio-

. XI.

nych
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nych dobrze Rad y  rzędów, dopiero pod Do- 
żem Sebaftyanem Zani, dófkonalfzę lobie ufta- 
nowiła ich fprawowania formę- T ak  w Jat 
kilka^fet y Genuerifka pod Dóryę- Niemiecka 
iakim fzła nierzędem, y w iakiey prawie zofta- 
Wafa kilka wieków Anarchii, aż do Karola IV . 
Autora Bulla Aureax k-tora dziś ieft gruntem Iey 
rzędów: a po niey aż Trakjat Weftfalfki. An- 
gielflca, po fetnych rewolueyach, Epokę do* 
brego uftanowienia Parlamentów, Rad, y Rzę.- 
du Narodu, od Roku 1688, to ieft w tyle wie­
ków po zaczętey Rzplity, rachować może. 
Szwedzka tak dawna przed Guftawem Rzplta, 
za nafzych czafow dolkonałey Rzplity fobie u- 
formowafa Jidtma.

T o ć nie dziw żaden, że y my od przefzło 
czterech fet lat zaczętey tey Rzplitey, iefzcze- 
śmy ftateczney iey dotęd nieułożyli Rad, od 
których wfzyftko dobre zawiffo, planty. Przod­
kowie naśi, y łafkawi Krolowie po części co 
raz fundowali nam y udzielali wolności nafzc 
przez te kilka wieków, ale nigdy o dofkona- 
łym  iakim y zupełnym Rad fyftema niemyśleli 
dotęd. Przypadkami, azardem, z okazyi ro­
żnych, rożne, w rożnych czafach, wiele fobie 
przeciwne,drugie mniey zrozumiane, a zle bar­
dzo tłumaczone, po Voluminach Legum zniy- 
duię fię prawa o Radach nafzych, ale nigdzie 
niemafz iednego, zewfzęd ile można dopeł­
nionego, onychże fprawowama układu. Prawa 
te nafze fę coś podobne'  do (tarego Dworu, z

poczętku



Rad Nacyonalnych. % 141
pocź|tku fi>:czupłego,potym bez żadney, co kil­
ka, kilkanaście, y kilkadziefi§t lat, przyczynie* 
nego fymetryi, z przydanemi bez poprawy 
fundamentu piotrami, gdzie nowe przykleca- 
iac ścianki, obalaig fię ftare-* a naoftatek Dom 
cały od długiego zaniedbany czafu, walić fię 
zaczyna, z gruntu fię grućhoce, tylko mu 
iefzcze zewnętrzne gdzie niegdzie podwleczo- 
jie upaść iaki czas niedai§ podpory. Niemalz 
tedy infzego fpofobu, tylko odważyć fię trzeba 
na infzy gruntowny,piękny, dolkonały, y trwa­
ły  budynek. Przodkom zaś nalzym że nie my­
śleli o tym, mieć za złe niema my, bo oni bić 
fię umieli za wolność, y orężem robić na roz- 
przeftrzenianie tych które nam zoftawili fwo- 
bod, ale w uftawicznych prawie woynach o u- 
łożeniu Stfłematis Retpubltc#, y Rad Nacyonal­
nych myśleć,czafu.y fpofobu memieli.

Teraz zaś iuż gdy dla nieułożonego ni­
gdy Rad nafzyęh lyftema w tak plugawą wpa­
dliśmy Anarchią y  zkaradn^ bezradność, a 
z  niey w nieokryślóne fTowąmi publiczne nie- 
fzczęścia, gdy iuż zbliżyliśmy fię mocno do u- 
padku y zguby Oyczyzny, dopiero dziwby b y ł 
niepoięty,żebyśmy fię iefzcze y teraz poftrzedz 
niechcieli, y  żebyśńw do ułożenia y  wieczyfta- 
go. ubefpiecżema Rad nafzyćh Nacyonalnych 
w taknicbefpiecziiym Rzplitey gin^cey Starri .̂ 
rzacić fię całemi siłami y  nieodwłocznie nie- 
mieli, Odwłaczaliśmy ęyle, opuściliśmy y przez 
te lat kilka fzczęśliwega dla nas okóliczriości

czafu:
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czafu: złe publiczne tym bardziey coraz gorę
biorę, może wkrótce y do takiego przyidziemy
ftanu, na który fię tak oczywiście zanosi,że iuż
więcey remedyować złemu fify ludzkie nie-
zmogę.

Na ten ći koniec pobudzenia dobrych Pa« 
tryotow, aby wfkrześfli, aby powrocili, aby lę«* 
piey niż dotęd u-fożyli y ubefpieczyli Nacy- 
onalne Rady, ten Proiekt iakiżkolwiek wycho­
dzi, z koncertowany, iako to tyle razy powta­
rzam, z radę godnych rozfadnych y  Rzplitę 
znaięcych ludzi, odmieniony, transformowany, 
przelany kilkadziefięt razy> według zdąńy no­
wych świateł’, które z nowych coraz rozmow, 
y z rożnych przychodziły proiektow.

Modelu iednak tego żadnę miarę za do* 
/konały nie kładę, tysięczne y w nim mogę fię 
niedofkonałości znalesć, y  w rzeczy famey 
znayduię,; pochop iednak dać może zacnym w 
Narodzie ludziom, aby co by im fię nie zdało 
zganiwfzy, coraz co lepfzego y dolkonalfzego 
w tey mierze wynaydować y  Patryotom kom* 
munikować raczyli.

Za to iedno w tyra naftępuięcym Proie* 
kcie befpiecznie ręczyć y upewnić każdego mo­
gę, że w liim nie nic z Platońfkiey owey 
iak ię nazywamy Rzplity, to ieft rzeczy dofko- 
nafych y pięknych, ale do wykonania w pra* 
ktyce niepodobnych- Proiekt ten nie ma ta­
kich fpekulacyi, lecz wfzyftko w nim ieft do 
czckwowania podobne, y łatwe. Rady bogiem

choćby
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choćby naylepfze byfy, kiedy być do fkutku 
przyprowadzone niemogg, mało warte £ą y o- 
wfzem na nic fię nie dadzą.

Ja zaś Czytelników moich śmiem o to  u- 
prafzać, aby każdy punkt czy Paragraf tego 
prztczytawfzy proiektu, nad ta myślę zaftano- 
wić fię raczyli, czy w nim ieft co do exekucyi 
niepodobnego ) Rozumiem y dufam że w nim 
nic tak bardzo nie mafz przeciw rozumowi 
zdrowemu, dopiercż nic przeciw dobru y wol­
nościom Oyczyftym, ktorey k m y k i od żadnego 
rozfądnego y fprawiedliwego Ziomka cale fię 
bynaymniey nie boię ; czy zaś y do wykona­
nia wfzyftkiego ieft fatwy, wolno f§dzić ka­
żdemu.

I. Co za czas Seymow?y ich Kadencje czy 
rzadfte iak teraz ? czy co dwóch letnie, 

czy coroczne zdawafyby Jię z więkfiym 
Rzplitey dobrem ?

Ad \mum. Jużeśmy tyle razy mówili, że w 
każdym Kroleftwie y Rzplipey Rada nieuftary 
nie przytomna, ieft zawfze potrzebna. Nie mo- 
ia tu ieft materya o Monarchiach mówić,gdzie 
Kroiowie, Minifteria, y Rady ich, prócz dni 
w każdy tydzień naznaczonych, y codzień gdy 
trzeba, Jntereffa y  fprawy Pańftwa, im pilniey- 
fze, tym nieodwłoczniey* na deliberacyg bio­
rą y re z o lw u j. A le  Widzieliśmy y  w wyżey
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wyftawionych formach Rad kilku Rzplitych, 
że wfzędzie, rożnemi wprawdzie fpofobąmi, 
ale zawfze w nich ieft Rada naywyżfza przy­
tomna, zawfze ieft moc decyduiaca o wfzylł- 
kim. O Nafzey tylko Rzplicey nie my fami 
zeznać mufiemy, ale y  mądrzy ludzie w po- 
ftronnych kraiach którzy ią dobrze znaią tak 
o niey pifzą: Corpus hoc monftrofhm eft, quando- 
quidem fuprema potzftas manet tantummodo in ea 
Republica, qu& non nifi jingulis duobus annis eon- 
fuenit, adeoquc e/i in continuo quodatn interjlitio ac 
<vacatione a Co>tftłiis.(i.)

Niepoięta zaś rzecz ieft zdrowemu rozu* 
mowi ludzkiemu , iakó Stan iaki, dopieroż 
wielkie Kroleftwo y Rzplita mogą ftać, mogą 
mieć rząd dobry, mogą kwitnąc bez rady nie- 
uftanme przytomiiey, bez repręzentacyi ufta- 
wiczney Naywyżfzego Rządu. W  gofpodar^ 
ftwie tak obfzemego Pańftwa, nie maiąż (i  ̂
żnaleść zawfze interefla wewnętrzne y  poftron- 
ne, potrzeby w Religi i,rządzie, Prawacn, Urzę­
dach, Wakanfach, W oylku, Sądach, Subfelli- 
ach, Miaftach, Miafteczkach, Wsiach, Powia* 
tach, Ziemiach, Woiewodztwach,Skarbie,han­
dlach, manufakturach, minerałach, rzekach, 
drogach publicznych, Cłach, podatkach, gra­
nicach, fortecach, Pofelftwąch, requizycyach 
ode Dworow, traktatach, y tyfiączńych podo­
bnych rzeczach, które zawfze Rady y rezolu- 
cyi koniecznie wyciągaią ł kiedy y w małym

gofpo-
( i)  De Real Tom. U*fagi <So6«.
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gofpodarftwie co dzień bez rady y decyzyi nie 
można fięobeyść ?

Za zdaniem więc W ielkiego Republikan- 
ta Karwickiego, Dijcurfit XII. de Corrtg: defi-fl; 
ReipubiPot. Tudzież Krela JMci Staniflawa do­
brze fwey życzącego Oyczyznie, w Jego gfo- 
fie wolny tli T;7; y Interftitium między Sry- 
wami, a przytymi y  godnych wielu Patryotow 
idąc, ieftem tego feiitymentu, żeby Seym u nas 
trw ał zawfze. T o  zaś zamjle trwanie, niech 
profzę nikogo nie razi, bo iak fię ta rzecz do­
brze y  doftatecznie wyfoży, każdy wyperfwa- 
dowany zoftanie, że w tym zdaniu godnych 
ludzi, nic przeciwnego, nic niepodobnego nie­
ma fz.

Widzieliśmy w Angielfkiey Rad formie, 
iako tam na fiedm lat iedniż fą obrani Poffowie 
y  iedenże Orator czyli po nafzemu Marfzałek. 
Na kw rćy iednak śiedmioletniey Pofellkiey 
funkcyi przeciąg, wielu tam Republikantow 
narzekaią.

Niech żeby u nas Poffowie co dwa lata, 
na dwa lata całe obierani na Seymikach byli, 
y na S.eymie ieden na dwa lata Marfzałek. 
Niechby fię na zwyczaynym terminie w Oćto- 
brze Seym otwierał od Marfzałka nowego przez 
nowych Polłow Elekcyą. Niechby Seymy ter­
minu fześcioniedzielnego niemiały; bo to ieft 
niepodobna, aby w tak krótkim czafie, y aż co 
dwa lata wfzyftkim Intereflom do decyzyi 
Rzeplitey należącym dogodzić, ale żeby każdy 

K  Seym
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Seym trwał, ile potrzeba wyciąga, to ieft. czy Ii 
mniey iak fześć tygodni, kiedyby nie było do 
radzenia materyi, czyli więcey, kiedy ieft o 
czym radzić, gdyby y  mniey lub więcey ad 
Marttum, iak Kroi Staniffaw, gdyby y od roku 
do roku, iak mówi Karwicki, iednym Iłowem 
ile potrzeba. Zakończenie zaś zgromadzonego 
na tę kadencya Seymu, nie od woli Krolow 
farnych (iak bywało w Anglii, co y tam iuź 
odmieniono) ale od Izby Pofelikiey y Senator- 
{kiey aby dependowało. T o  ieft czyli po 
dwóch czy po trzech miefiącach Seymu, po- 
miarkawawizy Prymas, y Marfzałek Sey* 
mowy, Seymy y z Radą trzech pierwfzych 
W oiewodow z Prowincyi, y  Miniftrow Status , 
co iefzcze ieft do czynienia, aby Marfzałek 
Seymowy proponował w Izbie* czy daley, y do 
iakiego czafu mamy Seym pociągnąć ? a wyra­
źnie do wielu tygodni, daymy dwóch, czte­
rech, pięciu, fześciu, mniey więcey ? to żeby 
decydowała Izba czyli powfzechną zgodą czy­
li p er Pluralitatem, a potym toż famo y Senat.

Przed expiracy^ znówu naznaczonego termi- 
nuSeym^ieżeli iefzcze co,lub wiele ieft do czy* 
nienia, aby znowu tymże fpofobem Propozy. 
cya uczyniona była,y od Izb decyzya.

Dopiero więc kiedy tą razą nicby tak 
bardzo naglącego nie zoftawało do Rady, tę 
Seymu Kadencyą zakończyć. Drugiego roku 
Seym także in Menfe OEłobri pod tymże Mar- 
fzałkiem y  Poffami aby fię otwierał: y  trwał tak­

że
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i t  pokl potrzeba,a tylko za Jiftownym znać da­
niem każdemu Poffbwi przez Maifzałka Seymo* 
wego, a każdemu Senatorowi, przez Marfzałka 
W ielkiego, b y ł konwo kowany •* na co może 
bydz' kartka, tylko drukowana z podpifcm S ej­
mowego, czy wielkiego, Marfzałka.

Jeżeliby w przeciągu dwoćh lat nieczeka- 
i<?c Oktobra drugiego roku, potrzeba wyciąga­
ła Seym prędzey konwo kować, niechby to pra­
wo zoftawiło w ręku Króla z Rad§, ■ o ktorey 
niżey, przytomną.

Takim  więc uftanowieniem Seymow, by­
łaby niby nieuftaiąca w Rzpltey Rada, bo tak 
Senat iako y z Rycerfkiego Staru byliby ci nie 
uftanni, którzy naywyżfzą fMadaią Radę y mo­
gą zawfze decydować o wfzyftkim.

..§- XII.
II. Jeżeliby tak Seymy trwały* i M y  Se- 

natorowicy Poffowie wyftarczyli ?
A d 2dum. Tak uftanawiai^c Seymy, pewnie 

oraz uftanowić trzeba,iakim fpofobem y  Senat, 
y Poffowie maią im wyftarczyć.

Naprzód tedy mówmy o Stanie Rycer- 
fkim. Aby z niego na tę prac§ wyftarczyło Po- 
ffow, trzeba ich znacznie liczby przyczynić.

Jednych ieft zdanie, aby po Woiewodz- 
twach we dwoie, we troie, we czworo przy* 
cfcynić Poffow: aleć ich Elekcye, (w tak zna- 
tznych Szlachty w każdym Woiewodziwie 

K2 licz-
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liczbach) zdaia fię zbyt trudne: co to ieft kilku 
dziefigt Poffowr w raz obierać ) prócz iakieyśi 
Jcrzywdzacey nieproporcyi,żeby w tym fyftema, 
W oiewodztwo naprzykfad iedno miafo Poffow 
60. a S^domirfkie pieFWfze y więkfze W dztwo, 
21. Więc infzy byłby fpofob przyczynienia Fo- 
flow, a to z niezmiernym dobrem Rzcplitey, 
y  z ufatwieniem Obrad Seymikówych, to ieft 
zeby tyle było, po wfzyftkich. Woiewodztwach 
Seymikow* ile w W oiewodztwach ieft czyli 
Ziem, czyli Powiatow. A  Powiaty, ile w L i­
twie, iaki ieft naprzykfad Ofzmiańlki, y  infze, 
aby ie podzielić na rnnieyfzych kilka Powia* 
tow, a zatym y ofobnych Seymikow. Każdy 
Powiat czy Ziemia, iak w Mazowieckim, aby 
Jiliafy wfzyftkich ofobnych Urzędników, to ieft 
każdy Powiat y Ziemia fwoich ofobnych Pod­
komorzych, Chorążych, Sędziów, Podfędkow* 
Pifarzow Ziemfkich, Stolnikow, Podftolich* 
Podczafzych, Czerników & c .  Sędziów, Pila-* 
rzoW, Regentów Grodzkich, wfzyftkich przez 
elekcy§,konfirmowan§ przywileiemKrotewfkim: 
iakiekolwiek Urzędy y  tytufy znaydui^ fię w 
W oiewodztwach, w Polfzcze y  w Litwie, obu-* 
dwom Narodom fwoie w tey mierze cale 
zoftawiwfzy. Każda także Ziemia czy Powiat, 
zatym y Seym ik, aby miaf fwego Senatora 
Kafztelana, także przez Elekcy§ y przywileyi 
to na ten czas nie trzeba wątpić o zdolności y  
godności tak obranych z posrzodka fiebie od 
Szlachty Senatorow, T e  tytufy y  Urzędy nic
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tylko zeby zafzczycify więcey Ofob po W oie- 
wodztwach, ale też y na Seymikach wiele by
2 tad lufttu y powagi w ziazdach y  Kadach pu­
blicznych przybyto.

Liczba zaś wchodzących w  każdy ofo- 
bno Scymik daleko raniey('za,iak teraz na Sey­
mikach bywa, y znacznieby ułatwiła Elekcye, 
y  fprawiłaby sforność, y zgodę w Radach.

Prawo opifafoby mieylca Seymikow, tak 
dawne, iako y nowe we wfzyftkich Powiatach 
y  Ziemiach. Co zaś przeciw temu proiektowi 
mowie kto może, że kommunikacya intereflow 
Woiewodztwa byfa by trudna po tylu powia­
tow ych Seymikach: na to odpowiedzieć by fię 
m ogło, że Starfzyżna w Powiecie czy Ziemi 
mogłaby temu remedyować fatwo, przed Sey* 
mikami porozumiewaiąc (ię z infzych Powiatow 
y  Ziem Senatormi y Urzędniki, iakie mogą być 
interefla tego Wdztwa, żeby ie proponować na 
Seymie? to tak wfzyftkie Powiaty wiedzieć po* 
trzeby W dztwa, y  naSeym podawać ie mogą.

Na każdym tedy Seymiku obieranoby 
czterech Poflbw na dwa lata : co by wynioffo 
liczbę na Seymie przefzło fześciu fet Poffow. 
Prócz zaś czterech Poffow, iefzcze każdy Sey- 
mik obierałby dwóch Poffow fitper numer ar ios9 
żeby mieć gotowych, in cafum śmierci ktorego 
Poffa, lub choroby, albo też infzey iakicy ffu- 
fzney y fprawiedliwey przyczyny. Do ktorty 
to Poffow liczby według Powiatów, obligowa­
łoby Prawo y Woiewodztwa Prufkie, aby raz 
ten nieporządek znieść, dla ktorego ofobliwic

Cene-
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Generafy Pruflrie, do tych czas niedochodzą, y  
z  czego nić te Woiewodztwa nie korzyftaią2 z 
Seymy cierpi?.

Zeby zaś odmieniane Seymiki Woicwodztw* 
na Seymiki Ziem y Powiatow, nie przyczyniać 
cale niepotrzebnie liczby Deputatów do T r y ­
b u n a ty  Komifarzow do Tryb: Woylko\v:tych

• więc y tamtych elekeye nic maia być czynione 
na każdym ofobno Seymiku; ale w W oiewcdz- 
twie każdym Powiaty czy Ziemie koleia by fię 

obchodzimy w obieraniu onychże : Pierwfcy
W’Woiewodztwie Powiat obrafby pierwfzych 
czterech Deputatów na dwa lata: drugi Powiat 

po dwuleciech obrafby drugich czterech, ną 
drugie dwa lata: trzeci, czwarty &c: toż famo 
k o le j ’ poki znowu koley do pierwfzego nie- 
wj:oci. Tale fię zawfze cafe W oiewodztwo o- 
beydzie,*a liczba fię Deputatów niepotrzebni® 
nie przyczyni. T oż o .Kommifarzach.

Mówią niektórzy* że każdy z ofobna Po­
wiat czy Ziemia, nic zawfze znaydą czy chcą­
cych fię podje* czy vteż (lubo to bez krzywdy 
prawie mówić fię nie pioże) y  wfzyftkich cą- 
paces, do Pofelftw, Deputaęyi &ę: dopięroż ie- 
fzcze y  dwóch na pofelftwa Jttper numer ar ios. 
Na to odpowiedam, że. tey krzywdy żadney 
Ziem; y  Powiatowi czynić nie trzeba. UfTuga 
publiczna ieft to wielka dyftynkeya: zafzczyt 
ten pociąga każdego dobrze urodzonego : do* 
pieroż kiedy, (nie iak teraz) Seymy zawfze

<j
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d? dochodzić, y uffuga Oyczyznie nic będzie, 
(iak ieft teraz) daremna. Do tego nie ze fwey 
tylko Ziemi czy Powiatu, ale y zin fzych  nie- 
chay być mogą obrani czy PofTowie, czy De­
putaci: kiedy to wfzyfcy wiedzieć będą, to fię 
y  Konkurrenci ciągnąć do mieyfc takich będą, 
gdzie (ię mogą fpódziewać łatwości. Prócz te­
g o , niech nie będzie żadna exkluzya tych, co 
byli Poflami, lub Deputatami, niech mogą być 
y  na drugie dwa y na dalfze tata konfirmowani, 
ieżli (obie tego*życzą, a pewnie znaydą fię y  
tacy. Lecz y co niżey iefzcze mówić będzie­
my, ułatwi tę trudność.

Liczba ta obranych koło y przefzfo {zej­
ściu fet Poffow, afiekuruie naprzód, iak fię tyle 
razy mowiło, Pluralitatem Oyczyznie y od po* 
ftronnych, od Domowych, y od Dworfkich 
korrupcyi,która niepodobna fię ftaic względem 
tak wielkiey liczby.

T a ż  W ielka Poffow liczba, ułatwia tę tru­
dność aby na dwóch letnie Seymy wy ftarczy li. 
W olno bowiem kiedy zechcą niech będzie y 
wfzyftkim czterem Poflom z każdego Seymiku 
iechać na każdy Seym, y  tym lepicy uczynią, 
kiedy wfzyfcy czterech na Seym każdy poiadą, 
y znaydzie fię pewnie wielu takich, którzy to 
ochotnie uczynię.

Ale prawo niechby nie obligowało* tylko 
żeby dwóch naymniey koniocznie na każdy 
Seym ftawiło fię Poffow. PofTowie zaś czterech 
na dwa lata obrani, niechby tak opifani byli,

że
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że nayprzod wolno na każdy Seym wfzyftkim 
czterem iechać, co tym lepiey dla Rzplity zro­
bią; ale żeby z mch pierwsi dwóch na Seymj 
pierwfzego roku, a drugich dwóch na Seym/ 
drugiego roku koniecznie fię ftawili: dozwala­
n e  iednak dla ich domowych konweniencyi# 
że ieżeli mog3 tlę między fob§ inaczey, (ale ze 
wfzelk§ pewnością) ukartować, to im to wolno 
będzie, byle Rzplita we dwóch Poffach me 
miafa zawodu ; za który,- ten według praw 
de ncgligentibus ojficium fitum y  pod kar3 inca- 

pacitatis do wfzyftkich Urzędów y  funkcyi, na 
Jat dziefięć, odpowiedzieć powinien w Sądach 
Ziemlkich od Marfzafka Seymikowego czy in* 
fzego Szlachcica pozwany, któryby byf przy­
czyn § żeby dwóch Poffow 2 Powiatu czy Zic« 
mi Jego nieznaydowało fię narSeymie.

Nie mafz zaś, zdaie fię, żadnego ufzczerb? 
Icu Rzplitey, chociażby, prócz kompletu po 
dwóch z każdego Seymiku, więcey nieznaydo- 
wało fię Poffow, bo y to znaczna ieft liczba. 
W idziemy że y  w tak dobrze rz§dzacey fię 
Rzplitey Weneckiey, gdzie koło pułtrzecia ty­
siąca Szlachty mai$ moc ^chodzenia w W iel­
ka Radę, y  do tego obligowani fa, bywa w niey 
po kilku fet,lub koło tyśi^ca, a za rzadką rzecz 
rachuia, kiedy kofo puftóra tyłi§ca znalazfoby 
fię przytomnych.

Lubo zaś Łubinfki Biflcup Płocki lprawie- 
dliwie narzeka, że u nas nikt darmo nic chce być 
snotJinytn, nib tylko zakupiony ni&hceJiuiyć Oj*

ezy*
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czyznie: wfiyfiy nadgrody, nikt pracy nieJJakd: nie 
% miłości flara Jię o Oyczyznp, ale tylko iak cudze- 
mu Kratowi kaidy chcę fłuiyć miemnym amyjłan 
y  wiarą. (1.)

Jednakże bądź co chce, kiedy taki wiek, 
potrzeba więc mieć wzgląd na expenfę PofTow: 
zatym każdy Powiat, czy Ziemia, prawem po* 
winny by być obligowane, aby fpofobem iaki 
fię zda każdemu Seymikowi golpodarlkiemu 
naylepfzym y naypewnieyfzym niezawodnie 
naznaczymy każdemu fwoiemu Poffowi pewn$ 
rocznę penfy§, ktorąby nieuchybnie każdy zc 
czterech biał przez dwa lata,albo ich, kiedyby 
do nich przyfzło, fubfiituti: nic nad to ; tyleż 
przecie, ( uftańowiwizy mocno legem (nmptua- 
fiam na Poffow) żeby każdy m ógł mieć miern§ 
na mieyfcu Ofoby y koni fwoich fułtentacyę: 
ile że w Miaftach, niefzczęśliwe na Golpoda- 
rzow ex Ojpcio, powinny by być koniecznie 
znietione,uczyniwizy pod dozorem Marfzałkow 
W ielkich, pomiern? taxę Domow,według Ulic 
y  w yg0 ;̂ a tey taxę co lat cztery now§ ukła­
dać taryfę*

Ktoby z Poffow dla choroby fwey funkcyi 
wypełnić nie mógł, miał by dać znać zaraz 
w cześnie Marfzałkowi Seymow emu, y  Mar-

fzałko-
( 1 )  N em o gratis probusefle v u lt, nemo n ifi 

em ptus Patria; nayarc operam , omncsjprjcmium,la- 
borcm  nullus exp ctit: non amore R em publ: fuam  
proinde curant> fed u ta lien am , racrccnaria fide $  
aeim o, Łnbińjki ad Annum  xó22«
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fzafkowi przefzfego Seymiku.aby ten oznaynuf 

fibftituto czy fuper numcrarię,który w tym przy­
padku Pofełfkf funkcy§ zaftapić Jtoniecznie 
powinien,

T o  iuź więc Poffow byfoby cale dofyć Jo 
proponowanego Seymow dwóch letnich.S//?ćw<*. 
Senatorow także mamy dofyć, Bifkupow, Mi- 
niftrow, Woiewodow, Kafztelanow wyżfzych, 
y niżfzych, y  iefzcze z kreacy§ nowych Ka­
fztelanow po wfzyftkich Powiatach y  Zie­
miach: więc liczba Senatorow d obm b y dwóch 
fet przenioffa. A ieżeli tyleż w okofo, iak u nas, 
w wyżfzey Parlamentu Angielfkiego Izbie, po 
nafzemu mówiąc* Senatorow , do ich Parlamen­
tów wyftarcz§, ieżeii w Szwecyi 16. tylko Se­
natorow do Rady prawie nieuftauney od roku, 
do roku mog^ wyftarczyć, toć y  u nas befpie- 
cznie przefzfo dwcch fet wyftarczę. Niechby 
prawo opifafo, iak fię koniecznie Senatorowie 
pod oftrzeżonemi w dawnych prawach rygorami 
na Seymach y Radach publicznych znaydować 
m a j, toby zamiafl dwoienia Woiewodow w 
każdym Woiewodztwie (co Kśiażka gfofu 
W olnego radzi, Tit: Senatorowie) ci fauii iak 
teraz f§ Woiewodowie y  Kafztelanowie wyż­
si y  niżsi wyffarczyli na wfzyftko.

Nie ieft to tak rzecz koniecznie iftotna, 
aby Senatorowie Łażdego Woiewodztwa iak 
Poffowie z każdego Woiewodztwa, wfzyfcy by- 
Ii na każdym Seymie nieuchybnie przytomni, 
bo Senatorowie Rady na caiy Kray doży­

wotnie
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wotnlc, a Poflbwie na czas-ofobno z  każdego 
Woiewodztwa obrani, y każdy reprezentować 
fwoie Woiewodztwo* y iego de&ieria powi­
nien. W ięc mógłby być opifany porządek, 
którzy, iednego roku, którzy drugiego roku. 
Senatorowie, koniecznie do Seymow'y infzych 
Bad naywyżfzych być mai  ̂przytomni: a ieżeii 
ochotę y czas mai§ wfzyfcy, to wfzyfcy.

Mamy w Konftytucyach tyle razy wielką 
liczbę naznaczonych na rożne obiekta Kom- 
miflarzow. T o ć  nakfztaft tego na każdym 
Seymie oftatnim,Roku ‘drugiego Kroi y  Senat 
przed zamknięciem Seymu, mog^ ułożyć Re- 
geftr Senatorow,na połowę podzieliwfzy Senat, 
którzy na przyfzłe dwa lata pierwfzego, a kto- 
xzy drugiego roku powinni fię koniecznie na 
Seymy ftawić y  być przywi^zanemi do Rad 
Seymowych y Całorocznych: czego za iadng 
ciężkość Senatorowie mieć nie powinni, gdyż 
kiedy konkuruj oSenatorfkie Krzeffa, pokazu* 
ią że o Oyczyznie chćę radzić y  Rzplity ffużyć 
fwemi Radami,'nie że famey prożney ze fwych 
krzeleł y purpur fzukaią dyftynkcyi.

Jeżeliby zaś podzielony tylko na dwoie,to 
ieft, na dwa lata Senat iefzcze fię zdał komu 
bardzo obłożony prac$, ponieważ każdy Sena­
tor rokby tylko miał wakacyi, a drugi rok 
pracy: to daymy zel>y z nowo kreowanemi 
Kafztelanami było vrfzyfikich Senatorow 240. 
więc po i2eśćdziefij§t Senatorów mogliby 
być naznaczeni ńa rok ieden do Seymow y

Rad
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Rad,to tak,co czwarty rok na każdego Senatora 
przylzfaby roczna koley y dopieroż mnieyby 
było każdemu ciężkości. A  daymy y po $ow 
Senatorow na rok, to y tak Senat byłby w do- 
fyć pięknym komplecie na mieyfcu naywyż- 
fzey Rady,.

Ponieważ zaś rożne fą y między Senato* 
rami talenty, y  naturalnie nienaywięcey ta­
kich ktorzyby mieli naywiekfzą reputacy§ 
wfzelkich dofkonafości, to do Króla y Senatu 
przytomnego należeć będzie, tak ria każdy rok 
podzielić Senat, wybieraiąc po 50. czyli 60. 
Senatorow na rok, żeby zawfze zn&ydowali fię 
między drugiemi ci, ktorzyby byli więkfzego 
w Rzplitey kredytu, 2 Biflkupow, Woiewodow, 
Kafztelanow. & c.

Na mieyfce tudzież zmarłych naznaczo* 
nych przez dwa lata Senatorow, Kroi y  Senat 
naznaczaliby zawfze dziefi§ciu fitpęrnumerariost 
a w przypadku śmierci ktorego z naznaczo* 
nych do Senatu,Kanclerz Koronny z woli Kro- 
lewlkiey, wokowafby do Senatu tego cx fuper* 
mmerariis , ktory ma mieyfce czy zmarłego, 
czy chorego zaft§pić, czyli też y  tego Senatora, 
któryby prawdziwi y fprawiedliwa racy? exku- 
20wał fię Krolowisże ziachaę niemoże, byleby 
to wcześnie uczynił.

Naoftatek bardzo godnego Senatora Jez­
dnego myśl, za co by fię komu nie zdała * że 
tęd§c tyle bardzo godnych, rozumnych, y dy- 
tfyngwowanych ludzi między Urzędnikami Ko-

rpnncmi



rcnnneml y  Litewlkiemi, aby tych Kroi z rad§ 
Senatu, mogf dobrze zażyć na zaftąpienie (kie­
dy by jSubjiitutus na fam początek Seymu nie 
ziachaf) nie przytomnego Senatora, a to dla 
tego, żeby zawlze Ofoby znaydowafy fię w 
Radzie Naywyżfzey Senatorlkiey, rok od roku 
w należytym y raz na zawfze przez prawo u- 
ftanowionym piąciudziefiąt, czy fzelciudzie- 
fiąt, czy więcey Rad Senatorfkich komplecie. 
Urzędnicy Koronni y Litewfcy czyż nie la do 
Rady? a toby niezmiernie ufatwifo przcrze*' 
czony nai każdy rok Senatu przytomnego 
Komplet.

Gdzie y to uftanowić by mogfo, aby 
ci, ktorzyby dla choroby ,'czy nieprzytomności 
Senatora, lub Jego opoznienia, mieyfce onegoż 
zaftępować poczęli,nie przeftawali zafiadać pod 
czas cafego Seymu, czy Rady tegoroczney, 
cboćby Senator (którego mieyfce ieft zaftąpio- 
ne) przyiechaf,bo by fię inaczey mafo kto pod- 
ią{ być Subftytutem czyim do niepewnego cza­
fu: a Senator tenże, który nierychfo przybył", 
albo by byf, dla wiily dowiedzioney, na ten 
raz ofadzony na karę, przez naznaczonych na 
ten koniec od Króla kilku Senatorowi alboby y 
m ogf zafiadać oraz z Subftytutem fwoim, ieże- 
liby fię fprawiedliwą opoznienia przyczyny 
m ogf wywieść.

Urzędnikowie za i  takby być mogli do za- 
ftępowania za nieprzytomnych Seriatorow przy 
brani, że kiedyby Senator czy Subftytut, który

ieft
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ieft miedzy naznaczoncmi, nic przybył na 
dzień otwarcia Seymu,to nazaiutrz rano, pięciu 
pierwfzych krzcfTami Senatorow świeckich 
przytomnych, prawem obowiązani by byli, aby 
Urzędnika obrać Koronnego za Koron; Litew- 
(kiego, za Litewfkiego Senatora: Pierwfzy Se­
nator dwóch by Kandydatów podał, a drudzy 
wfzyfcy zgodnie by go, czy Pluratifate obrali. 
Który tak obrany po (kończonym tym Seymie, 
nic miałby iuż żadnego prawa do zafiadania. 
w Senacie. Siedzieliby zaś Urzędnicy po Ka- 
fztelanach Mnieyfzycb.

Nie wchodzę dla nie przedłużania w obie­
lę cye przeciwko temu o Urzędnikach próiekco* 
wi; podobno ta by była znacznieyfza : na co 
mięlzać nie Senatorow z Senatorami, nie przy- 
(ięgłych z  przyfięgfymi ) z mięfzanic było by 
iakieś między Senarein, y Stanem Rycerfkim: 
dyftynkcya zniefiona: Urzędnicy Koronni do- 
pierożby fię do Senatu nie fpiefzyli & c .  Odpo­
wiadam: Mięfzania y  zamięfzania żadnego nic 
widać, gdyż przez to Urzędnicy nie zoftaliby 
Senatorami, na czas tylko do zaft^pienia Sena­
tora zażyci: prawa by żadnego do Senatu nie 
mieli, tylko na ten naznaczony czas: byliby E* 
ąuejiris Orditiis iak fg, tylko zażyci na zaftąpie- 
nie do czafu Senatora: Senat by to nie fzpeciło, 
a Or<tini Bąueftri byłoby zaizczytem , y o- 
wfzem iakimśi związkiem ufności, między Sta­
nami. Bez przyfięgi zaś może być poczciwym 
w radzie. Atoli mogliby y na ten raz przyfięgę

wypeł-
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wypełnić. Aleć naoftacek nikt fię nie upicia 
przy tym, może to y niedoyrzała m yśl: tylko 
fię'tym kontem kładzie, żeby pokazać, że kom­
plet Rady Senatorfkiey może być utrzymany y 
przez tę fubftytucyą bez ktorey gdy fię obey- 
dzie,tym lepiey. Byle fię w tym ufpokoić, żeby 
na ulługi publiczne y njeprzeftanne Rady, Se­
natorow nie dofyć być miało.

T o  prawo Subftytucyi przynaglałoby za- 
wfze Senatorów, aby na czas zieżdzali, a ile że, 
nie dowiodłtzy fłufzney racyi opoznienia, mo' 
gliby być na karę iak fię wyżey rzekło of^dze- 
ni. Abfentes zaś bez opowiedzenia fię Królo­
wi; 'in- curfu Seymu być by powinni przez Infty- 
gatora Koron: lub Litew: do przerzeczonego 
$$du Senatorow kilku od Króla naznaczonych, 
pozw ani, bez ktorego rygoru nic po prawach.

T o  iuż y  tu pokazało fię iawnie ie  y z 
Senatu na codwoletnie Seymy y na nieuftanne 
Rady wyftarczyłoby befpiecznie. Z  tym za- 
wfze dodatkiem w prawic, że prócz naznaczo­
nych na rok Senatorow każdemu Senatorowi 
cale wolno ieft przyiechać, kiedy zechce, y  do 
Senatu fuojure wchodzić.

S- xiii.
III. Przyczyniw(ly tak liczbę Senatorow 

y  Pofiow, iak icb Jzby Senatorfkay 
Pofeljka obcym $ ? ile z  Arbitrami ?

Ad itium. Odpowieda fię nayprzod o Arbi*
trach.
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trach. Jeżeli co zacieśnia Izby Pofelfką y Sena- 
torfką, to iedni Arbitrowie: bo to pewna, że 
by/oby dofyć mieyfca w obudwoch Jzbsch, 
gdyby w nie nikt więcey niewchodzif, tylko ci 
fami, co do Rady należą. Dla tey tedy famey 
racyi gdyby infzych nie było, że cale zacie­
śnia ią y  zabieraią mieyfca radzącym, powinno- 
by fie obeyść bez Arbitrów. Atoli kiedy mo- 
gfoby (ię wfzyftkiemu dogodzić, tym lepiey. 
W ięc tak w Izbie Pófellkiey iako y Senator­
lkiey zoftawić Prawem cale Jzby, famym do 
Rady wchodzącym, tak,żeby fię niegodziło ni­
gdzie w cafey Ubie, żadnemu iakieyżekolwiek 
dyftynkcyi Arbitrowi, ani przed Seflyą, ani pod 
czas, ani po Ikończoney zaraz SefTyi nigdy pod 
żadną racyą, lubiakimkolwiek ptetextem wcho 
dzić. Jednym ffowem, żeby te dwie Izby były  
iak SacroSatifta Conclawa,nikomu nigdy, tylko 
famym Senatorom y Poffom wolne: pod karami 
na każdego innego iako Perturbatoris Confilio«' 
rum Publtcorum.

Ganki zaś z ofobnemi cale nie przez Izby 
weyściami,aby mogły być wobudwoch Izbach 
na Arbitrów, kiorzyby wyraźne na to pozwo­
lenie mieli: to ieft: aby iak w Anglii kiedy któ­
ry Pofeł lub Senator chce tę przyiazn Arbitro­
wi któremu uczynić, żeby mógł mieć mieyfce 
na gankach, to żeby go prezentował Marfzał- 
kowi Seymowemu, a do Izby Senatorfkicy Gan­
ków Marfzałkowi Wielkiemu: żeby więc Mar- 
fzałek Seymowy niemogł inaczey pozwolić ża-



Rad Ndcyonalnyth 161
dnego mieyfca na ganku, tylko z doniefienitmt 
całey Izbie, że ten Jegomość N .N ; albo ći Jch- 
Mość N .N . uprafzaią o pozwolenie mieyfca na 
gankach, y dopiero za wiadomością Izby, aby 
Marfzałek dał kartkę ze fwą pieczęcią y pod- 
pifcm Arbitrowi, z wyrażeniem tćg o  Imienia y  
ptzezwifka któremu pozwala, y ta kartka żeby 
Nużyła niby za pafzport Arbitrowi, na ten ie- 
den Seym, ktorg w  famym wniściu ma zawfzc 
pokazać naznaczonym od Marlzałka przy tako* 
■wych wniśeiach ludziom, bez takowey kartki 
żeby nikt nie m ógł być Arbitrem: z tyto wyra* 
z'nym w prawie dołożeniem, że kiedy by Mar-, 
łzafkowi Seymowernu y Jzbie zdawało fię iak§ 
Radę czynić femotis Arbitris: aby Marfzałek z  
konfenfem Izby‘dziś na iutro, albo y na wię- 
cey dni, lub rano na poobiedzie, głośno dekla­
rował, że przyfzła Seflya czyli Seflye będą fię 
odprawować fłtnoiis Arbitris; y na ten czas bez 
żadney nikogo excepcyi nikt fię z  Arbitrów na 
gankach znaydować niepowinien, lecz wniście 
do ganków ma być zamknięte.

Takowe uftanowienie, wieleby przynioffo 
pożytku, ale też dwa w fzczegulności. żeby fię 
motłoch ludu między Arbitrami nicm ieścił, 
tylko fame względu godnieyfze Ofoby** powto- 
re żeby do tumultów ile takich, waruy Boże, 
iaki był na oftatnim Seymie przy iść nie mogło 
w Jzbie, odłączywfzyod niey zupełnie Arbi­
trów^ żadney kommunikaeyi nie zoftawiwfzy. 
Prócz tego zaś oczywifta przeftronność y wy- 

L  go*
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góda w Izbach na famycli Radzęczych,łatwość 
do widzenia fiebie, y  fłuchania między radz§- 
cemi y  Marfzałkiem, ufpokoienie wieczne w 
Jzbach fali, niepotrzebnego gminu, z którym 
fię teraz przez połowy prawie Seflyi mufz§ 
Marlzałkowie paflować, y fetnych innych od­
dalenie nieprzyftóyności. Uftałyby fzepty do 
ufzow Pofelfkich. Poflbwie wftawaliby, kiedy 
trzeba y zafiadaliby łatwo: ale naybardziey to 
oczywifta rzecz ieft, żeby Pluralitas nigdy ca­
le  być rachowana nie mogła, gdyby między 
Pofłami w Izbie, czy w Senacie mieścili fię Ar- 
bitrowie: wieczne y nieuniknione nigdy byłoby 
zamiefzanie.

Ławy na ten czas,zwężywfzy trochę Are- 
cw,albo plac frzodkowy,mogłyby cztermię lub 
pięcia w około rzędami iść w Izbie Pofelfkiey, 
trzy równe, czwarta trochę, pięta trochę wyż- 
fza. Na co ma dofkonałe planty wielki w 
fwey fztuce, celny, y roziędny Architekt JMć 
Pan Oberlzteleytnant Fontana. A  ten fam w 
prowadzony powierzchowny w Izby porządek, 
b y łb y  nieomylnym początkiem pożądanego w  
Radach porzędku, y  wiele dla Oyczyzny do­
brego.

Z e  zaś dobrych dawnych zwyczaiow 
trzymać fię należy, excypowałoby prawo, że w 
famey Senatorlkiey Jzbie fami pr&cise Urzędni­
cy Koronni y Litewfcy zwyczayne koło Tronu 
mieliby mieyice, ale żeby nikt, ktokolwiek

niema
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nic ma prawdziwego Urzędu Koronnego lub 
Litewflciego, ani z Duchownych, ani z Woy* 
fkowych, ani z żadney kondycyi y  naygo- 
dnipyfzych ludzi, pod nich nie m ógł fię pod- 
fzywać, pod żadnym pretextem czy racy3, aby 
Jzby od Tronu nie zacieśniać, fub p&tta in Per* 
turbatores Confiliorum Publicorum.

W  Senacie mnieyfzych iak teraz K rzefef 
mogłoby być dwoma rzędami, kiedy by tego 
hyfa potrzeba, a za krzeffami dwoifte fawy na 
fomych Poffpw. Zdaie fię żeby nic zdrożnego 
nie byfo, aby zoftawiwfzy, na Miniftrow,\y tym 
mieyfcu iak teraz £§ zawfze pierwfz^ lini§, mo- 
g fy  być, w tyle Miniftrow, fawy na Poffow.

W idzi fię tedy że takowy W Jzbach u« 
czyniwfzy porządek, wyftarczyfy by wygodnie 
mieyfca, na pomiefzczenie wfzyftkich Senaćo- 
row y Poffow.

§. XIV.
I V .  M ię d zy  Seymem a Seymem> ta k i hyc 

by m ogU  Ńaywyżfia nhuffĄ nna R a ­
da > i  akie Iey powinności ? t ik u  moc ?

Ad Ą.tum. Lubo deliberacya y decyzya o 
wfzyftkich dobra publicznego tykai$cych fię, 
intereflach, dopieroż o walnych y głównych, 
należy do ‘trzech Stanów Zgrom adzoney Rzpli- 
tęy# y lu|fe przfcz dożywotnich Senatorow, y  
przez Poflow z Marfzałkiem lwoim co dwaJa- 

L  2 ta, na
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ta, na cale dwa lata obranych, y zawfze trwa­
jących ieft gotowość nieuftaiącey Rady, y za­
wfze niby trwającego Seymu, że go dwa, trzy, 
y więcey razy, w przeciągu każdych dwóch 
Jat konwokować można, a każdy konwokowa- 
ny Seym, trwać może poty, poki, potrzeba wy­
ciąga; atoli te Seymy naktztaft Parlamentów 
Angielfkich, (kiedy nic więcey na nich tak 
wiełkiey importancyi do radzeniaby nieftarczy-
lo ,) gdy mogą być limitowane do kilku,mniey 
czy więcey miefięcy, iftotnie potrzebna rzecz 
ieft, aby y w tym czafu interftHtum, nie przefta- 
wafa aktualna Rada, y  naywyzfza Rzplirey ca- 
fey reprezentacya,

W  Szwecyi,gdzie Seymy co trzech letnie 
fą, (ktofą iednak Kroi z Senatem gdyby tego 
potrzebę widzieli,mogą prędzey konwokować;) 
w przeciągu czafu między Seymem a Seymem 
Senat z Królem ieft naywyżfza Rzplitey repre­
zentacya, y nieuftannie decyduiąca Rada. T ey  
Rady taka ieft obfzcrna y  wielka we wfzyft- 
kim moc, że cokolwiek w Pańftwie, w iakim- 
kolwiek czy naywiękfzym czy mnieyfzym, czy • 
wewnętrznym, czy poftronnym Intereflie po- 
trzebuie rezolucyi y oftatniey decyzyi, to ta 
Rada wfzyftko a wfzyftko, kiedy fię iey zda 
potrzeba, nie czekaiąc Seymu, rezolwuie, de­
cyduie y kończy: z tą tylko nieodbita y iftotn§ 
kondycyą, że Senatorowie Rad, zdań, wotow, 
y Sentencyi (woich, w Protokufach na każdey 
Seflyi zapifanych, Seyrnowi przyfzfemu pilny



dać powinni y o d d aj rachunek, gdy Stanom 
Zgromadzonym też Protokuły do examinowa- 
nia produkuj. Tam  fię Stany inform uj o 
przyczynachpro &  contra danych w każdym 
Interellie, y widzg, dla czego iaka rezolucya 
W2ięta, y decyzya uczyniona: co wfzyftko Sta­
ny approbu j ,  lub też Senatorom, według praw 
u nich opifanych, co by im fię nie zdało,, (co 
zbyt fię rzadko trafia) naganę d a j. Tak Rze- 
plita Szwedzka y po Seyntie flcończon-ym, nic 
ieft nigdy bez nay wyżfzey Rady y decyzyi.

W  Anglii, iakośmy wyżey widzieli, przy 
Królu famym ze fwoim Minifterium, między 
Parlamentem a Parlamentem, takaż ieft nay- 
wyżfza Rada, y  zupełna o wfzyftkim tak w 
Kroleftwa iako y w zachodzących z poftronne­
mi łntereflach moc y decyzya: tylko Minifteri- 
um Parlamentowi przyfzłemu za wfzyftko od­
powiedzieć powinno.

Prócz reprezentacyi naywyżfzey w ka­
żdym Pańftwie, zawfze bezprzeftannie potrzc- 
bney, prócz Rady, rezolucyi, y decyzyi w rze- 
cźach między Seymem a Seymem przychodzą­
cych, ile które do Seymu odwlec by fię nie mo- 
g ły x równie potrzebney; iefzcze potrzebna ieft 
taka władza w Rzplitey, ktoraby prawa y rze­
czy na Seymach uftanowione przez powinność 
fwoię utrzymywała, przy pilnowała, d o gjd ała , 
y  do exekucyi lkutecznie przyprowadzała mię­
dzy Seymem a Seymem: aby na naftępujcych 
Seymach Stany Rzplitey mogły być informo­

wane
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wane, czy przefzłych y oftatniego Seymu u- 
ftawy wykonane fa,lub dla czego nie wyktfna- 
n~. T a  naypierwfza ftraż y  władza exekucyi 
między Seyniem a Seymem należy w Anglii do 
KroJa cum Minifterio, a w Szwecyi do Senatu.

Jdzie więc o to, żeby y w nafzey Rzplity 
opatrzyły Jey Stany takę między Seymem a 
Seymem Radę, okryślonę, opifanę, y  ograniczo­
ną, iak Gę nayrozfędniey zdawść będzie, Radę 
nie żadnę miara legislauvam9 ale cylko executt- 
*vam praw, iako o ty m niżey będzie, Radę ie­
dnak aby w niey była y nieuftanna Rzplity re- 
prezentacya y moc takich intereflow decyd®- 
wania,tak wewnętrznych iako y zewnętrznych, 
które fię codziennie, y  niezliczone trafiaj y  
mnożę, a które bez ufzczerbku y fzkody żadn§ 
miarę niemogły by być odwleczone do Seymu; 
(bo które być powinny, y mogę być odłożo­
ne do Seymu, to takowe Rada ta byłaby cale o- 
bowięzana odeffać do Seymu) Naoftatek aby 
w niey znaydowała fię władza, y powinność, 
przyprowadzania do fkutku, tak oftatniego, ia­
ko y przefzłych Seymow, ICorłftycucye y de* 
cyzye.

T a  zaś Rada, aby równie iak Senat 
Szwecyi, y  iak Minifterium w Anglii, prawem 
obowięzana była, do iak naywiernieyfzego ze 
yrlzyftkicgo na Seymie naftępuięcym rachunku, 
y do produkowania przed zgromadzonemi Sta­
nami Twoich iak naywierniey y naypilniey fpi- 
fanych, autentycznych, kaidey S.eflyi Pio to ku-



ibw , z wyrażeniem daney Rady od każdego z. 
ofobna w tę Radę wchodzącego.

Nayprzod tedy trzeba uftanowić wiele 
Ofob, które Ofoby, iak długo każda w tę Ra­
dę maia wchodzić ) kto y kiedy, ma ie na­
znaczać ?

Niechay nazwani będ§ po dawnemu Re­
zydenci, do boku Krolewflriego, tyl§ dawnemi 
obwarowani prawami, ale Rada ich żeby lepiey 
y  (kuteczniey dla Rzplitey uftanowiona była. 
Naypierwey żeby byli ći Rezydenci, y z Sena­
tu, y z Rycerlkiegó Stanu, bo bez trzech Sta­
nów takowa Rada aby była pożyteczna Oyczy- 
znie, być cale nie może.

Gdy niżey do podziału tey Rady przyi- 
dziemy, da fię widzieć, że prócz Xięeia Pry- 
mafa, trzeba aby przynaymniey dwunaftu Sena* 
torow, to ięft po czterech z każdey Prowincyi, 
a PofTow 24. to ieft po ośmiu z każdey Prowin­
cyi naznaczeni byli. Tudzież Miniftrowie 
W ielcy Koronni y Litewfcy, Marfzałek W ielki 
ieden Koronnny, drugi Litewfki, także Kan­
clerze y Podlkarbiowie W ielcy, (o Podkan­
clerzych, Marfzałkach Nadw: £5*c ' będzie po­
ty m.) A  dwóch Senatorow Pr&fides Tribunalis 
Belłici, iednęgo z Poliki, drugiego z L itw y, 
do tych należałoby przydać, według podziała 
Rady, (o którym niżey) gdyż Hetm&ni W oy- 
fkiem Kommendui$cy nie mogliby być przy* 
wiązani do tey Rady. Ofob tedy wfzyftkich z  
Senatorow, Miniftrow, y Poffow, byłoby w tey  
Radzie 45. Ofoby
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Ofoby te nayzręczniey by były  nazna­

czane do tey Rady co dwa lata, na pierwfzego 
roku pod now§, Lalką Seymie pierwfzym, w o- 
ftatnich Seymu SefTyach, a to na każde przyfzłe 
dwa lata. Senatorowie od Króla z przytomnym 
Senatem, Ofoby z Rycerfkjcgo Stanu ód Jzby 
Pofelfkiey naznaczani by byli, Miniftrowie zaś* 
tuigore fiti MmifUrii wchodzili by w tę Radę.

Król by naznaczył” trzech Senatorow ze 
trzech Prowincyi, Bifkupa y Mioiftra które o 
przydawfzy, aby ći piaciu z konfenfem Krolęw- 
Ikim ułożyli regefir Rezydentów Senatorow 
do boku, aby ich Krolowi podali, a Kroi by 
ich w Senacie deklarował.

W  Pofelfkiey zaś Jzbie.,Marfzafek Pofcliki 
z pierwfzemi trzema, trzech Prowincyi Poffami, 
aby także Pofłow na Rezydentów do boku re« 
geftr ułożył: potym zęby każdy był.fwoiey tyl­
ko Prowincyi Poflom W Izb e od Marfzałka 
proponowany, a Poffowie każdey Prowincyi 
w lzyfcy, aby proponowanego każdego z ofo- 
bna, albo przez placet approbowali, albo przez 
Plurahtatcm obierali: a Marfzałek żeby infzego 
proponował, na mieyfce tego, ktorego by Pro- 
wincyi Pofłowie obrać nie chcieli.

A że na dwa lata trzeba Senatorow y  Po- 
ffow do Rezydencyi, więc y Senatorowie na 
drugi rok drudzy dwunaftu, y  Poffowie na dru­
gi rok drudzy 24. byliby zaraz po Senatorach 
y  Poffach na pierwfzy rok naznaczonych, no­
minowani, naznaczeni, y  obierani. Którzy ie-

żeliby



zeliby także między fobą, dla włafnyeh domo­
wych przyczyn, inaczey ukartować fię chcieli 
y  pomieniać na roki, żeby im wolno to by io , 
byle bez zawodu żadnego uffugi publiczney, 
pod kar? w prawach wyrażona na abfentuiących 
fię od Rezydencyit temu winną, któryby b y ł 
przyczyną zawodu. O co każdy ma być po­
zwany y fad^ony, iak niżey.

Ze zaś mogą być y racye choroby, śmier­
ci, lub infze cale prawe , dla których w prze­
ciągu dwóch lat mogfby być, czy Senator czy 
Pofef legitime ahfens, to trzeba, aby tak w Sena­
cie Supermmerarit pięcnaftu przynaymaiey 
Senatorow, iako y w Jzbie trzydzieftu przynay- 
mniey ze Szlacheckiego Stanu wybrani y  nomi­
nowani byli, na zaftępowanie mieyfca nieprzy­
tomnych.

Zeby zaś tym bardzicy ułatwić liczbę Re­
zydentów 45 na rok, mogliby Senacorowie iak 
wyżey naznaczeni do układania liczby Rezyden 
to w z Senatu, y ichfupplentitim . kłaść z kon- 
fenfem Krolewfkim w liczbę fubftytuowanych 
na -mieyfcu ffufznie nie przytomnych Senato­
row, tak Senatorow infzych, iako y Urzędni­
ków Koronnych y Litewfkich, którzy bardzo 
dobrze mogą wpotrzebie zaftępować Senatorow.

Marfzałek tudzież Seymowy,z pierwfzemi 
trzema z Prowincyi Poflami, fpifuiąc regeftr 
Rezydentów y juppltntium za nich z Rycerlkie- 
go Stanu, może kłaść tak na Rezydencye, iakó 
y na fubftytucy$ za nieprzytomnych, nie tylko

Poifow
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Poffow, ale też y innych nieobranych na Pofel- 
ftwo przez te dwa lata, choć nieprzytomnych* 
godnych po Woiewodztwach Urzędników y 
Ziemian,y ich proponować Jżbierbo za cożby za­
cni gdzieżkolwiek Ziemianie prócz Poffow,nic 
mogli być Rezydentami, ile gdyby ich Jzba Po- 
felfka wyznaczyła , która ma niewątpliwą 
moc tego czynienia/’ C i zaś Rezydenci wfzyfcy 
iako maię zafiadaćna Seymafch między Poffami 
fw ych Woi^wodztw dla informowania Izby w 
intereflach, (iak niżey będzie) tak prawo ufta- 
nowiłoby,że Rezydenci wfzyfcy naznaczeni od 
Izby Pofelfkiey, czyli ich Subftituti, mai  ̂ za- 
fiadac na Seymach aquojure z Poffami, w czym 
nikomu krzywda fię nie dzieie,bo choćby niekto 
rzy z nie Poffow na rezydency^ naznaczeni by­
li, to iuż ich Izba Pofelflca obiera, y  do zafiada- 
nia na Seymie prawem autoryzuie, a to dla o- 
świecenia Izby w InterefTach, iak fię rzekłp, y  
ielzcze fię o tym mówić będzie.

Jeżeliby zaś z Poffow famych, można ła­
two wybrać Rezydentów, to na ten czas należy 
Poffow preferować nad nie Poffow po W oie­
wodztwach. T o ć  tym fpofobem dwunaftu z 
Senatu, a 24. z Szlacheckiego Stanu co rok na 
Rezydentów wynaleść, nic niepodobnego nie- 
mafz.

Każdy zaś niemogfcy być przytomny czy 
Senator, czy Szlachcic Rezydent u boku, po­
winien ile można nay wcześniey dać znać lifto- 
wnie Kanclerzowi W . Koronnemu, czy z L i­

tw y



twy Litewfkiemu, aby ci z woli Krolewfkiey 
infzego wokowali. Rozumie fię, że przynay- 
mniey trzema Miefiacami przed terminem lo­
bie do rezydowania naznaczonym, ktoby nie- 
m ogł być na powinności, oftrzedz Kanclerza 
powinien, y dać fprawiedliwe racye, a komen­
tować fię w o j  Krolewlka, iak§ mu Kanclerz 
od Króla doniefie. Choroby zaś nagłey przy­
padek gdy Kanclerzowi doniefiony będzie, łub 
czyiey śmierci, to da znać Subftituto. A  kto­
by zaniedbał, y przyiechać na mieyfce Rady, 
y oftrzedz wcześnie, że być ze fprawiedliwey 
przyczyny nie może, ma być pozwany do S3- 
du, to ieft bez zwłok niepotrzebnych , infzego 
forum nie fzuka j c ,  aby Marfzałek Koronny 
czy Litewlki, według Prowincyi nieprzytomne­
go, przez Inftygatorow kazał go pozwać, y ze 
cztermia Rezydentami Szlacheckiego Stanu, po 
iednym ze czterech Iżb Rezydentów, iak niżey 
będzie, przez Prezydentów wyznaczonemx,y de- 
wfivam Sentcntiam z Marfzałkiem maiacemi, 
P litr alitate jd z i ł  de negligentia Ojficii, y  o nie- 
poffufzeńftwo prawu: pod kara VoL.ll. pag 830. 
naznaczona.

Ponieważ zaś w tym Siftema Rady y Sey­
mow, Pofelftw dwóch letnich, y rezydencyi, 
tak Senatorow iak Szlachty, bardzoby wicie 
cierpieć mufiała fprawiedliwość, z wielką krzy­
wdę partykularnych prawo z kim ma jc y c h , 
gd yby fulpenfy, iakie teraz f§, ex quo Senator  ̂
ex quo Pofeł,ć\v quo Rezydent, & c .  miały miey-

. fce,
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Tce, co w tym fiftepia niepodobna ieft, bo by 
wielu nigdy fî  nie mogli docz&kać Tprawiedli- 
wości z rapyi czy preiextu TuTpens: więc pra­
wo rozf§dne zkaflowałoby wfzyftkie takie Tu- 
TpenTy na zawfze, ale raczey poftanowiło by 
tak, że czyli Senator, czyli Pofef, czyli Rezy­
dent ad latus maifcy w Tedach ktorychkolwiek 
odpowiedać, czy ze Twego Aktoratu mieć fpra- 
wę, aby od Seymu, czyli Rezydencyi dyfpen- 
fowany był1, byle to rzetelna y fumienna byfa 
racya, a na Jego mieyfce exJupcrnumerariis od 
Króla będzie wokowany.

Albo iedy Senator, Pofef, Rezydent ieft 
przytomny na Seymie, czyli Rezydencyi ?,albo 
nie / Jeżeli przytomny niech da konwinkui^ce 
racye przed S^dem MarTzafkowfkim, z przerze- 
czonemi Poffami. Jeżeli nie przytomny ? niech 
przez Plenipotenta przed tymże Sjdem, da do­
wody y niewątpliwe przyczyny- z należyte- 
mi dokumentami, że musi fwoiey Tprawy pil­
nować.

Zeby zaś kto z naznaczonych Serratorow, 
P flow, Rezydentów, za pretext nie brał ab- 
fentowania fię od powinności Twoich, że ma 
fprawę, temu zabiegaiąc, niech prawo takitgo 
obowiężę, aby /kończywfzy Tprawę odfiedżiaf 
czas Rezydencyi, czyli PoTelftwa, czyli Sęna- 
torflri, za inTzego, gdy mu znać dadzą.

Jeżeliby fię zaś y' potym ad cujusws in/łan* 
tiam pokazało, ze Tprawy pretext w Tądach da­
ny, byf nierzetelny, S$d ma dekretem deklaro­

wać



wać c<mvi5łum, że ieft nćgłigens Ojficii y  żc nie­
rzetelnie y fromótnie uczynif, prócz kar pra­
wami opifanych.

Lecz cożkolwiefc bądź, znosnieyfze były­
by nierzetelności ęzyieżkolwiek, kto by fię ab- 
fentówaf Ojficio pod pretextem fpraw Two­
ich, niżeli fufpenfy akkordowane in Officio bę­
dącym: które gdy fkallbwane na zawize będą z 
infzego fubftytucyą, na mieyfce nieprzytomne-

fo ob legalitatem fprawy, to biegu ani potrze- 
ney fprawiedliwości, ani uffug publicznych 

nic nie zatamuie.
Rada ta ze czterdzieftu piąciu złożona, (a 

po 45. na ieden y na drugi rok obrana na‘Sey­
mie każdym pierw fzym, pierwfzego roku, pod 
każdą nową lalką.) zaczynałaby naftępować na 
mieyfce przefzłey Rady, po Ikończonym pod 
nowym Marfzałkiem Seymie pierwfzym pier- 
wfzego roku: po (kończeniu drugiego Seymu 
drudzy nowi Rezydenci 45. zaraz by na przc- 
fzforocznych mieyfce naftapili, y trwaliby iak 
fię rzekło, aż do (kończenia znowu pierwfzego 
pod nowym Marfzałkiem Seymu • y  tak za* 
wfze na daley.

Komu fię ciężka zdaie całoroczna dla Oy- 
czyzny praca, niech fobie przypomni więcey 
niż całoroczną, bo pięć Kwartałów trwaiąc§ 
Deputatów do Trybunału funkcyą, toć y tu 
nic nowego, żeby y inśi Oyczyzny Synowie na 
infzey Rzpltey ufltidze rok wy trwali. Jeżeli w 
Trybunałach dyfpenfuią fię łatwo od uffug pu­

blicznych
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blicznych pięć kwartałowych, to ieft bezpra­
wie y nierząd, lecz fą y tacy, a częfto y z 
mnłeyfzych foTtun, którzy fię nie dyfpenfuią y  
lepfzy daią przykład.

Atoli gdy prawo naznacza- Super numer ari. 
os Rezydentów, na zaftąpienie fłufzne przyczy­
ny maiących, toć dawfzy iłufzną y rzetelną 
Krolowi czy Sądowi przyczynę, iedni raz dru­
dzy drugi raz mogliby uprosić Subftitutos: ale 
nigdy nie dyfpenfować fię, iak w Anarchii pro> 
pria authoritałe od powinności, y bez zoftavyie- 
nia infzego Rezydenta, żeby zawfze był kom- 
piet. Mogłoby y to prawo dołożyć, że któby 
fobie nie życzył być powtornie prędzey nazna­
czonym na rezydencyą, aby niemogł, byę do 
niey zażytynf, aż za trzy lata popierwfzey- 
fkończoney.

A  naoftacek, ieżeli zdała by fię ta dłu- 
gość roku tąk ciężka, to Rzplita mogłaby du­
plikować liczbę, to ieft zamiaft 45, naznaczyć 
90 Rezydentów na rok pierwfzy, y  drugich 90 
na rok drugi, aby fię co puł roka' Iuzować mo­
gli, a komplet żeby zawfze był 45.

Niemafz zaś na co farkać ogolnie, że Stan 
Szlachecki tak częftemi powinnościami obcią- 
żon będzie: iakżebow iem ) chcemy aby do­
bra rada była ) chcemy aby Stan Szlachecki 
iak powinien we wfzyftko wchodził ? a fun- 
kcyi nie zechce fię nikomu ? Trudno ma Rze- 
plita obcych ludzi, czy kogo do Rady zaży­
wać, ale Szlachty. Stan Szlachecki powinien
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być zawfze in motu, aby nie o roli tylko y fta* 
dzie myślał, powinien applikować fię do pozna-* 
nia, y  Iłużenia Rzpticey: W yżfze iakieś fertty- 
menta Szlachecka Krew, niżeli koło kętow do­
mowych dobrze urodzonym infpirować powin* 
na: ieft dofyć czafu y do domowych fpraw, y  
fpofobow ich opędzania: Szlachcic nie o nich 
tylko,ale y o całey Oyczyznie mieć pieczę po­
winien, gdyż kiedy będzie dobrze Oyczyznie,. 
to iemu tym lepiey.

W ftyd zaś y hańba zeby w tak wielkiey 
liczbie Senatorow y Szlachty w krain, nie zna­
lazło fię co rok 45, do roczney dla Oyczyzny 
pracy.

§• X V .  
Kontynuacya o Radzie Rezydentów.

OPifawfzy iuż tak prawem liczbę, komplet, 
fpofob obierania, y czas Rezydentów,da- 

ley prawo powinnoby opifać ich cel, powinno­
ści, podział, y  co do nich należy,co nie należy.

Od podziału zaczniymy. Wfiylłkich Pań/im 
tak wielowładnych tako1 y wolnych rząd, ( Mowi 
Kroi TMśc StanifTaw w Głofie, Wolnym 'Ttt: 
Miniftri Status) zawijł na czterech pryncypalnych 
częśęiach, tak dalece, że niemafś żadney takiey 
materyi, ktoraby fię mogła agitować w którymkol­
wiek Pańflwie, żeby fię do iedney z nich nie miała 
regulować. Ten czworaki rozdział\ dzieli fię pod 
tytułem %Q)oyny, Skarbu, Sprawiedliwości, y Po- 
rzędku generalnego, iak go zowiq polities. Nie­

wiernie
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wiernie do ktorey z tych czterech części przy­
ucza Inter ej Ja z pojironntmi Potencyami, bo o 
tych traktowanie nie zdaie fię ścisłe należeć 
ani do W oyny, ani do Skarbu, ani do Sprawie­
dliwości, ani do Porządku Generalnego. W ol­
no będzie Rzplitey Intereffa te z obcemi Dwo­
rami, albo do ktoreykolwiek z przerzeczonych 
czterech części, czyli iak zowia Departamen­
tów przydać, naprzykład ad politiem do Porzą­
dku generalnego, albo ze wfzyftkich czterech 
Departamentów, Senatorow y Miniltrow ośmiu 
wyznaczyć do Konferencyi z Poftronnemi Mi- 
niftrami: o czym niżey.

My tu więc dzielmy czterdzieftu piąciu 
Rezydentów na części cztery, Sprawiedliwości, 
Politiei albo porzfdku generalnego, Skarbu, y 
W oyny; a ten oftatni Departament za Trybu­
nał Radomlki. Daymy po iedenaftu Rezyden­
tów do każdey -części, to ieft po trzech Sena­
torow, po dwóch Miniflrow, y po fześciu Po- 
ITow, co uczyni 44. Rezydentów, Xi$żęciu 
Prymafowi we wfzyftkich mieyfce zoftawui^c.

Ze zaś tak Senatorom iako y Poffom byli­
by naznaczeni Supernutnerarii, iako fię wyżey 
rzekfo, do zaftąpienia na mieyfce czy zmar­
łych , czy chorych, czy dla cale fprawiedliwey 
przyczyny przytomnemi być niemogacych: toż 
więc famo trzeba opatrzyć y dla Miniftrow: 
W ięc Marfzafkowie Nadworni, Podkańclerzo* 
wie, y Podfkarbiowie Nadworni, iako Miniftro? 
wie mog| fię ukartować z "Wielkiemi Marfza£

kami,



kami, Podfkarbiemi, y  Kanclerzami, który z 
nich według (pofobnieyfżego im czafu maią fię 
znaydować przytomni w fwoich Departamen­
tach, byle zawfzc czy W ielcy, czy Nadworni 
Koronni y W* Xięftwa Litt: Marfzafkowie, toż 
famo Kanclerze, czy Podkanclerzowie, W ielcy 
takie czy Nadworni Podflcarbiowie, znaydowa- 
li fię przytomni w komplecie iedenaftu w ka­
żdym Departamencie.

Jako zaś Marfzałkowie Nadworni dopiero 
Fiokil 1569. otrzymali mieyfce w Senacie, tak 
y Podfkarbim Nadwornym z tey potrzeby mo- 
ie  go dać łatwo Rzplita, żeby y  oni równie by­
li Miniftri Senatorti Ordints.

Ze zaś Miniftrow, to ieft W ielkich Mar* 
fzafkow, W ielkich Kanclerzow, y W ielkich 
PodHcarbich Kor: y  W . X. Lit. po dwóch do 
iednego Departamentu biorąc, y do tychże De­
partamentów na ich mieyfce, aby fię luzować 
mogli, po dwóch Podkanclerzych, Marfzafkow 
Nadwornych, y Podfkarbich Nadwornych, wy- 
znaczaiąc, toc z tych przerzeczonych dopiero 
M in iftrow , trzy tylko Departamenty, to ieft 
Sprawiedliwości,Porządku,y Skarbu,mieć mogą 
fwoich Pacis Miniftrow, a czwarty Departament 
W oyny, z tychże Miniftrow mieć żadnego nie- 
może, iako iuż zabawnych w infzych trzech 
przerzeczonych Departamentach.

Daymy bowiem żc Marfzałkowje Wielcy 
dwoćh. Koron: y Lit. lub aa ich mieyfcu Mar* 
fzafkow Nadwornych dwóch, należeliby do 

M części
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części Departamentu Porządku Generalnego Po- 
litieiy żeby Kanclerzowie W ielcy Koron: y Lit, 
czy na ich mieyfcu Podkanclerzowie należeli 
do drugiego Departamentu Sprawiedliwości, że­
by Podfkarbiowie W ielcy, Kor: y Lit. czy na 
ich mieyfcu Podfkarbiowie Nadworni należeli 
do trzeciego Departamentu Skarbu, to więc ia- 
wna,żeMiniftrowP^c;; do cz war tego De­
partamentu, z przerzeczonych nieftarczy : za. 
tym trzeba aby ich Rzplita poftanowiła.

Urzędy zaś W ielkie Hetmańfkie, iak iię 
wyżey namieniło* nie mog§ bydz żadn^ iniarf 
przykute do tak regularney Rezydencyi y Rady, 
bo czy to podobna Woyfkami rządzącym tak 
bydz przywiązanemi do mieyfca ? Przeto tedy 
iak fię wyżey rzekfo, naylepiey aby Rzplita na­
znaczyła ofobnych zawfze dwóch z PolOci y  
L itw y Mmiftrow Conjilti Bellici czy Trybunału 
W oyfkowego, z Urzędników lub Senatorow 
(prócz dwunaftu Senatorow na Rezydencyę na­
znaczonych) y drugich dwOch także z Senato­
row,czy ex Equejiri Ordme, niby Namieftnikow 
tegoż Conjtlti^ahy fię y ci mfcgli luzować w po­
trzebie,^ żeby y w tym czwartym Departamen­
cie Woyny, byli iak w infzych fwoi -czterech 
Pacis Miniftrowie:, y komplet zawfze iedenaftu; 
a ći Miniftri Confil: Bell. mieniliby fię co z. lata..

Szlo by teraz o tych którzy maią prezy- 
dować w tych, czterech częściach Rady czy 
Departamentach. Jako to o precedencye za- 
wizc ieft iakaś trudność; widzieliśmy, ie  w

Holan-



Hollandyi w podobney Radzie co tydzień infzy 
prezyduie, co raz z infzey,2 fiedmiu Prowincyi 
Deputat, y przeto między Prowincyami y  ich 
Deputatami żadney niemafz utarczki. Podo­
bnego coś mogłoby y tu być uftanowione, aby
2 Senatorow y Miniftrow, których wfzyftkich 
w każdym Departamencie ieft pi§ciu, co ty-> 
dzień infzy prezydowaf.

Zeby zaś ani o pierwfż^, arii o żadn§ pre- 
żydency§ dyfkwizycyi nie było, niechby1 pięć 
kartek zwinione były* równe; czpery próżne, 
iedna tylko z temi ffowy Pr&fidens Septimana , 
komu fię doftanie, ten tego tygodnia prezydo- 
wać będzie; na dragi tydzień w y je  z liczby 
kartek przefzło tygodniowego Prezydenta, y  
2eby tylko były  trzy próżne, czwarta z prze- 
rzeczonym napifem kartka. W  trzeci tydzień 
trzy kartki, dwie próżne, iedna z napifem: w 
czwarty tydzień dwie k artk i, iedna próżna 
druga z napifem : to ieft żeby ci nie ciągnęli, 
którzy iuż na tey kolei Prezydentami byli* Pią­
tego tygodnia prezydował by ten, ktocy ie* 
fzcze nie prezydował. Takaż koley Prezyden* 
cyi przez kartki Ha drugie y na dalfzfc pięć co 
raz Niedziel.

Naturalnie Miniftrowie każdy w fwoim 
Departamencie, C z y  prezyduia* czy nie prezy- 
d u j ,  w ię ce j mieć będ$ do czynienia, niż insi, 
ale to nic nie przefzkadza,ażeby y insi Senato« 
rowie prezydować niemogli,y tym iednym /po- 
iobem kontroweriye fię ufpokoig.

M z  §. X V L
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l  XVI.
Kontynuacja o Radzie Rezydentom.

MOwmy iuź teraz, o czym te cztery części 
Rady, mai§ radzić )

Ja tu generalnie naprzód to tylko mówię, 
ze trzeba, aby Rzplita, na Seymie wyznaczyła 
kilku rozumnych, y Interefla Jey znai^cych 
godnych Ludzi, aby oni też Interefla, potrze­
by publiczne, y materye do radzenia,pilnie fpi- 
fali, one na cztery części wedfug czterech De­
partamentów rozfgdnie podzielili, a Rzplita 
żeby ie każdey części tey Rady zlecifa, y  de 
niey przywiazaia.

Mog§ być y takie potrzeby, gdzieby fię 
wfzyftkie te cztery Jzby fchodzić y radzić 
miafy, iako naprzykfad w okoliczności iakiey 
o przyfpiefzenie Seymu: to w podobnych okka- 
zyach, wfzyftkich czterech części zoczenie, 
dependowałoby od Króla, z Rad;§ Xięcia Pry- 
mafa, y czterech aktualnych Prezydentów.

Do konferowania także z Cudzoziemfkie- 
mi Poffami, Kroi wyznaczyłby zfeaidego De­
partamentu po iednym Senatorze, czy Mini- 
ftrze, y po iednym z Rycerfkiego Stanu Rezy­
dencie, którzy ośmiu, nie' z iednym tylko Po- 
fTem obcym, ale y ze wfzyftkiemi iednemi Bo 
drugich traktowaliby, o czym by potrzeba 
przyfzfa.

Ja w podziaf żaden materyi do tey Rady
należf-



należących tu mniey potrzebnie nie wchodząc, 
nie które tylko materye y potrzeby które do 
tey- Rady należeć maia, ogolnie namieniam.

Rada ta będzie pilnować, przeftrzegać, y  
odwracać, aby co fię niedziało przeciw Sey- 
mowym Konftytucyom, Prawom Koronnym y  
W . Xięftwa Litt, lub z.krzywdą od poftron- 
nych: y ten iey naycelnieyfzy cel będzie.

Senatorowie tedy y Urzędnicy, y Z a­
cni Ziemianie po Woiewodztwach będący, 
widząc iak§ potrzebę publiczną, donieśliby ią 
zawfze czy liftowme, czyli przez Poflańcow do 
tey Rady: to ieft zmiarkowawfzy do ktorey 
Rady części, czy do fprawiedliwośći, czy do 
porządku generalnego, czy do (karbu, czy dó 
W oyny ta potrzeba którą donofzą ściąga fię,do 
tey części Rady Prezydenta, czy Senatora, czy 
Ziemianina pi&Hby. A choćby też y Jnterefs 
przez omyłkę nie do tego Rady Departamentu 
należał, do ktorego by fię któ z Woiewodztwa 
adrefsował, tp na mieyfcu Rady łatwo Gę po- 
ft rzeże, y  Intereis, tey Rady części, do ktorey 
należy, oddany będzie.

Lecz rzecze kto : to każdy z każdego 
Woiewodztwa zażyie Imienia publicznego, y 
nim fię pokrywfzy, może takie tzeczy pifać y 
donosić, które nie fą czy rzetelne, czy potrze­
bne. Odpowiadam: to nay mniey Iza rzecz że 
kto co próżnie, lub nierzetelnie doniefie: roz  ̂
fądni ludzie zmiarkuią to łatwo, y odrzucą. 
Kio zaś cojerio y potrzebnego pilać będzie, to

zażyie
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zażyie na to kredytu, żeby go poparli, akkre* 
dytówanych y godnieyfzych w Wojewódz­
twie, Zitm i, lub Powiecie ludzi. Zażyie y  po­
wagi S.eymiku, kiedy ten w fwoim terminie 
przyidzie. Jakoż ofobli wie Rycerftwo na Sey- 
mikach zgromadzone znaydę takie InterelTa* 
które tey Radzie kommunikować będ§, aby al­
bo zfemu iakiemu zabieżeć, albo co dobrego* 
potrzebnego, y pożytecznego uczynię.

Rezydenci tudzież,prócz takowych z W o- 
iewodztw relaęyi, gdy obaczę żeby fię na co u 
Dworu prawom y  całości Rzplity przeciwnego 
bez wiedzy Króla zanosiło,, albo waruy Dożę, 
ftać miało, to tn a j donieść y reprezentować 
Panu, od tego Departamentu Ra*dy, do którego 
rzecz ta należy, ktor§ Majeftatowi trzeba do* 
nieść. Go ma być czyniono zawfze z Departa* 
mentu Rezydentów Rad|, którzy zawfze albo 
zgodnie,albo przez Pluralitatem^mieliby dwóch, 
na to z między fiebie wyznaczać do doniefie* 
nia Maieftatowi co potrzeba; a Pan ^d flufzno* 
ści y  fprawiedliwości tego, co mu z refpektem 
reprezentowano będzie, nieodbieży.

Jle razy ite wątpliwość iaka u Dworu zayść 
może, czyli co ieft według prawa, czy przeciw 
prawu} Kroi JMość raczyłby takowe wątpliwo­
ści y  okkurrencye zawfze kazać proponować 
temu Departamentowi Rady, do ktorego rzecz, 
o ktor? idzie, należy : na co fumienne zdania 
Rezydenci dać ma czy zgodnie czyli Plurali•

18% §. XVI. Proiekt Siftematis
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iałc, one w protokuł wpifać, y ftarać Hę, żeby 
iadna rezolucya przeciw prawu ode Dworu 
niewychodziła.

Rada ta niewdai^c fię nigdy w żadn? ko- 
gnicy§ Trybunalfkich ani infzych fiibfelliorum 
Dekretów, o Korrupcye tylko Sędziów była­
by włafne Forum; a zaś o zdradzi ećtwa y  
machinacye przeciw Rzpltey, y Crimina 'UJi 
Majefiatts, według'praw dawnych należały by 
do Seymow. K&rwicki, Kroi JMość Stanifław, 
y wielu godnych w Rzpltey Ludzi, rozumieia 
y życzą, żeby fię obefzfo bez KommifTyi Ra- 
domiki'ey, ktoraby tu w' Departament W oyny 

.według nich wcielona być mogła, S|dy po- 
graniczne tu by fię regulowały, y rapporty czy­
niły. Atfeflorlkie S§dy tu by fię w iednym De­
partamencie' mieścHy.

T a  Rada miała by piecz,aby wakanfe iak 
nayfprawiedliwiey dylponowane były według 
praw, y wfzyftkie ptzywilęie aby ze fprawic- 
dHwościf wychodziły.

T a  Rada wglądałaby w expenfy publiczne,, 
ktoreby indijpenfabiliter były potrzebne: w ad- 
miniftracyg mennicy,Ceł,wybieranie podatkow1 
przez Seymy naznaczonych.

Do tey Rady należałoby ftaranie, aby a- 
g rykultura  naybardziey w Pańflwie kwitne- 
ła, ńa ktorey utrzymywanie y przyczynienie 
Rzplta wiele może znaleść fpofebow. T u  by 
należała protekeya handlów y Ipofoby ich 
rozprzeftrzeniania.' T u  protekeye Manufaktur

y rze-
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y tzemiąft, tu opatrzenie y ubefpieczenie nfr 
wigacyi, tu Minerałów Ziemnych odkrycie y 
tym rze- zy podobne.

T u  Kontrakty Jkarbowey plus offerecye. Tu 
doyrżenie W oylkowego Kompletu y regura:- 
cey płacy, tu zabieżenie krzywdom od Ludii 
Woyfkowych.

T u  edukacya młodzi jak nayleplzym fpo- 
fobem. Tu Poffowie do Króla y Rzephty Cu* 
dzoziemfcy, do naznaczonego Departamentu 
wfzyftkie czyniliby pjopozycye y memorya- 
' ly : tu do fwego Departamentu odzywaliby fię 
ftzpltey do poftronnych Dworów Poffowie^e 
wfzyftkich tam z niemi zachodzących Jnteref- 
iach, y zt^dby dyrekcy§ brali.

T u  by była Rada przytomna .na wfzelkie 
nagłe y mebefpieczne na Oyczyznę czy na Jey 
granicę przypadki.

Jednym ffowem, ta Rada ftarafaby fię we 
wfz^ftkim, tak w domowych iako w poftron- 
rycn  intereflach,#? quid detrimentiRejpublica pa- 
tiatur. Czytay 'Rozdział de Minijiris Status pag. 
6 6 . w Głojie ‘Wolnymr  gdzie obaęzyfz czego 
ten rozf^dny. W ielki, y Oyczyznę kochai^cy 
Polityk życzy, ze by Juryjdykcya Mini/iron/ była. 
Oyczyznte zbawienna, y takie prekattcye*-wziąsć 
należy, żeby iey nie była fikodłiwa : czego cały 
na tym zakłada grunt, aby były cztery Con[ilia 
MtniJierialia,do których uftanawlenia ten Pro-, 
iekc d$ży, y  które gdyby Rzplta uftanowiła ,

to by



toby w nich (iako mowi Kroi JMość Staniffaw) 
Minifier perjonaiiter nieśmiai prwaricart.

Bardzo dobrze także tenże Pan w infzym 
mieyfcu oftrzega, że prawo, ktoteby te cztery 
części Rady ftanowifo między Seymem, a Scy- 
mem, mocnoby zaraz obwarować powinno, żc 
do tey Rady nienależy nic nowego ftanowić, 
co naymniey legem fipiaty ale że tylko do niey 
należy, przypilnować exekucyi uftanowionych 
praw y zwyczaiow: a takim tylko rzeczom, y 
izkodom.publicznym zabiegać, którym nie- 
odwłocznie zabieżeć potrzeba.

Przeto nic pótrzebnieyfzego kiedyby do 
■takiey Rady uftanowienia przyfzfo, iako żeby 
wfzyftkie te Cztery części Rady, jniafy fwoie 
iak naypilniey y  naywierniey fpifane każdey 
SeiTyi Protókuiy, gdzieby co Seffya, y materya, 
.0 ktorey fię na niey traktowano,y oraz Rady y 
zdania każdego w ten Departament wchodz§- 
ccgo, y refuhata Rady były notowane, z prze- 
zwifkami- tych, którzy Rady iakie dawali. W  
które Protokufy dzifieyfza zapifana cafa Sef- 
f y a , aby na przyfzfey Seflyi przeczy tana była, 
y  podpifana od Prezydenta,y pierwfzego Rezy­
denta Stanu Szlacheckiego w Izbie. Mpwy tak­
że czy głofy w walnieyfzych Materyach mem- 
brorum każdego Departamentu, aby byfy przez 
kop if z wfafney jęki podpifem od wotui§cych 
w Ąktach tegoż Departamentu zł’ożone;tudzicż 
Memory afy, Lifty, y co fię kolwiek na piśmie 
do traktowanego 1 ntere(Tu ftofuie:ponie\vaż ;o

wfzyftko
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wfzyftko ma być produkowane na Seymie, na­
znaczonym z Senatu y z koła Rycerfkiego, ia» 
ko niżey będzie, do examinowania Protokułow; 
Deputatom.

Pokaże fię więc z Protokułow c^yli ta Ra­
da nie wkroczyła w czym w SeymOw powagę 
y  moc, y w to zawfze Izba Pofelfka pilnie wey- 
zry, aby fię w tey Radzie nad Sferę Jey nic nie 
działo, prócz iak fię rzekłp exekucyi praw, 
prócz opatrzenia takich tylko Intereflow y po­
trzeb, ktoreby być odłożone żadną miarą do 
Seymu bez ufzczerbku Rzplty niemogły; prócz 
dozoru Mintfteriorumjrocz wynaydowania fpo- 
fobow do zakwitnienia Miaft, W łości, dobr 
całego Kroleftwa: modo CęttJitUfao, gdzie rzecz 
do całego należy Seymu, (co każdemu w Oy- 
czyznie zrodzonemu wiadomo)a modo decift<vo w 
takich rzeczach które fię bez Seymu obeyść po­
winny. W  Podatki zaś żadne by naymnieyfze, 
y  cobykolwiek znaczyło cień iakiey Kontry- 
bucyi lub ciężar pieniężny, lub raki na kogo­
kolwiek,aby fię tegó nigdy ta Rada nieważyłai

Prawda że w Szwecyi Kroi z Senatem ma 
moc między Seymem a Seymem wfzyftkich by 
naywiękfzych Intereflow, byle potrzebnych y  
pożytecznych Kroleftw, decydowania : prócz 
iednak podatkow: ale tam Seym yco trzech le­
tnie , tu zaś by były. corocznie y może 
częftfze.

Co zaś ta Rada na cztery części rozłożo­
na, może y  powinna zawfze naylepfzego, nay-

poży-



pożytecznieyfzego y naypotrzebnieyfzego dla 
Oyczyzny czynić, ieft to, żeby każdy Depar-r 
tament gotował1 na każdy przyfzły Seym, co 
lnu ma podać do Rady: a to lepfza ieft, niż In- 
ftrukcye w tyczących fię całey Rzplty Inte­
resach od Ziem y Powiatow fpifywane; do któ­
rych Inftrukcyi, iaka tam Rada wpływa, iaka 
wiadomość Intereflow wewnętrznych, y  po- 
ftronnych, kto ie pifze, kiedy fię pifz^, gdzie 

• (ię pifzf, y  iak fię pifzę, iako w nie tyle rzeczy 
wchodzi, o których fię y  nieśniło Seymikom, 
iako nigdy im nie czytane, iako pełne nic- 
dolkonałości, a częfto y dziwaćiw, to dobrze 
wfzyfcy wiemy. Departamenty zaś wfzyftkie 
Cztery iepiey by nad tym pracowały, co Sta­
nom Rzplity zgromadzonym do deliberowania 
proponować.

Przed Seymćm więc wfzyftkie cztery czę­
ści Rady , wyfadżiłyby z  między fiebie po ie- 
dnemu, czy dwóch pracowitych y  nayrozu* 
mnieyfzych ludzi, aby ći podane z każdego 
Departamentu do Rady y  decyzyi na Seym pro 
pozycye, pewnym pod liczbami ułożyli po- 
rz^dkiemyzacząwfzy od naygfowniey fzych ma­
teryi, k.tory Summaryufz propozycyi do Rad 
Seymowyćh nagotowany, z podpifem czterech 
Prezydentów y  czterech pierwfzych Rezyden­
tów ze-Szlacheckiego Stanu ftwierdzony,byfby 
znowu podpilany od Xięcia Prymafa,y od nowo 
obranego Maifzafka Seymowego,czyli, trzyma­
jącego Lalkę przez przeciąg dwóch lat: według

ktorego
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ktorego Summaryufzu Marfisałęk Seymotfy po­
dawałby do Rady w Izbie Pofelfkiey, według 
porządku ułożonego z autentycznego Summa- 
ryufzu, Propozycye,iednfc po drugich, nie czy­
niąc nowey, poki. fię iedna niefkończy. T eż 
fame nie infze byłyby Propozycye od Tronu z 
przerzeczonego Summaryufzu czytane,przykła­
dem Szwecyi gdzie Propozycye od Tronu 
Senac układa.

Aże tu iuż mufzę y co przydać, że deftdc- 
ria Ziem y Powiatow y partykularnych Ofob, 
fpoieczności,Miaft, y Miafteczek & c:  które ka­
żdy może mieć do Seymu, powinny by być na 
ofobnym Summaryufzu fpifane* na co by Mar­
fzałek Seymowy mógł dziewięciu Poffow z 
Prowincyi z początku Seymu naznaczyć,aby do 
nich wfzyfcy.poda wali takowe defideria, a oni 
źeby. ie ułożyli, y z Marfzałkiem Seymowym 
podpifalwchoć mniey więcey w Miefi^c po Sey- 
mie zaczętym. Z  tego więc Summaryufzu były  
by wfzyftkie takie pomnieyfze interefla propo­
nowane Seymowi przez Marfzałka. T o  fię tu 
wcifnęło, (aby drugi raz o tym nie mowie,)  
z okazyi porządku przez Rezydentów czynie­
nia między .materyami Seymowemi.

Dalfza uffuga Rzplity pod czas famych 
Seymow, ta by była od czterech Departamen­
tów: że ten Departament z ktoregoby na Sey- 
mie do deliberacyi była wzięta materya, fta- 
rałby fię oświecać onę, ra&ye pro contra,fpo- 
foby ułatwiai^ce, y iwoie zdania kommuniku-

i?c
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iąc Izbom Pofelfkiey y Senatorfldey, przez Re­

zydentów przed Seymem w fwoim Departa* 
mencie zafiadai^cych, ktorzyby iuż lepiey iak 
insi o tey materyi informowani byli. Dla czego 
te ^ztery części Rady z Rezydentów złożoney 
nigdy y podczas Seymow uftawać nie powin­
ny, y owfżem na Seymach miały.by więcejr do 
czynienia.

Poty o celu y końcach Rady z Rezyden- - 
to w u boku Króle wfkiego złożoney. Może* 
ie każdy bez porownania lępiey opifać y 
Rzplity podać.

§. XVIL 
Kontynuacya o Radzie Rezydentów.

JA co iefzcze braknie dodaię. SełTye wfzyft­
kie tey Rady powinny by być zawfze trzy­

mane w Zamku, we czterech pokoiach ofo- 
bnych,zawfze fimotis arbtiris, iako y w Senator- 
fkiey Izbie generalna SefTya wfzyftkich razem 
departaroetow,ieżelibyią kiedy w potrzebieKrol 
konwo kował; Ofobnych zaś Departamentów 
Seflye powinny by być cztery razy w każdy 
tydzień z rana od dziewi$tey: w Poniedziałek, 
W torek, Piątek, y Sobotę, ieżeliby w te dni 
święto nie przefzkodziło,a ?a święto„we Srzodę 
lub we Czwartek. Tydzień w zapufty, dwa ty­
godnie przed y po wielkiey nocy mogłyby 
wakować. Kiedyby nie było co robić na ktorey 
Seflyi, co rzecz fię mniey podobna zdaie, SefTya

iednak
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iednak w naznaczone dni powinna by być nie- 
uchybnie trzymana folwowana y w Protokulc 
zapilana.

Przywiódłby upewniam do przypilnowa­
nia powinności przez prawo nakazany Regeftr 
ofobny w iedney Księdze, w którym by Pilarz 
czy Sekretarz pod czas każdey Seflyi przyto­
mnych po Jmieniu, przezwifku, y  honorze wpi- 
Ty wali; w czymby do wierności obowiązani 
byli , y aby ipacya próżnych między wpifane- 
mi Ofobami nigdzie niezoftawować, ani na bo­
ku nigdy nie wpifywać. Takowe Regeftra 
przytomnych,na każdey Seflyi Rezydentów,na. 
każdey nazaiutrz SefTyi w każdym departamen­
cie czytane być powinny, -a potym produko­
wane by były na Seymić z Protókułami: z któ­
rych Regcftrow Inftygatorowie wybrawTzy Re­
zydentów którzy nie ziechali na powinność, y  
tych którzy będęc na- mieyfcu od dwudzieftil 
abfentowali fię Seflyi,przy naznaczaniu nowych 
Rezydentów czytaliby w Izbie Senatorfkiey ich 
Regeftr, pod tytufem negligentes in Ojficio> y 
niepofTulzni prawu. Ci zaś ktorzyby mieli 
■(TuTznę racya nie ziechania y dyTpenfę na pi- 
śhiie, o ktorę ftarąć iię powinni rękę Marfzał- 
ka W ielkiego podpifanę, albo którzy by na 
mieylćił będęc dla choroby nie bywali na Se(- 
fyach, a na to mieli teftimonium ,podpila'ne rę­
ka w Departamencie Twoim Senatora iednego, 
y  Rezydenta rednego ze Szlacheckiego Stanu, 
byliby od tego uwolnieni Regeftrii; ktorego by
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nie przeftępnego czytania Marfzałek W ielki 
przez fwych Inftygatorow dopominać fię powi­
nien, iakoy Izba u ftebie Pofelfka.

Nie bądźmy zaś nad co delikatni, iak ie- 
Reśmy przyzwyczaieni w tym nierządzie: że 
wfzyftkie wyftępki Szlacheckiemu nafzemu fta* 
nowi dyflymulować według nas należy: Skar- 
żemy fię na nie exekucyą Praw, a z kądże ło  
pochodzi ? tylko z iedney niekarności ?  ?r£- 
wp nawet żadne nie ieft prawem, ieżeli kary na 
przeftępcow nie niesie. Owfzem Izba PofpIIka 
mocnoby w to zawfze wglądać ńa każdym Sey- 
mie powinna, aby te tak łatwe dyfpen/owania 
fię od powinności karać, to by nam wfzyftkiiń 
lepiey było, y Rzplita lepiey flużona by była: 
inaczey, kapmy iak kapiemy.

Każdy Departament ma mieć (woich 
dwóch Sekretarzow czy Pifarzow,których Me­
try kańci, Koronny y Litewfki, maią przyfta- 
wiać, ludzi capaces, Hqueftris czy Cwilis Condi- 
tionis, przyfięgłych, a 'z ktoremi Podfkarbiowie 
W ielcy, ieden dla iednyeh, drugi dla drugich 
czterech, penfye pewne umówią, y  punktual­
nie rok od roku płacić im będą. iako y na in­
fzy ch potrzebnych fkrybentow. Rezydentom 
tudzież Szlacheckiego Stanu Rzplita na pier- 
wfzym Seymie fpofob nieochybnie opatrzy.

Jus proponendi w tey Radzie pi*iy Prezy­
dentach, przy nikim mfzym: boby nigdy za«? 
mief/.ania w propozycyach pozbyć fię inaczey 
nie można, każdyby chciał pierwey fwoie po­

dawać
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dawać: Ą tu należy każdf materyi dó Rady 
wziętf nie porzucać, ani lekko zbywać, ani 
przerywać, pokiey o niey tą raza ieft co tra­
ktować, y albo gdy można (konkludować, albo 
gdy tego potrzeba limitować, y odfożyć, a do­
piero brać inlz§ materyą icdnę po drugiey. 
Prezydentowi tedy, każdy ma powiedzieć, lub 
na piśmie podać, co życzy aby byfo propono­
wano. Jeżeliby przeciwność byfa czy w z jć , 
czy nie brać tey propozycyi ? to, Pluralitas w 
Departamencie niech na to idzie y konkluduie.

Pluralitas w tey Radzie, na co kto o nię 
prosić będzie, odmowiona być niema. A zą* 
wfze z punktu czy rzeczy o ktprę poydzie F/m- 
ralitai■, ma być formowaną kweftya: Ciyli ?

na piśmie iawnenw flowy podana, trzy 
razy czytana,, y  nad ftolikiem zawiefzona: do­
piero na nię iść mai§ Secrcta Sujfragia: naprzy- 
kfad kartki drukowane,rozdane,dwoifte, równe, 
zwinione, z litery A , ajfirmo, z liter? N. pcgo, 
Bt> apęrta Sujfragia, zawfze f§ z wielkf fuhie* 
kcya, y częfto przeciw myśli. Ale pewnie fpo* 
dziewać fię trzeba, że w ludziach wybranych 
y w tak mierney liczbie, daleko wiecey mate­
ryi zgodnie traktowane y kończone będ^.

T a Rezydentów Rada y w niebytnoso? 
Krolewfkiey, y pod czas Jnterregnum (czyi bo­
wiem w nim bez Rady być można>)ma być za-' 
wfze przytomna w Warfzawie, a w niebytnoścr 
Pana, *w przytomności zawfze Xięćia JMći Pry- 
mafa, z zakazem wyraźnym przez prawo, a b y

niczyie
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niczyie z Rezydentów zdanie, lub kartki pd 
Domach rekwirowanc nie były, tylko w fa- 
mey, nigdy Jiantc pede, ale zawfze tn firma dc* 

•bita, zagaioney y odprawowaney Radzie, Kto- 
rey Prezydentowie, mai§ zawize przytomnemu 
Krolowi czynić wfzyftkfego relacye, y  o wfzy- 
ftkim informować Pana: ktorego approbącya 
tak iak w więkfzych Seymowych Radach ieft 
zawfze nieuchybnie potrzebna ; y pod Krolew- 
fkim Imieniem cobykolwiek z tey Rady wycho­
dziło, pod iedn§ wielką lub małę Koronn§ czy 
Litewfk§ Pieczęcią ma wychodzić.

Kroi JMść (kiedy y w którym Departamen* 
cie będzie przytomny, lub y u fiebie będący,) 
raczy zawfzć Pluralitatem fequit czy w każdym 
Departamencie, czy w generalney Seflfyi,kiedy* 
by*do niey w iakich przyfzło trudnościach.

Przy (złe Seymy pożytek tey obaczywfzy 
Rezydentów Rady, infzćmiby ią coraz wzma* 
cniały prawami, ktoreby experyencya dłużfza 
być pokazała zbawienne,y iak zdanie ieft Kró­
la JMti Staniffawa, Senatus Confilioru. zgroma­
dzanie przeftafoby być potrzebne.

S- X V I I I .
V .  J & k *  mogfaby być M arftafka Seymowe- 

go Elekcya ?

Ad  5tum. Znioższy iakb naymocnieyfzym 
rawenu przebrzydłe to, fzkaradne y cienia ro­

zumu w fobie niemalfce bezprawie, głoiow ia- 
N  . kichkol-
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kichkolwiek zabierania , gadania przed Mar- 
fzafka e le k cy i y  tamowania początku iftotne- 
go Rad, d tymże prawem-wyraźnie zakazawfzy 
y  folennie obwarowawizys, żeby nikomu przed 
Marfzafka elekcya, pod iakimżekolwiek pre- 
textem lub racyą, uft w Izbie na żaden gfos 
a6łt<ve, czy pajjive, (iak wymyślono) nie godzi- 
fo fię otwierać; zaraz po pierwfzym wftępie y 
ulokowaniu fię Poffow w Izbie, Marfzafek fta- 
rey Lalki powinienby zagaić, y dwie rzeczy, w 
fwym pierwfzym gfosie obwieścić, to ieft: nay- 
przod Rugi, (o których niżey) a. poty/n immc- 
diate Marfzafka nowego Elekcyą. :

Ta zaś Elekcya nayfatwiey, takby być 
mogfa. W  W igilia Eiekcyi, każdy Pofef wic 
dobrze konkurruiących do lafki. Więc każdy 
Pofef u (iebie w domu, czyli fwoią, czyli cu­
dzą ręką, ma tylko Imię, przezwilko, y honor 
tęgo, kogo Marfzafkiem życzy, w te ffowa na 
kartce napilać, naprzykfad: Jozef N. Podkomo­
rzy Inflantckiy y nic więcey: y każdy Pofef z ta­
ką kartką zapifaną z Imieniem iakim mu fię po­
doba, ma wniść do Izby Pofellkiey.' T e  zki 
kartki żeby byfy, dla nierozeznania ich między 
fobą wfzyftkie równe, to itft arkufz w fzefna- 
ście zfożywfzy, fzefnaftą część na kartkę od­
ciąć: tudzież żeby byfy wfzyftkie w trąbkę zwi- 
nione. Po zagaieniu: Sekretarz Seymowy zaraz- 
by ogfośif: przyfłęputą do Suffragiow dawania na 
Marfśatka Poftowie "Woiewodztwa Krakowjkiegc 
Powiatu N . N . C i więc Poffowie czterech

przy-
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przyft?piliby do ftołu,y w fzufladę iednę duż% 
otwarć? włożyliby fwoie kąrtki. T ym że fpofo- 
bem bez żadnego przerwania wokowani w fzy­
fcy insi Ziem y Powiatow Poffowie fkładaliby 
fwe kartki, pokazui?c wfzyftkim ieieanę kład?-

Po złożeniu wfzyftkich do oftatniego Po­
wiatu Suffragiow,Marfzałek ftarey lalki^ze dwu- 
naft?Afleflbrami,to ieft po 4. z Prowifieyi przy- 
branemi Poflami, publicznie y iawnie przy o- 
czach,wfzyftkich zmiefzawfzy nayprzod w fzu- 
fladzie otwartey wfzyftkie kartki, wyimował- 
by żadn? miac? nie po dwie* ale zawfze po ie- 
dney tylko kartce: tę rozwin?wfzy przeczytał­
by głośno, y ta kartka każda ma przeyść przez 
ręce wfzyftkich AfiM orow, a oftatni w kolei 
AflefloT ma włożyć każd? , w drug? prożn§ 
fzufladę.

Sekretarz Seymowy y  wfzyfcy Aflefloro- 
wie a przynaymniey fześciu mai? Ipifywać fuf- 
fragia: to ieft: zaraz na fcx ternie ofobnym na- 
pifać Imię y przezwilko przeczytane z kartki, 
y  tak znowu kiedy infze Imię y przezwilko z 
Jcartki, będzie czytane, trzeba go napifać na 
ofobnym arkufzu czy fexterńie, iako też y  
frfzyftkie inne, ktoreby nowe z kartek czytały 
fię Imiona y przezwiflca,mai? być pifane każde 
(na fwoich ofobnych arkufzach,) z liczb?: to 
ieft, przeczytawfzy pierwfz^ kartkę która na 
Marfzałka proponuie v.g. Jozefa Nakwajkiego  ̂
napifać na fexternie ofobnym tak: JoztfH a- 
kwajki. 1. ieżeli druga na tegoż kartka, toż na- 

N  2 pifać
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pifać famo: Jozef Nakwafkt: 2. ieżeli trzecia: 
napifać Joz: Nakwajki 3. Daymy infza kartka 
proponuie Jana Paca: to go pifać. na drugim 
festernie:^/* Pac: 1. Jan Pac 2. Jan Pac. S Ĵan 
Pac 4 . £5Tc: y tak daley, y tak pod każdym in- 
fzym Kandydatem z kartki przeczy taney nomi­
nowanym J  mię iego,y liczbę w otujcego pifać.

Jeżeliby fię przez czyi§ zią wiarę pokaza­
ły  dwie kartki razem zwinione, iakiemiżkol- 
wiek Jmiony zapifane, to takowe k&rtki obie- 
dwie Marfzafek pokazawfzy wfzyftkim, ma ze­
drzeć, y pod Stoł wrzucić, y  żadna z nich nie- 
powinna być nic warta: tak wfzyfcy ftrzedz fię 
będą tym niegodziwym fpofobem tracić fwoic 
Suffragia. Gdy fię fkoriczy czytanie do ofta- 
tmey Kartki, to te fame Ńumert I/2.3.4.5:6 .& c .  
50. 51. & c:  iói. £Tc: 136. & c :  na wfzyftkich 
arkufzach czy fexternach pod Jmionami Kan­
dydatów tyleż razy proponowanych podpifa- 
ne, pokażą łatwo Suffragtorum liczbę ; y ten 
Ittory ich mieć będzie naywięcey, od Marfza£ 
ka przefzłego Seymu ogfofzony będzie obra­
nym Marfzałkiem,y oddana mu lalka.

Takowa Elekcya zdaie (7ę nayproftfza, 
nayłatwieyfza, naybefpiecznieyfza, y naykrot- 
lza * żadnemu oizukaniu niepodpadajca. 
W olno każdemu na nię dać infzy Proiekt.

A że wfzędzie na dwóch - letnie funkcye 
Poflow, Senatorow, y Rezydentów aa latus byli­
by naznaczani Supernumerarit, do zaftępowania 
z  flufzney przyczyny nie przytomnych, toć

godzi
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godzi fię obmyślić y  dwochletrueinu Marfzaf- 
kowi in cajum potrzeby, Wice-Marfzałka Sey- 
mowego, któryby był także iak Marfzałek o- 
bierany, zaraz po Marfzałka Elekcyi, a któryby 
nie miał żadąey przy Pofelftwie do lalki mocy* 
tylko w nieprzytomności Marfzałka, albo za 
iego zleceniem. Martzałek nowo obrany przed 
famyni iściem do witania Króla,mógłby podać 
trzech Kandydatów, a powrociwfzy fię od po­
witania Króla pierwfzf tę czynić Elekcya, tym 
że iako fam był obrany fpofobem, na ktor^po- 
ffowie z gotowemi przyfzliby kartkami.

§. XIX.
VI. Kiedy, y  iak Rugi jprawować ?

Ad ótum. Lubo Książka Głofu Wolnego, 
zdaie fię nie życzyć z Izby Rugów Pofellkich, 
p oczytu je  za krzywdę W ojewodztwa każde­
go, lego TUgowanie Poffow; atoli widzi fię, że 
na Seymikach nie dofyćby mogła fię odkryć 
incapacitas kogo doPofelftwa, ponieważ tru- 
dnoby Szlachcie z kondejnnatami pilnować fię 
po obcych Seymikach y  W oiewodztwach. 
W ięc legitymaćya Poffow nayzręcznieyfza na 
Seymie.

Jużby przeciw Poffom nie fzło nigdy za­
danie złey Elekcyi, ani proteftaęye przecie 
Sey mikom: bo dofyć aby każdy Pofeł miał lau- 
dum fwoiey Elekcyi legitimc podpifane, z wyra­
żeniem Pluralitatis Sujfragiorum, iaka była n i 
niego. T o  przeciw takiemu laudutn nie byłoby 
niem owie. Dobrze-
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Dobrzeby zaś w tey mierze nafzladowa^ 

Angielczykow y Szwedów,żeby każdy Pofełna 
jmeyfce Se/niu przyieżdzaiący, Koronnemu 
czy Litewlkiemu Pilarzom, produkowali fwoię 

Jaudum, y żeby Pifarze w Prorokule na to zro­
bionym; wpiły wa li fide publica t reść każdego 
laudi: Olobę obraną, Powiat, liczbę Suffragia* 
rum, datę Elekcyi, y podpis Marfzałka SeyinŃ 
kowego, w Protokuł kigrofluiąc; a każdy Pofei 
aby .fię tuż zaraz podpifał, y żeby w ziął od Pi 

Tarza mjcripio iednakową dla wfzyftkich formą 
krótkie świadećtwo: iako Pofeł N. N. Powiatu 
N . dnia N.Roku N. produkował fwoie laudum, 
y  na to bierze świadectwo: Z  ktoęym każdy P o  
le fn iia łb y  wchodzić do Izby.

Zoftałyby tedy tylko famę kondemnaty* 
& juris nexus do oppopowaim ^Poffom.

Nic zaś więkfzęy,inkonwenjericyi nie ieft* 
iąko legityrńacye y Kugi pod czas Elekcyi. 
Marfeałką Nowego: co tysiącznych nieprzy* 
Iłoyności y zatrudnieniaEIekcyi ieft zrzodłem* 
Trzeba tedy aby przed zaczęciem Elekcyi kon- 
demnaty zarzucane były.

M ogłoby ęo być łatwo takim fpofobem: 
Macfóałęk ftarey lafki pp (kończonym fwym 
pierwfzym głośie, oświadczyłby zaraz: Mości 
rano wie przyjigpuicmy do legitymacyi Pofłow? 
JfMć Pąn Sekretarz niech czyta Regeflr Pojłow* 

Sekretarz prawem byłby obowiązany Po- 
.flow porządkiem przez Woiewodztwa y ich Po- 
wiaty, iak naypowoley y głośno czytać: a po

każdey
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każdey Ziemi czy Powiecie, me przeftępnie 
głośno fię pytać: czy ma kto taką oppozyey# 
przeciw Pofłom Powiatu N ./ gdy fię nikt nieod- 
żywa, ma daley Poffow czytać. Gdy zaś któ 
przeciw komu z kondemnat^ wypada, Marfza- 
|ek ftarey Lalki ma i§ przyi§ć* Pofef zaś, ie- 
żeli iak nayprędzey może zarzuca jcego . ugo­
dzić, że ten odft^pi publicznie od otnekcyi, to 
ma daley zafiadać. Jeżeli zaś. tuż zaraz nieu- 
godzi, ma z Izby wyniść y po Marfzafka no­
wego Elekcyi być jdzonym : ani na niego nic 
wotować.

Tak {kończy wfzy wfzyftkich Poffowlegi* 
tymacyę y Rugi, dopiero Marfzałek / ftarey la­
lki ma zaraz intymować elekcyi do nowey ła­
jki, ktor$ czynić będa Poffowie, żadney iuz 
wątpliwości niepodlegajcy* Starać fię zaś ma 
Starey Jafki Marfzałek z Afleflorami iak wyżey 
iuir przybranemi, aby nad kilka godzin takowe 
legitymacye nie zabierały czafu, iakoż pilno ie 
robiąc zabrać więcey nie mog§. M arfzałkowi 
ftarey Lalki dałoby prawo m oe,iako nie powi-^ 
nien nićzyiego uporu ffuchać, a!e prawo nie- 
przcftępnie y bez zwłoki iadney exekwować.

Po elekcyi tudzież nowego Marfzafka,nic 
powinny żadn§ miar§ Izbę zatrudniać Sądy- 
tych, którzy pofzli pod lalkę, aleby prawo ka­
zało,aby Marfzałek nowey Lalki po dwóch A £ 
fefsorow z Prowincyi przybrawfzy(gdzieby ko- 
ley co Seym, co raz infzych naftępujcych 
W oiewodztw, mogła fię obferwować od nay-
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pierwfzych zacz^wfzy) z niemi obiekcye ro& 
f^dzał, y tnappdlabihter tn forma dębiła dekreto­
wał: Seflyi na to kilka wolnych w Święta po 
óbiedzie trzymane.

Przydać fię tu może, że Marfzafek Seymo­
w y ftarey Lalki, kończący fwoię dwóch le­
tnią funkcy§, nie ma ftarać fię aby byf obra* 
nym Poflem na Seym, na którym ma zdawać 
laikę, ale bez nowego Pofelftwa, mócę fwoiey 
funkcyi ma wchodzić w Seym tak przed zda­
niem lafki, iako y po zdaniu lalki, po której 
zdaniu na tey famey kadencyi Seymu ma mieć 
mieylce pierwfze między Poffami fwego Woie- 
wodztwa,z którego b y ł przedMarizałkowftwem 
obrany na Pofelftwo,

XX.
V II, Kto ? iakim porządkiem ?y iak ma 

proponować Materye do deliberowa­
nia na Seymic ?

Ad jmum. Nic bardziey rozumu hjdzkiego 
w nas niepokazuie, nic go piękni ey nie zdobi, 
iako zachowanie we wfzyftkim porządku. Coź 
zaś potrzebnieyfzego w publicznych obradach? 
iako pewny, dobrze ułożony, y nieprzeftępny 
porządek, aby brać iak należy iednę podm - 

~giey do roztrzaśnienia y konkludowania mate* 
ryf. Coż naprzeciw w nafzych Seymowych Ra­
dach dot§d plugawfzego y nieprzyftoynieyfze- 

"go być m ogfo,iako to wyrywanie fię każdego
Poffa



Pofła ze fwoią matery# ten o podatku, ten o  
koręekturze T rybunału, ten o Fortecy Ka- 
mienieckiey, ten o ewakuacyi W oyik obcych, 
ten o Monecie, ten o Soli, ten o krzywdzie ia- 
kiey party kulafney, ten o iakiey Woiewodz* 
twa potrzebie; & c:  bo czy podobna to chaos 
wyrazić ) Z  k^d zamiefzanie takie w radzących 
y  w Radach, że w niczym przyiść niemożna 
do końca.

Widzieliśmy wyżey iako w AngieMkich 
Rad Formie cała Jzba na pódanf propozycyę, 
czy ią przyifć, czy nie pfzyifć do Rady f  albo 
fię zgadza y na iey p rzyjc ie  pozwala , albo 
ią odrzuca, albo na nię, czy ią przyi§ć Pluralis 
tatę wotuie, Nikt więc z Poffow nie ma tey 
mocy, kazać Jzbie, o czym,co fię Jemu podoba, 
ffuchać y  radzić. Widzieliśmy w Szwecyi iak 
z rożnych Departamentów ułożone materye 
przychpdzę do Izb, iak {3 w .przód przez ich 
Commiftes joztrząśnione y oświecone niż wfzy- 
fikim do rady podane. Widzieliśmy w Wenę- 
ęyi,iako Parvwn Confiltum t  dwudzieftu fzesciu 
złożone, materye do deliberacyi Senatowi przy 
gotowy w?. W fzędzie iednym fTowem rzeczy dó 
Rady (ą dolkonale przygotowane przed Radą, 
y  przeto w Radach dobry żachowuic fię porzę* 
<łek, przeto każdy w Radę Wielką w chodzą­
cy ma ptzed oczami każdey rzeczy do delibe­
rowania podaney ńagotowane ratye pro &  eon-' 
trę, y  wfzelkie do matęryi ułatwienia fpofoby*

Może

. Rad Hacyonalnycb. -20ł
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Może fię tu więc bardzo dobrze kompara- 

cya ta przytoczyć, że gdyby y w Trybunałach 
nafzyćn Regeftrow nic było, y  Ordynacyi,gdy­
by według nich Patronowie nie gotowali fię na 
każdf ofobno fprawę, wiedząc kiedy fię zbliża, 
coźby to było ) iakieby w Sadach wieczne za* 
mielzanie ftało fię. Jeżeli więc w partykular­
nych fprawach dyftrybucya ich według Rege- 
ftrow, y przygotowanie fię na nie, tak fy iflx> 
tnie potrzebne, czyż niewidziemy tegoż nieu- 
chybney potrzeby w Radach o fprawach y Ir** 
tereflach całey Rzplity > Jednym fłowem porzą­
dek, ieft dufza wfzyflkiego.

Jakim tedy fpofobem ten porzgdek y uło­
żenie Maferyi czynić do podawania ich Izbic, ? 
nayprzod profzę, (bo fię tu bez; tego obeyść 
niemoże, a drugi raz iednegoż powtarzać tu 
nicchcę,) profze mówię przeczytać wyżey w 
odpowiedzi: X V I. pagi >86- cośmy tam
mowiH: to ieft, iako cztery Departamenty mia­
ły b y  porządny wfzyftkich Intereflow Rzplity 
na każdy Seym Summaryufi ułożyć » a drugi 
Summaryufi pomnieyfzych J partykularniey* 
fzych Intereflow, podanych od pry watnych, 
jniałby Marfzałek Seymowy z dobranymi ze 
trzech Prowincyi Pofłami także fpifać. T e  te­
dy dwa Summaryufze miałyby w fobie w fzyft-. 
kie ńlaterye, y propozyeye o których być ma 
Rada na Seymie. Tam żś fię mowiło, iako mem-’ 
bra czterech Departamentów, pod czas Seymu 
famego, według materyi z ktorego Departa­

mentu



rnentu na Seymi e wziętey, maią mieć wfzelkie 
do teyże łnatery i przygotowanie, aby ią Izbie' 
Pofelfkiey iak naylepiey pro contra oświecić 
y  .podać fpofoby.

T o  iak  y porządek w materyach do deli­
berowania Izbie podanych łatwo fię zachowa, 
y  materye ile celnieyfze y tmdnieylzc przygo­
towane Foffowie mieć będą.

Kto zaś ma proponować) naturalnie Sey- 
mowy Marfzafek wedfug porządku Summary- 
ufzu. Y  dobrze aby ieden Marfzafek miaf jut 

propottendi w /zbie, bo tym fpofobem zabiegło*, 
by fię naylepiey chuci y niewftrzemiezliwości 
niewczesnego proponowania, co fię komu po­
doba. Marfzafek zaś Seymowy nieęhay ma w  
tym przez prawo wolność, aby iezeli fam czy 
dla fatygi czy dla infzey fiulzney racyś zechce, 
uprośif, Vice-Marfzafka, czy ktorego zdawać 
mu fię będzie, Poffa, aby propozycy^ za niego 
uczynif,

Czyli zaś od Króla, czyli od Senatu była­
by  przez delegowanych propozycya iaka przy-, 
niefiona do Izby Pofelfkiey, tę by fami delego­
wani, z pozwoleniem gfofu od Marfzałka, Izbic 
Pofelfkiey czynili.

Jeżeliby po zakończoney iakiey w Ra-> 
dzie Pofelfkiey z Summaryufzu materyi, Pofeł 
ktory miaf wielką potrzebę czego cxtra Sum• 
marium proponowania. Izbie, ma tó Marfzałko- 
'wi donieść, albo podać in feripto : Marfzafek 
ssaś ma proponować, alboli też dar pozwolenie 
proponowania temuż- famemu PoiTowi.

. Izba
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Izba Polelfka albo fię zgodzi cafa na przy 

ięcię tey propozycyi ) albo niezgodzi ? ieżeli 
zgodzi ? to propozyty^ do deliberowania we­
źmie; ieżeli nie zgodzi ? to Pluralitas, czy przy- 
i|c, czy nie przyi§ć tę propozycy^ ntfech kon- 
kluduie. Jeżeliby per Pluralitatem ódrzucona 
byfa ? to iefzcze niech będzie wolno Poffowi 
w kilkanaście dni na tymże Ścymie propono­
wać i$ drugi, y  potym iefzcze raz trzeci w czas 
jaki, za trzecim zaś razem Uczyniona propozy- 
ęya y  odrzucona, żeby więcey na tym Seymie 
być proponowana nie mogła, mogfa iednak na 
infzym.

Arcy zbawienna y potrzebna rzCczby by­
ła, żeby prawo iak naymocniey, y nayfurowiey 
toobwarowafo, że ktobykolwiek w aiyf fię pro- 
pozycyę iakę przeciw Religii y Wolności, prze­
ciw Stftcma ifiotnemu Rzplitey uczynić,Ł aby byf 
zaraz irrcmijjtbiliter fądzony przez Marfzałka z 
dóbranemi po trzech z Prowincyi Poffami, y  
Śeklarównany pro perdmllu z karami w Prawach 
ha takich wyrażonemi. Marfzafek żeby krefki 
ttiedawaf, a Dekret Pluralitatc od dziewięciu 
ferowany, aby byf Izbie trzy razy czytany,któ­
ra albo go zgodnie przyimie, albo per Plurali- 
idtern czy approbować będzie, czy odrzuci. W 

/Dekrecie zaś wfzyftkie iak nayrzetelnieyfze 
motiva onegoź wyrażone być mai?. Zeby za i  
to prawo fwego fkutku befpieczne byfo, ma do- 
4biyć,że ad cujus<vis injłantiam z  Poffow czy Se* 
natorpw, czy Szlachty przytomnych, ma być

ten
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ten fęd zawfze nieuchybnie naznaczony: falva 
pana talionis Jako tu o naywięk fzą rzecz idzie* 
aby nikt nieważył fię na konwullya fwobod, 
Religii, y praw Oyczyftych nic proponować, 
tak nikomu ten rygor zdawać fię nie powinien 
zbyteczny. Byłby to tedy y to wielki hamulec 
na śmiałość Dufz podłych, od kogokolwiek 
przekupionych/byłoby to bclpicczenftwo dla 
Rzplitey, żeby Jey Pluralttas nigdy zafzkodzić 
niemogła, ponieważ kiedy by nikt nic wolno­
ściom fzkodliwego proponować niemogł, y fa­
ma propozycya odrzucona y Auktor Jey takby „ 
b y ł karany,toć Pluralttas ni gdyby w nic złego 
być wci§gniona nie mogła.

A  że nic rozfadnieyfzego, pożyteczniey- 
fzego, y potrzebnieyfzego do ułatwienia Rad 
niemafz, iako żeby Marfzałek przy czynieniu 
iakiey propozycyi do Rady miał zaraz Protekt 
gotowy teyże famcy maceryi, ułożony in forma 
Konftytucyu y ile może być dofleonały, żeby 
zaraz Izba widziała iak w zwierciedle o co 
idzie: więc kiedy tenże Marfzałek z przerzeczo- 
nego Summaryufzu propozycya do deliberowa­
nia Jzbie podawać będzie, to czyli fam zrobi, 
czyli zleci któremu, który zdawać mu fię bę­
dzie fpofobnieyfzy, Poffowi, aby wcześnie Pro- 
iekt zupełny in Forma Konftytucyi na tę ktor§ 
ma czynić propozycye uformował: Kiedy zaś 
kto,by prócz Summaryufzu Marfzałkowi poda­
wał do. Seymu propozycye to i$ zaraz podać

ma
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ma z takowymże całym gotowym Proiektem,
iakby to iuż Kon(tytuqya mówiła.

Marfzałek więc uczyniwfzy propozycy$ 
daymy ńaprzykład o reparacyi Fortecy Kamie- 
nieckiey, zaraz ma kazać czytać trzy razy gło­
śno y powoli cały Proiekt o tey że reparacyi 
Fortecy,nakfztałt Konftytucyi uformowany, ze 
wfzyftkiemi okolicznościami do tey reparacyi 
należ^cemi,y ze wfzyftkiemi fpolbbami,trudno- 
ści które mogs być z ftrony tey reparacyi uła- 
cwiajcem i. A co fię tu mowi o tey iedney ma­
teryi, to fię ma rozumieć o wfzyftkich, które, 
tylko do deliberacyi Izbie proponowane będ^.

Po propDzycyi tedy. każdey uczynioney,y 
po Protekcje d on ieyjzb ie  trzy razy przeczy­
tanym, dopiero żeby była formowana kweftya, 
czyli p r z y jć  ten Proiekt) czyli go odrzucić ?  
czy co mu przydać, czy uiąćy czy odmienić ? 
aby głofy fzły pro, czy contra na to. A po gło- 
lach dopieroby albo Izba konfens powfżechny 
na Proiekt wydofkonalony dała,alboby nań iść 
Hiuśiało ad Pluralitatem Suffragiorum.

Jeżeli ieft więcey bardzo głównych a ro­
śnych kategoryi ftofujcych  fię do iedney pro- 
ponowaney m ateryi) to rozfgdek Marfzałka z 
deputowanemi do Konftytucyi w tym będzie, 
iak te kategorye gdy potrzeba tego będzie, po­
dzielić, żeby na Proiekt rozumnie na fwoie pun- 
kta podzielony, to ieft na każdy punkt z ofobńa, 
f/łv ofohnc pfofy y ofobny Izby konfens, czy 
olobna Pluraiitus.

Jeżeli
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Jeżeli zaś podział kategoryi mniey bę­

dzie potrzebny, to gq darmo nie czynić, ale na 
cały ze wfzyftkiemi kategoryami. Projekt, czjf 
go Izba akcep'cuie, czyli nie, głofy rozdawać y 
czy konfeniem powszechny in czy Pluralt^t^ 
o całym Proiekcie decydować.

Krotko mówiąc nic tak Rad Seymowycifc 
w Izbie ułatwić nie może, iako gotowe y do- 
fkonałe Proiekta Konftytucyi każdey przed de* 
liberacyą o niey uformować, niedopieco z g ło ­
fow ie łapać, y z nich coś układać ; ci zaś 
którzy co Rzplity proponuj, wiedzą dobrze co 
proponuj, więc mogą y powinni wprzód, 
niż Rada o tym w Izbie,Prqiekt dofkonafy, te­
g o  czego y iak życzą y myślą, ułożyć, y na pi­
śmie wyrazić: a Izba m aje  dzieło przed ocza­
mi gotowe, łatwiey przyda, odmieni, odetnie, 
zmodyfikuie w Proiekcie podanym iak iey fię 
zdawać będzie.

Y  tę naoftatek godzi fię tu przydać refle- 
xyą,iato to nie dobrze ieft, dziś w jzbie,ilc zna­
czną o czym uczynić Propozycyą, a bez dania 
żadnego czafu, iść immediaić do głofow: nale­
żałoby raczey przynaymniey dziś na iutrointy- 
mować propozycyą do Rady y Proiekt prze­
czytać, a nazaiutrz albo y  infzego daley na­
znaczonego dnia, po przeczytanym znowu trzy 
razy proiekcie, iść dopiero do głofow. Propo- 
zycya zaś y Proiekt ma być każdemu Pofłowi 
ktory zechce do przekopiowania kommunifco- 
wana y publicznie nad ftolikicm wywiefzona,

to
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to każdy z więkfzą gotowością zdanie fwoie 
pro czyli contra na- czas naznaczony przyniefie.

Poty o porządku, przygotowaniu, y  czy­
nieniu Pfopozvcyi y Proiektow do Obrad Pofel- 
Ikich.

& X X I.
V III. Jak mai§ isó gfojy ? iak ad Plura- 

litatem przychodzić ? iaka ma być m 
Izbie Pofeljkiey, co do liczby> Plu­
ralitas ł

Ad %vum. W  głofow rozdawaniu zwyczay- 
ny fpofob zachować fię może; z tą iak w Szwe- 
cyi obferwą, żeby notować kto pierwfzy, kto 
<jrugi, o głos prosi, y tak ie rozdawać* Ze 
zaś iuż przed ftem lat obferwował Rudawflu: 
(i.)  Pojłbwie cafe JIcść Niedziel na czczych pero- 
racb y na n/zaiemnych Jwarach trawię Jak żebyś 
mógł wztąść Izbę raczey za iakąś Szkołę, niż za 
zgromadzenie Seymowe. Przeto miałoby prawo 
y to namienic, a by na daremnych komplemen­
tach y Mowach w Izbach czafu nie trawię. 
Do Marfzałka zaś należy oświadczyć, kiedy 
iuż zdaie mu fię materya dofyc oświecona, że 
iuż dofyć y  głofow, y  żeby przyftąpić do kon* 
kludowania materii, w czym fię nie rozumie 
żeby każdemu Poffowi nie miał być czas dany

do
( l r) Totas i l l i  fcx  infumunt hebdom adasin m eris 
perorationibusm utuisque altcrcationibus* adeo n t 
Schpiam  potius quam Convcntum  diceres.Rudanjki 

L ib ,U  Cap. I.
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do doflconafego wfzyftkich fwoichzdari,myśli, 
y  rady wyłożenia.

Po głpfach więc fkończonych prawoby 
opifało,aby Ma,rfza{ek kazaf trzy razy Proiekc 
uformowany czytać, poprawiać według zdań 
Izby, y znowu poprawny czytać: a kiedyby 
widział" offabiaiące klauzule y przydatkji iak 
u nas zwyczay, aby mocno* czy fam, czy prze* 
Poffow reprezentowaf, ażeby koniecznie.takic 
klauzule fzkodliwe opus'cić, choćby też znowu 
ad Plurahtatcm przyisć miałby

Dopiero więc wydoikonaliwfzy Proiekt,. 
aby zawfze trzy razy fię pytaf: czy ieft zgoda 
wfzyftkich na tę materyi, lub na ten Proiekt > 
Jeżeliby fię pokazafa iawna,oczywifta y niewąt­
pliwa Pluralitas, a ofobliwie żeby nikt o Plura- 
litatem nie prosić to iuż tylko proiekt miałby: 
podpifać Matfzafek z Deputatami do Konfty- 
tucyi,na ofobnym każdą matery? czyli Proiekc 
arkufzu.

Jeżeliby zas kto o Pluralim m  proś&to Mat- 
fzałek mą do niey przyftąpić,fpofobem iak w §, 
XXII. będzie, >czy przez lekretne Suflragia, czy 
przez dyfceflyą.-bo wprzód obiaśnić trzeba»iak4 
in deltberatorijs Prlitas do konkludowania wfzy* 
ftkiego potrzebna > o czymnie mała być n}oze 
wątpliwość, ledni zdania fą, aby dofyć było 
pro Pluralitatc in Deliberatortis, ieden nad poło­
wę, Poffow* Drudzyby życzyli, iakom y. ia w 
trzecim Tomie to nis raz namienif, aby pro 
Pluralitatc dwie Części przeciw trzeci.ey, lub

O trzy
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trzy części Poffow, przeciw czwartey, uftano-
wiła Rzplita. Wolno icy co chcieć uczynić.

Z  tysiącznych,mogę mówić, z bardzo rofc- 
fądrtemi y godnemi w Oyczyznie Judzmi>o tym 
dyikurfow^godzi mi fię rzetelnie powiedzieć,że 
po wielu racyach pro &  contra ffyfzanych, 
ważnieyfzy y roftropnieyfzy tych fię zdawaf 
fentyment* którzy życzyli abyśmy fię Jtonten- 
towali Pluralitatc in Dcliberatoriis iednego gfo- 
iu, nad połowę Poffow.

Dawali nayprzod tę racyą,że wielkich y  po­
trzebnych Oyczyznie materyi nie trzeba w nie- 
befpieczeriftwo y w trudność wfękfzą podawać- 
Opifawfzy zaś koniecznie dwie części* przeciw 
trzeciey,to ieft, w trzechfet Poffach daymy 200. 
przeciw 100. lub trzy części przeciw 4tey, to 
ieft w jo o  Poffach, 225. przeciw 75; iak to mo­
cno zatrudni by nayzbawiennieylzą O yczy­
znie propozycya ? iak to całcmi' fiłami przeci­
wni dobru Oyczyzny robić będą, aby do tych 
zupełnych dwóch fet, czy 2upefnych dwóch* 
(ęt dwudzieftu piąciu nieprzyfzło ? y  aby ie­
dnego przynaymniey;, (có y nie trudnoby było) 

‘ od tey pr&cise naznaczoney liczby oderwać ?  
y iużby było po wlzyftkim , iużby fię y nay- 
zbawiennieyfza Oyczyznie nieutrzymała mate- 
rya; gdyby iednego do dwóch przeciw trze- 
ciey, albo do trzech przeciw czwartey części 
braknęło. Owoż oczywifte niebelpieczeńftwo, 
y  dobra publicznego zguba*

Nie trzeba tedy w tak widoczną trudność
.wpro- •
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wprowadzać Rzplity: bo chociażby y  tak po- 
ftanowiono było, żc nic koniecznie zupełne 
dwie czy trzy części, ale żeby było pro Pluraii* 
tate defyć, aby mieć circumcirca, w około dwie 
czy trzy części: A choćby kilku czy kilkunajłti 
Sujjragta do dojkonafego tych dwóch czy tych trzech 
części dopełnienia ntedofławało, to y tak ma ie- 
ftcze za* zupełne dwie czy trzy części uchodzić: 
Lecz y takie poftanówienie na- złe by wyfzło: 
gdyż ta wątpliwość, wiele to znaczy tych kil­
ku, kilkunallu, kilkudziefiat niedopełniających 
czy dwie, czyli trzy części, zawfzeby była 
wielkich kłótni w Izbie PofeKkiey okkazy.g:ie- 
dniby mówili zę to. nic nieprzeizkadza choć 
kilku, kilkuhaftu, lub "kilkudziefiat niedoftawa- 
łoby do kompletu dwóch czy t-rzech części, 
ponieważ prawo powiedziało circumcirca, dru- 
dzyby ipierali Hę o to, że nie była ta myśl 
Rzplity, aby tak wiele braknąć , mogło do do­
pełnienia czy drugicy czy trzeciey części: tych 
lwarow niktby ufpokoić niemogł między dwo­
ma partyami, y  deliberacye długie na niczym- 
by fię kończyły.

A chocby y prawo wyznaczyło wyraźnie 
tak, ie  do dwóch czyli do trzech- części choćby 
niedoftawało daymy trzydzieftu, to części, dwie 
czy trzy, maią iię za zupełne rachować; iefzcze 
y cakie prawo nie ubełpieczyłoby pewney Rad 
konkluzyi. bo by fię przeciwnicy dobru publi­
cznemu oilatniemi fpofobami (brali, aby do 

O z  tych
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tych trzydzieftu brakn^cych, przynaymniey ie- 
fzcze iednego trzydzteflego pterwftego braknęło, 
za tym interefs by nay wi^kfzy Rzplity musiał­
by upaść*

Więc bez tych nowych wynalazków, 
naylepiey iść za wfzyftkich Rzplitych Angiel- 
Ikięy, S^weckiey* & c:  y  infzych dawnych y  
teraznieyfzych przykładem* y uftanowić Plu­
ralitatem in deliberatoriis,iednego nad potowe przy­
tomnych Poftont. Naylepiey iiiechcieć być jin* 
gulares,  Qjbblin>emt, y  coś nad ludzi infzych, ale 
tak fię rządzić iak insi: bo te wfzyftkie dawne 
y  ninieyfze Rzplite miały y mai§ wielkie rozu­
m y, y przez doświadczenie dofzły tego, że nay- 
befpiecznieyfza ieft Pluralitas we wfzyftkim in 
Deliberatoriis iednego nad połowę. Niechciey- 
my więc pretendować* żeby my Polacy byli 
mędrsi y  roftropnieyśi nad infzych. Jdżmy 
przykładem y  bitym torem infzych tak pięknie 
y  fkutecznre fobie radzących, a oraz pięknie 

, kwitnących Rzplitych.
Lecz rzecze tu kcoj że y  dla nayzbawien- 

nieyfzych Oyczyznie materyi, in Pluralitate 
min.» jupra medt etatem,toż iedno niebefpieczeń- 
ftwo ieft, co wyżey wyrażone, to ieft że prze* 
ciwni dobru Oyczyzny całć na to wywr.§ fiły, 
aby tego iednego nad połowę oderwać, y  tak 
by naywi^kCzy każdy może upaść interefs. Od- 
poY/icdam, że przeciwni dobru lakiemu Oyczy- 
zny, w liczbie naprzykfod trzech fet Poffow, 
m a l i ę  ftarać nie o oderwanie iednego Pofla,



ale o oderwanie 15T Poffow: Kiedy będą mie­
li ciż przeciwnicy Oyczyzny 150. Poffow prze­
ciw Oyczyznie, może im być podobno nietru­
dno oderwać iefzcze od Oyczyzny • iednego* 
ale tu w tym złych ludzi więkfza daleko robo­
ta ta ieft, żeby wprzód 150 ze trzech fet oder­
wali od dobra Oyczyzny, y dopiero oftatniego 
iednego: co po ludzku mówiąc nad to ieft tru-* 
dna, ieżeli nie niepodobna rzecz, ażeby między 
wybranemi ludźmi tak wiele znaydowało fię 
Oyczyzny^zdraycow. W  komparaeyi zaś licz­
by z liczby, łatwieyby złym ludziom było* 
dobrać 75, złych na czwartą część, albo IOO. 
2łych na trzecią część ze trzech fet, niż 151* 
zdraycow w tychże trzech fet Poffach. T a  a* 
rytmetyka dofyć iawna, która proporcyonalnie 
W każdey Poffow znaydzie fię liczbie: oczywi­
ście więc pokazuie, że Interefla zbawienne dla 
Oyczyzny, befpiecznieyfze fą tn Pluralitatc ie­
dnego nad połowę, niż wę dwoęh p rzed e  
trzeciey, albo we trzech przeciw czwartęy, czę* 
ściach.

Rzecze iefzcze kto .* to kiedy fzkodliwa 
iaka propozycya Oyczyznie, wpiefiona będzie, 
do Izby Pofelflaey,wzaiemniefatwieyfię utrzy? 
ma per Pluralitatem iednego nad połowę, niż 
g d y b y  była P/«r/2/#/<Łf uftanowiona dwóch prze­
ciw trzeciey, lub trzech przeciw czwartęy czę. 
ści. Odpowiedam, nayprzod fzkodliwe Oyczy* 
znie propozycye aby być wnofzone niemogły, 
ieft na to wyżey Ad jmum* pag: 204. podany

fpoiob ,
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fpofob; to ieft: żeby Marfzafek fam miał'jus 
proponendi, lub z zlecenia lego, kto infzy; toe 
przecie rozumieć fię y  fupponować może, że 
Marfzałek przynaymniey zdraycę nie będzie 
Oyczyzny: a ieżełiby b y ł ? to y na niego równe 
prawo, aby był ad cujuwis infi ant tam zaraz do 
S§du pozwany z Poffow dziewięciu złożonego, 
ktorzyby eo cafu obefżli fię bez Marfzałka,gdy- 
by na Marfzałka fęd był; a w takowym przy­
padku wyznaczyłoby famo prawo Sędziów, to 
ieft po trzech Poffow pićrwfzych z każdey Pro­
wincyi, ktorzyby fobie na ten fad Prezydenta 
obrali, a ten Prezydent miałby row-nę z niemi 
krefkę. Trudno więc ieft przy takim prawie, 
fzkodliwe Oyczyznie propozycye do Izby 
Wnosić.

Odpowiadam po wtóre, że chocby y zdra-' 
dziecka iaka propozycya wniefiona była do 
Izby* to trzeba tę dyftynkcyę rozfędnic uczy­
nić między zbawiennemi Oyczyznie, a fzko- 
dliwemi Oyczyznie propozycyami, że Pluralu 
las -przecież zawfze zdrowfza y poczciwfza bę­
dzie, że fię znaydżiew liczbie daymy trzechfeę, 
przynaymniey 151 Partyzantów Oyczyzny,prze­
ciw fto czterdzieftu dziewięciu zdraycom Oy- 
cżyzny. Bo gdyby tey opinii de Pluraiitatc nie- 
miał Naród ludzki y wfzyftkie Rzpiite,ztPłura- 
liias radzących zawize fię, znayjdzk fwey O y­
czyznie y fwoim wolnościom życzliwfza, toby 
nigdzie w żadney Rzplity niefpufzczano fię w 
Radach na Pluralitatem iednego nad połowę,



iak fię wfzędzie na tak% Pluralttatem rozf^dnie 
fpufzczaig.

Niechciymy? więc nayprzod my fajni mieć 
nas, y naród nafz za tak niepoczciwy, żeby w 
nim więccy byfo zdraycow yrłafney Oyczyzny 
niż dobrych Jey Synody-’ o fobie nikt nie j u ­
rnie tak zle, za coż tak złe rqzumieć o wfzyft­
kich,? za co my to być gorsi mamy nad An- 
gielczykow, Szwedów, Hollendrow, Niemców, 
y  W łoch ow i W fzędzie y w inlzych Rzplitych 
ieft wiele- Oyczyzny wyrodkow,ale więcey do­
brych Patryotow, iako to ze fkutku ich rad wi* 
dziemy: a za coż to u nas famych Polakow ma 
być więcey wyrodkow Oyczyzny niż Patryo­
tow dobrych ? T o  niegodziwa,złośliwa, y  krzy­
wdzącą nas Polakow byłaby o nafzym Naro­
dzie czyiażkolwiek opinia, za coż my i§ fobie 
(ąmi tworzemy f

Niechciymy tudzież (łefzcze raz mówię) 
być mędrfzemi nad wfsyftkie infze Rzplicc nie 
boymy fię y o nafzę, bo racy i "cale nie mamy 
żeby w ‘ iey Radach znaydowało fię więcey 
zdraycow, niżli ludzi poczciwych, y fwoie fwo- 
body^fwoię kochai^cych Oyczyznę. Chcieymy 
więc ufpokoić fię na tym, że zbawienne O yczy­
nnie propozycye in Pluralitatę iednego nad po­
łowę, znaydą zawfze bcfpieczeńftwo, a fzkodli- 
we Oyczyznie propozycye ijigdy takiey Plura- 
litatem nie znaydf, y owfzem ' że przeciw nim 
zawlze fię znaydzie Pluralitas.

Jefzcze ktoś mówi? że -więkfze ieft exerc*
thm
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tium wolności, aby tylko trzecia część dwom, 
dlbo czwarta ęzęść trzem częściom uftępowafy, 
niż połowa, połowie: żeby naprzykład 75 licz­
bie 22$, niżeli 149 liczbie 15 1 uftępować mieli. 
Odpowiedam: nic to nic należy do wolności,bo 
każdemu wolny feńtyment, wolne zdanie, wol­
ny gfos zoftaie,każdemu wolno czy na tę, czy 
na tę ftronę determinować fię, y na tym iftota 
wolności każdego zalegfa;więc wolność ma ka­
żdy zupełną,ale iego bf^d czy upor, iezli fię ffą- 
bCzty lub mniey rozfijdney trzyma partyi. Nic 
na tym zaś wolność zaległa, żeby fię tak konie* 
czrtie ftało, żeby tak koniecznie Rzplita decy- 
dowała,iak fię każdemu partykularnemu w Ra«< 
dę wchodzącemu podoba, bo to ieft tyrannia, 
bo to ieft chcieć więcey moc iak wfzyfcy, co w 
iftotę prawdziwey wolności niewęhodzi. W ięc 
Czy ty trzymatfz ze ft  ̂ pięćdziesiąt iednym,czy 
ty  trzymafz zc fte czterdzieści dziewięć,,zawfze 
zupełnie wolny iefteś, bo ći zupełnie wolno 
czy ż temi, czy z temi trzymać: niefzczęście 
twoic ieieliś zle dobrowolnie obrał- ale naofta- 
tek.lifpokoić fię trżeba y poddać fięnaywyżfze- 
mu prawu y  regule Rzplitey, która decyzya 
przy. takiey Pluralttatem zoft&wiła: z  tą iednak 
zawfze dla ciebie nadziei*^ że ty dziś w tey 
materyi uftępuiefz więkfzey,choć y  iednym, po­
łowić, to też znowu tobie nazajutrz- uftąpi w 
infzey materyi tylaż druga liczba, z iakąś ty 
dziś muśiał uftąp/Ć. Y  toć to ieft aquahtas juris 
to prawdziwa każdego wolność,

Jefzcze
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Jefzcze naoftatek ktoś opponuic. : -źe to 

zdaie fię niebefpieczna rzecz, ■ zoftawowae lak- 
blifko równe w liczbie djvie przeciwne partye; 
napfzykfad w trzech: fet Poffach,aby 151 PóffoW 
tryumfować miafo w iakiey materyi walniey- 
Izcy, nad ftf cztCrdzieft^ dziewięcia Poffamir 
może ztąd wielka walka miedzy rownemi par- 
tyami naftfpić: bo zwyciężająca partya* nad 
zwyciężony ćdle fif więcey niema* Odpowie* 
dam: a niech mi fię tu godzi nayprzod z wiel** 
kim poclziwieniem zawoiać : to to.nam. ciężko 
fię zdaie, żeby (iak mowiemy) , fto pięćdziefi^c 
y ieden Poffow, tryumfowali nad ftoczterdzie* 
fta dzljewięci?' Poffami > a nie ciężko nam • fię 
zdaie, kiedy teraz od fta lat ieden jurgieltowy 
Pofef tryumfuienad blifko dwomaffct, ile ich- 
teraz mamy, to ieft nad wfzyftkiemi Poffami, 
nad cafym Senatem, nad Królem y nad caf$ 
Rzplity ! bo iednego ukaz rozfypuie y obala to. 
Wfzyftko. Quif pelagus terris non mtjceai ! QT 
rnare cało /

Lecz tu nie idzie o tryumf, y ieft to zlc 
termin zażyty, ale idzie o fkuteczn§ Rad kon- 
kluzyf, która nayfatwiey ftawać może tn P/k- 
ralitdie iednego nad połowę* iako ftawa wc 
wfzyftkich innych dobrze rządzących fię Rze- 
ęzachpofpolitych.

A  ieżeli y tryumf niech to y  tak tym cza­
fem będzie, to nad wami dziś iedni, a wy n«id 
niemi iutro w podobney lub więkfzey materyi 
cum Pluraliłate tryumfować będziecie. Ten

tryumf
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tryumf co dzień przenieść fię do infzych może 
y musi fię przenosić. Trzymay ząwfze ze zdro- 
wfz? ftroną, to y zawfze tryumfować będziefz,

A  do tego gdy fię mowi ieden nad poło­
wę, to fię kładzie w oltamich przypadkach, 
gdyby być inaczey niemogfo, a które przypad­
ki może że fię nigdy nie trafia: ale-fupponuie fię 
zawlze, że na dobrey Patryotow ftronie nigdy 
nie- będzie iedeń tylko nad połowę, ale że za­
wfze przy dobrych Patryotach Poffach bydz 
muśi y będzie kilku, kilkunaftu y kilkudziefiąt 

fitpra medietatem Poffow; będzie cźęfto, że fię 
mało co przeciwników zoftanie, y tym mniey, 
im w zbawiennieyfzey dla Oyczyczny propo- 
zycyi. Nie turbuymy fię tedy o te walki, bo to 
fą chimery.

Boć naoftatefc o tych walkach w Izbie 
Pofelfkiey gadać, ieft to gadać o iakimśi dzi­
kim, y bezbożnym, prawa żadnego ffuchać nie- 
chcącym,nie oPollkim ńafzym Narodzie. Przy- 
znaymy przecięż {obie żeśmy nie zwierzęta, ze 
capaces iefteśmy być rozumnemi y polłufznemi 
praVu. Ze prawo ieft mocnieyfze nad wfzyft­
kie śiły, kiedy tacy będą którzy przeciw bez­
prawnym gwałcicielom utrzymywać go iak na­
leży zechcą, y Ipofoby do tego mieć będą.

Niebierzmy miary z teraznieyfzey w ia- 
kiey iefteśmy bezradności y Anarchii* łkuteh 
to iey włafny, ow blafk fzabel okropny w Po- 
ielfkiey Izbie.* w Anarchii tak być rrruśi, y  go* 
rzey, y będzic^orzey. Ale kiedy uftanic Anar­

chia,
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chia, to y icy uftać murzą y zapewne uftaną 
Ikutki. Każdy rzecze, gdy Pluralitas Rad§ wła­
dać będzie, lex jubet non dijputat. Y  doiyć.

Zdami fię więc zc z tych wfzyftkich refle- 
xyi, każdy podobno prędzey fpadnie na Plura­
litatem iednego nad połowę,niż na infze w Rze- 
pltych wolnych niepraktykowane rachuby. 
A Rzplita uftanowi iak iepiey zdawać iey fię 
będzie.

Zem ia zaj w przefzłych Tomach o trzech 
przeciw czwartęy lub dwóch przeciw trzeciey 
Poffow części razy kilka namicnił, y tak$ Plu* 
ralitaiem zdawałem fię zalecać, profzę mi tego 
nie poczytać za kontradykcyą, gdyż poiniey- 
fzym zacnych y  rozumnych Fatryotow refle- 
acyom, bez uporu przy fwoicy opinii, poddać 
lię godzi, y lepfze zdania trzeba preferować 
nad włafne.

Dotąd mówiliśmy 'de Pluralitate in Defibe- 
ratoriis. Bo co fię tycze Pluralitatem w Elekcy- 
ach, to o tym kweftyi u nikogo nie mafz, że w 
Elekcyach, ktokolwiek ma więcey nad infzych 
Suffragia, ten ieft dobrze y  niewątpliwie 0- 
brany.

§. XXII.
IX. JakiJpofob rachowania Plufalitatis 

in Deliberatoriis w Izbie?

Ad ąnum, Mówiliśmy dopiero w przefzłym 
§. de Pluralitate iednego nad połowę w Izbic

Fcfel-
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Pofelfkiey, teraz mówić trzeba de .PIuraliiatcy 
iakam abyć w materyach do Rady podanych.

Dwoifte (a na Pluralitatem Suffragia, albo 
fekretne, albo otwarte y iawne.

W ielu życz?, aby by-fy fekrerne Suffragia 
<31a więkłzey wolności, y żeby ie bez fubiekcyi 
dawać; wielu na przeciw życzę,aby byfy iawne, 
y mówię że, y owfzem w tym więkTzs pokazu­
je fię wolność, dawać publicznie Twoię krelkę 
czy wotum, tak iako kto myśli, y  że fubiekcyi 
źadney nikt mieć nie powinien, aby, dla czyie- 
go refpektu, gfos fwoy wolny miał utaiać y u- 
kryć. Ze raczey trzeba aby naTza Nacyd cale 
tfę oddaliła od tych fubtelnych Tpofobow dyfly- 
mulacyi, a dopieroż fymulacyi, y iakfegoś niby 
ofzukania; y  wielkę w tym podfość kfadę, nie- 
chcieć fię wydać z Twoim Tentymentem czy 
krelkę, y tak, za #/<%. a me, za tak* udawać: co 
ieft przyrodzona fekretnym Suffragiom. W  
Sparcie zaś nieznano gafek, tabliczek, kartek, 
ale zawfze iawńe y odkryte na każdę rzecz wo* 
ta, ani dziś w Anglii inakfzych nie znaię.

Jńśi naoftateK biorę frzodek. y rozum iej 
że w Elekcyach bardzo dobre być mogig y  po­
żyteczne Oyczyznie Suffragia Sęcreta  ̂ gdyż te 
fprawuię-że Elektorowie przez nie iść mogę za 
właiiię myślę y Tzacunkiem Ofoby, nie za 
niczyię obJigacyę, yczęfto wymierżaięcę pro- 
zbę, bez narażenia-fię,nikomu- A kto rzetel­
ny ieft, może fekret-fwoy fobie zachować, ani 
fię wydawać, kiedy rfieehce, na kogo dał Twoie

Suffra-
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Suffragium: bo zamilczeć prawdę, kiedy tego 
trzeba, w tym złego nic niemafż, fałfz zaś mo­
wie, y iedno za drugie udawać, to grzech ieft 
y  charakter Człowieka podłego. W ięc in E~ 
Icftinjis zdaie Hę że Secreta Sujfragia być by mo­
g ły  w Izbie Pofelfkiey y wfzędzie bardzo do­
brze praktykowane.

W  Radach zaś y deliberacyach fądzę ciźf 
że otwarte y oczy wifte wota czy Suffragia mieć 
by zawfze mieyfce powinny; bo iak fię rze­
kło nikt za fwoy wftydzić fię nie powinien Ten­
ty ment, ani tey mieć lichości, żeDy dla kogo- 
to co lepiey mu fię zdaie, miał ukrywać y taić: 
y  owizem należy, im kto lepiey dla Oyczyzny 
myśli,aby tym odważniey myśl fwoię wfzyftkim 
oświadczył, y  infzym dał dobry z fiebie y  po- 
ci^gaiacy przykład.

Niech fię więc y w tym Proiekcie godzi 
preferować in Deliberatortis publiczne nad fe* 
kretnepro Pluralitate Suffragia z pewnf iak ni- 
ie y  będzie obferwg.

Kiedy więc iuż propozycya uczyniona y 
w  Izbie przyięta, kiedy Proiekt Konftytucyi o 
teyże materyi Izbie czytany, y do deliberowa­
nia podany, kiedy dofyć iuż pro contra gło- 
fow ośw iecan ych  y  ułatwiających podany 
Proiekt, naffućhała fię Izba,na ten czas Mariża* 
le k  Seymowy y  z drugiemi Poflami ieżeli 
zmiarkuie y obaczy iawn? y oczy willa na ie- 
dnę ftronę Pluralttatem Izby, pytaćby fię iey 
miał, rekapiculowawfzy matery? • czy zgoda
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ieft na Proiekt czytany > A. iako fię obferwo- 
wało w Szwecyi,żeby każdy Pofeł godny, miał 
fobie za wftyd, gdyby widząc oczywiście na co 
zgadzai§cych fię Pluralitatcm, miał fię konie­
cznie o rachowanie Ptyralitatis domagać, bo by 
to śmiechu w Szwedzkiey narobiło Jzbie: W ięc 
ieżeliby y u nas w iakiey materyi, na ktor^ ia- 
wna w oczy biie Pluralitas, nikt nie domagał 
fię o rachowanie Pluralitatistio  na ten czas Mar- 
fzafek trzy razy kazawfzy przeczyfać Proiekr,a- 
by b y ł dobrze zrozumiany od wfzyftkich,y trzy 
razy fię fpytawfzy czyli ieft wfzyftkich zgoda 
na Proiekt czytany, nieffyfz^c nikogo o Plura­
litatem profzącego, na ten czas mówię przy p- 
czach wfzyftkich iw§ ręką podpifałby Proiekt, 
iako y Deputaci do Konftytucyi.

Jeżeli zaś choćby ieden z Pojłow prosił y  
domagał fię o liczenie Plurahtatis ? to Marfza- 
łek. ma kazać kweftyę iak naywyrażniey ufor- 

' mować y  napifać o rzeczy o ktorey tlę traktuie, 
czyli teżjcweftya ogólny tak?: czyli jzba.przyi* 
niuic czytany Proiekt, czylt mc ? iub czyli przy i- 
muie tę albo otvę propozycyą ?  iak nąyiaśniey- 
fzemi Iłowami, krotko ile można ale dofkonale 
wyrażony y napifan^: tę kwefty$ trzy razy po* 
wtórzyć, Proiekt czy propozycy^trz^ razy czy­
tać, y bnę potym nad ftolikiem wywieśić, y do­
piero prośie aby na nię Poffowie którzy pozwa- 
lai|, którzy niepozwalaif, iawnie pokazali*

Na to zaś niemoże być łatwieyfzy pręd- 
Czy a oraz poważnieyfzy fpofob, iako ten któ­

ry źa-



ry zawlze praktykuie fię w Parlamencie Angiel- 
(kim który praktykował fię w Senacie Rzym- 
Ikim, który praktykował fię y u nafzych da- 
wnych Przodkow, to ieft DifceJJio wparłeś, ro- 
zeyście fię na ftrony, pozwalai^c§ y niepozwa- 
lai§c§.

Na tonayprzod iako ieft w Anglii ma być 
Izba ofobna, z Izby Pofelfkiey tylko drzwi ma- 
i§ca, ani żadney infzey kommunikacyi. Potym 
Marfzałek miałby uprosić po dwóch czy po 
trzech Poffow,.ze dwóch przeciwnych opinii, 
do rachowania pozwalaięcych y  niepozwalaif- 
cych. Pozwalaiący Poffow ie zoftaliby w Izbie 
na mieyfcach fwoich, niepozwalaiący przefzli- 
by do drugiey Izby, y  zawfzeby ficdli na ła­
wach tamże raz na zawfze przygotowanych, 
aby zamiefzania żadnego nie było, y  żeby (Je­
dzących. Ofoby łatwiey być porachowane 
mogły.

Poffowie do liczenia uprofzeni,iedni z obu- 
dwóch przeciwnych opinii rachowaliby Poffow 
w Izbie poboczney niepozwalaięcych, drudzy 
rachowaliby w Izbie P,ofelfkiey pozoftałych po 
zwalai^cych, a zawfze na fwych mieyfcach. 
fiedzących Poffow,poki fię rachowanie nielkoń- 
czy, które gdy fię (kończy, łatwo fię pokaże 
Pluralitas.

Poffowie rachu^cy, będ^c dwóch opinii 
przeciwnych, łatwo fię doyzri do pilności y  w 
rachowaniu wierności. Co pięć Ofob będą pi- 
fać każdy z nich ofobno na fwoiey karcie, O-

fob nie
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lob nie wymieniaiąc tylk,o liczbę wraz piąciu, 
która potym łatwo fię zlummuie: zakaz zaś 
ma być wyraźny przez prawo, aby żaden Poleł 
w obudwoch Izbach z mieylca niewftawał, pó­
ki fię zupełnie do oftatniego rachowanie me- 
Ikończy, bo inaczey czy zamiefzanic być, czy 
oizukanie trafiaćby fię mogło.

Regeftra fwoie rachuiacy ze ftron obu­
dwoch przeciwnych Pofłowie położyliby na 
Stole przed Marfzałkiem, które on z Deputata­
mi pod oczami tychże Poffow zfummowawfzy, 
Pluralitatem czy na tę, czy na drugą ftronę de­
klarować będżie, liczbę zawfze przewyżfzaiącą 
nad drugą ftronę,głośno wyrażaiąc, która ieżeli 
będzie za Proiektem, to go zaraz Marlzałek ? 
ż Deputatami do Konftytucyi podpifze.Możefz 
więc być, przy ftoynieyfzy y z więkfzą łatwo­
ść ią, ile od wielkich Ludzi w tak wielkich y 
flawnych Rzplitych używany, rachowania Pl*‘  
ralttaus lpofob ? wiżakże widzieliśmy wyżey nic 
raz, że y Cefarze fami, nic tylko Senat Rzym- 
(ki takie czynili na ftrony dyfceflye, tak fię ra­
chowali, tak fzli pedibus in Sententiam: Senat 
■więc Rzym (ki y Parlament Angiellki, nad nafzę 
Jzbę Pofellką, nic podleyfzego nic fą.

Jako zaś w Anglii* gdy Izba obraca fię w 
Committe, Secret, iak fię wyżey mowiio, maią 
zwyczay, że Pofłowie ich  ̂ y  w iedneyże Izbic 
przechodzą fię tylko, pozwalający na prawą, 
łricpozwalaiący na lewą ftronę, y żafiadaią na 
ławkach J tak fiedzący rachowani ią pro Pluta-

litate,
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litate, tak y  w nafzey Pofelfkiey Izbic, mogło­
by toż lamo być, ieżeliby fię tak opifać y na­
znaczyć Kzpllty podobało. Nawet y powftawa- 
nie, y ftanie na mieyfcu, niepozwalaiących, 
poki fię Ofob rachunek nielkończy, a fiedzenie 
Poffow pozwalających poki fię także rachowa­
nie nie(kończy,mogłyby być opifane do racho­
wania Pluralitatis. Ale przecięż naypierwfzy 
Ipofob rozeyścia (ięna dwie Izby, zdaie fię nay- 
dofkonalfzy. Jednym ffowem który Rplta przyi- 
mie y naznaczy, ten będzie naylepfzy, byle 
b y ł leden, raz na zawfze uftanowiony.

Jeżeliby fię zaś zdawało Rzplity! aby na 
iakie potrzeby mogła być y per njota Jecreta 
Pluralitas,toby Rzplita uftanowiła prawo,ktore- 
by zoftawiło w moęy fameyże Izby Pofelfkiey 
iść, albo nie iść ad Secreta Suffragia w iakiey 
materyi. T o  ieft: ieżeliby kto prosił o jecreta 
Sujfragia w iakiey propozycyi, aby Izba nąy- 
przod na to famo per Pluralitatem wotowała, 
czy »a tę propozycję przyiąć, czy me , Secre­
ta Suffragia *

Gdyby tedy decydowała Pluralitas. aby w 
tey materyi iść ad Secreta Sujfragia, to więc te 
takim m ogłyby fię odprawić fpofobem: Kart­
ki równe, drukowane, iedne ze ffowem affir- 
mo« drugie ze ffowem <veto, maią być 
rozdane wfzyftkim Poffom. Po dwóch Poffow 
na to uprofzeni, naobiedwie ftrony Izby, iedni 
na iednę, drudzy pofzliby na druga, y kartki- 
by każdemu rozdali , potym by też fainc

P od



od każdego porządkiem przez Województwa* 
Pow acy y ; Ziemie, w Pufzki lednakowena 
to zrobione zbierali, każdy zaś Pofef kładłby ie 
zwinione, zg o ry , iednę każdy w pufzkę wpu- 
fzczai^c przy oczach wfzyftkich- , ani żaden 
taiemnie: adrugę fwoię każdy by zdarf kartkę.

Kartki te na ftole wyfypane byłybyroz- 
wiiane y głośno czytane, y na dwie ofobne 
kupki , czy we dwie fzufladki rozkładane, 
pozwalai^ce w iednę, niepozwalai^ce wdrug§. 
Pptym pilnie przerachowane, to fię łatwo po­
każe Plurałitas: y leżeliby kto śmiał dwie kart­
ki czy więcey zwinąć w iednę trąhke , te zaraz 
ohiedwie mai§ być zdarte y pod ftpł rzucpne,ani 
w liczbę nie wchodzić.

W ięc difcejjto in Partcs mogłaby być ge­
neralnie na wfzyftkie materye prawem opilańa 
y naznaczona, a fccreta Suffragia mogłyby być 
przez prawo pozwolone tylko na ten czas, kie­
dy by fię w iak iey materyi Izba na nie zgodziła.

Poty więc o fpołobie konkludowania per 
Pluralitatem y rachowania Iey w Izbie. Prawo 
tedy uftanpwifoby aby przeciw takiey zafzłey 
Pluralitatem,nikt więcey żadnym fpofobem ani 
opponować fię, ani proteftować nie mogi  fub 

•p&nis in pcrduelles, ale żeby tak: zakonkludowa­
ne prawo,było iuż Korrftytucy^ Izby Pofelfkiey, 
do podania iey Senatowi, y do approbacyi 
Króla.

226 §. XXIJ. Proieht Siflematls

§. XXIII.
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$. XXIII.
X. Czy Phiralitate Woiewodztw można 

konkludować na Sejmie ?

Ad lomum. Zacnego, rzadkim rozumem y 
rozfadkiem zaf/xzyconego Ziemianina iedne­
go, utrzymui^cego flyfzafem, że w Pofelfkiey 
Izbie nie per Pluralttatem Poffow, których mo­
żna zkofrumpować, ale per Pluralttatem,Woie- 
wodztw, których zkorrumpować nie można, 
niaterye na Seymach proponowane konkludo­
wać potrzeba.

Wolno y tego fpofobu probować, ale fię 
to w praktyce nigdy nie uda, y być fię niepo­
dobnym pokaże. Trzebaby więc y po Woie- 
wodztwach albo trzymać uftawiczne Seymiki, 
poki Seym trwa, albo ie co raz na proponowa­
ne Seymowi zgromadzać maserye, aby ie Seym. 
do Rady Woiewodztw odfyłaf. Lecz, lubo coś 
podobnego widzę y w Książce Głofu wolne- 

go , rzecz ta do wykonania niepodobna fię 
zdaie , tak Woiewodztwa zawfze Ziazdami 
mordować y wycieńczać.

Na Seymiku tudzież przed - Seymowym 
niepodobna ieft wfzyftkiego przewidzieć, co 
fię może, y co fię powinno proponować na 
przyfzfym Seymie. W  recefs też pufzczać 
potrzebne y zbawienne materye proponowane 
na Seymie, pufzczać ie na ażard y .zwfokę, pó­
ki naprzyfzły Seym od Ziem y Powiatów re- 

P 2 zolwo-
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zolwowane nie będą ? co to za fzkodliwe In- 
tereflow y dobra Oyczyzny opoznienie* a ra- 
czey częfto y zguba : gdyż ialto Rady w ni­
czym precypicować nie trzeba, tak też y porę, 
y  okoliczności czafu opuścić, fatalna rzecz 
ieft, że nigdy prawie przyiść niemożna dla od­
w łok do niczego dobrego. Y  ten ci defekt 
wfzyfcy rozfądni Politycy fprawiedliwie zarzu- 
ęaia Rzplitym, że ich Rady bywai§ bardzo nie- 
ryęhłe, przeto częfto niewczesne y  nieflujte- 
czne. Dla tego wfzyftkie Rzeczypofpoiite po- 
prawuiąc ten im przyrodzony u bardzo fzko- 
dliwy defekt y  niedoilconałość, ftaraią fię ile 
mogą, odcinać to wfzyftko, ęo fkutek Rad do­
brych opozniać, odwłoczyć y  lłabić w nich 
m oże,' Bo bez tego naturalnie w Rzplitych 
mufzą być,z ułożenia ich zewnętrznego ,y wielu 
ludzi w Radę wchodzących, nierychłe y po­
wolne Rady i nie żeby iefzcze fzukać y wymy­
ślać nowe fpofoby do opóźnienia onychże.

Ą le  daymy naoftatek żeby y  z oczywi- 
jftym ufzczerbkięm Interefiow y  dobra publi­
cznego odfyłać wfzyftko do W oiewodztw, 
Ziem, y  Powiatow; coż tam za Rada ? naprzy- 
kład o przymierzu z tę czyli tą Potencyą po- 
trzebnieyfzym ? o otwarciu Mennicy y  fpofo- 
bach iey utrzymywania y  dobrey monety ) o 
)oprawie y zregulowaniu Praw, Sadów, T r y ­
bunałów/* o handlach bez których kray żaden 
twitnąć nie może, o Manufaktur Ekonomii ■) o 

zayściach, dyfFerencyach, y InterefTach z po-
ftronrie- • ’



Rad Nacyonalnycb 219
ftronnemi P o t e n c y a m i y  o tysiącznych in­
nych podobnych Rzplity potrzebach' Ńiechcę 
w to wchodzić, bo to nad to każdemu wiado­
mo, co fą, y  mog3 być u nas Seymiki. Lecz 
y  czyż podobna wymagać tego po wfzyftkich 
by naylepfzych ludziach* aby fię wfzyfcy do- 
(konale n i intereflach wfzyftkich publicznych 
znali* iak ie znać potrzeba aby modz decydo­
wać o nich.

N ie można więc ftigdy tak dobrze g łó­
wnych y wielkich Intcreflow Oyczyzny oświe­
cić y roztrzęfnać na Seymikach, iak mogę y  
powinny być oświecone, roztrz^śnione, przeni- 
knione, wprzód niżeli będg uftanowione na 
Seymach: tak dalece, że owe, prócz Seymow* 
o wielu wielkich rzeczach konfultacye,na ma- 
fo  f| pożyteczne lub na nic, tylko na marn$ 
czafu zwłokę y ftratę.

W ięc gdy widziemy w tylu iilfzych Ha- 
wnych Rzplitych,ile w Anglii y Szwecyi, że fię 
Prowincye na fwoich zupełnie fpufzczaia Po- 
ffow, y bardzo dobrze z ich Rad Seymowych 
kraiowi fię dzieie, za coż y my na wchodzf- 
cych w Radę Seymową, Poflow od nas obra­
nych y wybranych, lepiey daleko w tak li­
cznym ludzi wyborze radzić zobopolnie, y 
wfzyftko przenikać mogących, fpuścić fię nie - 
mamy ?

Nie fwoię oni moc^, bo żadney by z fic- 
bie nie mieli,ale moc§ Woiewodztw,Ziem y Po- 
wiatow na Ziomkow nafzych akkredytowanych

zlanf
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zlaną, o wfzyftkim radzą y decyduią: toć nie 
oni ftanowią. ale ftanowią w nich wfzyftkie 
Woiewodztwa, Powiaty y Ziemie.

Na iedne Seymy obrani iedni PofTowie , 
(Szlachty godnych kilka fet) w Rady Seymo- 
we wchodzą: y tak iedni po drugich: tak da­
lece że cokolwiek ieft godnych y  capaces lu­
dzi w ftanie Szlacheckim, wfzyfcy fię w ka­
żdym Powiecie y Ziemi koleią obeyd$. wfzy- 
fcy w naywyżfzą tę wchodzić będą Radę: toć 
w niey nie kto ińizy radzi y decyduie zawfise, 
lubo nie razem, bo to niepodobna, tylko cały 
Stan nafz Szlachecki we wfzyftkich Woie- 
wodztwach. Ziemiach, y Powiatach będący. 
W  takim Siftema (o iakim fię dotąd mowifo) 
Seymu, prosić będzie potrzeba, że fię tak mó­
wić może, do Rady, iak naywięcey godnych 
ludzi Szfacheckiego^Stanu,. nie żeby od Rady 
naywvż(zey oddalani być mieli. T o ć  fię tu 
żadna imaginowana krzywda Stanowi Szlache­
ckiemu po wfzyftkich Woiewodztwach, Powia 
tach, y ZiemiacH nie dzieie. Każdy pokoiztu- 
ie, może y do nafycenia,tey wfzyftkim wrfafney, 
reprezentowania Rzplity, radzenia o niey y  
decydowania mocy.

Jeżeli zaś w Hollandyi fiedm Prowincyi 
w naywyżfzey Radzie równie decyduią ow fzy- 
ftkim: bo iak fię rzekło, fę to ofobne, udzielne, 
abfolutne, od nikogo ani od Seymu żadnego 
niedependuiące, w fobie każda naywyżfza, 
Rzplite: które u fiebie każda z ofobna k ró lu j,

praw



praw żadnych fpofecznych nic mai§, tylko f§ 
z fobą iako Sąfiedzki.e Pntencye zkonfedero* 
wane. U nas'zaś wfzyftkie Woiewodztwa, ża­
dne z nich w. lobie tey abfolutności nlemaiąc, 
iednę Rzplity iedno Krolęftwo. iedno ciało, 
pod-icdnym Krolem y podiednym Seymem, od 
ktorego zupełnie we wfzyftkim zawiffy, foT* 
miiU: toć iftotnie u nas Seym, ze wfzyftkich 
Woiewodztw, Ziem, y Powiatow,to ieft, ż nas 
famych złożony, nie od udzielnych, y abfo- 
lutnych Prowincyi, których niemamy, rożka- 
zOw, ale od Rady y zgody powizechney, aut;o* 
ryzowanych przez Woiewodztwa Poffow, de* 
pendować powinien.

Do tego w Hollandyi fiedm tylko gfofow 
ieft w naywyżfzey Radzie, choćby było Poffow 
y naywięcey z każdey Prowincyi: u nas zaś 
między kilkądziefiąt Poffami iednego W oie­
wodztwa. ktoby tę zgodę uczynił ? ktoby ich 
przywiódł do tego iednego od Woiewodztwa 
głofu-1 czyliż fame całe Woiewodztwa * to w 
każdey materyi iako fię wyżey namieniło trze 
baby konwokowania po wfzyftkichW oiewodz- 
twach Seymikow,co fię z możnością y z racy§ 
nie zdaie zgadzać, albo żeby wfzyftkie materye 
fzły  w. recefs na przyfzłe Seymy, co fię z Do* 
brem Oyczyzny y prawie z rozumem zgodzie 
żadną miara nie może.

Już więc podobnom fię y naprzykrzył ko­
mu powtarzaniem tey formuły,ale y tu powto-

izyć *
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rzyć ią mulzę : nic chcieymy być mędrsi nad 
wfzyftkich ludzi, nad wfzyftkie Rzeczypofpo- 
lite, y nad na fzych Przodków : Radźmy o nas, 
iak insi radzą dobrze o fobie, y  iak nasi radzi­
li Przodkowie. Niech fię nic niedecyduie na 
Seymie od Poffow doncc tnter omnes majorem- 
*ve torutn partem convcmat\ iako Kromer o Sey- 
mach do fwych czafow świadczy. Jeżeli ma 
być Plurahtas zbawienna Oyczyznie, niech bę­
dzie Pluralitas iak w Anglii Poffow, mc Plura- 
litas wymyślna Woiewodztw. Bo co mówią że 
Poffow Pluralitas może fię dać zkorrumpować, 
a W oiewodztw Pluralitas nie da fię zkorrum­
pować: to'piękna tylko imaginacya, gdyż Po-' 
ffowie każdego Woiewodztwa f«| tóciż  la mi lu­
dzie, y ieżeli iak ludzie zhorrumpować fię 
daliby, mieliby przed Woiewodztwem exkuzę, 
że widzieli iawną. Pluralitatem infzych W oie­
wodztw y oprzeć fię niemogli, dla tego wole­
li errare cum multis, quam fapere ćum paucis. 
Pluralitas tedy Woiewodztw z ludzi zawfze 
łożona* nie zabieży korrupcyi Poffow: azkąd 
inąd, ma wiele iak fię pokazało niezwyciężo­
nych inkonweniencyi. Lecz iuż o tym dofyć.

g. XXIV.
XI. Czy wffyflkie cale materye decydować 

fię Pluralitate ma:§?

Ad nmum. E xcypować a Pluralitate które­
kolwiek, by naygłownieyfzc materye, ieft to

iedno
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iedno, co zachowywać niektóre naygłowniey- 
fze materyc, na to, aby ich nigdy nieikończyć, 
nigdy im {kutecznie nic nie radzić, y aby na 
nich Seymy fię niepożytecznie kaziły, y rozła­
ziły , iak teraz. Pewnibyśmy tedy byli,że wtzy- 
llkie materye, o ktorychby Pluralitai decydo­
wała, zawize na Seymie doyść murzą, y doydą. 
A le razem pewnibyśmy byli, że wfzyftkie ex- 
cypowane a Pluralitatc, a poddane chimerze 
tmamrnttałis, wolnemu tamowaniu, y protefta* 
cyi iednego dobrego czy złego człeka,by nay- 
głownieyfze y nayzbawiennieyfze.dla Oyczy- 
zny maierye, nigdy per unanimitatem, iak y  te­
raz doyść nie mogą, y nigdy nie doydą.

Niechby naprzykład obrona Rzplitey, to 
ieft śił iey przeciw nieprzyiacielowi przyczy­
nienie, wyięte było a Pluralitatc, to nigdy, a 
nigdy nieprzyidziemy do uftanowienia śił ia- 
kichkolwiek, na obronę O yczyzny, choćby fię 
te wfzyftkim y naypotrzebnieyfze zdawały. 
Gdy bowiem ta będzie proponowana materya, 
ieżeli będzie do niey rekwirowana wfzyftkich 
co do iednego, iak teraz zgoda nie Pluralitas, 
to nieuchybnie y niewątpliwie toż famo będzie 
co teraz, że znaydą fię obcy, którzy przepłacą 
iednego czy drugiego Zetanta, znaydą fię y 
wyrodkowie nasi niecnotliwi, y  bezpamiętni 
ludzie, jurgeltowi y  przedayni, którzy tę tak 
zbawienną obalą materyę, czas na niey Seymo- 
wy, iak teraz, wycieńczą, proteftojvać fię, ieżli 
im to wolno będzie, przeciwko niey pod pię­

knem!
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knemi pretextami będę, y wfzelkie Dobro Oy­
czyzny w Radach a Pluralitatc wyięte, nic mi­
łosiernie fkaziig.

Niechby nawet y Religia, która nas nay- 
bardziey przywięzywać zwykła, w iakim pun­
kcie, byfa a Pluralitatc wyięta, to znalezliby 
fię tacy, ktorzyby pod pretext Religii infze do­
wcipnie podciągali materye, aby w nich na-Sey­
mie przyiść do {adu, y końca żadnego nie mo- 
gio. Zoftawmy więc (leżeli chcemy, aby ie- 
fzcze pełzły y nifzczyfy fię na niczym Seymy) 
zoftawmy iednę excypowaną a Pluralttate ma­
tę ryą , to dofyć, to iey tak dobrze zli ludzie 
zażyif, że Seymy kapać będą iak teraz, y nay- 
gfownieyfze te od decyzyi więkfzey liczby ex- 
cypowane materye, a unanimitati, która ieft za­
wfze chimeryczna y niepodobna, poddane,koń- 
ca nigdy a nigejy niedoydą. ' Dobre to będzie 
arca/tum, na Seymow na czym tym fpęazenie, 
a na zepfowanie wfzyftkich interellow gfo* 
wnieyfsych. T ego cale nafzym nieprzyiacio- 
fom potrzeba.

Kto z«ś, aby naygfownieyfze materye na 
Seymaęh dochodzimy, fzczerze życzy O yczy­
znie, te, im więkfze fę, niech ie tym mniey od 
decyzyi Pluralitatis wyimuie; bo ta fama do 
dobrego zawfze nieomylnie przyprowadzi ie 
końca. Tak dalece że lepieyby y o powróce­
niu w niczym Staro-Polfkiey Pluralitatis niemy- 
śleć, (niech tak rzeczy kapią, poki nie fkapi^) 
niżeli gfowne iakie Oyczyzny Interella y mate­

rye
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ryć a Plaralitate wyimować:' bo coż nam pota- 
kiey poprawie Seymow, na ktarychby mniey- 
fzey importancyi rzeczy per Plkrahtatem do­
chodziły, a naywiękfze przez kontradycenta 
iednego czy drugiego pciznaćby y upadać mu­
siały > Z  taka excepcy§ nie pracuymy darmo, 
bo taka nikczemna tylko na mnicyfze iakie rze­
czy, nie na naygfownieyfze y nayzbawienniey- 
Ize Oyczyznie, Pluralitas, cale do iftotnego do­
bra Rzplty,‘na nieby fię nie zdała.

Widzieliśmy we wfzyftkich wyżey krot­
ko pokazanych Formach Rad Rzeczypofpoli- 
tych tak chwalebnie y pięknie kwitnących, żc 
niemafz tey nigdzie chim ery, żeby która z 
tych Rzplitych miała cokolwiek,, by naywię- 
klzego, excypować od Pluralitatis decyzyi. W i­
dzieliśmy nawet iak w Hollenderlkiey Rzplity, 
gdzie, wfzyftkie Prowincye, (jtażda ofobno Kro 
Jcwflrim, nsywyżfzym y udzielnym rz$dz$ce fię 
prawem, y iedna od drugiey ani od nikogo w 
uftawach Twoich bynaymniey niedependui^ce) 
Jola Pluralitate wfzyftkó, każda u fiebie, decy- 
duię. A że w niektórych punktach, w Hadze 
Comitum, między reprezentuiącemi, równe y u- 
dzielne fiedm Prowincye^, Deputatami, z począ­
tków Rzplity, uftanowiły były  też udzielne 
Prowincye unanimitatem, to ieft zgodę potrze­
bni wfzyftkich fiedmiuProwincyi; widzieliśmy 
mówię, iak to ich iednomyślncści prawo, cho­
ciaż między fiedmi^ tylko rządz^cemi fię u- 
dzielnie ich Pańftwami, w naywyżfzey ich ra­

dzie
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cizie, tyle razy utrzymać (Tę niemogło; iak wie­
le razy, w potrzebach Rzplty pfzeft§pić go, 
złamać go,y zgrzełzyć przeciw niemu musieli, 
y kontradykcyi iedney, dwóch, y trzech: częfto 
nieffuchać Prowincyi: Qvide pag: 12J. §. IX. 
tych przeftępftw liczne przykłady) T ak  więc 
powoli Hollenderflue Prowincye odftępuig,mu- 
fza odftgpić, y odft§pi?f od tey, która z począ­
tku fobie udzielne Prowincye opifały były, re­
g u ły . Na cożmy więc podobnego co,poprawu- 
ięc  Seymy nafze, ftanowićbyśmy mieli, co albo 
utrzymaćby fię naturalnie nie mogło, albo czę­
fto być by mufiało z niezmiernym dobra Oy- 
czyftćgo upadkiem*

Jdzmy raczey za Rzymfkiey, Niemiec- 
kiey, Angielfkiey, Szweckiey, Weneckiey, y  
wfzyftkich Rzplitych przykładem y form?,któ­
ra ie utrzymuie w dobrym rządzie, w mocy y  
w ffawie: niechcieymy (fetny to iuż raz po­
wtarzam) być mędrsi nad ludzi, poddaymy fię 
cxperyencyi całego Narodu Ludzkiegos radź­
my o fobie iak ludzie po ludzku* fpuśćmy ie- 
dnym ffowem na Staro-Polfka Pluralitatem 
wfzyftko;

A kiedy na Seyrnach naygłownieyfza ia- 
ka przyidze materya, poty nieprzyimuymy w 
Izbie propozycyi, y nieradzrny o niey, poki iak 
nayzupełnieyfzego y naylicznieylzego Poffow 
nie znaydzie fię kompletu; na ten czas poczci­
w i y rozumni ludzie, przeciw mniey rozumie­
jącym, lub ieżeli fię znayd? złym Patryotom,
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cafe niech w yw iera j śiły, aby rzecz zbawien­
na Oyczyznie utrzymać, y do niey iak nayzna- 
cznieyfzg PluralUatem przyciągnąć; na ten czas 
Majeftat y Senat niechay iak. naybardziey fta- 
rać fię racz^, aby im więkfza y pożytecznieyfza 
dla Oyczyzny traktuie fię materya, tym pil- 
niey, oftrożniey, y Ikuteczniey decydowana by- 
fa: a Pan Bog obiecuie że fprawiedliwycJh !u* 
dzi uśifowaniom falkę fw$ zawfze dopomoże, 
y  liczbę w:ękfz$ cnotliwych Oyczyzny Synów 
ubefpieczy.

Niechcieymyż iuż więc claudicare in duas 
partesj ale ieżeli fgdziemy, iak wfzyftkie infze 
Kzplite , Pluralitatem zbawienna Oyczyznie, 
f^dzmyż i% zbawienny we wfzyftkim: ieżli zaś
o niey w rzeczach naywjękfzych watpiemy ) 
to daymy iey pokoy. A  te podziały na Plura­
litatem y na unanimitatem, za nieroftropne, za 
lkrupufy, za chimery, y za próżne inwencyc 
poczytaymy.

XXV,
XII. Jakim jpofobem Konftyttieya Izby 

Pofelfkiey każda ma być kommuni- 
kowana Senatowi,y podana do appro- 
bacyi Króla ?

Ad izrMtn. Między infzemi nieułbżonego ni­
gdy w Rzplitey iponi Stjłematis* y porządku w 
Radach, Ikutkami, ieft y ten prawdziwie fzpe-

tny
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tny y okropny, że Konftytucye w Izbie Pofel- 
fkiey, świątnicy Praw, uftanowione, ledwie nie 
może fię mówić, iż na pośmiech tylko łą kom- 
munikowane Senatowi. Arkufzy kilkadziesiąt 
Konftytucyi zbiera fię, ieżeli kiedy, dofzłego, 
Seymu. Pięc dni naznaczone do złączenia fię 
z Senatem, nigdy cale niezachowane: ale coż 
to fą y te pięć dni, chociażby, iak nie lą nigdy, 
y obferwowane były ? czyby można w nich 
iak należy, y wfzyftko co należy, dofkonale 
roztrząfnąć, oświecić, zważyć, z rektyfikować, 
co trzeba ) Ludzie nie naydofkonalśi iefteśmy, 
przeto Rady z więcey Ofob fprawuiemy, gdzie 
iak więcey cczow, tak więcey rozumow, wię­
cey widzą, y lepiey mogą doradzić. A ieżeli 
Pifma nafze prywatne, L ifty , Memoryały & c. 
tak wiele razy, tak pilnie czytamy y exa- 
minuiemy,żeby w nich nic zdrożnego y mniey 
uważnego nie było; A za coż prawa W iekom 
podane, Nacyą cała interefluiące , niefkończo- 
riey roftropności, przewiedzenia wfzyftkiego, 
y pilności potrzebuiace, tak lekko zbywamy ?

C oż to ieft, to Konftytucyi zwyczayne 
czytanie w Senacie -1 daymy y dziesięć godzin
i a wfzyftko,których nigdy niedaiemy.* C c tchu 
Sekretarz w czytaniu fpiefzy, fzemranie, wrza­
wa y łoikot w całey Senatorfkiey Sali niedopu- 
Izcza żadney prawie attencyi, bo mało kto co 
doffyfzeć może : kilka fet w czytanych Pra­
wach, obiektow rożnych, głowęby y muzg 
fwoią zamąciły roznoście , gdyby 'v ta  ̂ Pr?d-
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kim czafic na każdy punkt chciał Kroi d ić  
iak?kolwiek baczność. G łofy zabierai? niekto 
rzy darmo czas trawiące * y  z niefkończon- 
wfzyftkich, dla pośpiechu zakończenia Seymu,§ 
ffuchane tęfchnic?. Czytanie to tedy cafe na 
nic fię zupełnie niezda, tylko na wypełnienie 
iakieyśi ceremonii. Przyśi?dzby można że ża- 
den Senator, prócz niektórych,co mu fię o ufzy 
obiły, punktów, co czytano nie wie, chyba po- 
tym z  druku wyczyta.

Ale co naygorzey.- że po Seymie, tuż za­
raz naftępuie Seym drugi, daleko ważnieyfzy, 
niż ten co min?ł dopiero; to ieft układanie 
przez Deputatów Konftytucyi y Praw w izbic 
uftanowionych Pofelfkiey. Naawałem to ukła­
danie , ważnieyfzym Seymem, bo famcm fię 
memi oczami napatrzył, y  ufzajni nafłuchaf 
odmiany kilkunaftu Konftytucyi, na tych  po 
Seymowych Seflyach, a w rzeczach cale efTen- 
cyainych: świadkiem ieftem fobie, że co nie by­
ło ani w kweftyi w Izbie Pofelfkiey, ani było 
w Senatorfkiey czytano, albo y co w IzbiePofcl- 
fkiey odrzucono było, że to mamy w drukowa­
nych Konftytucyach T a więc mocDeputatow do 
Konftytucyi nie icftże więkfza nad famego moc 
Seymu, ) W fzyftko fię to dzieie, że uftawy Izby 
Poieilkiey z tak? nagłości? czytane być zwy­
kły, na kończących fię w takiey wrzawie y za- 
miefzaniu Seymach:

Nie w atpię więc bynaymniey,że rozf$«
cinym
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dnym Ludziom, którzy tc wlzyftkie inkonwe- 
niencye zważa j ,  bardziey podobać fię bez po­
równania będzie, wielkich RepubJikantow y 
W ielkiey Rzplitey Angiellkiey iść przykła­
dem, to ieft, iako tam każdy Bil czy uftawę 
iwoię, izba niżfza Parlamentu zaraz pofyła do 
wyżfzey, y do Króla, tak żeby y u nas każda 
Izby Polelfkiey Konftytucya, czy iedna w gło- 
wnieyfzey materyi, czy kilka w pomnieyfzych 
co raz z oiobna pofełane były przez trzech 
Poffow od Marfzałka uprolzonych do Senatu, 
któryby fię z powinności zgromadzał, (iako 
tam ze zwyczaiu podczas Sefiyi Pofelikich za- 
(iada) do Senatorfkiey Izby, kiedyby Marfzałek 
Scymowy upralzał o to Xcia Prymafa. y Mar­
fzałka Wielkiego Kor: któryby na Sefly$ przez 
fwoie bille ty Senatorow fpraizał.

Tamby PolTowic od Izby delegowani 
kommunikowali Senatowi każdey ofobno ufta- 
nowioney w Izbie Pofelfkiey Konftytucyi; tam­
by Senatorowie lwoiemi ią approbowali zdania­
mi, alboby na nię dawali reflexye, t y j  ileby 
im fię podobało głofami.

Jeżeliby w czym Senat modyfikacya iaka 
potrzebny być ładził, lub lepfzego wyrażenia 
iakich okoliczności w prawie, X iężę Prymas 
podałby to na piśmie delegowanym Poffcm z 
fentymentu Senatu, aby nad tym Pofellka deli­
berowała Izba, aby naoftatek, tak iak przyftoi, 
y iako ieft w Anglii, obiedwie Jzby na iedno 
we wfzyftkim agodziły fię zdanie. Bo czyż to

y Sena-
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y  Senatorowie nie fą Szlachta wolni, y iefzcze 
przez Rzplity więcey dyftyngwowani* żeby ich 
lię równie nie radzić, y żeby y oni wolnego 
fentymentu fwego w każdey materyi nie mieli 
wyrazić ?

Na ten czas iakby to z więkfzym daleko 
światłem y przezornością nafze prawa ftawały? 
nie takby było moc offabiaiących nafze Prawa 
klauzul, y kontfadykcyi, nie tak wiele praw 
by-łoby ciemnych, lub niedoftatecznie dola­
nych.

T a  kommunikacya Rad między Izbami, 
ugruntowałaby y fpoiłaby lepiey ufność mię­
dzy dwiema Stanami z wielkim dobrem cafey 
Oyczyzny.

Tknieymy tu iuż rzecz famę; to ieft, mo­
że kto mowie: że Izba Pofelflta miałaby od Sfc» 
natu fubiekcyą, kiedy by fię Senat uparł na ia- 
kiey odmianie: ktorażby więc przekonała Izba.?

Odpowiedam: ogolnie nayprzod mówiąc: 
ma y teraz Senat moc opponowania fię ufta- 
wom Pofellkim, mowiemy, że iak Pofeł każdy* 
tak y Senator każdy może Seym zerwać: a 
przecię Senat ani tych oppozycyi Izbie Pofel- 
Ikiey nie czyni, ani Scymow nie zrywa* T oć 
tego fię zawfzć po Senacie fpodziewać potrze­
ba, że z Pofelfką Izba czynić żadnych walkow 
niebędzie. Radzić będzie,nie pfoW2Ć Iey Rady*

A naoftatek, żeby na zawfze od wfzel* 
kich gwałtownych (ktorychby fię przecięż ni­
gdy y obawiać nietfzeba) że Arony Senatu

Q . przeci-



2Ą.Z  §. X X V . Proiekt Siftematis 
przeciwności, Pofelfk§ ubefpieczyć Jzbę; W ięc 
zapatrzywfzy fię na wyżey wzmieniony Karta-* 
gińfkiey niegdy Rzpltey przykład , w ktorey 
Senat obowiązany był,ieżli co chciał decydo­
wać, ad unanimitatem zdań y głofow: nie obli­
g u j e  iuż nafzego Senatu do tey nigdy niepo- 
dobney unanimitatem, Mogłaby Rzplita tak ob­
warować, że kiedyby uftawa która z Izby Po­
felfkiey przyniefiona do Senatu znalazła w Se­
nacie mocnieyfz§ oppozycy§, aby w takowym 
przypadku Senatorowie fzli ad Pluralttatem,lecz 
żeby w tey tylko potrzebie, do Pluralttatem w 
Senacie potrzebne były dziewięć części Senato- 
row, (z dziefi^ciu Części Senatu) zgadzai^cych 
fię na iedno. W  rzeczy famey nigdyby podobno 
ad hanc Pluralttatem w Senacie nie przylzło,pra­
wo iednak takie, y  Senatu obwarowałoby po­
wagę konkludowania z Izb? Pofelfka wfzela- 
kich materyi, y razemby wfzelkim Izby Pofel­
fkiey uftawom wielkie y niezawodne befpie- 
czeńftwo przynioffo.

Boć naoftatek gdyby z Senatorow daymy 
pięćdziefiąt^zgodzili fię 45. na iedno, toćby 
fię godziło żeby y Izba Pofelfka drugi raz po- 
deliberowała nad taka materyą, ktoraby tak 
fnocn^ oppozycy§ znalazła w Senacie. Konfe- 
reneye na to naznaczone z Senatu y z Izby Po­
felfkiey, albo y Senatorow do Izby od Króla y  
Senatu delegacye, ułatwiałyby zafzłe między 
Izbami trudności, y naoftatek przyiśćby do 
zgody Iniędzy niemi mufiałoj alboby też po-
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fzła wReces,naSeym drugi takowa materya.Ta- 
kie cafus w rzeczy famey prawie niepodobneby 
były; przeyzrzeć ie iednak y  oftrzedz należało­
by prawem.

Tym  więc fpofobem gdyby każda uftawa 
Izby Pofelfkiey niefiona była zaraz do Senatu, 
to y tych pięciu dni zniknęłaby potrzeba, y  
Konftytucye przezornieyby y dofkonaley fta- 
wały, y łączenia Izb niepotrzebnemi ftałyby 
fię, iak w Anglii y w Szwecyi, tylko na przy­
witanie y pożegnanie Króla, y  te kilkodniowe 
z początku Seymu po przywitaniu Króla g ło fy  
Senatorikie, które dotąd żadnego dobrego ni­
gdy nieuczyniły (kutku* tylko żeśmy fię cza­
fem pięknych naffuchali oracyi, odmienioneby 
były w rzetelną Radę, o każdey ofobno, kto*> 
raby fię na Seymie ftanowiła, materyi.

G łofy na ten czas Senatorikie y wota, fa- 
męby treść rzeczy krotko,nie komplementa,nie 
generalne Rady w fobie zamykały.

Czyliby w tym Sijicma Maieftat poddaf 
fię prawu, aby na wfzyftkich Monarcha zafia- 
dał Senatorfkich Seflyach ? decydowałby o 
tym przy układaniu takiego prawa z Stanami 
Rzplity. Rzecz bardzo do wiary podobna, że 
Krolowie od tey nie odbiegaliby fatygi, która 
choćby częftfza bywała, niewiele iednak żabie* 
rałaby godzin. Widziemy iednak w Anglii y  
w Szwecyi, gdzie fzanuiąc iak należy Kro- 
lcwfkiego zdrowia, kontentuię fię Stany, źe

Qz Kroi,
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Kroi, czafem y w pokoiu fwoim, zgodne Izb 
approbuie uftawy; częściey iednak na Tronic.

Po approbacyi od Króla, każda Konftytu- 
cya iużby miafa fwoy wfzclki wigor y moc 
prawa: każda więc pódpifanaby była od Mar- 
izafka Seymowcgo^ y naznaczonych z Senatu 
y  z Izby Deputatów do Konftytucyr : zaraz 
więc poflanaby była do Grodu, y do druku: a 
Extrakty drukowane do Grodow wfzyftkich 
Ziem, y Powiatow ; Oryginał zaś zoftałby u 
Marfzafka: a po fkończoney Seymu kadencyi, 
wfzyftkie razem byłyby przedrukowane Kon- 
ftytucye. Takim by więc fpofobem każde pra­
wo promulgowane było, ponieważ Lex nifi pro* 
mulgata, non obligat. Widziemy w. Wiadomo­
ściach Cudzoziemfkich, iako z Parlamentu An* 
gielfkiego, przez cały Parlamentu przeciąg, co 
raż nam przychodzę prawie w każdym T y g o ­
dniu nowe iakie wielkiey wagi Parlamentowe 
uftawy: tak y nafze honorby nam po Europie 
coraz mogfy przynosić, y fTawy z rzędu dobre­
go przyczyniać.

A że tu ( żeby o tym dłużey y ofobno nie 
mowie) zdarza fięokkazya, przyuczyć fię mo­
że y ta kweftya, iaka mogłaby być w Senacie Phi- 
rahtas ?  odpowiedzmy więc na nię.

Rzymlkim naylepfza przykłademralbo Se- 
na orfkich głofow liczbę exa£te pro &  contra 
notuięc: coby Kanclerze w Izbie zaraz Scnator- 
(kiey, na ftoliku czynić mieli, pifzęc każdego 
Senatora po głosie (kończonym, czyli pro, czjfli

contra
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contra w tey mowlf, która fię agituie, .materyi- 
Na pamięć zaś każdego pro czy contra *uotum 
fpamiętac nie można.

Albo per difcejfionem in Partes, tak w Sena­
cie Rzymlkim, iak dziś w Anglii, praktyko­
wany.

Albo naoftatek, y przez billety czy kartki, 
ełiam drukowane,z pozwą la i^cym iedne, drugie 
z  niepozwalai^cym terminem. Bo to pewna ie  
g łofy  wfzyftkich, bez których wielu, materya 
dofyć iuż oświecona,podobnoby fięobeizfa,nad 
to zwykfy czafu zabierać. T ak dalece że po 
kilku lub kilkunaftu g fo fach , gdyby Sena­
torowie fzli ad difcefjionem, albo do firutiniunt, 
dobrzeby fięprędzey ich odprawowafy Rady.

g. x x v i.
X III. Czy to dobrze ieft {tak Kdrwicki y  

niektórzy z nim radzg) żeby fig 
Seym we trzech czy czterech Izbach 
podzielony odprawowaf $

Ad 13łiurn. Jeft to niektórych zdanie,aby 
Seym cafy, iak fię mowifo wyżey ad jmum o 
czterech Departamentach Rady, był' podzielo­
ny na cztery Izby, porządku generalnego,fpra- 
wiedliwości, Skarbu y woienn^: żeby y Senato- 
row y Poffow wfzyftkich proporcyonalnie po­
dzielić na te cztery Izby. Zęby Seflye tych 
Izb odprawowafy fię przez cafy Seym ofobne, 
a czaiami wfzyftkie cztery Izby,kiedy tego po­

trzeba
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trzeba, zgromadzały fię. Mowi§, żeby tym 
fpofobem materye lepiey y prędzey traktowa­
ne były, y  że to nic tak bardzo nie byłoby 
nowego, ponieważ ten podział na Izby byfby 
nakfztałt prowincyalnych SefTyi, iako fię te tak 
wiele razy praktykowany.

Niech, komu fię podoba, zaleca y racya- 
mi, y pożytkami takowe Sirtema podziału Sey­
mu; ci którym ta forma cale niefmakuie, dai§ 
takie przyczyny: dofyć dobre ieft podzielenie, 
iak teraz Seymu, na dwie Izby, Polelfk§ y Se- 
natorfk^. W  Angielfkiey naylTawnieyizey dziś 
y naypotężnieyfzey Rzplitey na dwie Izby wyż* 
(zą y niżfzf bardzo dobrze Radę cał^ podzie­
lony widziemy. T ylk o  fpofob radzenia \r 
tychże Jzbach iak naylepiey ułożyć, to Rady 
wfzyftkie y dobrze, y bez marnego czafu tra­
wienia poyd$.

Prowincyalne Seflye nic dobrego nigdy u 
naj nieuczynify: w oczach to nafzych byfo;na- 
daremna tylko ftrata czafu.

Jeft to dwa razy mniey potrzebnie iedno. 
robie:: ponieważ w tych czterech Jzbach nieby 
fię konkludować nie mogło : bo iakieby fię 
miało w nich co decydować bez powfzechnc- 
go konfenfu całego Seymu ) toć znowu to 
wfzyftko, co fi§ traktowało w każdey z ofobna 
Izbie, trzebaby traktować powtornie na gene­
ralnych wfzyftkich czterech Izb Seflyach : 
Czwarta część każda z ofobna Seymu powinna 
by znowu informować drugi raz o wfzyftkirn

trzy
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trzy części Seymu, znowu byćby mufiały o ie- 
dnymże głofy  y dtliberacye. Zeby zaś czwar­
ta część Seymu miała decydować o iakich ma- 
teryach całego tyczących fię Seymu, to fię ża­
dną miara niezdaie, y tysiączne wielkie inkon- 
wenieneye ztądby pofzły. Łatwieyby w iedney 
Izbie Pluralitatem na co, Ikorrumpować, czy 
fwemu czy infzym Dworom, niż Plurditattm 
całego Seymu.

Jak zaś te materye dyftyngwować, o kto- 
rychby mogły, albo o który chby niem ogłyo- 
fobno decydować te Izby ? to zdaie fię rzecz- 
niepodóbna.

Czas ten generalnego zgromadzania wfzy­
ftkich czterech Izb, kiedy go  potrzeba, od ko­
go, y na kiedy determinowany będzie ) y kie­
dy to do tey Seflyi generalney ma przycho* 
dzić? nic pewnego. Rady te we czterech Izbach* 
zawfze mufza fię we wfzyftkim referować do 
generalney Seflyi,nie ieft że to mitręgą tygodni 
y  miefiącow ? T o  Marfzałkow czy Dyrekto­
rów Izb ofobne obieranie, ten Marłzałek Sey- 
m owyraz w iedney,drugi raz w drugiey,w trze- 
ciey lub w czwartey Izbie,iak go Karwicki p o  
feła , coś nie do ładu.

Za co iak u nas dotąd, y  iak w Anglii 
naypodobnieyfzym do nafzego, Seymie, nie ma 
być wfzyftko, do uftawiczney rady, byle to do­
brym porządkiem według Summaryufzn pro- 
pozycyi fpifanego, całey Izbie Pofelfkiey, y

potym
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potym całemu Senatowi, proponowano ) Za co 
Rada o wfzyftkich materyach nie ma być w 
iedney Izbie iedna, kiedy bez całey Izby ża­
dna ftać fię nie może decyzya, Za ęo wfzyfcy 
Pofłowie razem przez iedneż głofy y racyzpro 
&  contra nie m a j być informowani o wfzyft­
kich materyach, kredy do. wfzyftkich iednako- 
wo należy o nich radzić y ftanowić ? Za co 
cztery Departamenty Rady z Rezydentów zło- 
żoney (o ktorey mowiło fię wyżey,) ieden po 
drugim, nie m a j całey Izbie* kiedy tego po­
trzeba, dawać informacyi y światła do każdey 
materyi* y czy tego nie dofyc.f wfzak ciż Po­
ffowie ze wfzyftkich Departamentów będ$ 
na Seymie w Izbic PoCelfluey ?a(iadać:Ny Sena­
torowie w Senacie; toć dofyć od nich obiaśnie- 
nia być może: na coż więc multipltcare entia finc 
ncccjjitate ?

Jle że naoftatek gdyby b y ł tak podzielo* 
ny mniey potrzebnie Seym na cztery Izby, nie 
byłoby żadney prawie Seymu różnicy od Rady 
wzwyż opifaney między Seymem a Seymcm na 
ęztery także Izby podzieloney : ponieważ tak 
ta Rada między Seymem a Seymem, iako y  
Seym po czterech Izbach, niemogłyby mieć 
mocy nay wyżfzey decydowania niczego, y we 
wfzyftkim tak Rezydentów adlatus,iako y Sey- 
mowe tc Izby,gdzieby fzło o decyzya materyi 
do Seymu naieżacey, mufiałyby fię zupełnie re­
ferować do zgromadzonego zc czterech Izb 
Seymu, Seym więc raczey bez tych Izb po*

działów*
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dziafow, niech decydui.ącym zawfze Seymem 
generalnym y zawfze z generalnerni SefTyami 
będzie, tak iak dotąd u nas y w Anglii, a Ra­
da Rezydentów podzieloną na Izby Rada;

Ten tedy podział” Seymu na cztery Izby 
wielom mniey potrzebny fię zdaie ; wolno go 
iak chcieć y kotnu chcieć bronić.

8. x x v i l
X IV .  Co za Deputacye ? y iakie ich Ele• 

keye mai$ być w Izbie Pofelfkiey ? tu­
dzież gdyby z czafem w Izbie teyze 
do infiych jakichkolwiek Elekcyi przy 
JSfo, iak mirty by być fprawowanę ?

Ad i^tum. Jzba Pofelfka deputuie dot$d do 
Konftytucyi, do Skarbów, do S$dow, y rożne 
po kraiu gdzie ich potrzeba Kommiflye.

W  tym, które fię tu podaie Siftema Sey­
mu, potrzebne fa: Primo, Deputacyc do Kon­
ftytucyi.

Secundo. Deputacye cztery do era mino­
wania Protokułow,od czterech Departamentów 
Rady iak wyżey fpifanych, aby ie Deputaci o- 
fobni do każdego Departamentu przeczytali, 
roztrzafnęli, y potym aby Izbie Pofelfkiey o ka­
żdym z ofobna Departamencie, iedni po dru 
gich, relacy^ uczynili, to ieft o Intereflach w 
tym Departamencie między Seymem a Seymem 
traktowanych^ y co fię w każdym ftafo na do-
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bro Oyczyzny, albo co ieft zoftawiono do Ra­
dy y decyzyt Seymowey. Jeżeli w czym De­
partament który nad fwoię sferę wykroczył,ie^ 
żeli Protokuły wiernie y pilnie po każdey Sefc 
fyi fpifane, y podpifane y tym rzeczy podobne. 
Na relacye, tych Deputatów do rewidowania 
Protokułow czworakiego Departamentu nazna­
czonych, ma być od Marfzałka Seymowego 
naznaczona Seflya, w Izbie Pofellkiey, czyli 
więcey SefTyi,a to w pułtora, czyli we dwa,czy­
li we trzy y daley Miefi^ce po otworzonym 
Seymie, aby czas dać Deputatom do pilnego 
zluftrowania Protokufow, y infiśych wypełnie­
nia powinności. Niepotrzeba tey relacyina po­
czątku Seymow koniecznie, bo koniec tey de- 
putacyi do Protokułow examinowania, nie ieft 
aby dawać Seymowi materye dó radzenia, na 
które Summaryufz, iak w yżey,od każdego De­
partamentu przed Seymem fpifany, y  MaTfzał* 
kowi Seymowemu z początku Seymu podany, 
dofyć ieft: Ale koniec prawdziwy tey Deputa­
tów przed Izbą Pofelfk^ relacyi,tcn ieden pryn- 
cypalny ieft, żeby Izba Pofellka widziała iak 
pilnie y wiernie Rezydenci ad lotus fwoie po­
winności czynili, że w niczym nie wykroczyli, 
że w Intereflach nieodwłocznych dobrze radzi­
li, że praw zachowania przeftrzegali,że o przy- 
mnożeniu dobra publicznego radzili, y  proie- 
ktowali, że w każdym Departamencie,to co do 
niego należy, wfzyftko fprawowali, y  prawa 
do exekucyi przyprowadzali. Ztad zaś wypły­

nie
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nie y dofkonała informacya Poflow o Interef- 
fach Oyczyftych y o potrzebach Rzpltey.

Ciż Deputaci według Twoich rejpe5łive  
Departamentów ktorzyby do których nazna­
czeni byli, ffuchaliby rachunków Podfkarbiri- 
Ikich, likwidowaliby W oylkow egaże & c : & c ,  

Itio. Deputacya potrzebna do cxamino- 
wania Protokułow, konferencyi y interellbw z 
Poffami Gudzoziemfkiemi mianyęh, tudzież re­
widowania rapportow od naTzych PofTow u 
Dworow Poftronnych. Na tych także Deputa­
tów relacyy, maiy być naznaczone, od Marfzał- 
ka Seymowego Seffye w Izbie Pofelfkiey ku 
końcowi Seymu. Gdyż tymże końcem ta ieft 
Izbie potrzebna relacya, którym końcem y  do­
piero przerzeczone o czterech Departamentach 
relacye.

4 to. Potrzebne także być mogą deputacye w 
Izbie PoTelfkiey do ułatwienia iakich materyi 
trudnieyfzych y  zawilfzych,na przykład poda- 
tk o w , aby ie deputowani kilku prywatnie u- 
łożyli,dla ułatwienia deliberacyi w Izbie Pofel- 
fkiey; iako takowe Deputacye widziemy w 
zwyczaiu w Radach naywyżfzych infzych Rze-. 
czypofpolitych.

5/0. Potrzebna item być może deputacya do 
iakiey kommiflyi cale fekretney, na któryby 
fię Izba Pofelfka chciała fpuścić, o czym niżey 
obfzerniey.

6 to. Naoftatek KommifTye po kraiu częfto by- 
waiy y  zaw{że potrzebne będy.

Tu
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T u  fię to iefzcze przykłada, że do tych 

wfzyftkich Deputacyi wyżey wymienionych, z 
Senatu także tnaię być naznaczani Senatorowie, 
y  z niemi w każdey Deputacyi Poffowie zafiadać.

Teraz rzecz po wielu tych Deputatów,,y 
iak ich ma Izba Pofelfua wyznaczać.

Nayprzod więc mówmy o Deputacyach 
do Konftytucyi. T ych  zdaie fię że dcfyćby 
było, po czterech z trzech Prowincyi; Marfza- 
fek Seymowy fpifałby regeftr (do podania go 
Izbie) Deputatów do Konftytucyi, y propono­
w ałby Mało-Pollkiey, W ielko Polfkiey y Li- 
tewlkiey, każdey z oiobna Prowincyi, fwoich 
czterech. A Poffowie tey Prowincyi ichby obie­
rali albo przez placet, alho kiedy by ktory Po- 
fe ł chciał na kogo Pluralitatem,to per Pluraltta- 
tem ficretorum Suffragiortim. T o  ieft Kandydat 
ieden ze czterech, któryby był od kogo kon- 
trowertowany,byłby proponowany od Marfzał* 
ka Poffom tey Prowincyi. Byłyby tymże Po- 
flom rozdane, drukowane kartki po dwie,na ie- 
dney flbwo: zezwalam, y nic więcey;na drugiey 
nie pozwalam. T e  kartki zwinionc, wokowa*- 
ni do Stołu przez Powiaty y Ziemie z tey Pro­
wincyi Poffowie,(kładaliby w urnę, czy fkrzyn- 
kę na to na ftole leżęcę. Marfzałck, z przybra- 
nemi tym czafem przed Elekcyą Deputatów do 
Konftytucyi, na ten ieden akt Afleflorami fze- 
ścię, po dwóch z Prowincyi, rozwiiałby y czy­
tałby kartki, rozdzielane pozwalaięce od nic-

pozwa-
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pozwalaięcych. Pluralitas kartek decydować 
będzie. Jeżeliby fpadł proponowany Kandydat 
którykolwiek że czterech, Marfzałek propo­
nować będzie infzego, poki czterech z tey Pro­
wincyi nieftanie: toż potym z drugiemi Prowin­
cjam i uczyni.

Takież bardzo łatwe Elekcye mogę być 
na wfzyftkie infze Deputacye, tylko liczbę D e­
putatów do każdey deputacyi prawem opifawfzy, 
y  żeby zawfze po tylu, proporcyonalnie ze 
trzech Prowincyi, z każdey ofobno, obierani 
tymże byli fpofobem.

Naprzykład do Departamentu porządku 
generalnego, Poffow dziewięciu, do Departa­
mentu fprawiedliwości, Poffow dziewięciu, do' 
Departamentu Skarbu Poffow dwunaftu, (gdyż 
więkfza liczba cale na nic fię nie zda, tylko na 
wcxę Podfkarbich, y na uymę Skarbu) do De­
partamentu woyny, Poffow dwunaftu, do Pro- 
tokułow konferencyi mianych zPoftronnemi 
Dworami, fześciu, do ułatwienia iakiey mate­
ryi dziewięciu albo dwunaftu,do Kommiflyi fê  
kretney dziewięciu albo dwunaftu.

Do Kommiflyi po kraiu,ile fię zdawać bę­
dzie potrzeba.

T e  Deputacye,iedna do Konftytucyi,czte­
ry do examinowania Prptokułow y fpraw D e­
partamentów czterech, iedna do Protokułu 
konferencyi Cudzoziemfluch, maię być zaraz 
Czynione po Elekcyi Marfzafka na pierwfzey



254 §• XXVII* Proiekt Siftematis
Seflyi w Izbie Pofelflriey, infze zaś Deputacyc 
według czafu y potrzeby.

S3 naoftatek Deputacye do S^dow Seymo- 
wych, iedne Sędziów którzy maią zafiadać z 
Senatorami na Sądach Seymowych,y tych licz­
ba Sędziów w Izbie Pofelfluey mogfaby fię o- 
kryślić do dwunaftu, po czterech z Prowincyi, 
y  ich Elekcya w tenże zaraz dzień pierwfzy, 
iak infzych Deputatów,y tymże iak wyżey fpo 
lobem, odprawić by fię powinna.

Drudzy zaś w Pofelfkiey Izbie Sędziowie 
mogą być z famych Poffow bez Senatu, to ieft 
kiedyby byf fad na Poffa, to Marfzafek miafby 
proponować po trzech Poffow każdey z ofobna 
Prowincyi, y tak ich. iak wyżey infzych Depu­
tatów obierać. A  Seym potym cafy ma ich 
dekret approbować, lub odrzucić.

O  Sadach zaś na rugowanych Poffow mó­
wiliśmy iuż w yżey.

T eraz tedy czas tym Deputatom do fwo- 
iey roboty obmyślić potrzeba, aby Seflyi Sey- 
mowych niekrzywdzić.

Supponuie fię, że ci wfzyfcy Deputaci 
ludzie z godnieyfzych w Izbie, więc pod czas 
Seflyi Izby ieft zawfze ich przytomność potrze­
bna: którzy zaś do tych Deputacyi obraniby 
byli, wyperfwadowani być powinni, żć nie na 
rozrywkę y infze zabawki przyiechali na Seym, 
ale na wielką dla Ojczyzny  prac^. Zatym gdy 
fami ofgdz^, że y w Izbie na SefTyach przyto­

mność
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mność ich ieft potrzebna y  pożyteczna, y że 
prócz tego maia na fobie Deputatów powin­
ność, toć ftaraę fię będ$, aby obudwom rze­
czom dogodzili.

Jako Seym w tym Siftejna nie miałby ża­
dnego naznaczonego kończenia fię terminu, ale 
ci§gn§łby fię poty, poki niniefzych mate- 
ryi do Rady ftanle. W  takim tedy wolnego do 
rad czafu przeciągu, godzi fię mieć wzgląd y  
na śiły ludzkie. W iec mogłaby Konftytucya 
opifać, aby każdy dzień czwarty od Seflyi w 
Izbie Pofelflciey choć y powfzedni wakował, 
tak żeby trzy Seflye confccuime trzechdzien- 
ne, nigdy bez odpoczynku niebyły, to ieft czy 
to Święto, czy dzień powfzedni naftapi, aby 
Seflyi Seymowey w dniu czwartym nie było . 
Mniey iak trzech dzienne Seflye rnog  ̂ byę.ie- 
zli Święto przefzkodzi, ale więcey nad trzech- 
dzienne Seflye bez paiizy dnia czwartego, ni-

gdy-
Deputowani tedy do powinności wyźey 

wyrażonych,mai§ Święta,ile po południu, maia 
te czwarte dni na wakowanie infzym prócz 
Izby Pofelfkiey powinnościom, y na trzymanie 
fwoich ofobnych Seflyi. Miłość Oyczyzny y  

Sławy z uflug publicznych rzetelney, znaydzie 
czas iaki y  codzień, ufpokoiwfzy fie na tym, 
ieśmy na prac§ od Rzplty wyftawieni.

Jeżeliby zaś Deputat który, fzeżerze dla 
powinności fwoiey Deputacyi, niemogł być w

Izbic
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Izbie Pofelflciey na Seflyi, ma fię zawfze Mar- 
fzałkowi Seymowemu opowiedzieć.

Kiedy w Izbie Pofelflciey przychodzićby mia­
ło do rachowania Pluralitatts, to ci którzy na 
deliberacyi o tey materyi, na ktor$ Pluralitas i- 
dzie, niebyli,, albo krefkowaćby fię pro Plurali- 
tate nie powinni, albo trzeba żeby głos wzięli y 
pokazali Izbie że dobrze fig informowani o teyt 
na ktor§ Pluralitas ma iść,materyi,y dopiero po 
takim głofie, żeby fwoie iak im fię podoba dali 
Suffragium. Nieprzytomni zaś aflu w Izbie na 
ten czas, kiedy na co idzie Pluralitas, zakaz 
przez prawo miećby powinni aby kartek y kre* 
Iki fwoiey przez nikogo przyiyłać' do Izby 
niemogli.

Krotko mówiąc,Deputacye nie mai§ niko­
go uwalniać od Seflyi, chyba z wiedz? Mar* 
Izałka Seymowego, ale odprawować fię na ten 
czas, kiedy Seflyi niemafz w Izbie Pofelflciey, 
chybaby fama Izba Pofelfka z wielkiey iakiey 
potrzeby inaczey według okoliczności czafu 
o tym dyfponowała. Poty o Deputacyach Izby 
Pofelflciey y  ich elekcyach.

Męgg zaś być kiedy w Izbę Pofelflc? y in- 
fzc wprowadzone Elekcye, ale do nich zdaie 
fię , że infzego fpofobu obierania fzukać nie 
trzeba, tylko ten ktoryśmy wyżey opifali n i 
Marfzałka Seymowego E le k cy i: gdyż przez 
takie, iakie tam Sufrragia, do każdey rzeczy 
Kandydaci od Marfzałka proponowani y obiera­
ni być mog# *vtde Ad$tum* pag : 193. Albo tez

y ty®
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y  tym fpofobem wiele byćby mogło w Iżbie 
Pofelfkiey Elekcyi infzych, iaki ieft w tym ar­
tykule, na Deputowanych Elekcye, opifany.

Lub naoftatek w ten czas kiedyby Rzpli5 
ta infze iakie do Izby Pofelfkiey wprowadzała 
Elekcye, to by ich razem y fpofob, iakiby zda­
w ał iey fię naylepfzy, opifała.

Znalazłoby fię więcey podobnych kweftyi 
do dofkonałego Seymow ułożenia należących; 
ale żeby zbyć nie przedłużać mego oftatniego 
tomu, infzym ie zoftawuię:

O mieyfcu naprzykfad Seymowym ża- 
<dney nie uczyniliśmy wzmianki. Są mieyfca y  
alternaty naznaczone prawem. W olno dodać 
iefzcze y Kraków, y Poznań,y Lwów, y Wilno;

& c i  ale rzecz fama pokazuie, ieżeli ta­
kie Seymy -z mieylei na mieyfce przenofzonć 
być mogą.

O czafie zagaienia Seflyi Seymowych,ma- 
fa fię rzecz zdaie ; y ten iednak prawo mocno- 
by obwarować powinno: aby naprzykfad nad 
dziewiąta z rana godzinę nigdy po^niey nic 
zaczynały fię SefTye: a między ofmą y dziewią­
tą lafka znaydowała fię w Izbie y MarCzfałek 
zawfze o w poł do dziewiątey,żeby nigdy dzie- 
wiątey z zagaieniem nie chybić. Punktualność 
ta furowo ieft w infzych Rzplitych obferwo- 
wana.Przez co y zbytkom śniadań złe dyfponu- 
iących do rady, prawoby zabiegło, y zakazało­
by wfzelkich takowych uczt rannych. Z  Połu­
dnia zaś, aby o trzeciey Seflye zawfze zagaione 

R bywały
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bywały: prawo zniożfzy o świecach, ile ód  

O&obra, do wykonania niepodobne : które że 
tir Rzymie między pofpolftwem obferwow^ne 
na Seymach było, gdzie zimie dłużey na hory­
zoncie Słońce* nie konfekweneya * aby y  w 
Warfzawie tak było koniecznie. Raczcy w iel­
kie y rzęś fte lampy po dziedzińcu,bramach, y  

ulicach, aby kofztem publicznym dla wygody 
y  porządku utrzymywane były. Z  obowiąza­
niem iednak Marfzałkow, aby wieczornych 
Seflfyi nad fiodmy, lub ofmy nie przeciągali: y  
one prędzey według okoliczności kończyli.

Wielu tudzież ludzi rozffdnych pragną* 
aby Wi^k wchodzenia w Nacyonalne rady pra­
wem b y ł raz na zawfze determinowany : to 
ieft, żeby ci o Rzplity nie radzili, którym y o 
włafnyęh dyfponowaniu fortun moc niewczefhf 
odięły prawa. Niechby naprzykład fkończony 
rok dwudziefty do wchodzenia w Seymiki cum 
•voce a£liva, dwudziefty czwarty do Pofclftwa, 
trzydziefty do Sęfkięh fimkcyi, między trzy- 
dzieftym fzoftym a czterdzieftym do Senatóryi 
y  Minifteryow czas był obwarowany prawem* 
Widzieliśmy wyżey iako dobrze rządzące, fię 
Rzplite, ze fkrupułem takie zachowuią prawa, 
bo ie eaperyeneya nauczyła, żt  młodym lu­
dziom wczesne do. rad fię mięfzanie, a raczey 
Rzplitey ieft częfto fzkodliwe.

Dopieroź żeby między Prowincyami trze­
ma, tudzież między Urzędhikami y  Woic- 
wodztwt y  Koronnemi z Litewfkiemi, b y ł raż

ftate-
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ftateczny porządek ułożony, y  żeby kiedy tc 
kontrowerfye aprecedencyi uftały, które czę- 
fio zatrudniał? publiczne obrady, ieft czego y  
bardzo iy c ż y ć .

8- XXVIII;
XV, Jn cafiim żeby Rzplita fędzifa kie­

dy być potrzebny na Seymic Deputa- 
cygfekrein#, inka ta ma być ?

Ad 15tum. Jeżeliby iakie materye. wielkie- 
publicznemu Dobru wielce pożyteczne y po; 
trzębne, fekretu koniecznie wyciągały (iakie 
Interefla w Rzplitey -nafżey podawane fekre- 
tnie być zwykły per feripta ad Archiwum, ale- 
też te (krypta nigdy więcey światła* niew;dzia- 
Jy, ani do Ikutku przyprowadżone nie były) 
maią więc na ten koniec wfzyftkie wolne y roz- 
f§dne Rzplite, każda iwoie fpofoby; które y  
nafza, kiedy by iey fię zdawało, naśladować w 
tey mierze ze wfzelki? ofttożnością może. Boć 
to naoftatek prawda niewątpliwa ieft, że fe- 
kiret ieft wielkich Spraw dufza, y bez.niego w 
niektórych Inteitflaćh ftac .fię nic dobrze nie? 
może, a nlepododna żeby fię takie fprawy fe- 
kretii potrzebiiii§ce nie trafiły. Naznaczanie te­
dy fekretttych KommiJJyi takimby dogodziło Inte- 
reflom, których ftańowienie y obieranie tyJko 
w przypadku ittomey y naywiękfzey potrzeby, 
w ten by mogło być fpofob.

R 2 Mar-
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Marfzałek proponowałby nayprzod Izbic 

Pofelfkiey, ieżeli icy fię zdawać będzie, aby w 
iakowcy znaczney a koniecznie fekretu potrze- 
bui^cey okoliczności* zezwoliła na obranie lze- 
śćru, lub - dziewiaciu, lub dwunąftu ze trzech 
Prowincyi Pofłow, którymby radę y rezolucyi 
o materyi Status fekretu wycugai§cey konfido- 
wać chciała, y ktorżyby z Xi^żęciem Pryma- 
fem y z Senatorami od J. K- Mći w Senacie na- 
znaczoncmi, w tę Radę y dccyzy§ wchodzić 
mogli.

Senatorow zaś z Miniftrami do takowey 
Kommiflyi fekretnfcy od J. K. Mći inpieno Se* 
natu naznaczonych, żeby więcey nigdy nie by- 
fo, iak połowa Poffoy/ do nieyże obranych.

Jeżeliby Jzba Pofellka czy zgodnie, czy 
przez Pluralitatem fecrelorttm Sujfragiorum po­
zwoliła na takową fekretna Kommi{Ty$, to E- 
lekcya tych per Provincias Poffow, mogłaby 
bydz' na Seflyi na nię naznaczojiey łatwa w ten 
fpofob. Nayprzod żeby nie Marlzałek Seymo- 
w y, ale Pofłowie ex fingulis Pro*vinctis podali 
Twoich czy po fześciu Kandydatów, ieżeli po 
trzech z i dney Prowincyi ma być obranych, 
czy po cśmiu Kandydatów, ieżeli po czterech 
2 Prowincyi ma być obranych, czy po dwuna- 
ftu Kandydatów, (wfzyftkich jpcflattjjima £5* 
prębatiffima fidei) ieżeliby po • fześciu z Pro­
wincyi każdey do tey fekremey Kommiflyi o- 
brani być mieli: a to dlatego, aby ze dwoi- 
ftey liczby Kandydatów, zawlze połowa była 
obrana. Marfza-
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Marfzałek tedy tych fobie podanych kan­

dydatów, daymy fześciu, (aby z nich trzech o* 
brac;) a nayprzod z Prowincyi Mało Polfkiey, 
proponowałby całey Izbie, lecz po iednemu* 
naprzykład JM ść Pan Jozef AT. Poffom wfzy- 
ftkim rozdaneby były  dwoifte kałkufy, czarne 
y  b ia łe :  ktoreby uprofzeni na tona obiedwic 
ftrony Poffowie nayprzod rozdawali Pcffom 
wfzyftkim na każdego Kandydata: potym fzli- 
by ie obierać: a każdy Poftf kładłby w fzufla- 
dę, czy w pufzkę z fzyi$, iaki by mu fię podo­
bał, na każdego Kandydata kałkuł, czy biały 
czy czarny: białych Pluralitas decydowałaby 
obranego. Po każdym obranym Kandydacie 
trzeba pozoftałe kałkuły od wfzyftkich Poffow 
z n o w u  odbierać: y  znowu na każdego naftę- 
puigcego Elckcyg, też dwoifte kałkuły białe y  
czarne każdemu rozdawać.

Którzy by trzech, ze fześciu Kandydatów 
tey Prowincyi,mieli więcey białych Suffragiow 
nad infzych, ci by byli z tey Prowincyi obra­
ni do fekr:tney Kommiflyi. Tym że Ipoiobem 
proponowaniby byli,y obierani z drugiey y trze­
ciey Prowincyi. Paritatem njotorum między 
dwiema lub więcey, niech by los decydował. 
Widzieliśmy takie Elekcye w bardzo licznych 
Zgromadzeniach infzych Rzplitych, Czaili na 
to"trzeba, bo inaczey być niemożc; ale nia go 
dofyc Seym terminem żadnym nieobarczony. 

Jeżeliby iednak tylu Ofob przez wfzyft
ftkich
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kich Poffow Elekcya zdawała fię zbyt długa, 
to 6y dla fkrocenia, Mała-Polfka fwoich, Wicl- 
ka-Polfka fwoich» Litwa fwoich tylko, ofobno 
każda, iedna po drugiey, Kommiflarzow obie­
rać mogły; wygodniey 2awfze, y  krocey kaf- 
kułami niż kartkami, których niemafz iak pifać 
w Izbie Pofelfkiey.

Przyfięga taję na Senatorow, iak y na Po- 
fłow, do tey fekrecney Kommiflyi naznaczo- 
czonych, mogłaby być taka: iaka na prawdzi­
we y rzetelne dobro Oyczyzny, na ■ utrzymanie 
wiary, prawy wolności, ufności tey ku mnie Kró­
la JM ći, Senatu, y  Rycerfkiego Stanu, y powierzo­
nej/ mnie mocy w tey zażytę Kommijjyi nie na ża* 
dną zdradę lub naymnieyfśękrr&ywdę Rzplity: iako 

fekret Interejfa tey Kommijjyi mnie powtórzonego y 
przed obcemt y przed wjśyfikiemi w tp Komtjiyą 
niewchodzącemi wiernie zachowam, iako żalney 
ani ad nikogo w Oyczyznie, ani od pofironnego, 
nadgrody, zyjku, honoru, promocyi, czy :akieyże- 
kolwiek rekompenjy z' okazyi tey ufiugi y funkcyi} 
którą mi Rplita powierza, niewezmę, ant żadney 
tego wjjyfłkiego obietnicy lub deklaracyi, ani dla 
Jiebie, ani dla nikogo nieprzyimp; iako ieżliby co by­
ło odemnie poftrzcżono w tey Jekretney #Kommijjyi 
Oyczyznie, 'Wierze świptey, Prawom y fwobo- 
dom, Narodu przeciwnego , y dobru publicznemu 

fikodltmego* to zaraz flanom Rzplity dońiofę, wy­
dam y odkrytp & c .  Naoftatek Izba Pofel-
ika, iakie iey fię zdadzą granice, opifać może 
tey Kommiflyi, albo też według potrzeby y o-

koliczność
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koiicznoici pozwolić iey moc decydowania 
zupełna.

Prawoby iednak ogólnie oftrzegło y mo­
cno obwarowało, że w takowe Kommiflye fe« 
kretne żaden drugi wchodzić nie powinien In- 
terefs ani materya, tylko ta iedaa. dla ktorey 
ta by była naznaczona y autoryzowana Kom- 
miflya, fubpsnis in Prodttorcs Patrii.. Gdyż na 
każdy rakowy Interes, lub ofobna ma być za* 
wfze naznaczona fekretna KommiflyaJub zayść 
ofobne y wyraźne zezwolenie Izby Pofelfkiey, 
aby taż fama Kommiflya, y drugi czy więcey 
luterefTow odprawiła.

Taka tedy Kommiflya fekretna w o fc*  
bney Izbie,na ofobnych Sefiyach, pod obranym 
per Pluralttatem Prezydentem fwoim, pod czas 
Seymu, żadn§ miarą nie po Seymie ma fię od­
prawić y /kończyć: a Rejitltatum iey czy zgo­
dnie czy per Plurahtatcm zrobione, ma być od 
wfzyftkich wchodzących w te Kommillya y od 
Marfzafka Seymowego podpiiane, Kanclerzom 
Wielkim Koron: y Lit. (medianie y ich Jura• 
tnento, tylko fuper Jecreto fervando tafio peciore 
przed Xiażęciem Prymafem) oddane, y Pieczę­
ciami Koronny y Litewfka przypieczęiowane, a 
złożone u Xi$zęcia Pry nafa (także przyfięgfe 
go fiper Jccreto tafto pcElore) poki. fkutku n e-* 
weźmie. Po wykonanym zaś fkutku, ma być 
od Xi§żęcia Prymafa oddane ad Metrkd Regni 
Secretms Archiwum, pod kluczem W ielkich 
Kanclcrzow,

Excku-
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Exekucya, wziętey przez Kommiflya fe* 

kretna rezolucyi, ma być in Kejultato teyże Ko- 
miflyi iak naylepiey opifana, ze wfzyftkiemi 
które przewidzieć fię mog§ okolicznościami. 
Ofoby tudzież do exekucyi potrzebne, y {polo­
ty* mai^być naznaczone y wyrażone, y przez 
tych rzecz do fkutku przyprowadzona, także 
przyfięgłych, którzy będa od tcyże Kommillyi 
na to wyznaczeni

W chodzący w takowy Sekretny Jnterefs 
Xiażę Prymas, Marfzałek Seymowy, Kancle­
rze, a w Kommiflyą Senatorow daymy łzesćiu, 
Poffow daymy dwunaftu,zupełnego kredytu,re- 
putacyi, y poczciwości ludzi,nie zdaie fię bydź 
można aby co na zdradę Oyczyzny zrobili, tu­
dzież aby nie byli capaces- fekreru. W idzieli­
śmy fekret między ftami Republikantow gdzie 
jndziey utrzymany. Prawo oftrzedz ich może, 
aby pamiętali,że iako im iefl chwalebna ufność 
w nich Rzplitey, tak kiedyby wari^y Boże co 
fię icy dobru przeciwnego pokazało,że iak qay- 
więkśi zdraycy Oyczyzny na każdym przy- 
fzłym Seymie f$d fu rowy y nadgrodę. odniofą: 
o co na każdego, czy z Senatu czy z Izby Po- 
felfkiey ad lnjlaniiam cujusvts forumx famę Izbę 
Pofelfką Prąwo by naznaczyło: która dla pręd- 
fzey odprawy, przez obranych perProwncias 
po pięciu Sędziów, fadziła by takie Crimina 
Status.

Takich  więc Kommiflyi'fekrCtnych, czy
z mniey



z mniey, czy z więcey Poffow *experyencya y 
kredytem znacznieyizym w Oyczyznie zafz c z y  
eony eh z przydaniem, w mniey fzey zawize iak 
fię rzakło liczbie Senatorow, niż Poffow, czy 
podczas pokoiu, czy pod czaś woyny, mogła­
by befpiecznie Rzplita według potrzeby y fwe- 
go upodobania, zażyć, w interefTach y  mate- 
ryach w których by b y ł fekret nieuthybnie 
potrzebny.

Choćby zaś prawem generalnym pozwo- 
Ione były takowe pod czas Seymow fekretne 
KoHimifTyCs to iednak ile by razy obawiała fię 
Izba Polelfka iakieykolwiek złey koniekwen- 
cyi w iakzey okoliczności z takowey Kommił- 
fyi, to i% wolno iey zawfze będzie odrzucić, y  
niedopuścić, aby w żadnę niebefpieczeńftwo 
Rzplity niewdawać.

Co zaś kto podobno m ógł by tu zarzucić, 
że fię nie zdaie rzecz ffufzna, aby kilkunaftu 
Ofob.om moc radzenia y decydowania o wiel­
kim iakim Iritereffie zdawać z krzywda Połci- 
Ikiey y  Senatorfkiey Izb, w kto/e wfzyftkie 
rnembra wchodzyce^ mai* moc w Rzplry równic 
radzenia y  równie decydowania o wfzyftkim,tó 
na to odpowiedzieć fię może, że takie Koromif- 
fye dła faracgoza.ęhowania fekretu wyznaczo­
ne, ąni w żadney, ani w nafzey Rzplitey nieuy- 
muiy bynaymniey powagi y moęy, ani Scnato* 
wi, ani Izbie Pofelfkiey: gdyż nie kto infzy, 
tylko te fame Srany Rzplity dawałyby czy o- 
kryślony, czy zupełny moć „tey łwoicy KomiP
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fyi:a zaś' qui per aitum facitypcr Je facere vidctitr. 
toć to nic kto infzy w takowych Kommiflyach 
radzifby y decydowaf by, tylko przez delego­
wanych od fiebie famych Stany Rzplity: które 
tylko dla uchowania fekretu me podobnego w 
wielkiey liczbie moc by fwoia na kilkanaście 
Ofob wieice akkredytowanych z ufnością w Ich 
rozumie y cnocic zlewały.

Może kto więcey do zerdynowania iak 
naydoikonalCzego Seymow regului^cych fię po* 
dobnych pod2Ć materyi, ia iuż o Seymach 
Doliczyłem. Od Seymow krotko do Scymikow 
poydziemy, bo y o nich w tym Sijiema, coś 
mówić należy.

§. XXIX.
Zdani* wiciu godnych Ludzi> do ułożenia 

lepfiegoSeymiieow nalćżgce.

SEymy być dobrze y niezawodnie uftanowio- 
ne nie moga bez dofkona.fego uftanowienia 

Seymikow: ponieważ cała moc y powaga Sey­
mow ze Stanu Szlacheckiego po Woiewodz- 
twach zgromadzającego fię pochodzi. Zbieram 
więc krotko zdania wielkich Patryotow, który' 
chem fię naffuchaf, y czegoby do ubeipieczenia 
Seymikow, ludzie znawcy Rzplity, y iey do<- 
brze życzący, życzyli.

Primo. Zeby na Powiaty y Ziemie wfzy­
ftkich W oicwodjtw byfy podzielone Seymiki,

dla
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dla naturalnie fatwieyfzych w mnieyfzey licz­
bie Rad y Elekcyi. Ale żeśmy iuż o tym wy­
żey dofyć obfzernie mówili, więc odfyfam 
iuż traktowaną materyą do Paragrafu XII. pag, 
I47, y tam i§ profzę przeczytać.

Zeby zaś Woiewodztwa cafe, dla Stanu Ry- 
cerłkiego w każdym Woiewodztwie między 
fob$ fpołkowania, a raczcy dla walnieyfzych 
infzych przyczyń, iako to dla gotowości do 
obrony Rzplty, dząfami zgromadzać fię mo­
g ły , nato trzebaby wfkrześic, odnowić, y 
mocno reaflummowac wfzyftkie Przodkow 
nafzych prawa o Popifach Woiewodztw, y  
całego Rycerfkiego w nięh Stanu: które popi­
ły nieuchybnifc wznieciłyby w Szlacheckim 
Stanie dawnego Antenatów nafzych dó obro­
ny Religii y  fwobod Oyczyftych ducha: a 
fczplta przywracane prawem ,tak zbawienny 
zwyczay, opifafaby iak. ńaylepfzy popifow 
tych odprawowanra porządek. TakScym iki 
na Powiaty y Ziemie podzieliw fzy, aWoie-. 
wodztwom całym Rycerfkie raz co rok na wio: 
fnę, czyli przynaymniey raz we dwa lata 
naznaczywfzy ziazdy y popify, rzeczy fam# 
wykonamy owo dobre przyffowie, radzić w 
mafey, a; bić fię w wielkiey liczbie naykpiey..

2do Ztby  Seymikow co rok niemnożąc, 
z  więkfzą fatygą y expenf| Szlacheckiego Sta­
nu, wfzyftkie Seymiki, toieft wfzyftkie ObieBa 
Seymikow na czas ieden każdego roku fpę 
dzić, a na iednym ziezdzie wfzyftko co należy

iedno
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iedno po drugim robić. Czasby . (Ie zdał 
nayfpofobnicyfzy na to a ió. Angufti, co rok 
kilkanafcie dni wc'$ż wJzyftkim dawfzy po­
trzebom. Na tym Seymiku iednym za wlzy- 
ftkie, Ełekcye naprzcd czynić PolTow, potym 
Deputatów, potyra infze ktoreby kolwiek 
należały do Powiatu czy Ziemi: Potym G ok
podarfki Seymik, potym Relacyiny Seymu 
przefzfego Seymik, y defideriorum na Seym 
iakie mieć może która Z  emia Czy Powiat, 
jednym ffowem na iednym Ziezdzie kilkona- 
ftodniowym wfzyftkie Rady y potrzeby Ziemi 
czy Powiatu opatrzyć. W e dwóch tygodniach 
dniem iakim mniey lub więcey, może y w ie­
dnym tygodniu,przy dobrym porządku y roz- 
fadney Starfzyćh dyrekcyi,wlzyftkoby fię zmie 
scifo. Kofzt mniey fzy, pracy y kłopotu mniey, 
przygotowanie (ię na ieden Seymik fatwieyfze. 
Zia^d wfzyftkich na czas ieden pewnieyfzy, 
dozor Jntereflbw publicznych pMnieyfzy, wię­
cey czafu wolnego y do domowych fpraw, y 
potym do uflfug publicznych: a Seymiki y Ele- 
keye kradzione więeeyby pewnie mieyfca nic 
miały,Uniwerfafy, Pofelftwa, y Inftrukcye ode 
Dworu fz«cia Niedzielami praed Seymikiem 
co rok takby wychodziły iak teraz,

3*fo. Zeby naylepiey, iak w Litewfkich 
Woiewodztwach y Powiatach niektórych,tak 

we wfzyftkich w Polfzcze iako też y w Litwie 
PowiataęhyZiemiach,Marfza{kowieSeymikowi

doży-
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dożywotni zc Startu R>cerflciego obierani by­
li: coby nfiezmiemie Scymiki ułatwiło, y tysią­
cznych pozbawiłoby nudności y ftiaty czafu. 
Ci MdYtzafkówie bez żadney cienia dyłkwizy- 
cyjY*agaialiby Sey.miki, y wfzyftkoby co do 
Lafki należy prżezcały przeciąg Scymiku czy­
nili. In abfentia ich zaftępowałby onych FUn- 
kcy$ pierwfzy w Powiecie czy Ziemi Urzędnik 
przytomny. Afifedorowie, od Senatora pier- 
wfzćgo przytomnego nominowamby byli,czte- 
rećh, oprecz tych, iborych prawo, iako to O- 
fcfb w^Łitmftwie, y,w  Grodach zafzcz) conych, 
mieć chce za Aflełlbrow.

4 to. Z tb y  wfzyftkich Szlachty na każ* 
dfym Scymiku przytomnych był regeftr fp i Ta­
ny, y liczba. T o  ieft, aby do Kafztelana Po­
wiatowego, czy Ziemi, należało takie Szła* 
chty przycomney lpifywać Regeftra, czyli fam 
to, czyli przez uprofzonych dwóch godnych 
y  zacnych Urzędników lub Ziemian, a nie 
przez człeka iakiego mniey konfyderowanego* 
uczyni. Zacz^wfzy więc w wigilią Seymiku, 
Urzędnicy y Szlachta wfzyfcy p/zytomni, w 
ftancyi u Senatora, czy gdzieby mieyfce opa* 
trzył, w pifywaniby byli, y  te wpify miafy- 
by fię kończyć racjo nazaiutrz przed zagaie- 
niem Seflyi: a ktoby y  potym . nowy przybył 
w Seymik wchodzący, miałby fię zaraz w ten­
że Regeftr wpifać • Ktoby zaś wedfug P awa 
zaniedbał fię, czyli nie chciał wpifać, będge 
przytomnym, Aflwitate carcat na tymże Sey* 
miku. W  nie-
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W  nieprzytomności Senatora, w W ig ilii 

Seymiku, aby fię te wpify u pierwfzego- przy­
tomnego Urzędnika czyniły,y gdzie lię zaczną 
tam fię do końca kontynuowały, aby pomicfza* 
nia nie byfo.

Takie Regeftra będ  ̂ zawfze na wiele po­
trzebne Woiewodztwom, Nayprzod nie pojfep 
fyonact w Woiewodztwie byliby od tego Rege* 
ftru oddaleni: co fobie dawno prawami oftrze- 
g fy  Woiewodztwo Sieradzkie, y Ziemia Wie* 
luńflca, Konftytucy^ Roku i 6 il ; która W oie­
wodztwo Krakowfkie,y Ziemia Chełmfka przy- 
ięfa. Roku zaś 1613 Woiewodztwo Kiiowflue, 
Woiewodztwo Pofockie, Ziemia Michafowlkś 
0 *c, Woiewodztwa Prufkie , W oiewodztwó 
Podlafkie Roku hSji, Woiewodztwo Rawfkic 
R. 1667 © c; a infze Woiewodztwa łacitó eon- 

fenjii toż approbowafy prawo. Powtore Bami- 
c i , Jer w  p£n&, takżeby od tego Regeftru ła­
two exkIudowani byli, gdyż tacy w Woie* 
wodztWach, Ziemiach y Powiatach, doiyć f§ 
dobrze w iad om iP raw ob y  zaś przykazafo aby 
takich w ten Regeftr-nie mieścić. Potrzecie 
iak mowi Karwicki: Dijcurjh 8<ł>o. Famitlaitłes
feu in Jera/itiis degentest licet nobiles natos, £5* 
quandoque Pc(feJJtonatos, arczmus a Conjiliis pu~ 
blicis a libera <voce: hinc Jkpius Marcjchalcos 
Con<vcHtuum monę mus, ne famulantibus copiam lo- 
ęuetidi concedant. yufl jjime fane, fi etenim flipen- 
dia merentes, licet nobtlcs &  betts PoJJeJJionatiy

quo•
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ęruousifue in R&ipublica /erąfitiis Jub potsftate Dir  
cum Exercituum degunt% ( per Conjiitutioncm An- 
ni 1591 de difciplina milttan)  ar cent tir a Con<vcn- 

■ Ubiu, ejnodetiam rigide in quibusdam Paiatinatikus 
me a mentor i a obfervat>atur, quanto magis arcendit 
aui non in Rcipubl: fervitii's, fid  in prinjatis funt; 
hic enim, ut proverbium noftrunt fert, qui jcr<vit 
libertatem amittU\ fcilicet tamdiu dum ferwt. 
'&l uippe alicnojujju, regitar, Hinc ad Tribanal Rc- 
gni Lubłinenfc, Deputati Palatinatus frrofhini£, 
ultra juramenium judicum aliorum hoc jpceiaiiier 
jur ant, f i  non ejje ulli ex magnat ibus honeftiori 
JernJttio obfinElunij neque Penjionarium alicujus* 
front hoc Conflitutione Anni 1589. cautum legitur. 
& c .  T  o y takim Prawo w Rcgeftrze na Sey- 
miku przytomnych, a ile nie Po fle {Ty 0113 tom, 
zabroniłoby fnieyfca; Po czwarte Szlachta nie­
pewna, nie bardzo do tego Kegeftau fpiefzyc fię 
będ$.

Regeftra takowe wielce fię y  na to przy? 
dadzą, że iiczbę Szlachty na Seymiku przyco- 
mney p okazuj, ktorf wiedzieć częfto potrze­
ba, kiedy fię ad Pluralitatem czy w Elelccyach 
czy w’ Deliberacyacb idzie.

Senator Pierwfzy; in Ordine, czyli in Ab- 
Jentia Marfzałek przed zagaieniem pierwfzey y  
każdey SefTyi, miałby fię pytać na micyfću 
Seymikowym przytomnych, czyli fię iuż wfzy- 
fcy w Regeftr Powiatu powpifywali > y  wpi- 
fy  ieżeliby kogo braknęło, przed zagaieniem
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kończyć. Regeftra zaś te zawfze maię być na 
ftole pod czas każdey SefTyi,a po Seymiku ma* 
ią być razem złożone y  zfzyte w ieden Próto- 
kuł, podpifane rękę Marfzafka y  zawfze w 
Grodzie złożone, albo tamże odeffane.

§. x x x .
Kontynuacja o Seymikach.

5*0.. Elekcye wfzyftkie per Pluralitatem 
takim byćby mogły -fpofobem. Marfzafek ob­
wieści Imiona Kandydatów do czegokolwiek, 
którzy fię przed zagaienięm Seymiku, czy Sef- 
fyi oznaymili iuż Marfzałkowi: y  zaraz na fto- 
liku przed foba położy tyle fexternow arkufzo* 
wych czy więcey, ile wymienił Kandydatów.

Na tych fexternach naypiej-wey Senatoro­
wie tegoż Woiewodztwa czy Ziemi, potym U- 
rzędnicy Koronni przytomni, Urzędnicy Ziem- 

fcy y Grodowi, potym Szlachta podpifywać 
fię będę, fwoim tylko nie infzych Imieniem , 
bo to ieft zwyczay fzkodliwy.

Elekcya alboby była iedney do‘ iakiego 
wakanfu Ofoby, naprzykład Marfzafka Seymi- 
k o w e g o t albo więcey Ofob razem, iako to fze­
ściu Poffow cum Jupernumerariis , dwóch Depu­
tatów do Trybunału. & c .  Jeżeli ieft Elekcya 
iedney Ofoby ? to wfzyfcy podpifuięcy raz fię 
tylko podpifzę, na którym tylko komukolwrck 
podoba fię fextemie, pod Imieniem tego, kto* 
rego fobie życzy; Jeżeli zaś dwóch Deputatów'
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cli Elekcya, to fię każdy wotuiący na dwóch 

fezternach pod Imionami tych których fobie 
życzy podpi/ze. Jeżeli trzech czy czterech 
Kandydatów do czego ieft elekcya, to fię ka­
żdy na tyiuż fexternach, na których mu fię po­
doba, podpilze. Jeżeli fześciu PoiTow ieft E- 
lekcya, to na lześciu fexternach każdy fię pod- 
pifze. & c . & c .

Na każdym zaś Sexternie, dla' fatwości 
rachowania, ieden po drugim każdy z liczbą, 
iak przyftępuie do podpifu, ma fię podpifać, tę 
crmą.

jan N. i - i;
Piotr N; - * 2.
Szymon N. $.
Konftantyn N. - - 4. ©’<’•
Maciey Ń. ■» - 9. £*JV.
JozefN . - - 51.
Stefan N- - - $2. ć.

T ak  con[equenter pifząc Ofoby y liCzby 
iedne pod drugiemi na każdym Sexternie, a- 
wny będzie y-łatw y rachunek, wicie ma Su£ 
fragiów każdy z konkurruiących do czego.

Po (kończonych wfzyftkich podpiiach, 
przy oczach wfzyftkich Afleflbrow ma czytać 
Marfzałek Sextcrn ieden po drugim, y z nich 
po Imieniu y przezwilku każdego Elektora, y 
fkończywfzy fextern,powiedzieć: JegoMość N . 
ma tyle za fobą krefek.

K to więc naywięccy SufFragiow mieć bę- 
S dzic,
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dzie, ten ma być ogłofzony za obranego do 
Wakanfu. .

Albo kiedy ieft Elekcya, daymy fześciu 
Poffow, a było konkurrentow daymy pietna- 
ftu y fexternow na nich piętnaście, to widząc w 
tych pietńaftu fexternach wiele ma Suffragiow, 
ći fześciu będ§ obrani , y ogłofzeni Poflami, 
którzy więęfcy nad infzych naftępuiacych ma- 
ią Suffragiow. Pdritatem Suffragtorum między 
dwoma czy więcey Konkurrentami, fors niech 
decyduie: to ieft Kartki niech cięgna: kto le- 
pfza wyciągnie lofem, tego los iego utrzyma. 
Marfzałek fexterny obranych, każdy z ofobna, 
ma podpifać, y Oryginał oddać w ręce Pifarza 
Grodzkiego, który on w Xięgi Grodzkie zaraz 
po Seymikach wprowadzić powinien. W  takiey 
Elekcyi orzi.ik.inia żadnego być niemoże.

Jeżeli zaś fekretne podobałyby fię fuf* 
fragia, to takim fpofobem: kandydatów czy 
Konkurrentow do czego-kolwiek, zawlze dziś 
na iutro Marfzałek ogłofi, aby na nazaiutrz 
Szlachta fwe fuffragia pogótowali .

Elektorowie wfzyfcy na Seymiku przy­
tomni, mai? u fiebie przed fefly^ Kartki pifać* 
wybieraiac z kandydatów, który fię komu po­
doba. T e  kartki wolno czy fwoią, czy cudz^ 

pifać, fzefnafta część arkufza na kartkę 
iednę oderznąwfzy, aby wfzyftkie równe były.

Jeżeli elekcya ieft iedney oloby, to iednę 
każdy kartkę z kandydatów, który mu Hę po­
doba, mieć ma gotowy. Jeżeli dwóch Deputa­

tów
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tow, lub fzCściu cii Supernumcrariis Poffow & c .  
ieft Elekcya, to każdy Elektor mieć powinien 
te dwie* czyli te fzcść kartek z zapifanemi od 
fiebie Kandydatami;-Jednym Iłowem tyle kar­
tek każdy Elektor ma mie<̂  ile ofob ieft .czy 
WakanfoW do obierania.

Z  temi kartkami gotowemi przyść trzebi 
tia mieyfce Elekcyi.Słowa zaś więcey na tych 
kartkach ptfac nietrzeba, tylko Jrnię < prze- 
zwijko^y honor iezli ma iaki, podanego kan* 
dydata.

Marfzałek po zagajeniu SefTyi ngłofi.* 
idzićmy Mci Panowie do Elekcyi wg. fześciii 
PofTow, albo do Elekcyi dwóch Deputatów* 
lub infzey.

Elektorowie, od Senatorow, Urzędników* 
zaćząwfzy, wfzyfcy maią fwoią kartkę odda­
wać, daymy dla porządku po fześciu przyftę- 
puiąc do ftołu, co by zwyczaiem wprowadzo­
no być mogło;

Każdy Elektor każdą fwoie kartkę o fo  
bno ma zwinąć,niekładąc nigdy iednę w drugąs 
y każdą kartkę ofobno przy oczach AOeforow 
y wfzyftkich patrzących 2 gory fpufzczać w 
otwartą fzufladę;, przed wotowaniem puozną: 
tak aby każdy widział, że Elektor fpufzcza 
iednę* potym drugą, potym trzecią, potym 
czwartą, ficc. kartkę. Bo ieieliby w rozwija­
niu poftrzeżone były dwie czy więcey kartek 
w iednę zwinionych, to takie kartki maią być

S 2 zaraz
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zaraz zdarte y nic nieważyc, ani Suffragiutn 
żadnego nikomu nieprzydawać.

Gdy iuż wfzyfcy przytomni Elektorowie 
‘ złożą w fzufladę fwoie kartki, Marfzałek -fam 
przy- AfTefforach y  infzych patrzących ma 
każdą kartkę, iednę zawfze ofobno, wyciągać, 
rozwiiać, y  głofno czytać, a potym tęz kartkę 
odłożyć przy wfzyftkich w drugą prozn$ 
Szufladę.

Na ftole powinno być nagotowanych 
kilkanaście czy więcey Sexternow; Afleflor 
więc ieden, przy oczach wfzyftkich, y Marfzał- 
ka, uflyfzawfzy czyie Im ięy Przezwifko pier- 
w fzy raz ogłofzone z przeczytaney od Marfzaf* 
ka kartki, ma toż Imię y przezwifko na fwo- 
im fexternie ofobnym napifać, y niekryfkę ale 
liczbę i. T ak  y infze wfzyftkie,. pierwfzy raz 
Imiona y przezwifka podane z kartek czyta­
nych ffyfząc, coraz na infzym fexternie też 
Imiona y  przezwifka pierwfzy raz czytane ma 
napifać y liczbę i.

W  dalfzym kartek czytaniu, gdy fię 2 
nich tez fame iuż na ofobnych fexternach 
popifane czytają Imiona, Affeflor ma tylko 
na fexternach tychże Imion czy kandydatów, 
co nowa na nich kartka, przychodzi, nowe 
liczby wyraźnie wpifywać, Jpatia dobre między 
liczbami zoftawuiąc, z. ?. 4 .5 . & c .

G dy fię kartek rozwiianie y  czytanie 
ffcończy, łatwo fię pokaże na (externach iaką 
kto ma liczbę Sujfragiorum< Kto, czy którzy

ich



ich będą mieć więcey. ten czy ci za legittme 
obranych zaraz ogibfzeni bęc[§. Wolno kon­
kubentom . czy ich przyiaciofom ftać przy 
Stole y dopilnować wierności w notowaniu 
Śuffragiow; wolno nie iednemu tylko afleflo- 
rowi ,ale y komu fię podoba, mieć przed fob$ 
takowcż fexterny, y Kandydatów czytanych* 
y  wota na nich liczbami zapifywać. Jeżeliby, 
co w tym fpolbbie prawie niepodobna fię 
zdaie, mogf bydz dowiedziony ,faffz iaki lub 
zdrada, niech na to będzie forum inapeliabile, 
gdzie fię pozwać podoba, czy Grod, czy 
Ziemftwo, czy (woie,czy bliżfze którekolwiek. 
A  komu by faffz byf dowiedziony w notowa­
niu Śuffragiow, ma bydź wielkiemi grzyw na­
mi karany, od czci & c . a capacitatc do wfzyft- 
kiego odfadzoiay.

W olno każdemu takowych. Elekcyi in­
fze podawać fpofoby, a RzpJty ieden czy dwa, 
z  nich obrać y prawem naznaczyć

ln Deltberatoriis zaś na Seymikach .naylepfza 
y nayfacwieyfza per dfJęefJJofiem^rztz rozeyście 
fię na dwie ftrony pozwalaiących y niepo- 
zwalai^cych Pluratitas, iako ieft wyżey opi- 
fana. Kweftya ma być uczyniona, napifańa y  
gfośno trzy razy czytana, naprzykład* czy 
pozwolić na do generalne ? albo czy pozwolić na 
podatek z  fanozy ) albo czy zakazać y znieść 
miyny na rzece N. ©V,. ©V. Supponitur, że 
-iuż ieft materya dobrze oświecona giofami. 
leżeli f| tacy, którzy profz? o Pluralitatem na

tę kwe-

Rad Nacyonalnych. 277



§. X X X , Proiekt Siftematis 
tę kweftyę'proponowana ? to Marfzaiek ma 
ogibfić, żeby pozwalaiacy na ieęinę praw$, 
niepozwalaięcy na drugą ftronę lewą przefzli, 
ą z obudwoch przeciwnych opiniy po dwo<h 
wy znaczy w Izy, ci czterech maią rachować o- 
foby pozwalaiacych y niepozwalaiących. Co 
Senat Rzymiki y Angielflciego Parlamentu 
Jzby, godnych y równych nam ludzi pe-iiie, 
jiiefzpecifo y ntefzpeci, co niefzpecifo y na- 
fzycfr Przodkow, którzy przez takoweź, na 
ftrony dwie dylcefly& wiele konkludowali, 
to y mv mówić niemożemy* żeby nas fzpeciło, 
ile kiedy by ten tak przyftoyny ipoiob naka< 
$afo prawo.

leżeli zaś- in Deliberatoriis fekretne po- 
dobaią fię Suffrngiajio by m ogf Marfzafek ka­
żdemu w Seymik wchodzącemu kazać rozdać 
po dwie kartki albo iednakowym charakte­
rem popifane, albo drukowane, iednę z litery 
A  ajprmo,drugę z literę V. foto.W ięc Szlach­
ta w Seymik wchodzącą na uczyniona kwe- 
fłya odpow iedziałby kartkami na ftole ziożo- 
pemi, kto pozv/a]ai§ca, kto niepozwalaiąc§: 
te zrachowawfzy, konkludowafaby czy rych, 
czy tamtych Pluralitas.

6 to. Inftrukcye czy dejidcria Woie-- 
wodztw ^iem , y Powiatow aby nigdy po Elek- 
ęyi, ale zawfze przed Elekcya Poffow prze* 
Senatora, Marfzafka, y Urzędników uiożone 
Slachcie na Seymiku wyraźnie czytane y pro-i 
ponowane, czyli zgod^ ppwfzeęhna, czyli per

Pkru-



Pluralitatem approbowane, przez Marfzałka 
Seymiku y aflefTorow podpifane byfy; a dopie­
ro po fkonczouych inftrukcyach aby iść do Po- 
ffow obrania. leżeliby tn traftu Seymiku po 
obranych Poffach nowa komu materye zdało 
fię proponować, ma ią każdy in firipto podać 
Marfzałkowi, a Marfzałek própozycya czynić 
y podawać do deliberowania Ryceifkiemu Sta­
nowi. T ak zamiefzania w proponowaniu nie 
będzie, G łofy wolne o podaney materyi iść 
mai‘3: a potym albo powlzechna zgoda przez 
Akklamacyą% albo (kiedy kto o nię prosić bę­
dzie) penPluralitatem. Zniefiony zaś ma być iak 
Tiaymocniey wiecznym prawem abufus inftru- 
kcyi po elekcyach Poffow, a dopieroż po Sey- 
mikach.pifania,

ymo: Seflye Seymikow zawfze dobrze ra­
no po Mfzy S. koło a naydaley o dziewi^tey 
zaczynać fię mai$, czego Senatorowie, Marfza­
łek  y Urzędnicy pilnie bęc3 przeftrzegać, ani 
Czekać nieprzytomnych. Przed ScfTyami zaś . 
traktamenta wfzelkie, to ieft, zapraIzania Przy- 
iacioł mało czy wielu, etiam pod Imieniem 
śniadań, firio inpezpetumn aby były zakazane 
prawem*, gdyż farne fobria ConJUia dobre I3,* y 
wielu inkonweniencyi uftrzedz fię można:a kto- 
by nie trzeźwy w fzedł na SefTya, pro tUa <vięc 
<vocc a£tiv'a &  pajfiva prawem autbaritałe Sta­
nów Rzplity uchwal'onym ma pri(uari: co mu 
Marfzałek z Afleflorami intymować będzie. 
Fq Seflyach dofyć czafu na uczty.

Porz$-
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Porządek wfzelki w siedzeniu, przecho­

dzeniu na ftrony, wotowaniu y mówieniu; mil­
czenie y (kromność wfzelka, obradom publi­
cznym tak potrzebne, modeftia £5* gravitas ra­
dzących zdobiąca, m a j być na Sfeilyach zawfze 
od każdego pilnie zachowane, a ktoby tę 
ptzyftoyność gwałcił, za nieprzyftoynego, lek­
komyślnego y płochego człowieka być miany, 
y  publka declara/fo/teMarfzafka ma nocie fromo- 
tney podpadać.

C i K tó r z y  powagę hci Confiliortim iakim- 
kolwiefc fpolobem gwałciliby, ofobJiwie broni 
dobyciem, in a jb y ć  adcujusvis dęlationem &  
adioraturn pozwani na Sędy Grodzkie lub Ziem- 
fkie któregokolwiek fwego czy bliżfzego Wo- 
iewodztwa, gdzie furowo według uczynku, y 
według praw dawnych maią byc irręrniffibiliter 

inappeUąbiliter karani, y grzywny znaczne, 
ąrbitrio Judicts, Judicio &  parti Aftorea zapła­
cić. Ą  według kryminału, w o h u  fecuritatis 
Con/jliorum, iak p ra w a  dawne każę, etiam na 
czci, dobrach, y życiu ma karę ponieść. Sena­
torowie y Urzędnicy m a j mocno przeftrzegać 
y  dopilnować tego, aby (if takowe inkonweni- 
eneye z obrazę Boża, z zamiefzaniem Rad, y z  

hańbę Narodu u Poftronnych nie działy. §tuo, 
fine wfzyftkie dawne prawa o obłigacyi Sena­
torow y Urzędników aby Seymikow nieopu- 
fzcząli, ponowione y mocno ohwarowane- 
by były.

Nie mogę tu zaś znieść rozpaczy pewne*

g °



go godnego Senatora, że chociażby ^ yPluta- 
litas prawem uftanowiona była, ■ to niektórzy 
niewyperiwadowani Szlachta,'na Seymikach 
wfzyftkim znaiomi, rwać będę Seymiki, prote- 

, ftować fię, y  ze więcey nie rzeknę, czynić iak 
teraz czyni?, może y z gwałtem oftatnim., Ale 
nayprzod Senatorowie, Urzędnicy, y  powa- 
żnieyśi, a kredyt maięcy Ziemianie, pewnerm 
fTodkiemi fpofoby wfzyftkiego powoli dokażą, 
co zechcą u Szlachty, Byleftar,si y  akkredy- 
towani perfwadowali y przykład dali, młodsi 
poydę za niemi. Uftawiczna tego praktyka. 
Pierwfzych Seymikow, nie obeydzie fię bez 
kłótni, y więkfzey’ pracy. ale co raz daley, to 
mniey iey będzie.Taki ieft wolności,iie ziewe- 
zwyczaiony geniufz, lecz rozumem, dobrocią y 
ąfłektem naoftarek go zw ycieżyfz. Daymy 
więc,że y  proteftować fię, y z manifeftami wy* 
padać będi? ? to Grody prawem zakazanych 
przeciw elekcyi y Seymikowi proteftacyi nie 
przyimę, y przeciw prawu ich przyięć nie mo­
gę. Raz tedy, y drugi, y trzeci obaczywfzy, że 
Ęlekcye ftanęły, ie  Seymik fzczęśliwie (koń­
czony, że pro.teftacye przeciw prawu, nic me 
ważę, to fię powoli odzwyczaię od nich, y u- 
fpokoię fię pomału. Bo czyli? Starsi, maięc 
(ieżeli do niego przyidzie) oczywifle prawo, 
ulęknę fię zaraz y.feymikować przeftanę , kie­
dy kto hałas iaki zrobi ? bynaymniey; niech 
fię kto chce proteftuie przeciw prawu, a Ele* 
kcya elekcyi, Seymik Seymikiem będzie. Y
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tak w rok drugi y trzeci wfzyftko przyidzic 
do fadu. Niemafz tedy racyi < efperować o 
Stanie Szlacheckim-' trudności będ§ y natural­
nie być mulzs, ale moc prawa y rozum prze­
kona.

Jnfze zdania y rady dofzczęśliwego kon­
kludowania Seymikow, d§ż§ce, zoftawuię iu i 
rozumnym, y Oyczyznękochai§cym Patryo- 
tom. T c  zaś ktorc w całym tym Syflcma Rad 
Nacyonalnycb ia dotgd ile ze zdań • zacnych y  
godnych wielu Senatorow y Ziemian wyrazi­
łem, wfzyftkich, iako prywatne prywatnego 
ćzfowieka myśli, wolney p.oddaię cenzurze: a 
nawet y nie czytelników iakim zechcą naganom, 
wzgardom, 2arzutom, obelgom. Fecimus quan- 
tum potttimus, quidqutd acctderit, feramus. Y  
ztąd dofyć, y  nay więcey prawdziwey pociechy 
mieć będą, kiedy’ inśi widząc ginącą bez Sey- 
mow Oyczyznę, Icpfżc , fatwieyfze , roztro- 
pnieyfze, fkutecznieyfze iey falwowauia poda- 
dadz? fpofoby.

Ja miałbym* fię za fzczęśliwego nad to, 
gdybym kiedy coś podobnego mogf czytać, do 
tego, który w naftępuiacym paragrafie, formu 
ję fobie w myśli, proiektu KonJtytueyit powjaca- 
i§cey nam Scaro-Polikg Pluralitatem+y przez nię, 
utwierdzający wfzyftkie przyfzie Seymy.

Nie kfadę 'tu-żadnych infzych, ktorc do 
zordynowania Seymow y dofkonafego ich u- 
fożenia należa obrz§dkow, y uftaw, a które z 
przefzfych wfzyftkich /« Syflcmste wyżey po*

danych
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danych kweflyi,odpowiedzi,Zdań, y PrQiekrow, 
mogłyby fię wyciągnąć, bo by no praca dfu- 
ga, tęfkliwa, y daremna byfa; ale tylko kfadę 
takowy formę niby Konftytucyi, która general- 
IVc famę Pluralitatem” uftanawia, y wiecznie 
Seymy przyfzfe utwierdza. Bo -gdyby grunt 
taki ftanaf, to iuż na tym fundamencie y nay- 
więkiza y nSywfpanialłzę Oyęzyftego fzczę- 
£ęia wolno powoJi wyftawiać fabrykę. .

Pluralttas raz uftaudwiona, włzyftko co 
paylepfzego, nayzbawiennieyfzego Oyczyznie, 
uftanowifaby powoli. Gdyż mogę belpiećznie 
tu zażyć tfbw W ielkiego Senatora, nie tak mi­
trą, iakwyfokim  rozumem y cnotą, w ięcey' 
niż od lat trzydzieftu kdku ozdabiającego Se­
nat: Kicayby ftanęła w Radach y Seymach P!u- 
ralitaSt w'd%ieśięc lał óbaczylibyśmy , że to infly 
Kray, injla byłaby nacya, byłby nicuchybnie Na- 
rod kwitnący y optywaiący we wfiyfłko.

Jmaeinuię tu więc, iakby Stany Rzeplitcy 
tak mowiiy:

§. X X X I.

P R O I E K T  P R A W A
Rady Nacyonalne, Seymy y Seymiki 

utwierdzAtgcego na zawflc.
Ubefpieczenie Rad y Seymow.

"ID O niew aż zdawna Rzplita niezmierne izko- 
! * r  dy y zgubę fwoię z niedochodzenia Sey*

mow
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mow wypływaiace widzęc, a ofobliwie Ro- 

”  ku 1652. pierwfzy raz przez iednego Poffa 
”  zerwany Seym, y drugi w krotce Roku 1654. 
*ł także przez iednego Poffa fkaziony Seym 
** przed oezami maiac, zatrwożona fatalnemi 
”  temi przykładami, aby daley naśladowcow 
”  nie miały, w kilka lat zaraz na zabieżenie 
”  złemu, to ieft przez prawo Anni 1659 nazna- 
** czyła była Kommiflyę z godnych Rzplity 
** Ofob, do wynalezienia iak nayncutecznir}- 
”  fzego fpofobu concludendorum Confiliorum, a 
” ■ ta K om mi (Ty a z więkfzym iefzcze na potym 
”  Oyczyzny niefzczęściem, bez żadnego fku- 
”  tku fpełzła, gdyż dalłzych aż do nafzych 
”  tych czafow, przez częfte coraz, ta teraz iuż 
** y nieuftaięce nifzczenie Seymow , cale ze 
”  wfzelkiey Rady ogołocone to wolne Króle-
* * ftwp, famym fatom na los, a złym ludziom 
”  x  nieprzyjaciołom na dyflcreęyf zoftawionę 
*ł y  opufzczone ieft,

,ł My więc Stany Rzplitey £*fc: & ć:  
** zgromadzone, BO GA W fzecnmogęcegó n4 
** pomoc wzigwfzy, & ę i da ratunku Oyczyzny 
’* wfzelkiemi pobudzeni będęc obowiązkami, 
”  ten lzczegulny rady nafzey cel y  koniec, y  
v  ren ieden obiekt ziednoczenia naizego wzię- 
”  liśmy, abyśmy efficaccm moditm concludcndo* 
** rum Comitiorum &  Confiliorum raz na zawfze 
** tak uftanowić mogli, żeby fię n ig d j więcey 
ł* Seymy y breymiki nafze rwaę y  nifzczyć nic*

”  Zwa-
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** Zważaiąę bowiem, że żadna by nay- 

** mnieyfza fpołeczność, dopicroż żadne Kro* 
”  ftwo y Rzplta bez Rady ftać żadną miarą nic 

mogą: zważaiąc że y my bez Nacyonalney 
”  Rady do Upadku na wfzyftkim wolnego Na- 
*' rodu mocno fię zbliżamy:' zważając ofobli- 
*’ wie, w tak wielkich zawfze tak obfzernego 
”  Kroleftwa, Woięwodztw, Miaft, Miafteczek,
”  W łości, y w nich tak Stanu nalzego Szlache* 
”  ckiego, iako y wfzeljtiey kondycyi Obywa- 
”  telow potrzebach, w tak giownych tudzież 
** a częfto y gwałtownych Intereflach Publi- 
”  cznych, bez których żadnego czafu Rzplita 
”  bydz' nie może, nic nigdy, ani gwoli befpie* 
”  czeńftwa O yczyzny, ani gwoli Adminiftra- 
”  cyi.fprawiedliwości, ani gwoli fćrtun, wol- 
”  ności y fwobod nafzych Szlacheckich, ani 
iy 8W0V Skarbu y  handlów, y tym rzeczy po- 
** dobnych niemożemy ufłafnowić bez: Seymow, 
”  bo radzić nigdzie o tym wfzyftkim nie mo* 
”  żna, tylko na iednych Seymach: Seymow nie 
*’ mafz, to Rady żadney y  decyzyi o niczym 
”  niemafz; Wnosić zatym z tąd trzeba natural- 
w nie, nayprzod antę omnia Seymy nam wrócić 

y wiecznie utwierdzić potrzeba, aby dopiero 
*’ na nich powoli o tym wfzyftkim radzić y 
”  traktować y z upadku tego wfzyftkiego po- 
^dzwignąćOyczyznę^onieważ o tym wfzyftkim 
*’ poki Seymow ubefpieczonych nie będzie, y 
91 zamyślać niepodobna. Zważając naoftatek 
99 z okropnością? y zc wkrętem, iż  oprocz da*

”  wnicy--
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”  wnieyfzych tylu przcz farńe prywaty1 a ni- 
”  gdy przez wzgląd na dobro Publiczne, zer* 
’ * wanych Seymow, iuż od Roku 1526. ordy* 
”  natyinego, a odoftatniego Seymu Pacifica- 
v tionts żadnego więcey Seymu y Rady nic ma- 
”  my, ani nadziei dochodzenia dalfzych Sey» 
,ł mow, y owfze-m rozpacz' iakaś niegodziwa o 
’ ’ Rzplity między wielą iłyfze.ć fię daie, y  gorę 
”  bierze, że iuż Seymow y  Rad Nacyonalnych 
”  w niey więcey mieć niemożemy, co ieft i o  
”  dno, że.iuż bez ratunku ginąć muśiemy: z 
*’ tych tedy przytzyn przez zjednoczenie fercy 
*’ umyffow nafzych tćrażnieyfze,chcąc pewne/ 
” ■ zgubie kraiu nafzego zabieżeć, bierzemy fię 
”  do takowego fpofobui abyśmy Seymow y  
”  Obrad nafzych pełznących y  fkazionych z  
v oftatnia nieflawą y klęflcą Oyczyzny, z nie- 
”  określony Iłowami wfzyftkiego dobrą publi- 
”  cznego ruiną, z daremnym zawfze na ziazdy 
”  nafze tylu Icofztow nicpoiętych wylaniem, ż 
”  paśmiechem y ze zgorfzeniem Europy y 
”  świata, nigdy więcey niewidzieli: abyśmy 
,ł kłótliwych konfederacyi y innych gwałto- 
u wnych radzenia o fobie fpofobow, nigdy na 
** potym niepotrzebowali, ale aby zawlze na- 
,J turalną Wolnemu nafzemu Narodowi Sey- 

mikow y. Seymow Radą wfzyftko fię u nas 
*’ konkludować dla dobra y befpieczeńftwa 
,J Oyczyzny mogło*

,ł Co gdy teraz pod świętym ziednocze-
”  niem



”  niem wiecznie uftanowiemy, y  tego celu na- 
,ł fzegd dopiero wyrażonego Za Boflc  ̂ łafkf 
”  doftapiemy, natychmiaffc tenże fam związek 
”  rozwiążemy, ant niedawfzy mu zupełnego 
”  tuż zaraz końca, nierozjczem y fię z tego fa- 
”  mego mieyfca, a z po wieczyftym utwierdze­
n i u  wfzyftkich przyfzłych Seymow, & c:& c:  
»’ a teraz iuż do rzetelnego cottcludendorum Coń- 

filiorum fpofobu przyftępuiemy.
Nie ieft, nie była, y niemogfa bydz ni- 

*’ gdy mens Przodkow nafzych, kiedy wolny 
yi głos ty lf warówali Prawami, aby tenże 
”  wolny głos miał bydz inftrumentem na 
”  zgubę Oyczyzny, toieft aby m ógł bydz na 
”  Seymow y Seymikow znifzczenie,. lub zry- 
”  wanie od kogokolwiek zażyty. T eg o  Prawa 
,ł żadne, przez wewnętrzny ich fprawiedliwość 

'** zawfze do dobra Narodu ludzkiego drżące, 
™ na zgubę włafnego Narodu, nigdy nikomu 

dozwolić niemogły/ y oiedozwoliły. Skryta 
” więc iakaś maligtittas fittorwn, z  raczęy złe fô  
”  bie tłumaczenie y zażywanie wolnego gło- 

”  fu, (na zbawienie Oyczyzny od Przodkow 
”  nafzych uftanowionego) nietyiko żadnym 
”  nieautoryzowane Prawem, aleteż priter 
** mentem Legum* pofiągneło fię, czy do zryw.#- 
”  nia, czy do uftawicznego tamowania y każie* 
”  nia publicznych Obrad* na oczywift§ y  pe- 
** wri§ Oyczyzny ruinę.

** Tenżęwięc głos wolny, naydroźfży 
“ wolnego Narodu kleynot y naycelnieyfza 
”  prerogatywę, aby do naturalnego na dobro

zawfze

Rad Nacyonalnych. 2S 7
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”  zawfze Oyczyzny zażycia przywrócić, bie- 
”  rzemy taki fpofoó, nad fetory lepfzego, wol- 
”  ności bardziey przyrodzonego, y z nia fię 
”  lepiey zgadzaiacego, ani doświadczenie ludz- 
”  kie, nigdy nikomu niepodafo, ani infzego 
”  wlzyftkie Rzplite wolne, dawne y ninieyfzc, 
*’ a niezmiernie kwitnące, niemaią y nigdy nie 
”  miaiy, ani infzego y Przodkowie nasi, fun- 
”  datorov/ie Wolności, za nayfzczęśliwfzych 
”  Rzphty czafow^ nieznali y  niepraktykowali 
”  nigdy, ani naoftatek przyrodzenie famo Iudz- 
”  kie infzego fkutecznieylzego concludetidorum 
”  Conjihorum podać y  infpirować nie może fpo- 
*’ fobu. Y  przetoć y przerzeczona przed wie- 
”  kiem Komiflya gdy infzego wynaleść nie- 

mogła, niefkuteczme fpefznąć y rozeyść fię 
’* mufiafa, zoftaw.iwfzy Jtne remedio, śmiertelne 
”  zawfze dla Oyczyzny Scymow y  Rad publi- 
”  cznych nifzczenia,

”  Albo by tedy tak, iak ta przed ftem lat 
”  Komiffya niefzcześliwa, niefzćzęśliwie dla 
”  nas y Pótomkom nafżych, co ri ź  bardziey z 
”  Rad y  Seymow ógółocon§ trzeba! fwoim lo- 
’ * lom zóftawić, Rzplita, albo kiedy w rzeczy 
”  famey nikt lepfzego nieznayduie fpofobu,’ 
** ktorymby tak iftotne,- potrzebne y 2bawien- 
”  ne Narodowi ńafzemu Wolnemu ocalić y  
*’ na zawfze ubefpieczyć Seymy; więc my nie- 
”  chc§c opufzczać w tym niefzczęściu- ybez- 
”  radności Oyczyzny nafzey, a na wzór bior|c 
ił y dawne Przodkow nafzych w Radach Sey-

*’ mowych
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** mowych zwyczaie, y  wfzyftkich wolnych 
”  Rzplitych przykłady, ftanowiemy odtęd na 
”  wieczne czafy, że na wfzyftkich Seymach y 
”  Seymikach, tak we wfzyftkich Elekćyaćh*
** iako y  we wizy.ftkich materyach do delibe- 
”  racyi y decyzyi przychodzących, więkfz$
”  liczb§ nafzych wolnych zawfze głofow*
”  zdari, fentencyi, czy krefek, wfzyftko konkht- 

dować y deęydówać będziemy;
• ”  Głoś tedy zupełnie wolny, domowienia

”  (ię wolności y Całości PcaWł y ‘ wfzyftkiego,
”  według prawa Anat 1609. każdemu Senatoro- 
”  wi w Senacie,'Poffowi na Seymie, a Sżlachći- 

cowi na Seymiku facrosandłe zoftawuiąc, abu- 
tylko zatrzymywania y tamowania woł­

a n e g o  PofTom głofu, y nadaney prawem ka- 
•”  żdemu Poiło-wi A 6łivttatiś, dopieroz tamo- 
”  wania y pad iakimkolwiek pretextem czy r-a- 

tyą AEliwtatiś Izb Pofelfkiey lub Senatcr- 
ł> fkiey, którą im wfzyftkie prawa o Seymach 
”  zupełny y żadnemu zakazowi niepodległ§ 
tf nadały, y ktorey im nikt odiać nicmoże: za- 
”  braniania zgromadzonym kgiłitne na Radę 
** Pofłom y Senatorom aby o Oyczyznie nic nie 
** radzili, y  darmo' czas zbawienny trawili, 
v przym ulania równych fobie, aby to co im 
”  fię zda, na dobro Rzplity mowie, niemowili,
’ * y milczeć musieli, w czym Oczywifta Szla- 
’ * checkiey rownośći, wolnego głofu, y wolno- _ 
”  śći każdego lezya, przez rożne wymyślone 
** z urny Iłu fpofoby daremnego wycieńczania,

T  ”  Sey-
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”  Seymowych dni y Seflyi, przerywania prze- 
”  ci w prawu porządku Seymowego, wnoizenia 
”  nowych coraz propozycyi y trudności, nieza- 
”  kończywfzy zupełnie iedney materyi, dopie- 
”  rożop  pono wania fię temu* albo pfowania 

tego, na co zaydzie według dawnych Praw 
”  zgoda powfzechna więkfzey wolnych gło- 
99. fow liczby, na wieczne źakazuiemy y  żno- 
”  śiemy czafy, fub panis m hofies &  Proditores 
”  Patrią ktoby fię w ażył przerzeezonemi, do- 
”  piero złemi wynalazkami Seymy y Rady 
9* Nacyonalne nam pfować, wycieńczać y ka- 
79 zić.

99 DekJaruiemy wyraźnie, że nigdy Ele- 
9i kcyi żadney, czyli materyi do Rady wpro- 
”  wadzonych, a przez więkizę wolnych gło- 
** fow, czy Rycerftwa na Seymach, czy na Sey- 
99 mic PofTow y Senatu liczbę, zakończonych 
’* żadnf proteftaey$, ani ieden przeciw wielu 
’ * więkfzey liczbie głofow  wolnych, nifzczyć 
** y gwałcić, dopieroż Seymikow ani Seymow 
*’ zrywać nigdy nie mogą. Materye zaś na 
”  które nie zgodzi- fię więkfza wolnych gło- 
99 fow liczba, za konfenfem teyże -więkłzey 
”  liczby, albo odrzucone będ$» albo w reees.na 
”  przyfzły Seym poydg.

”  A że dwa fig ogolne wfzyftkich Sey- 
”  mow y Seymikow obiekta, to ieft, albo Ele- 
”  keye, albo o podanych materyaeh Konfuha- 
”  cye, w Elekcyach więc wfzyftkich taką ;na- 
99 znaczamy y waruiemy tylg iuż dawnemi Pra>

99 wami
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wami zalecony Pluralitatem, aby Jęto będzie 
miałwiękfżgi liczbę Sujfragtbrum nad infzych, 
ileźkolwiek do czego będzie Kandydatów y  

konkurrentow, ten bez wątpliwości żadney 
byłzaraz uznany za legitime obranego.

”  W  Konfultacyach zaś fiT in omnibus* de- 
liberatoriis materiiś naznaczamy y wa mierny 
tak$ Pluralitatem, aby fię na Seymach, Po* 
ffow w Izbie Pofelfkiey, Senatorow w Sena­
cie, Szlachty na Seymikach, więkfza Ofob 
w Radę wchodzących liczba, na jedno zgo­
dziła, druga zaś Olob wotuiscych część 
mnieyfza, więkfzey zawfze uft§pi<f powinna, 
w czym oczywiście wolne każdego gfofy 
maia zupełne wfzelkicy wolności iwoiey e- 
xerciń u m &  &quaUtas juris każdego dofkona- 
Ifc fię zachowuię: gdyż każdemu wolno zu­
pełnie ieft' libcrcfentire ©  dięere co mu fię 
zdaie, wolno tudzież każdemu, czy z pozwa- 
lai^cemr, czy z nicpozwalaiacemi głos fwoy 
wolny łączyć, na Czym wolność dofkonafe 
każdego zawiffa.

” Jle razy zaś w Konfultacyach &  ih de- 
liberatoriis materiix, czyli zgromadzone na 
Seymikach Rycerftwo, czyli Poffowie w I z ­
bie, lub Senat w Senacie poftrzegą, że poka-* 
zuie fię widocznie oczywifta na iednę ftronęr 
wolnych gfofow Pluralitas, y wątpliwość 
niepodpada iawna więkfzcść liczby zgadzają­
cych fię na iedno zdanie, tyle razy na Sey­
mikach y w Senacie, może fię obeyśe bez ra- 

T  2 cho-
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*’ chowania pro Pluralitatc Ofob, ale na to cale 
"zgromadzenie radzących mabydz od Marłzał- 
** kapytane,y zezwolić wyraźnie ma czyli chcą, 
”  czyli niechc^ iść do liczenia Pluralitatis 
5> Ofob ?■ każdy zaś Pofef na Seymie, Sęnator 
”  w,Senacie, będzie mieć moc y wolność pro- 
”  fzenia y domagania fię aby Pluralitas. cxa6lc 
”  rachowana była, ieżeli mu -fię zdawać bę- 
”  dzie, y  kiedy ktokolwiek domagać fię bę- 
** dzie, aby więkfzość liczby Ofob na iednę 
9) y  druga ftrooę cxa£łe policzyć, to na każde- 
,ł go Pofła y Senatora rekw izycyf Ofoby y 
”  gfofy rachować fię koniecznie po winny.Czę* 
”  ściey «fię iednak trafić może, y trafi, że po- 
”  miarkowawfzy łatwo iawną Pluralitatem na 

■** iednę ftronę, nikt niebędzie domagaf fię o  
”  rachowanie Ofob y  gfofow , y  na ten cżas 
”  materya proponowana może fię częfto za- 
”  kończyć per <verbum placet. Tym  tedy wolny 
”  głos obwarowawfzy fpofobem, Seymy y  
”  wfzyftkie Obrady publiczne, aby fię nigdy 
”  więcey kazić y rwać niemogfy, auSontate 
”  Stanów Rzeczypofpolity na wieczne ubefpie- 
”  czarny czaly.

** A  że Dufza wfzyftkiego ieft porządek, 
”  przeto dla lepfzego y dofkonalfzego ubożenia 
”  iak ma bydz w Seymikach y w Seymach po- 
*’ rządekwe wfzyftkim zachowany, iak wyko- 
”  nana, rachowana, y  zachowana więkfzość 
”  liczby t ponieważ na takowe uftanowienie 
M więcey czafu potrzeba, więc na ten koniec

„  Seym



Rad Nacyonalnych. 293
”  Seym przyfzły Extraordynaryiny & c :  & c ..

Dałby BÓG, aby im miłośierniey na ria- 
fzę weyrzyć raczy Oyczyznę, tym prędzey Sta­
nów Icy nakłonił ferca , do tak zbawienney 
Narodowi całemu rczolucyi.

%. XXXII.
Konwerfacyi pcnmey Relacja.

Z  Da mi fię, żem do lędu przypłynę^, iefzcze 
mnie iednak coś od niego na iaki moment 

odpycha. Świeża z iednym przyiacielem roz­
mowa, przymufza mię, abym iey Czytelnikom 
moim uczynił cKoć krotkę relacyę.

Przeczytałem (m ówił mi) iuż y ofiarni 
Tom  o utrzymywaniu Seymow kommuniko- 
wany mi w fexternach. Kiedy niemożna ina- 
czey Rad Nacyonalnych fialwować , niechże 
iuż będzie Oyczyzny zbawieniem y ta tak bar­
dzo zalecona Pluralitas. Ale niech mi fię go ­
dzi, (rzekł daiey,) iefzcze ieden podać, który 
mnieby fię zdał naylkutecznieyfzy fpofob ube- 
fpieczenia S ymow, y który nad Pluralitatem 
godziłoby fię przekładać.

W  Krótkich fłbwach: niechayby rwęcego 
Seym Racye, albo Kroi z Senatorami kilkę y z  
kilkunaftę Poffami roztrzęinęł, y żeby ta Rada 
o ważności, czy nieważności danych od prote- 
ftuięcego fię racy i decydowała.

Albo iefzcze fkuteczniey,ieżli fię ten nie- 
podoba Spofcb, niechayby na Seymiku Rela­

cyjnym
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cyinym< Pofef matcrya iaka publiczny tamui^- 
cy, albo Seym rw^cy, racye lwoie, dla których 
fię proteftował, przełożył, y żeby w fwoim 
włafnyin Woiewodztwie te Jego racye exami- 
nowane byłyj gdyż Pofeł nic mówić nie powi-. 
nien, tylko według intcncyi y woli Twego W o­
iewodztwa, które reprezentuie; a kiedy Wote* 
wodztwo uzna ie<jo racye za iuefTufzne,aby byf 
na czcżi y  fortunie karany. Któryż więc Pofeł, 
wriedz^c ie  w włafnym Woievyodztwie ódpq- 
wiedzieć ma za nieffufzne tamowanie lub rwa­
nie Seymu, odważy fię ną lekkomyślne tamo- 
wan e, lub Obrad publicznych niizczenie ? 
W ię c y  liberum <veto tak fię może ocalić, y  Sey- 
jny dochodzić będ^,

Odpowiedziałem na to. Chcefz WMPaq 
widzę tym fpofobem falwować , nie głos wolnyy 
bo o tym kweftyi niemafz, ale liberum wtó^czy- 
ti rumpo: to ieft moc przy każdym Pośle tamo­
wania y rwania Seymow: a pczecięż y fam W* 
MćPan infzego rra utrzymanie (iak życzyfz) 
Seymow wynaleść nie możefz fpofobu, tylko w 
rzeczy fa;mey oczywifte zniefienie tegoż fame-

fo, za którym zeluicfz liberi veto, czy. rumpo. 
o pytam fię WMćPana, co ieft za rożność 

między gło/em wolnym, z między liberum veto?- 
odpowiedział mi przyiaciei: głos wolny, nie 
wątpię* że  ieft mop wolnego, według fiu go zda­
nia, mówienia y domomienia.Jię o wflyftko, a Zaś 
liberum y££0  ieft moc przy mnie y  przy każdym

Poik
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Pofle fkułecznego zatamowania , zabronienia y 
przejskodzenia, aby jię nic od całego. Seymiku czy 
Seymu przeciw memu zdaniu ntejiało, a ia abym 
thowiązany nie był za moic iakieżkolwiek zda- 
me nikomu odpowiedzieć.

Dobre bardzo defmicye, rztkfem; a tenże 
więc fad, czy przez radę przy Królu, czy przez 
W oiewodztwo wfafne, nie gubiż oczywiście 
iftoty tego liberi njeto ? czyli 'liberi rumpo? nie 
obowięzuież Poffa do odpowiedzi, y do kary 
za fwoie wolne zdanie, ieżeli to zdanie fądzą- 
cym nie zdaie.fię ffufzne \ W ięc iuż ani to ieft, 
ani zwać fię może owe Tryburifkie njeto, które 
ma na fąd, na roztrząśnienie, na wexę,. na od­
powiedz, na kary boiazn, y na karę przycho­
dzić. Coż to tedy za moc tam oia, którą mogę 
wedfug mego zdania tamować y zerwać pu­
bliczny Radę, ale ieżeli to moie zdanie insi za 
niedobre ofądzą, ia infamis y bannit będę, honor 
y dobra utracę, Niewidzifz zeW ćPan kon- 
tradykcyi iawney liberi njeto. z takowym pra­
wem y karą )

Przyiaciel moy rozfadny powiedziaf, i e . 
prawda, a ia wniosiem, toć obadwa zgadzamy 
fię na iedno, ia aby per Pluralitatem,\ a WćPan 
aby przez fad, odiąć moc tamowania y rwania 
Seymow.

Moy iednak fpofob ieft niewątpliwie fku- 
teczny do utrzymania Seymow, bo cum Plura- 
litate Seymy rwać fię nie mogą; ieft cale w ol­

ności



ności pełen, bo in Pluralitate każdy ma głos czy 
fcrefkę zupełnie wolne; ieft profty, naturalny, 
nafzym Przodkom y  wizyftkim Rzplitym calc 
zwyczayny y przyrodzony: WćPana zaś fpoibb 
ieft cale niefkuteczny, bo ani liberum yeto czy 
rumpo nie falwuie, gdyż go pod fi§d y pod ka­
rę poddaie: ani Seymow bynaymniey od rwa­
nia nieubefpiecza, bo Seymy mog§ byc' przez 
zoftawione liberu rumpo zrywane,y będ§ zrywa­
nej gdyifruftranea efl potentta qu& non reducitur 
ad a£lum, toć gdy fię mog§ zrywać, przy id? fe* 
tne okoliczności, że będ§ zrywane Seymy: a 
coz za korzyść, coż to za wielka pociecha Rze. 
pjity ’  Kiedy iuż główny iey y zbawienny in­
teres przepadnie,cza$ fię marnie Seymowy ftra? 
ci, Seym fpełznie, a dopiero potym Pofeł pie* 
fTufznfe Rady tamuiacy, Seym rw gcy,y Oyczy- 
znę gubiący będzie lodzony y Jurany > Bog 
zapłać, za takie lekarftwo ktorę przy (konaniu 
przychodzi. C zyż nie lepiey grzech odwror 
cić, niż karać za grzech * niefzczęśćie uprze­
dzić, niż na niefzczęście narzekać y płakać ? 
Spofob naoftatek WćPana nic infeego nie ieft, 
tylko ezalu daremne trawienie, £ bez żadne­
go  iak fię rzekło pożytku, y  z iawn§ zawize 
O yczyzny fzkod^. Bo coż po tych korowodach 
daremnych y kłótniach, po upadłym Idobru 
Oyczyzny,.po Seymie zerwanym ? czyi y gło>? 
wa y fortuna Seym nieffufznie rwącego nadgro- 
dzi Rzplity fzkodę ? Kaiać fię insi będ§*WMć 
Ean mowifz, pokażę to w krotce iak ta poftra-

chu
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chu chimera, na nic fię nie zda, y  do niey fa- 
two wezwyczaia fię zli ludzie.

Mówmy bowiem daley: ta Rada z Sena­
torow y kilkunaftu Poffow przy Królu m ajca  
moc jdzenia Poffa, czy nie ieft że raczey arcy- 
iżkodliwa y fatalna Rzplity ) ' C zy  niemożeż 
Dwor kiedy zechce wyrobić w tey radzie przy* 
znanie ffufzności, albo'kiedy zechce przyzna­
nie niefłufzncści, racyom Seym rwącego Poffa, 
lub zbawienny dla Oyczyzny tam ujcego mate- 
rya ? W ięc Pofeł, kiedy zechce Dwor, uwol­
niony, kiedy zechce Dwor, od tey rady potę­
piony będzie. Czegóż fię więc Pofeł ma oba­
wiać takiego jd u , ieżeli (co fię trafić może) z 
dopulzczenia Dworfkich Seym zerwie, lub zba­
wienny Oyczyznie obali interes ) Y  nie ieft 
ż e t o  dać raczey abfolutn;§ Dworowi influency^ 
w Seymowe obrady ?

Jeżeli zaś do Woiewodztw^ włafnego £§d 
poydzie, coż to za morze) alboż ciż fami, czy 
Dworfcy, czy domowi, czy obcy, ■ y  w Woie- 
\vodztwie wfafnym, rwącemu Seym lub obala-, 
iacemu iaki Oyczyfty interes PofTowi, mocney 
y  niezawodney niedadza protekcyi ) Kiedy 
wolno rwać, ktoż ubefpicczy ten relacyiny Sey- 
mik, żeby nie b y ł przed fadem zerwany * a ie­
żeli przez prawo nie wolno będzie rwać takie­
go Seymiku, to oczywiście na-iednoż,co ia mó­
wię, wychodzi, że liberum weto, czyli rumpo na 
Seymikach Relacyinych byćby mufiało znie- 
fione. Niechże tędy y  do i$du w W ojewódz­

twie
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twie przyidzie: ktoż to tam fądzić będzie.-? Ci 
fam i wfzyfcy, dla których WćPan liberum rum* 
po uniui contraaicentis utrzymuiefz.Znaydą więc 
w tym fwoy .powfzechny interes, aby y nieffi> 
fznie proteftuięcega fię Poffa w t'ym gwarze 
Seymikowym utrzymać: litość do tego y kom- 
paflya nad równym, do takowego z nim obey-̂  
jęcia fię fkutecznie pomoże. Falęcya zawfze try­
umf ocjniefie. A  iezli wybrani tylko z Seymiku 
Sędziowie będę naznaczeni na ten fęd Poffa, to 
tym Jatwieyfza z niemi czy Dworowi, czy 
możnieyfzym Panom, czy obcym będzie 
fprawa,za wżiętym w mocnę protekcyę Poffem. 
Ani Pofef tedy bać fię niczego niema, ani z 
czego infzym kaiać fię niebędzie. T a  chimera 
fędu powoli być ftrafzna przeftanie. ■

Na te wfzyftkie y podobne reflexye zda- 
waf fię moy Przyiaciel' zezwalać, że fęd na 
Poffow Scymy rwęcych, czy w Radzie na 
Seymie zfożoney, czy w wfafnym Woiewodz-i 
twie, ieft fpofob nikczemny do utrzymywania 
Seymow, ofobliwie zaś (bo y to na koniec 
przyda-f) że pamiętać tę prawdę wyżey w 
Xiężce moiey wyrażonę y dowiedziony, żo 
nigdy nie było y  byc nie może żadney jpra- 
wiedUruey racyi rwania Seymow, tamowania 
publicznych Obrad, obalania y  pfucia Jnte- 
reflow Oyczyzny: toć lepiey ieft mocnym pra*. 
wem zakazać, aby nikt fię nieważyf tamować 
Rad y zrywać Seymow pod żadnę racyę a ra- 
czcy pretextcm, niżeli po zerwanym Seymie

r o z t r z f -
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roztrząfać, fądzic, y karać iakieżkolwiek nic 
godziwe dane od rwącego przyczyny.

Ten dylkurs Ikończywlzy, powoli wcią­
gnęliśmy iię w intizy.* gdy mnie %  przyiaciel 
moy fpytał: w tym JtJlema co rozumieć o Ele­
kcyi Królów odpowiedziałem: to wielka mai 
terya w która ia wchodzić niechcę. Ale kro* 
tko mówiąc, ieżeli gdzie y kiedy , to w tych 
Elekeyach nayiftotniey potrzebna Pluralitas. 
Niemieliśmy dotąd żadney(procz bayki o Wła* 
dyffawa Elekcyi) żeby ta unanimitatis chimera 
na niey byłą zifzczona. Scyfsyi zaś y w o ie n z  
Elekcyi pochodzących y Przodkowie nasi', y 
my wycierpieliśmy dofyć, Niefzczęść naywię- 
klzych Oyczyzny zawfze byfy zrzodłem,y za* 
wfze być mufzą, y będą takowe iakie dotąd by­
fy  Krolow Elekcye, ieżeli ich do więkfzości 
liczby nieprzyprowadziemy. Czas dobrym 
Patryotom o tym myśleć, żeby y domowym y  
poftronnym woynom oczywiftey niedawać oka« 
zyi. Konwokacya podczas interregnum łatwo* 
by zregulowała porządek per Pluralitatem Ele­
kcyi. Mamy Regęftra na kilku Elekcyach pod- 
piftney przez Woiewodztwa Szlachty, takowe 
podpify na Sexternach ofobnych pod Kandyda­
tami do Korony (gdzie fię komu podoba wpi- 
fać) łatwo Pluralitatem pokażą: lub infzy fpo* 
fob któryby konwokacya opffała. Jednym tło* 
wem nowe pewne niefzczęście y  zguba Rzpli­
tey nad nami zawfze wisi, ieżeli iey prawo per- 
Pluralitatem bęne ęrdinatam niezabieży.

Tu
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T u  mi przerwał przyiaciel, y z  wielkim 

iakimśiś wzrufzeniem y gor§cości§, wolałbym, 
rzekł, wolałbym iuż y dawnych nafzych Przod- 
kow w Piaftach y Jagiellonach, y  teraznieyfze 
Anglii y  Szwecyi nafzladować w tey mierzę 
przykłady, niż żeby Naród nafz na oczywifte 
Scyllye y  domowe woyny podczas lnterregnow 
uftawicznie exponowany był: iedna mnie ablo- 
lutność w dyftrybucie wakanfow odftrafza, bo 
ta y  w Anglii wiele złego czyni, y u nas, mów­
my co chcemy, być Rzeplitey niefzkodliwa 
niemoże*

Na tom ia przyiaciela mego odeffał do 
przypomnienia fobie tey materyi obfzernie iuż 
odemnie traktowancy w- trzecim Tom ie od 
dziesiątego aż do oftatniego Paragrafu. N ic 
mi tu więcey przydać ani powtarzać nie trzeba.

S| prawda którzy to czytali, a niektórzy 
przekonać fię nie mog§,y zda jm fię, żeby Kro- 
lewfka powaga y moc, (ktor§ iako Swięt§ y  
zbawienny Rzplity, koniecznie utrzymywać, 
nicnarufzenic potrzeba,) wiele ufzczerbku po- 
niofła bez abfolutnośći w rozdawaniu Wakan* 
fow. Profzę na to a pag: 132, adpag: 155 w T o ­
mie trzecim czytać, gdzie fię pokazuie, że E- 
lekcye do Wakanfow nie tylkoby nic nie uięły 
Berłowi, aleby go owfzem fzczęśliw fzym , 
fpokoynieyfzym, y bardziey refpektowanym 
czyniły, tak w Krolcftwie, iako y  u Poftron- 
nych Potencyi. Bez Króla woli y władzy nikt 
by nic niemiał, a Krof mkomuby nadawał,
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tylko prezentowanym od Rzplity, z rnoc  ̂ od­
rzucenia pierwłzy, drugi* może y trzeci raz 
prezentowanych, ktorzyby mu iłę niezdali, a 
bez błędu, bez inwidyi, bez narzekania, bez 
zemfty, iak teraz z okażyi abfolutnego rozda­
wania Wakanfow. M ógłby fię w tey mierze 
y  Szwedzki; przykład, in forma Rad ich namie- 
nióny, podobać. Tomo IV. pag: 77, 7%. 79.

Elekcye do 'Waka.nfóm aby niekłotliwe a 
fkuteczne były, gdyby do tego przychodziło, 
łatwoby bardzo rozporządzone y opilane być 
m ogły, iedne po Powiatach y Ziemiach, drugie 
na Seymie walnym, jeden Seym zordynował- 
by to wfzyftko

Staroftwa zaś y Kfolewfzczyzny (przyda- 
wfzy z nich Krolowi* nc Rex egeat,) z niezmier­
nym Szlacheckiego Stanu dobrem y rozfzerze 
niem Szlacheckich fbbftancyi* (przez przedaż- 
czy całkiem,czy częściami, y przez kupno wa­
kujących po śmierci takowych Dobr Krolew- 
fkich)w. dziedziczne bardzo zbawiennie m ogły­
by być obrócone Dobra. Summy z nich zebra - 
ne wielkim byłyby fundufzem na bank Rzplty, 
iak Angielfki, Holenderfki* Szwedzki, Genu- 
eńfki. & c:  Publiczne zaś z Dobr wfzyftkich, 
mierne, równe,y dobrze zordynowane podatki, 
takby Skarb publiczny podnioffy, żeby z niego 
y  nawoyfko, y na fortece, y na Dygnitarftworh. 
wfzyftkim w oboygu Narodach, iako W oie- 
wodom, Kafztelanom, Miniftrom, Staroftom 
Grodowym, Sędziom, Poflom do obcych Dwo*

row



row ©V. c: raz na zawfze naznaczone pen- 
fye, na rekompenfy tudzież zaffużonym, na pu­
bliczne ftruktury, mofty, foza rzek, Qfc.. y na 
wfzyftkie Oyczyzny potrzeby obficie wyftar- 
czyły.

T oć Staroftwa na wieczny cafego Stanu Szla­
checkiego pożytek obrociwfzy,a wakanfow dy- 
ftrybutę Elekcyami umiarkowawfzy, niczego* 
by fię Naród wolny niemogf nigdy od Tronu 
obawiać,a KroJowie niemai^c żadney narażenia 
fię okazyi, tymby niefkończenie kochariśi, 
fzczerzey niezmiernie ufzanowani byw ab.Tym  
ipoiobem ani Pluralitas nigdyby. nam być ńie- 
befpieczna niemogia, boby wfzelkie od mocy 
fafk Dworfkich na nię niebefpieczeńftwo upa- 
dfo, ani choćbyśmy, (nadgraidzai^c Tronowi 
ńieiakie umiarkowanie abfolutney dyftrybuty 
Wakanlow) Przodkow nafzych przywrócili 
zwyczay, y owo nieprzerwane przywiązanie do 
Piaftow, Jagiellończyków y W azów, na tym­
by nic wolny nafz nielzkcdowaf Naród, a o- 
kropność y niefzczęśeia Interregnow na dłu­
gie wieki odwfocone byfyby.

Niewiedzieć gdzie podobne wci^gnęfy- 
by nas z moim przyiacielem rozmowy,ale nad­
chodzący insi uczynili nanr fubiekcy^, y tak 
iiafż dyficurs przerwany. Który że nie ieft od 
rzeczy do traktowaney odemnie dotąd materyi, 
przeto zdafo mi fię kommunikować go Czytel­
nikom moim. Teraz iuż idźmy do cafego 
Dzieia moiego Konkluzyr.

302 §* X X X II. Rćlacya-

§ . XXXIII/
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§. X X X III. 

K O N K L  U Z  YA.

T Eraznieyfzemu przypatruje fię Stanowi 
Narodu nalzego, niefprawiedliwościami 

Sadovv ochydzonego* od możnieyfzych nad 
fłabfzemi rnoc ,̂ poniżonego, zakłoconego w 
Domu* rozerwanego między flronami, wzgar­
dzonego od poftronnych, ziiiTzczonego w nay- 
pięknieyfzych kilku Prowincyach, bez miefza* 
nia fię w niczyią woynę, cierpiącego nyle , ile 
opreflyi y ruin w włafney niewycierpiałby 
woynie, zdartego z dobrey, a na wiek długi 
naygorfzg fkorup prawie nie pieniędzy zarażo­
nego monetą, Świecącego fię nie co fortunami 
prywatnych, ale publieźnym trapionego ubo- 
ftwem, y wysilonego na zbytki, złupionćgo z 
Millionow, ogołoconego przez fgfiadow przy- 
iazńych gorzey iak przez Tatarfki fafTyr z 
.kilkudziefiat tylięcy ludzi, że wfzyftkich na­
pastowanego Stron* a wc wfzyftkich bezbron­
nego Granicach, wyzutego z Przodków Iła­
wy, a na grożgce Kroleftwu oderwaniem Pro­
wincyi niebefpieczenitwo głęboko fpi^cego, 
nicbior.^cego iię do żadnego ratunku, żadney' 
niemai^cego. Rady, niezgromadzai^cego Sey­
my, tylko na ich zerwanie y Rad publicznych 
znifzczenie, defperui^cego żeby iuż Seym miał 
który fta;i§c, w oftatnim prawie ftopniu A nar-
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ęhii gr§zn?cego, gdzie Obywatele ledwie nie. 
wfzyicy w wfafnych tylko zatopieni Jnteref- 
fa c h , paflyach, emulacyach, zemftach, y  
chuci prywatnie dobrze fię mienia, niedai§ y  
znaku żeby powfzechn^ iaką uznawali Oy­
czyznę, żeby cokolwiek o dobru Oyczyftym 
myśleli: w ta ko w ey tedy tego nafzego Narodu 
fy tuacyi, niewiem czyli iuż z Cyceronem roz­
paczać (i.) bać fię trzeba cale upadku y zguby ca- 
{ey Rzplty. Jnaczey koniekiurować niemożna\ ty 
jpodzieruaieś fię odemnie iakojpey pociechy ? ża- 
dney nieznayduię: nic nędznieyfkgo-, nic zguby bliż* 
fltgo, nic być okropnieyfiego niemoże. Czyli podo­
bno z Pliniufzem: komentować fię tyiko fzcze- 
remi lepfzego ftanu dla Oyczyzny wotami: 
Uotorum loeus etat, ubi jpei hullus ejjet. (2.) C zy­
l i  też iefzcze nadziei^ łudzić fię z Poetą: f i  nunc 
fnalê  non deinceps fic eńt fimper mak. Luci o- 
pac urn cedit. Infiat *oet hyemij cerufeo tnite fc-  
renum•

Aleć iak fię iuż wyżey tyle razy tę przy- 
pomniało przeftrogę, y grzech ieft ciężki, y  
nigdy niegodzi fię defperować o Rzplity. N ic 
trzeba fię naoftaiek y dziwić, że Folfka- w ftan- 
wpaść bez Rady nacyonalney y  Seymow konie­

cznie
( 1 )  Jnteiitus u n iverf*  R eip : pertim tfeendas. 

H abcs conjccturam  meam : tu atttem confoiafioni* 
fortafTe ali<juid exp e& afti?  n ih i l  invenio: n ih il  
ficri .poteft m iferius ,  ń ih ii  p^rditius ń ib il 

fzd iu s  Ept 1 !• Łsbi 8» ad A tt.
( i )  Plinius L ib i  3 . Ep; r8.
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cznie mufiafa. W  takiey od tylu lat bezradno­
ści, coż lię lcpiey, coż fię inaczey dsiać może? 
Dobrze Polityk: nie ieft zawfze tv mocy tych, 
którzy Rzpltą rządzą, błędów fię, złego y  
ntefzczęść ufirzedz: publiczne te złe % famego 
takiego rzeczy jianuy ofnowy pochodzą, y nie* 
pochodzić niemogą. Błąd popychać błąd muft. 
(3) Przeftąńmyż fię tedy dziwić Stanowi 
nafzemu, przeftańmy nań narzekać, ale gdy 
iefzcze w ręku to nafz^ych być może, ftaray- 
my go fię nieodwfocznie poprawić. Nie 
odwłocznie mówię: bo ia niewiem czego
czekamy, chyba rozerwania, tak bezradnego, 
ffabego, y od fwych wfafnych obywacelow” 
opufzczonego Krolcftwa.

Leplze prawa, lepfze uftanowienie, Sey­
mow iefzcze nas może od blifkicy,y inaczey p e -  

wriey, uratować y wybawić zguby. Fortuna, 
nie ieft Kroleftw Panią: dowieś fię tego od Rzplty 
Rzymfkiey zawfie Jzczęśliwey, poki mądre mi rzą­
dziła fię prawami, iak ie odmieniła, zawfśe, nie- 
ficzęśliwey. (ą..) Przodkowie nasi Rady fwoie 
więkfz§ zawfze konkludowali liczbą. Rex fen- 

U tentiam
( i  ) N o n  fem per in co m m  q u i  a dm iniftran t  R e m -  

publ:  poteftate  cft» m ała  crro rcsq u c  v i ta rc .  S x p iu s  
i l l i  n ccefla r io  c x i p f o  rerum ftatu feqountur, n e q u ć  
non feq u i  n on  poflunt. M«ntesquieu Qap.\% .de la 
Decad: de la Rep: dc Rom.

( 4 )  F o rtu n a  non d t  R e g n o ru m  D o m in a ,  qu*r® 

id  a  R om ana R e p :  Temper f c i i c i ,  dum fapienribus 

re g i t u r  teg ibusj  iis mucatis, fem per i n f c i i c i .Id Ibid.
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tentiam fu&m JuJpcndtt, donec inier omnes Nuncios 
mqjoremve corum partem connjeniat'. Świadczy 
tyle razy Kromer. Przodkowie nasi kontento- 
wali fię w Radaehcommuni confenjtt, powfzechn§ 
zgodą, wolnym fię, domowieniem o wfzyftko, 
y  to lobie obwarowali prawami, nieznali mocy 
rwania Seymow przez kontradycenta iednego* 
nie znali tey,tyle razy odemnie wytkniętey, «- 
nanimitatis chimery. Przodkowie y Dziadowie 
nasi ę>d tych praw tak naturalnych y dobrych 
W radach odftępować poczęli, odmienili ie na 
niezrozumiane y niepoięte od nich liberum <vz- 
1o, ktorc Oycowie nasi y  my zupełnie odmie-, 
niliśmy w iedno liberum rumpo. Od Dziadów 
też więc,Pradziadów,y Oyc.ow nafzych, to ieft 
odftąp.iwfzy a Plurahtate w Radach,zaczęliśmy 
upadać, teraz upadliśmy iuż prawie na wfzyft- 
kim: wróćmy fię adfkpientes leges de communi 
confinfu, o wolnym domówieniu fię o wfzyftko,, 
wróćmy powagę więkfzey liczbie w Radach* 
Seymikach y Seymach, a powoli z tych nie- 
fzczęść wybrniemy, z  czafem będziemy fzczę• 
śliwi.

Jak to zaś przyiść do tego ) Choćbym 
m iał co na to odpowiedzieć, wielu Patryotow 
rozHgdnych nieapprobowaliby mi tego,co do u- 
fożenia y  exekucyi naypierwfzych w Oyczy- 
znie należy ludzi; ogolnie więc mówię: że by­
le Nacya cała raczyła fię fkonwinkować, żc iey 
Rada y  Seymy potrzebne, a że Seymy ftawaę 

jinc Pluralitatc niemog^,(co oczywiście dowieść
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b y ł to cel ieden całey tey moiey pracy ,)to taż 
Nacya wolna, potrzebę niezbita obaczywfzy 
zbawienney odmiany, a raczey wrócenia fię do 
dawnego Przodkow nafzych prawa y zwyczaiu, 
lama fobie poradzi, y w fwym czafie wykona, 
na co rozffdnie rezolwowac fię będzie. Prowi- 
dencya rz§dz§cego światem natchnie ferca, da 
porę, poda fpofob Ikuteczny. Wfkrzefzona po 
tylu lat miłość Oyczyzny, y nad n k  litość, z 
która fię godni ludzie y  z pierwfzych w Rzplty 
Ofob, ze wfzech od zyw aj ftron, że życzą iak 
naylepiey Oyczyznie, nic trudnego y niezwy­
ciężonego nie znaydzie. Rozum y roftropność 
doprowadzi do mety. A  wfpaniały Naród, o- 
brzydziwfzy fobie fwoię bezradność y nierząd, 
fwoie y od domowych y  od obcych opprefTye, 
którym Konfula Rzymfkiego mog% aplikować 
fię ffowa: Vide Regnum non modo Romano homi- 
»/, Jed ne Perjdt quidem tolerabile, ($) nakłoni 
fię do wzięcia iak nayzbawiennieyfzey rezo- 
lucyi.

Panui^cy nam Pan nafz, w ktorymby nay- 
więkfza złość niemogła y nie może nigdy po- 
fzlakować, aby kiedy tey miał złe życzyć O y­
czyznie, niewątpliwie do iey ratunku y  zbawie­
nia cąfemi dopomoże siłami* W ie dobrze wiel­
kiego Doktora Kościoła o Krolui$cych zda­
nie: ta ieft różnica między złemu a dobremi Kro- 
lami, zli niewolą, dobrzy wolność ludu hocbaą.

U2 (6)
(5) Cic: ad Att: Lib: 10, Ep: 6.
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(6 ) Uczyni chętnie wfzyftko,iako fię z tym da- 
ie lafkawie tyle razy flyizeć, dla ialwowania 
wolnego Narodu.- bylebyśmy y my na Łubieri- 
fkiego rozumnego y cnotliwego Bifkupą y Se­
natora pomnieli przeftrogę: ogendum cum Prin- 
cipę aignitate Ejusdem fal-va. Non cogiJed rogari 
woiunt Prmcipes. Niech mu tylko Bog lat jak 
naydlużizych przyfporzy: Votum omnium falus 
Prwcipis, g f  Mcijcftas Ejus ut facrofanSia habca- 
tur. (7 ) Spofob tedy, ia k ,. gdzie, y kiedy, 
przyiść do tak pożądanego konci, uftanowienia 
Seymow, od Boga, Króla, j  naylepfzych Patry- 
otow dependować będzie.

Auktor zaś tych Książek nayprzod ie zu* 
pełnie poddaie, nie tylko iak powinien Rzplty, 
ale y każdego w niey partykularnego cenzu­
rze, approbacyi, naganie, odrzuceniu, iak fię 
komu podoba. Częfto tę wyżey powtorzyf, 
ktorey y na końcu opuścić niechce,proteftacy?, 
że Książka iegonie ieft prawo, lecz wolny pro- 
iekt; żc nikomu zdaniem fwoim nie przepiluie, 
że tylko życzy y porufzenie daie, aby insi za­
cni Patryotowie co lepfzego y fkutecznieyfze- 
go  do ratunku gin^cey Oyczyzny myśleli, y 
kommunikowali pubłteo. Upewnia, że nie ieft 
pervicactter arrogans, ut a nemine meliora prómi

, ,  . . ,  ps*.
( 6 )  H oc in tcr c ft  in ter bonos &  m alos P r in c ip cs ,  

b o n i  i ib ertate m  a m an tjfcry itu tem  iroprobi.  Ambrof, 
ad Tbeodof:

(7.) TacitUf.
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pojje exiftimet. (g) On zaś poprzyfięga za fiebie 
befpiecznie, że tę Filozofa Rzymtkiego wypef- 
nif kondycyę: (i populo confulis, rcmove a te ali- 
cujuf (Ufpictonem commodî  fac fidem, te nihil ni(t 
populi commoditatem &  fruElum qu<£rere. (9 .)

Ze Pluralitatem perfwaduie y życzy, bo 
wyperfwadowany ieft z więkfz^ dot$d między 
dobremi Patryotami częśćlą, iż bez nie.y Seymy 
ftawać niemoga: y że być Oyczyznie niemoże 
fzkodliwa; a naoftatek że choćby w czym y  
zb jd ztfa  iedna Pluralitas* to ią drugą może po­
prawić Pluralitas: nawet kiedyby fię zdawana 
kiedy Rzplity fzkodKwa Pluralitas, która wfzy­
ftkim Rzplitym zbawienna ieft, to Pluralitas y  
Pluralitatem znieść może, y powrocie znowu 
Seymy do teraznieyfzey formy-* ale nie wątpić, 
że iey y naśi fmakować więcey nie będ§ Na- 
ftępcy.

Jeżeli zaś tey gubiacey nas, teraz nieod- 
mieniemy Rad formy* coż za fto lat Potomko­
wie nasi o nas mowie będ$, wolno fobie roko­
wać. Auktor to fobie śmie wróżyć, że y przy- 
fzfe czafy nic w nim niepofzlakui?, tylko do­
bre życzenie Oyczyznie.

Co zaś naylepfzego iey życzyć może, ile 
w teraznieyfzey iakieyśi rcwolucyi,to Xi^żęćia 
Lubornlrlkiego Marfzalka W ielkiego Koronne­
go, nazwanego niegdy Salomona Polfkiegoswy- 
raża ffowami, y u dawnych używanemi: Cfoi*

ta ti

(8 .)  OJionJer Cap. 3 .

(9.) C ia d e  iege Agrar*
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tati opto, ut mi<vcrfi confenfugaudeant, confenfu o* 
derinł, (10) aby wJJyfy Polacy iednycbże znali za, 

przyiaaoł, y tednychże za nteprzytactcf Oyczy­
zny; T o  ieft żeby do tego meprzyfzfo nie- 
fzczęścia, iak bywa w Scyflyach zawfze Oy- 
czyźnie fatalnych, że dwie przeciwne ftrony 
nigdy m euznaj icdncgoz nieprzyjacielem Rze- 
plity: ale ta ftrcna inlzego, ta infzego, czy za 
przyiaciela,czy za nieprzyiaciela mieć zwykfy. 
Zeby zaś icdnegoż czy Przyiaciela, czy nie* 
przyiaciela fwego cała Nacya y wfzyfcy iey 
zgodnie obywatele uznali, to choćby y  nay- 
więkfza y naytrudnieyfza dla Rzplity, zawfze 
im uda fię impreza. Z  tym wotum Czwarty y 

oftarni Tom  kończę.
( 1 0 ,)  & fch iiu s apud hawgium *

A d  M .  D .  G Jo ria m .
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